
www.lowiczanin.info

Cena 3,00 zł 
(w tym 8% VAT) 

CZWARTEK  9 czerwca 2016 | NR 23 (1197) | Rok XXVI | ISSN 1231-479x  

INDEKS

Punkt zapalny >10

Ogłoszenia >32

Sport >38

Pogoda >42

Odkryte baseny nie zawsze
będą w słońcu
– o kontrowersyjnej lokalizacji przy ul. Kaliskiej. str. 10

Łowicz | Galeria Browarna zaprasza

Jak łowicka ludowizna 
wpływa na współczesną 
sztukę

Et[n]os – to tytuł wystawy, 
którą przygotowała Galeria Bro-
warna we współpracy z Urzędem 
Miejskim w Łowiczu. Wystawa 
wpisuje się w imprezy towarzy-
szące obchodom 880-lecia Ło-
wicza. Rozpocznie się wernisa-
żem, zaplanowanym na sobotę, 
11 czerwca, o godz. 18.00. Do-
stępna będzie do 17 lipca.

Wystawa pokazywać będzie 
wpływ łowickiej sztuki ludo-
wej na design i sztukę współcze-
sną. – Wystawą Et[n]os chcemy 
pokazać aktualność łowickiej 
sztuki ludowej, jej potencjał 
w promocji miasta i mnogość 
interpretacji. Dzięki uprzejmo-
ści świetnych polskich projek-
tantów i artystów, wystawa sta-
ra się udowodnić, że etnodesign 
nie polega jedynie na wykorzy-
staniu kolorów, motywów i ma-
teriałów zbliżonych do tradycyj-
nego rękodzieła, ale sprowadza 
się do świadomości formy i pra-

cy nad nią. Ta nierozerwalność 
poszukiwania głębszych warto-
ści (etos) i tradycyjnych znaczeń 
(etno) twórcom wystawy splo-
tła się w samej nazwie – et[n]os 
– wyjaśniają twórcy wystawy.

W Galerii Browarna zapo-
wiadają prezentację prac m.in.: 
MOHO Design, Smaga Projek-
tanci, Katarzyny Kmity-Pukocz, 
Joanny Rusin, Katarzyny Her-
man-Janiec z Protein Design, 
AZE Design, Marzeny Krupy, 
Studia Tofu, Jacka Sempolińskie-
go oraz Marty i Jacka Tratkie-
wiczów. Podkreślają, iż wszyscy 
wymienieni artyści i projektan-
ci byli wielokrotnie nagradzani 
i doceniani przez zarówno polską 
jak i zagraniczną publiczność. 

Przy okazji wernisażu zapla-
nowano promocję drugiej czę-
ści „Elementarza twórcy ludo-
wego”, który wydany został na 
zamówienie Urzędu Miejskiego.
 opr. mwk

Sobota | Utonął, bo nie założył kapoka

Tragiczny fi nał
rekreacji na Bzurze
55-letni mieszkaniec osiedla Górki w Łowiczu, działający w branży budowlanej, prywatnie 
ojciec dwojga dorosłych już dzieci, chciał w niedzielę, 5 czerwca, ze znajomym, 37-letnim 
mieszkańcem powiatu łowickiego, miło spędzić popołudnie, spływając kajakiem Bzurą 
z Soboty w kierunku Łowicza. Ich kajak około godz. 13.00 poniżej tamy w Sobocie wywrócił 
się i obaj wpadli do wody. Starszy utonął, młodszy przeżył. Obaj nie mieli na sobie kapoków.

Łowiccy policjanci pod nad-
zorem Prokuratury Rejonowej 
w Łowiczu wyjaśniają obec-
nie okoliczności tej śmierci. Ze 
wstępnych ustaleń udostępnio-
nych nam przez rzecznika KPP 
Urszulę Szymczak wynika, że 
dwaj mężczyźni płynęli kaja-
kiem rzeką Bzurą, w pewnym 
momencie ten się wywrócił 
i obaj wpadli do wody. Starszy 
mężczyzna utonął, młodszy do-
tarł na brzeg – tyle tylko dowie-

dzieliśmy ofi cjalnie o przebiegu 
zdarzenia.

Z naszych ustaleń, które po-
czyniliśmy w związku z trage-
dią, wyłania się jednak obraz 
nieodpowiedzialności obu męż-
czyzn. Kajakarze, gdy napoty-
kają przeszkodę na swojej dro-
dze, której pokonanie może być 
niebezpieczne, zazwyczaj ob-
chodzą ją lądem. W tym wypad-
ku było inaczej. Mężczyźni do-
płynęli od Soboty do tamy, pod 
drewnianym mostem, po czym 
przepchnęli kajak przez tamę 
(!), wykorzystując przy tym pień 
drzewa, który utknął pod mo-
stem, przy czym z kajaka wysiadł 
w tym momencie tylko jeden 

z mężczyzn – ten młodszy. Star-
szy siedział w nim cały czas... 
Biorąc pod uwagę to, jak wy-
gląda tama w Sobocie, trudno 
to sobie wyobrazić, ale – według 
źródeł, do których dotarliśmy 
– poszło im to bardzo sprawnie.

Gdy kajak znalazł się już po-
niżej tamy, na wzburzonych 
wodach Bzury, młodszy męż-
czyzna przeciągnął go wraz 
z pasażerem dalej od tamy 
i wsiadł do niego już na spo-
kojniejszej wodzie. I choć mo-
gło się wydawać, że wszystko 
co trudne już za nimi – wła-
śnie chwilę później kajak się 
wywrócił. Ten moment widział 
świadek, pan Marek Balcerski 
z Soboty, który tego dnia wędko-
wał na rzece. Udało nam się do 
niego dotrzeć. O sprawie opowia-
da niechętnie, bo to, co działo się 
później, okazało się dramatem, 
w którym brał bezpośredni 
udział.  str. 2
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W naszych klimatach
– czyli disco polo
na Nowym Rynku. str. 3

Widziałem na kajaku 
jego rękę, w pewnym 
momencie jednak ta 
zsunęła się i zniknęła 
w wodzie.

RZUT OKIEM | DOBRA ZABAWA W BOLIMOWIE

Występ dzieci z grupy tanecznej Gminnego Ośrodka Kultury (na zdjęciu), był jedną z atrakcji 
II Bolimowskiego Pikniku Rodzinnego, który odbył się 4 czerwca na dziedzińcu Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych w Bolimowie. W prowadzenie imprezy aktywnie włączyli się uczniowie szkoły, byli także 
harcerze malujący twarze, członkowie Związku Strzeleckiego pokazujący uzbrojenie czy strażacy z OSP 
w Bolimowie, którzy pokazali wozy bojowe i sprzęt. Więcej o pikniku w NŁ za tydzień. tb
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Łowicz – Skierniewice | Zapadł wyrok 

Bracia skazani za napady 
na sklepy jubilerskie 
W nerwach i emocjach, 
przy akompaniamencie 
wykrzykiwanych przez 
siebie haseł „państwo 
w państwie”, „skazaliście 
niewinnych ludzi”, 
„nie zgadzam się”, 
opuszczali salę rozpraw 
bracia Mirosław i Kazimierz 
W., uznani w środę, 
8 czerwca, przez Sąd 
Rejonowy w Skierniewicach 
za winnych zarzucanych im 
czynów dokonania rozboju 
w sklepie jubilerskim 
w Łowiczu i usiłowania 
kradzieży kosztowności 
z jubilera w Skierniewicach.

Na karę, jaką im wymierzono, 
składa się wyrok pozbawienia 
wolności i kara kompensacyj-
na. Pierwszy z braci, Kazimierz, 
który został uznany winnym usi-
łowania rabunku na osobie Ire-
ny P. w sklepie jubilerskim na 
ul. Gałeckiego w Skierniewi-
cach, otrzymał karę 4 lat pozba-
wienia wolności oraz grzyw-
nę 4.800 zł. Jego brat Mirosław 
został uznany winnym dokona-
nia rozboju na osobie Ewy S., 
sprzedawczyni w sklepie jubi-

lerskim przy ul. Stanisławskiego 
w Łowiczu i za to została mu wy-
mierzona kara 5 lat pozbawienia 
wolności oraz grzywna 9.000 zł. 
Ponadto obaj bracia muszą wpła-
cić nawiązki poszkodowanym, 
Kazimierz W. na rzecz Ireny P. 
– 2.000 zł, zaś Mirosław W. na 
rzecz Ewy S. – 3.000 zł. 

Co więcej, wyrok nakłada na 
Mirosława W. obowiązek wy-
płacenia na rzecz towarzystwa 
ubezpieczeniowego kwoty po-
nad 59 tys. zł, gdyż na tyle wy-
cenił wartość kosztowności rze-
czoznawca. 

Sędzia Krzysztof Kotynia 
w uzasadnieniu powiedział, że 
wydając wyrok w tej sprawie 
opierał się na zeznaniach świad-
ków Ewy S. i klienta saloniku 
prasowego obserwującego zda-
rzenie w Skierniewicach. Za nie-
wiarygodnie procesowo uznał 
z kolei zeznania Ireny P. Wy-
jaśnił też, że przedłużające się 
śledztwo w tej sprawie było spo-
wodowane koniecznością uzu-
pełnienia materiału dowodowe-
go, którego część świadczyła na 
niekorzyść oskarżonych. 

Były to przede wszystkim bi-
lingi telefonicznie. Sędzia Koty-
nia podkreślał też, że zeznania 
świadków nie dawały wystarcza-
jącego alibi braciom W. 

Wyrok jest nieprawomocny. 
Jeszcze na sali rozpraw bracia 
podkreślali, że nie zgadzają się 
z wyrokiem. W rozmowie z repor-
terem NŁ zapowiedzieli zaś ape-
lację. 

Spektakularny napad, 
spektakularne ujęcie 
Przypominamy, że chodzi 

o jeden z najbardziej spektaku-
larnych, gangsterskich napadów, 
do jakiego doszło w ostatnich la-
tach w Łowiczu. Feralnego dnia, 
18 lipca 2012 roku, do sklepu ju-
bilerskiego przy ul. Stanisław-
skiego w Łowiczu wtargnął 
mężczyzna, który siłą obez-
władnił kobietę, zaciągnął ją na 
zaplecze i tam zamknął w toale-
cie.  str. 9
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Krubin 

Traktorzysta 
potrącił 
rowerzystę

Do tragicznego w skutkach 
wypadku doszło w niedziel-
ny wieczór, 5 czerwca, w Kru-
binie na terenie gminy Sanniki. 
Kierujący ciągnikiem rolniczym 
śmiertelnie potrącił tam rowe-
rzystę. 

Zgłoszenie o wypadku przyjął 
dyżurny gostynińskiej policji. Na 
miejscu okazało się, że 26-letni 
kierujący ciągnikiem rolniczym 
śmiertelnie potrącił 70-letniego 
rowerzystę. Ze wstępnych ustaleń 
wynika, że kierujący Ursusem 
wyjeżdżając z drogi gruntowej 
nie ustąpił pierwszeństwa prze-
jazdu jadącemu drogą uprzywile-
jowaną rowerzyście. Na miejscu 
zjawiła się karetką pogotowia, 
jednak pomimo podjętych prób 
ratowania mężczyzny, poniósł on 
śmierć na miejscu. Kierujący cią-
gnikiem rolniczym był trzeźwy. 
Czynności dochodzeniowe pro-
wadzą policjanci z KPP w Go-
styninie pod nadzorem tamtejszej 
prokuratury. 

– Sezon prac polowych w peł-
ni rozpoczęty. Apelujemy do 
wszystkich, aby zadbali o bez-
pieczeństwo swoje i innych użyt-
kowników dróg – mówi sierż. szt. 
Dorota Słomkowska z KPP w Go-
styninie.  aa 

Sobota | Utonął, bo nie założył kapoka

Tragiczny fi nał rekreacji na Bzurze
dokończenie ze str. 1
– Nic się nie działo, nie krzy-

czeli, nie wykonywali gwałtow-
nych ruchów... Ci mężczyźni po 
prostu płynęli, gdy w pewnym 
momencie kajak się obrócił i byli 
w wodzie – opowiada. – Młodszy 
z nich dotarł do brzegu, ale z tru-
dem, możliwe, że opił się wody, 
był wyczerpany. Ja wstałem i pa-
trzyłem na kajak, czekałem kiedy 
pojawi się na powierzchni głowa 
tego drugiego człowieka, widzia-
łem na kajaku jego rękę, w pew-
nym momencie jednak ta zsunęła 
się i zniknęła w wodzie – kontynu-
uje pan Marek. 

W tym momencie, bez zasta-
nowienia, rzucił się on pędem 
w stronę brzegu na wysokości 
miejsca, gdzie ręka poszła pod 
wodę, w biegu się rozebrał i sko-
czył w nurt rzeki. Nie myślał o nie-
bezpieczeństwie, choć wiedział, że 
skacze w głębię, że w tym miej-
scu, choć woda na powierzchni 
jest spokojna, to pod nią mogą się 
dziać trudne do przewidzenia rze-
czy. Doskonale zna ten fragment 
Bzury, mieszka niedaleko, koło 
tamy często łowi ryby. 

– Zanurkowałem. Naprawdę 
głęboko i długo. Pod wodą nic nie 
było widać, może na jakieś 30 cm, 
dalej była ciemność. Starałem się 
obracać wokół własnej osi z roz-
postartymi nogami licząc, że może 
dotknę tego człowieka i uda mi się 
go wyciągnąć. Przestraszyłem się, 
gdy wypłynąłem, ledwo łapałem 
dech. Potem próbowałem jesz-
cze chyba dwa razy, ale nie byłem 
w stanie być dłużej pod wodą. 
Pierwsze zanurzenie mocno mnie 
zmęczyło – opowiada.

Wtedy mężczyzna, który był 
po drugiej stronie brzegu, zaczął 
do niego krzyczeć, aby dzwonił po 
pomoc. Nie miał telefonu, praw-
dopodobnie został on w wywró-
conym kajaku. Dlatego pod nu-
mer alarmowy dzwonił już pan 
Marek.

Kapoków nie mieli – 
potwierdza prokuratura
Strażacy powiedzieli nam, że 

ciało spoczęło na dnie niemal 
w miejscu, gdzie wywrócił się ka-
jak. Bzura ma w tym miejscu 4 m 
głębokości. Prokurator Rejono-
wy w Łowiczu Magdalena Bur-
sa powiedziała nam, że ze wzglę-
du na toczące się postępowanie 
nie może ujawnić wielu informa-

cji dotyczących zdarzenia, bo te 
jeszcze są zbierane i uzupełniane. 
W środę, 8 czerwca, odbyła się 
sekcja zwłok zmarłego mężczy-
zny, na wyniki trzeba będzie po-
czekać. Mają one dać odpowiedź, 
co było przyczyną śmierci.

Prokurator spodziewa się także 
odpowiedzi na pytanie czy zmar-
ły płynął kajakiem po spożyciu al-
koholu. Z ustaleń poczynionych 
bezpośrednio po zdarzeniu wia-
domo, że młodszy z mężczyzn był 
pod jego wpływem. Jak bardzo? 
– odpowiedź dadzą wyniki bada-
nia krwi.

– Ze wstępnych ustaleń wiemy, 
że obaj mężczyźni w chwili zda-
rzenia nie mieli na sobie kapoków 
– powiedziała nam jednak Mag-
dalena Bursa. O braku kapoków 
mówią wszyscy przedstawicie-
le służb, z którymi rozmawiali-
śmy o sprawie, mówi też świadek. 
Prokurator będzie chciała też znać 
odpowiedź na pytanie czy starszy 
mężczyzna potrafi ł pływać, do nas 
docierały informacje, że umiejęt-
ności takiej nie posiadał.

Tam nikt 
nie powinien pływać
Mężczyźni znaleźli się w ka-

jaku w jednym z najniebezpiecz-
niejszych z miejsc na Bzurze, 
bezpośrednio poniżej spiętrzenia 
i drewnianego mostu pod Sobo-
tą. Spod tamy w Sobocie rusza-
ją zorganizowane spływy kajako-
we, ale kajaki są wtedy spławiane 
w znacznej odległości od niej, 
gdzie nurt jest spokojniejszy. Jeden 
z organizatorów spływów, Kamil 
Sobol, prezes Łowickiej Akademii 
Sportu, powiedział nam, że nigdy 
by nie dopuścił, aby ktokolwiek 
z grupy kajakarzy, którzy wzięliby 
udział w spływie, wpłynął choć na 
chwilę w ten niebezpieczny rejon.

Prezes Ochotniczej Straży Po-
żarnej – Ratownictwo Wodne 
w Łowiczu, Janusz Bilczewski, 
powiedział nam, że nie dalej jak 
rok temu strażacy ochotnicy pro-
wadzili tam badania dna. – Rze-
ka w tym miejscu charakteryzuje 
się bardzo silnym nurtem i dużą 
głębokością, która miejscami do-
chodzi nawet do 6 m, dodatkowo 
w dnie występują tam wyraźne 
dołki – opisuje niebezpieczeń-
stwo. Odradzałby każdemu pły-
wanie w tym miejscu.

Pomoc już nic nie dała
Komendant Państwowej Stra-

ży Pożarnej w Łowiczu, st. 

bryg. Jacek Szeligowski, który 
na miejscu kierował działania-
mi strażaków, powiedział nam, 
że przybyli na miejsce strażacy 
z PSP w Łowiczu i OSP w Bie-
lawach natychmiast rozpoczę-
li działania poszukiwawcze. 
W końcu, badając dno rzeki 
przy pomocy bosaka, trafi li na 
ciało poszkodowanego, po czym 
wydobyli go na brzeg. Mężczy-
zna nie dawał już jednak oznak 
życia, pod wodą spędził ponad 
godzinę, stąd podjęta próba re-
suscytacji zakończyła się niepo-
wodzeniem.

Na miejsce dotarł także za-
stęp OSP – Ratownictwo Wod-
ne z Łowicza, wyposażony m.in. 
w kamerę wodną, ale nurko-
wie ostatecznie nie wzięli udzia-
łu w akcji, bo ciało wyciągnięto 
z wody bez ich udziału. – Przy 
zejściu do wody poszukiwania 
byłyby trudne – w tym miejscu 
panuje prawie zerowa widocz-
ność – a ze względu na bystry 
nurt także niebezpieczne dla sa-
mych nurków, którzy musieliby 
działać z zachowaniem najwyż-
szych środków ostrożności, m.in. 
na uwięzi – ocenia Bilczewski.

Próbowaliśmy się dowiedzieć 
więcej o poszkodowanym. Od 
jednej z osób, która go znała, do-
wiedzieliśmy się, że pływał już 
po Bzurze kajakiem, prawdopo-
dobnie nawet był jego właści-
cielem, ale robił to amatorsko. 
– Bardzo miły, pomocny i we-
soły człowiek, wielka szkoda 
– usłyszeliśmy.  tb

Arkadia
Stracił 
panowanie
nad
motocyklem

Poważnych obrażeń ciała do-
znał motocyklista, który w sobotę, 
4 czerwca, około 16.00, na pierw-
szym łuku drogi łączącej Arkadię 
z Bobrownikami wypadł z jezdni 
i uderzył w ścianę budynku.

Rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Łowiczu, 
podkom. Urszula Szymczak, po-
wiedziała nam, że policja bada 
sprawę. Ze wstępnych ustaleń wy-
nika, że 25-letni mężczyzna, ja-
dąc od Arkadii do Bobrownik, na 
pierwszym łuku drogi, w miejscu, 
gdzie kończy się Arkadia, z nie-
znanych dotąd przyczyn stracił pa-
nowanie nad motocyklem Kawa-
saki. Został wraz z motocyklem 
wyrzucony poza jezdnię, gdzie 
uderzył w ścianę budynku gospo-
darczego. 

Nieprzytomny mężczyzna, po 
udzieleniu mu pierwszej pomocy 
przez Zespół Ratownictwa Me-
dycznego, został przetransporto-
wany śmigłowcem Lotniczego 
Pogotowia Ratunkowego do jed-
nego z łódzkich szpitali. 

Prawdopodobnie jednym z po-
wodów, dla których odniósł on 
liczne obrażenia ciała, był fakt, 
że nie posiadał na sobie ubrania 
ochronnego, które zazwyczaj za-
kładają motocykliści. Jego głowę 
chronił jedynie kask. 

Miejsce zdarzenia, jak i lądowi-
sko śmigłowca, zabezpieczali stra-
żacy z łowickiej PSP.  tb

Bez zastanowienia 
rzucił się on pędem 
w stronę brzegu na 
wysokości miejsca, 
gdzie ręka poszła 
pod wodę, w biegu 
się rozebrał i skoczył 
w nurt rzeki. Nie myślał 
o niebezpieczeństwie, 
choć wiedział, że skacze 
w głębię. Pod wodą nic 
nie było widać, może na 
jakieś 30 cm, dalej była 
ciemność. 

Łowicz i okolice

 Najprawdopodobniej zaśnię-
cie za kierownicą było przyczyną 
kolizji, do jakiej doszło w Kompinie 
w czwartek, 2 czerwca, około godz. 
7.40. 47-letni mieszkaniec powiatu 
łowickiego, jadący samochodem 
marki Rover od strony Sochacze-
wa w kierunku Łowicza, zjechał 
na przeciwny pas ruchu i zatrzy-
mał się w rowie. Trafi ł do szpitala 
w Łowiczu, ale jeszcze tego same-
go dnia go opuścił. Mężczyzna był 
trzeźwy. 

 Nie ustąpienie pierwszeństwa 
przejazdu było najprawdopodob-

niej przyczyną kolizji drogowej, do 
której doszło w piątek, 3 czerwca, 
około godz. 10.00, w okolicy Koń-
skiego Targu, przy wjeździe w uli-
cę Tkaczew. 35-letnia mieszkanka 
Łowicza jadąca Peugeotem zmie-
niając pas ruchu doprowadziła do 
kolizji z jadącym w tym samym kie-
runku 78-letnim rowerzystą z Łowi-
cza. Oboje byli trzeźwi, sprawczyni 
została ukarana mandatem. 

 Na skutek niezachowania 
należytej ostrożności, podczas 
zmiany pasa ruchu na 401 km 
autostrady A2, w okolicy Nieboro-
wa, 61-letni mieszkaniec Mrągowa 

doprowadził do kolizji z 53-letnim 
mieszkańcem województwa dol-
nośląskiego, prowadzącym Mer-
cedesa. Oba pojazdy poruszały się 
od Warszawy w kierunku Poznania. 
Sprawca był trzeźwy, został przeciw-
ko niemu skierowany do sądu wnio-
sek o ukaranie. 

 Do kolejnej kolizji doszło w so-
botę, 4 czerwca, około godz. 18.00, 
na skrzyżowaniu ul. Armii Krajowej 
i Jeżewskiego. 21-letnia mieszkan-
ka Łowicza jadąca Oplem Astrą 
wyjeżdżając z ul. Jeżewskiego wy-
musiła pierwszeństwo na jadącym 
uprzywilejowaną ul. Armii Krajowej 

51-letnim mieszkańcu Łowicza, rów-
nież jadącym Astrą. Uczestnicy koli-
zji byli trzeźwi, a sprawczyni została 
ukarana mandatem. 

 Do wypadku, w czasie którego 
11-letni chłopiec jadący rowerem 
wzdłuż ul. Grunwaldzkiej w Łowiczu 
uderzył w tył zapakowanego samo-
chodu Renault, doszło we wtorek, 
7 czerwca, tuż przed godz. 19.00. 
Chłopiec trafi ł do szpitala. 

Jechali po pijaku 
 W czwartek, 2 czerwca, około 

godz. 12.35, w Chąśnie, policjanci 
ujęli 49-letniego mieszkańca powia-

tu łowickiego, który kierował rowe-
rem mając 1,75 mg/dm3 alkoholu. 

 Również w czwartek, 2 czerw-
ca, około godz. 23.00, w ręce po-
licjantów wpadł inny nietrzeźwy 
rowerzysta. 34-letni mieszkaniec 
powiatu łowickiego, zatrzymany na 
ul. Łódzkiej w Łowiczu, prowadził 
jednoślad mając 0,32 mg/dm3 al-
koholu. 

 Pod wpływem alkoholu pro-
wadził Forda Mondeo w Krępie 
26-letni mieszkaniec powiatu łowic-
kiego, którego policjanci zatrzymali 
w niedzielę, 5 czerwca. Wynik jego 
badania to 1,17 mg/dm3. 

Strażacy i Zespół Ratownictwa Medycznego w pobliżu miejsca tragedii.

KAMIL SOBOL
kajakarz z ponad 
20-letnim doświadczeniem 
na rzekach i morzu. 

Kapok to podstawa, nawet 
na Bzurze, która może się 
wydawać płytka, leniwa 
i bezpieczna. Na każdej 
organizowanej przez nas 
imprezie na wodzie nikt nie 
wsiądzie do kajaka, jeśli 
nie ma kapoka. Robimy 
to, aby byli bezpieczni, ale 
także aby wyrobić wśród 
ludzi odruch, że mają go 
zawsze zakładać. Kapok 
sprawi, że nawet jeśli kajak 
się wywróci, to pływający 
nim po wpadnięciu do wody 
wypłynie na powierzchnię, 
a wtedy łatwiej, nawet 
osobę nieprzytomną, 
doholować do brzegu 
i udzielić jej szybkiej 
pomocy. Nie ignorujmy 
rzeki, podchodźmy do 
niej poważnie, nigdy nie 
możemy być pewni czy 
za kolejnym zakrętem 
jest bezpiecznie. 
Bzura ma kilka potencjalnie 
niebezpiecznych miejsc. 
Na pewno jest to tama 
w Sobocie, próg wodny 
w Klewkowie i bystrza 
w Patokach. W czasie 
naszych spływów zawsze 
powtarzamy, że ze względu 
na bezpieczeństwo lepiej 
jest ominąć przeszkodę 
niż próbować przez nią 
przepłynąć. Dlatego 
obchodzimy te miejsca po 
lądzie. Lepiej poparzyć nogi 
pokrzywami niż znaleźć się 
w sytuacji, gdy ludzkie życie 
jest zagrożone.

TO
M

A
S

Z 
B

A
R

TO
S



3www.lowiczanin.info  nr 23      9 czerwca  2016

Aktualności

Ogród Saski przywraca dawną tradycję | Koncert kwartetu puzonowego 

Muzyka rozrywkowa i klasyczna przy „Polonii”
– Cieszę się, że muzyka wraca do Ogrodu Saskiego – powiedział, nawiązując  
do przedwojennych koncertów orkiestry 10 Pułku Piechoty, dyrektor  
Łowickiego Ośrodka Kultury, Maciej Malangiewicz. 

12 czerwca, o godz. 16.00,  
w przestrzeni Ogrodu Saskiego, 
w altanie i parku, zaplanowano 
koncert kwartetu puzonowego  
z Akademii Muzycznej im. Gra-
żyny i Kiejstuta Bacewiczów  

w Łodzi, wspierającego swoimi 
umiejętnościami Orkiestrę Mia-
sta Łowicza. 

Podczas koncertu usłyszymy 
muzykę rozrywkową, m.in. tak 
znane motywy muzyczne jak 

„Różowa Pantera”, „Saint Lo-
uis Blues”, „Chattanooga Choo 
Choo”, „Let it be” i „Hey Jude”,  
a także muzykę klasyczną z do-
robku wielkich kompozytorów 
jak np. Franck Joseph Haydn  

i Thomas Morley. Koncert jest 
wynikiem realizacji projektu 
„Siła w sekcji – kwartety Orkie-
stry Miasta Łowicza” zgłoszo-
nego do konkursu Małe Granty 
2016 przez muzyków orkiestry. 

We wrześniu odbędzie się ko-
lejny koncert z cyklu „Siła w sek-
cji”, tym razem kwartetu klarneto-
wego.  aa 

Łowicz | Cosmo Deep nagrywało teledysk na Nowym Rynku

Disco Polo w znanych nam miejscach
Miejsca doskonale znane 

mieszkańcom Łowicza, Łyszko-
wic czy Głowna posłużyły za sce-
nerię discopolowego teledysku. 
Video do piosenki „Moja dziew-
czyna” miejscowego duetu Co-
smo Deep produkuje firma M&M 
Media, prawdopodobnie w cią-
gu kilku najbliższych dni efekt tej 
pracy będziemy mogli oglądać na 
Youtube.

Cosmo Deep tworzą Domi-
nik Kosma z Głowna oraz Piotr 
Klimkiewicz z Łyszkowic – na co 
dzień sołtys tej miejscowości i dy-
rektor Gminnego Ośrodka Kultu-
ry i Sportu. Obaj są też członkami 
znanego w lokalnym środowisku 
zespołu Power, a Dominik był też 
członkiem zespołu Chanel, jed-
nego z wiodących w disco polo 
ostatnich lat. Jako Cosmo Deep 
nagrali na razie sześć własnych 
utworów.

W teledysku role męskie gra-
ją sami, natomiast w głównej roli 
żeńskiej występuje pochodząca 
z Łowicza modelka i kulturyst-
ka Paula Nowak. Współpracuje 
z nimi także Grzegorz Bartosik, 
który wypożyczył samochód. 

Nie możemy zdradzić całej fa-
buły, ale możemy zapowiedzieć, 
że będzie to love story, które za-
cznie się na łowickim trójkątnym 

rynku. Pojawi się w nim też ple-
nerowa siłownia w Łyszkowicach 
czy żaglówki na zalewie Mro-
życzka w Głownie. 

– Zamiast jeździć i szukać 
miejsc po kraju, postanowiliśmy, 
że nasze teledyski będą powstawa-
ły w miejscach nam najbliższych 
– mówił nam Piotr Klimkiewicz. 
– W pewien sposób chcemy też 
tym zrobić niespodziankę dla tu-
tejszych mieszkańców, dla któ-
rych być może będzie frajdą zoba-
czenie w teledysku miejsc bliskich 
także dla nich. Również do głów-
nej roli zaangażowaliśmy Pau-
lę, która jest niezwykłą, barwną 
osobą i zapewne jeszcze będzie  
o niej głośno. Jak mówią sami mu-
zycy – pomysł zrodził się w pew-
nym sensie ze znudzenia graniem 
ciągle tych samych kawałków na 
weselach. Chcieli spróbować cze-
goś nowego, a teledysk był opcją 
atrakcyjną, chociaż też nie tanią. 
– Wszystko opłacamy z własnej 
kieszeni, a nagranie takiego tele-
dysku to wydatek około 10.000 
zł – mówił Piotr. – To sporo, tym 
bardziej, że nie mamy pojęcia, jak 
nasza praca zostanie przyjęta. Nie 
chcemy na tym zarabiać, chcemy 
sami dobrze się bawić, a przy tym 
dać rozrywkę ludziom.

Cosmo Deep ma już w planach 
drugi teledysk. Tym razem będzie 
to ambitniejsze przedsięwzięcie, 
które ma pokazywać piękno i kul-
turę ziemi łowickiej, wykorzystu-
jąc miejsca związane z folklorem. 
 tm

Łowicz | Udana impreza ŁAS

Ponad 300 osób w kajakach 
na Dzień Dziecka
W niedzielę, 5 czerwca, 
Łowicka Akademia 
Sportu zaprosiła 
rodziny nad Bzurę. 

Przy przystani kajakarskiej na 
Błoniach po raz kolejny zorga-
nizowała Dzień Dziecka w Ka-
jaku, dając możliwość bezpłat-
nego spróbowania swoich sił na 
rzece. 

Zainteresowanie okazało się 
być duże, organizatorzy odnoto-
wali ponad 300 uczestników. Ga-
briela Gajewska z ŁAS zauważy-
ła zaś, że spora grupa rodziców  
z dziećmi była już na przystani, 
zanim na miejsce dotarły kajaki. 

Przez cały czas imprezy, od 
godz. 11.00 do 15.00, na wodzie 
pływało kilkanaście dwuosobo-
wych kajaków.

Odbyły się także kajakowe re-
gaty rodzinne. W kategorii mama 
z dzieckiem (500 metrów, 6 osad) 
I miejsce zajęły – Agnieszka Za-
bost i Justyna, II miejsce Magda-
lena Ochmańska-Zrazek i Paweł, 
II miejsce Małgorzata Kacperska 
i Dawid. Kategoria tata i dziec-
ko (500 metrów, 12 osad): I miej-
sce Rafał Gajda i Jakub, II miej-
sce Grzegorz Kłosik i Antoni, III 
miejsce Marek Kotarski i Gabry-
sia. Kategoria Open (1000 me-
trów, 6 osad): I miejsce Grzegorz 
Kołaczyński i Oliwier, II miejsce 
Sławomir Maślarz i Gabrysia Ku-
cińska, III miejsce Rafał Gajda  
i Jakub.

Przypomnijmy, że Dzień 
Dziecka sponsorowany był przez 
łowicki ratusz w ramach środków 
przyznanych ŁAS na promocję 
turystyki.  tb

Początkowo bohaterka teledysku odrzuca zaloty, dając do zrozumienia, że dla niej trzeba się postarać bardziej. 

Członkowie Łowickiej Akdemi Sportu a w środku dumni tatusiowie  
i ich pociechy – zwycięzcy regat.
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Łowicz | Piknik „Stokrotek” nad Bzurą

Przedszkolaki na kajaki
Niezwykły piknik przygoto-

wało dla rodziców i dzieci Przed-
szkole nr 1 Stokrotka w Łowiczu, 
wspólnie z ŁAS. Odbył się on nad 
rzeką – na kocach i w kajakach.

Katarzyna Ziółkowska, nauczy-
cielka w przedszkola w grupie 
dzieci 3- i 4-letnich, a zarazem ini-
cjatorka pikniku, powiedziała nam, 
że do jego realizacji popchnęła ją 
chęć wyrwania dzieci oraz ich ro-
dziców z domów i pokazania jed-
nego z możliwych sposobów spę-
dzania wolnego czasu w Łowiczu. 
Kajaki są, jej zdaniem, do tego ide-
alne. Przy okazji piknik nad rzeką 
to także sposób na integrację.

Jak się okazało, pogoda dopi-
sała i dzięki temu nad rzeką nie 
brakowało koców i piknikujących 
na nich dzieci z rodzicami. Wielu  
z nich nad rzekę przyniosło jedze-
nie i napoje, piłki i gry, część spę-
dziła przy przystani kilka godzin. 
Piotr Zrazek przyszedł nad rze-
kę z synem Pawłem, jak nam po-
wiedział miał już doświadczenie 

w pływaniu kajakiem, ale chciał 
pokazać to synowi. Bzura jest 
na odcinku miasta płytka i przez 
to dość bezpieczna, dodatkowo  
w czasie pikniku pływanie odby-
wało się pod nadzorem instruk-
torów z ŁAS, którzy dbali o bez-
pieczeństwo. – Doskonały pomysł 
– ocenił przedsięwzięcie, a jego 
syn na pytanie czy mu się podo-
ba, odparł krótko „Jest bardzo faj-
nie”. Oprócz tego, że pływał kaja-
kiem, podobało mu się to, że mógł 
zamoczyć nogi w rzece.

Martyna Kosiorek, która przy-
szła nad Bzurę z synem Sewery-
nem oraz mężem, powiedziała 
nam, że dla wielu rodziców przed-
szkolny piknik nad rzeką powi-
nien stać się dowodem, że mamy 
nawet na terenie miasta urokliwe 
miejsca, gdzie warto spędzić czas, 
wcale nie trzeba jechać gdzieś da-
leko. – Chyba nie przesadzę, je-
śli rzucę hasło: przedszkolaki  
i uczniowie szkół na kajaki – po-
wiedziała nam entuzjastycznie.  tb
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Takiego pikniku przedszkolnego jeszcze nie było. Dzięki ŁAS udało się 
wsadzić rodziców i dzieci do kajaków na Bzurze.



4  www.lowiczanin.info9 czerwca 2016      nr 23

Aktualności
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Łowicz | Mają czas do 17 czerwca

Drugi konkurs na dyrektora SP 2
2 czerwca UM w Łowiczu po-

nownie ogłosił konkurs na stano-
wisko dyrektora SP nr 2. Tym ra-
zem kandydaci mają czas do 17 
czerwca na złożenie dokumen-
tów. Przed komisją konkursową 
staną 29 czerwca. Przypomnij-
my, że konkurs został ogłoszo-
ny z związku z tym, że wielolet-
nia dyrektor Teresa Domińczak 
zapowiedziała swe przejście na 
emeryturę. Do pierwszego kon-
kursu, który został ogłoszony 

i przeprowadzony w maju, zgłosi-
ły się dwie osoby: Czesław Mar-
cjasz z Brennej na Śląsku Cie-
szyńskim oraz Ewa Chudzyńska 
– nauczyciel z łowickiej „Dwój-
ki”. 20 maja komisja konkursowa 
nie rozstrzygnęła jednak konkur-
su – Ewa Chudzyńska nie dostar-
czyła wszystkich wymaganych 
dokumentów, zaś Czesław Mar-
cjasz nie przekonał komisji do 
swojej wizji prowadzenia szkoły 
przy ul. Mickiewicza.  mwk

Łowicz | ZEC wstrzymał produkcję ciepła i... przeprowadził udany eksperyment 

Ciepła woda jest, ale tymczasowo zimniejsza
Łowicka Spółdzielnia Mieszkaniowa informowała lokatorów większości łowickich osiedli 
mieszkaniowych o tym, że od 6 do 12 czerwca nastąpi przerwa w dostawie ciepłej wody użytkowej. 

Tymczasem ciepła woda już 
płynie, a jest to wynik ekspery-
mentu technicznego przeprowa-
dzonego przez Zakład Energetyki 
Cieplnej i uruchomienia olejowej 
kotłowni „szczytowej” (załączają-
cej się podczas ciężkich mrozów 
i wspomagającej kotłownię S1 
przy Syntexie), która znajduje się 
w bloku nr 1 na osiedlu Tkaczew. 

Żeby ciepła woda mogła do-
cierać do bloków, konieczne było 

odwrócenie przepływu i tłoczenie 
jej w kierunku centrum miasta. 
Udało się i ciepła woda już pły-
nie – przez całą dobę. Ma jednak 
niższą temperaturę niż woda do-
starczana do tej pory. Tak będzie 
do niedzielnego wieczora, kiedy 
to powinna zostać uruchomiona 
po modernizacji główna kotłow-
nia przy Syntexie. – Nie informo-
waliśmy wcześniej mieszkańców, 
że będziemy chcieli podgrzewać 
wodę na Tkaczewie i puścimy ją 
w obieg, bo nie wiedzieliśmy czy 
nam się to uda, czy będzie moż-
liwe od strony technicznej. Prawie 
się udało. Mówię prawie, bo nie 
udało nam się doprowadzić cie-

płej wody do dwóch bloków na 
Bratkowicach, 34 i 40 – powie-
dział nam prezes ZEC, Zbigniew 
Wójcik. Mieszkańcy tych bloków 
będą więc musieli poczekać na 
ciepłą wodę bieżącą do niedzieli. 

Zatrzymanie produkcji było 
związane z trwającą moderniza-
cją kotłów i systemu cieplnego 
w kotłowni przy Syntexie. – Ze 
względów technologicznych ko-
nieczne było tymczasowe zatrzy-
manie produkcji ciepła na czas 
podłączania do nowych kotłów 
między innymi systemu odpy-
lania i przyłączy kominowych. 
Nie było innej możliwości prze-
prowadzenia tych robót – powie-

dział nam wiceprezes ZEC, Jan 
Tłustwa. 

ZEC przystąpił do eksperymen-
tu odwrócenia przepływu wody 
w poniedziałek. We wtorek w czę-
ści zasobów ciepła woda już była, 
w środę powinna dotrzeć wszę-
dzie, z wyjątkiem wspomnianych 
dwóch bloków na Bratkowicach. 
– Muszą tam być jakieś przewęże-
nia i rozwiązania, które powodują, 
że w drugą stronę woda ma utrud-
niony przepływ – wyjaśnia prezes 
Wójcik. 

Nie ukrywa on zadowolenia 
z tego, że udało się wykorzy-
stać kotłownię z osiedla Tka-
czew, również z tego względu, że 

w przyszłym roku planowany jest 
remont magistrali ciepłowniczej, 
która doprowadza energię cieplną 
przez teren Agrosu oraz targowi-
sko miejskie, m.in. na osiedle Sta-
rzyńskiego i Noakowskiego. – Na 
czas tego remontu będziemy mu-
sieli całkiem przerwać dostawy 
ciepłej wody tą magistralą – jak 
szacuję – nawet na około miesiąc. 
Dzięki uruchomieniu kotłowni 
na Tkaczewie nie pozbawimy lu-
dzi całkowicie dostępu do ciepłej 
wody – zapowiada. 

Modernizacja dwóch spośród 
trzech kotłów w kotłowni S1 pro-
wadzona jest etapami od ubiegłe-
go roku i jest kosztowną i skom-
plikowaną inwestycją. Na łamach 
NŁ pisaliśmy o niej kilkakrotnie. 
Wymianie podlegają dwa najstar-

sze kotły – 45-letnie – i będące 
w najgorszym stanie, ze znacz-
nie obniżoną sprawnością ciepl-
ną. Modernizacja ma kosztować 
łącznie 7.236.500 złotych, a wy-
konuje ją fi rma Energika z Zasu-
towa w województwie wielkopol-
skim. Modernizacja odbywa się 
w systemie „projektuj i buduj”. 
Firma najpierw zaprojektowała 
ją, a później przystąpiła do wy-
konania. 

Utrudnienia w dostawie cie-
pła dotyczą wszystkich osiedli 
mieszkaniowych, domów i insty-
tucji zasilanych z kotłowni S1 za 
pomocą systemu ciepłociągów. 
W zasobach spółdzielczych prze-
rwy nie dotyczą tylko osiedla M. 
Konopnickiej, które jest zasilane 
z lokalnej kotłowni.  

Kiernozia | Przewodniczący będzie musiał zrzec się mandatu

Marek Radaszkiewicz nowym dyrektorem szkoły
Zgodnie z przewidywaniami 

45-letni Marek Radaszkiewicz 
– dotychczasowy przewodniczący 
Rady Gminy w Kiernozi – został 
wybrany w konkursie na stanowi-
sko dyrektora Szkoły Podstawowej 
im. Tadeusza Kościuszki w Kier-
nozi. Był jedynym kandydatem na 
to stanowisko. Wygrał stosunkiem 
głosów 7 : 1. Głosowanie było taj-
ne. Konkurs został rozstrzygnięty 
we wtorek, 7 czerwca. 

Dotychczasowy dyrektor, Je-
rzy Krystecki, odchodzi z końcem 
sierpnia na emeryturę. W szkole 
w Kiernozi był dyrektorem przez 
około 25 lat, był też nauczycielem 
informatyki i muzyki. Kandydat 

na dyrektora też pracował w szkole 
w Kiernozi w charakterze nauczy-
ciela języka polskiego. 

Mimo iż Radaszkiewicz był je-
dynym kandydatem, konkurs mu-
siał się odbyć. Gdyby nie uzyskał 
większości głosów 8-osobowej ko-
misji, konkurs pozostałby nieroz-
strzygnięty, a wójt Beata Miazek 
mogłaby powołać na to stanowisko 
– na czas do ogłoszenia kolejnego 
konkursu – inną osobę spełniającą 
wymogi konkursu. Do takiej sytu-
acji jednak nie doszło, kandydat na 
dyrektora, po prezentacji koncep-
cji zarządzania szkołą, otrzymał 
tylko kilka pytań od przedstawi-
cieli kuratorium oświaty. O wyni-

ku konkursu zdecydowała komisja 
w składzie: sekretarz UG Jarosław 
Bogucki w charakterze przewod-
niczącego, radna Urszula Kapusta-
-Tymoshchuk, zajmujący się m.in. 
sprawami oświatowymi w gminie 
Mirosław Pawlina. Z kuratorium: 
Joanna Urbańska i Zofi a Kalisz; 
z Rady Rodziców Anna Zimec-
ka; z Rady Pedagogicznej Wiolet-
ta Wojciechowska – nauczycielka 
w klasach I-III oraz z ZNP: Da-
nuta Gajewska-Łysio. – Ponieważ 
głosowanie było tajne, nie ustala-
my kto głosował za, a kto przeciw 
– powiedział nam Jarosław Bo-
gucki. Wybór na dyrektora szko-
ły w Kiernozi przewodniczącego 

Rady Gminy w Kiernozi oznacza 
dla społeczności lokalnej spore 
zmiany. Marek Radaszkiewicz bę-
dzie bowiem musiał zrezygnować 
z funkcji przewodniczącego oraz 
zrzec się mandatu radnego. Ko-
nieczne będzie więc przeprowa-

dzenie wyborów uzupełniających 
w okręgu nr 4 w Kiernozi, który 
obejmuje swoim zasięgiem osie-
dle Walewskiej i ulice Parkową, 
Piękną, Leśną i Łowicką. Jest to 
spowodowane tym, że wszystkie 
15 okręgów w gminie było okrę-
gami jednomandatowymi. 

Nowy dyrektor obejmie stano-
wisko wraz z początkiem września 
i to od początku września Rada 
Gminy w Kiernozi będzie mia-
ła miesiąc na wygaszenie manda-
tu Radaszkiewicza – co może się 
stać albo na jego wniosek, albo 
z własnej inicjatywy rady. 

Do końca wakacji dyrektorem 
będzie nadal Jerzy Krystecki. Po 

uprawomocnieniu się uchwały 
o wygaśnięciu mandatu w możli-
wie jak najszybszym terminie po-
winny zostać zorganizowane wy-
bory przewodniczącego – tak jak 
to się dzieje zawsze na początku 
kadencji władz samorządowych. 
– W takich przypadkach rada nie 
czeka na przeprowadzenie wybo-
rów uzupełniających, które ogłosi 
komisarz wyborczy – powiedział 
nam sekretarz Jarosław Bogucki. 

Ze względu na procedury 
i konieczność zachowania ter-
minów, wyborów takich należy 
spodziewać się jesienią – w oko-
licach października lub listopa-
da.  mak

MARCIN
KUCHARSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info

Marek Radaszkiewicz podczas 
sesji Rady Gminy w Kiernozi. 
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RZUT OKIEM | ROZKOPANA ULICA

W poprzednim numerze NŁ pisaliśmy, że ratusz zlecił ZUK ułożenie na 
ul. Turystycznej kostki przed położeniem pod nią kabla energetycznego. 
Błąd wynikał z nieprawidłowego obiegu informacji między wydziałami 
– tak tłumaczył to burmistrz. W ubiegłym tygodniu można było zobaczyć 
tego efekt: ułożona przed miesiącem kostka została zdjęta. Pocieszeniem 
w tej sytuacji może być jedynie to, że fi rma realizująca prace w ulicy 
Turystycznej ma odtworzyć chodnik. tb
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Łowicz | Sezon truskawkowy w pełni. O zmartwieniach plantatorów pisze Marcin Kucharski.

Ceny za truskawki niższe od ubiegłorocznych
– Za ładne truskawki bez szypułki rolnik dostaje teraz w hurcie około 4,20 zł za dwukilogramową łubiankę. Za truskawki z szypułkami  
2,20 zł za łubiankę. To ceny niższe od ubiegłorocznych, a chętnych nie ma wcale tak dużo – powiedział nam Jan Kowalczyk z Wólki w gminie 
Sanniki – zagłębia truskawkowego w powiecie gostynińskim. Czy w tym roku uda się zarobić na truskawkach? – Na pewno będzie trudniej  
niż rok wcześniej. To są bardzo kiepskie ceny jak się weźmie pod uwagę poniesione koszty – uważa.

Truskawki można też kupić na 
łowickim targowisku, czasami, 
głównie popołudniami, bezpo-
średnio z samochodów w pobli-
żu marketów (np. koło Kauflan-
du, Intermarché, Biedronek na 
Górkach czy przy ul. Powstań-
ców) i u przydrożnych handlarzy, 
np. wzdłuż ul. 11 Listopada. Cena 
za kilogram wahała się we wto-
rek, 7 czerwca, od około 4 do 7 zł 
(łubianka 8-14 zł). Mniej więcej 
w tym samym okresie ubiegłego 
roku cena detaliczna na targowi-
skach była podobna, ale rolnicy  
w skupie otrzymywali około 
1-1,50 zł na łubiance więcej. Do-
kładnie porównanie cen truska-
wek podczas trwającego sezonu 
zbioru tych owoców jest trudne  
z uwagi na ciągłe ich zmiany wyni-
kające przede wszystkim z warun-
ków pogodowych. 

Wysokie ceny  
tylko przez kilka dni 
Cena truskawek na początku se-

zonu zawsze jest wysoka – bywa, 
że kilkakrotnie wyższa od ceny, za 
którą truskawki można kupić za-
ledwie kilka dni później. Jeszcze 
około 2-2,5 tygodnia temu za 2-ki-
logramową łubiankę truskawek 
na targowisku w Łowiczu trzeba 
było zapłacić za wczesne odmia-

ny truskawek deserowych spod 
folii (dodatkowo ściółkowanych  
i przykrywanych włókniną, żeby 
wcześniej dojrzewać) nawet około 
18 złotych. 

W Warszawie czy w innych du-
żych miastach detaliczne ceny tru-
skawek kupowanych „na ulicy” na 
samym początku sezonu przekra-
czały nawet 25 złotych za łubiankę. 

Dla plantatorów truskawek, 
którzy zdecydują się na odmia-
ny wczesne i próbują „ucelować”  
w początek sezonu, to bardzo do-
bry okres. Dobry, ale krótki. – Han-
dlarze sami przyjeżdżają na pole, 
zaglądają na podwórka, żeby ku-
pić truskawki. Kupują i jadą na 
przykład z pełnym samochodem 
na rynki hurtowe pod Warszawę – 

powiedział nam plantator z okolic 
Kiernozi. 

Ceny na targowisku w Ło-
wiczu zmieniają się teraz nawet  
w ciągu dnia. Truskawki bywa-
ją tańsze, kiedy jest ich więcej lub 
gdy na obniżenie ceny – by szyb-
ciej sprzedać – zdecyduje się któryś 
ze sprzedawców. Cena truskawek 
może jeszcze wzrosnąć pod koniec 

sezonu truskawkowego, co według 
naszych rozmówców może nastą-
pić już za około 2 tygodnie. 

I znowu za sucho 
– U nas na Wólce (na terenie 

gminy Sanniki – przyp. red.) wcale 
nie ma tak dużo truskawek, jakby 
się wydawało. Jest sucho i nie ro-
sną tak dobrze – powiedział nam 
Jan Kowalczyk. 

Na brak deszczu narzekają rów-
nież inni plantatorzy. – Sucho jest 
jak pieprz i nie zapowiada się, że 
będzie lepiej. Deszcze nas omija-
ją – mówi Augustyn Wróblewski  
z Aleksandrowa w gminie Sanniki, 
który w tym roku ma obsadzone 
truskawkami blisko dwa hektary,  
z tym, że znaczna część to tru-
skawki młode – pierwszoroczne, 
więc nie owocujące jeszcze tak do-
brze jak 2-3 letnie. Jan Kowalczyk 
truskawek w tym roku nie ma, ale 
pomaga zaprzyjaźnionej rodzinie 
Ambroziaków. – Oni przyjdą do 
mnie później pomagać zbierać wi-
śnie. Tak sobie nawzajem pomaga-
my, żeby zaoszczędzić na kosztach 
rwania – opowiada. 

Ciężka praca  
przy rwaniu 
W tym roku osoby zatrudniane 

do rwania truskawek mogą – tak, 

jak prawie co roku, nieźle zaro-
bić. Praca jest jednak ciężka i trze-
ba „wstrzelić się w termin”. Zwy-
kle rwacze otrzymują 1-1,20 zł,  
a czasami nawet 1,50 zł za zerwa-
nie pełnej łubianki owoców. Cza-
sami gospodarze dają też obiad, 
bywa, że proponują noclegi. Ceny 
nie są z góry ustalone, więc u róż-
nych gospodarzy są różne. Dobra 
rwaczka – a za takie uchodzą na 
przykład Ukrainki pracujące do-
rywczo w gospodarstwach przy 
zbiorze owoców – jest w stanie 
urwać około 100-130 łubianek 
owoców. Oczywiście w zależności 
od tego czy owoc jest wyrośnięty, 
a w truskawkowych redlinach nie 
przeprowadzono wcześniej zbioru. 

– Dobrze, że te Ukrainki są, bo 
by nie było komu rwać. Można za-
robić, ale to na krótką metę, przez 
kilkanaście dni. Polacy się jakoś do 
tego nie garną, a więcej nikt nie bę-
dzie płacił, bo się już kompletnie 
nie będzie opłacało – mówi Ko-
walczyk. 

Giełda żyje  
w rytm zmian cen 
Od początku sezonu truskaw-

kowego działa też giełda truskaw-
kowa w Sannikach. Jadąc od 
strony Łowicza w kierunku San-
nik nie sposób jej nie zauważyć. 
Przed skrzyżowaniem dróg wo-
jewódzkich już w Sannikach – 
na dawnym placu buraczanym 
– gromadzą się producenci i han-
dlarze. Bywa, że ceny zmienia-
ją się nawet kilka razy dziennie  
– w zależności od popytu i poda-
ży. Bywało też, niestety również  
i w tym roku, że rolnicy odjeżdżali 
z giełdy, nie sprzedając wszystkich 
owoców. – Tata pojechał do Sannik 
z przyczepką truskawek i z przy-
czepką wrócił. Zapłacił 10 złotych 
placowego, truskawek nie sprzedał, 
ale wywiesił w samochodzie kart-
kę, że ma na sprzedaż jałówkę i się 
udało – opowiada córka gospoda-
rza z gminy Chąśno. Część truska-
wek trzeba było następnego dnia 
po prostu wyrzucić. 

Bywa, że plantatorzy odgra-
żają się, że jak cena truskawek  
w skupie będzie taka niska lub 
jeszcze spadnie, postanowią zaorać 
plantację. Czy może dochodzić do 
takich sytuacji? Raczej nie na ma-
sową skalę. – Łatwo powiedzieć, 
żeby zaorać, ale po zaoraniu to się 
żadnych włożonych w truskaw-
ki pieniędzy nie odzyska, a tak, to 
chociaż może się wyjdzie na zero – 
ocenia Augustyn Wróblewski.  mak 

Pani Małgorzata z Popowa od lat sprzedaje truskawki w okolicach Starego Rynku w Łowiczu. 
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Łowicz | Centrum Rozwoju Lokalnego nie powstanie

Radni za likwidacją spółki, ale nie wszyscy
Zgodnie z zapowiedziami bur-

mistrza Krzysztofa Kalińskiego 
z 28 kwietnia, przedłożył on rad-
nym miejskim na sesji 31 maja 
pod głosowanie projekt uchwały 
dotyczący unieważnienia uchwa-
ły z wiosny ubiegłego roku o po-
wołaniu spółki Centrum Rozwoju 
Lokalnego, która miała zająć się 
zagospodarowaniem kupionego 
przez ratusz budynku po ośrodku 
konferencyjno-hotelowym Zaci-
sze przy ul. Kaliskiej. 

Podjęcie uchwały odbyło się 
bez dyskusji, burmistrz Krzysz-
tof Kaliński nie wprowadził rad-
nych w temat, który doskonale 
znają, bo na każdej sesji, gdy tyl-
ko się pojawiał, wywoływał wiele 
emocji i skrajnych opinii. Oprócz 
tego, na wniosek radnej Kariny 
Sędkowskiej-Staszewskiej, zrezy-
gnowano na sesji majowej z oma-
wiania treści uchwał, gdyż jest to 
czasochłonne i zostało zrobione
w czasie posiedzeń komisji.

Przypomnijmy, że wniosek 
o podjęcie uchwały złożył na 
kwietniowych obradach radny 
Mariusz Siewiera (PO), który 
zwrócił uwagę, że jest stosow-
ne podjęcie uchwały uchylającej, 
ze względu na deklaracje bur-
mistrza, że spółki nie będzie.
Nie udało się jednak wówczas 
wprowadzić głosowania na obra-
dy, bowiem w czasie głosowania 
9 radnych było za, zaś 11 wstrzy-
mało się od głosu.

Na majowej sesji głosowanie 
nad uchwałą też nie było jedno-
myślne. Poparło ją 13 radnych, 
natomiast 8 wstrzymało się od 
głosu, przy braku głosów sprze-
ciwu.

Po głosowaniu radny Ro-
bert Wójcik (SLD) zapytał o to, 
czy skonkretyzowane są zamia-
ry miasta wobec nieruchomości. 
Burmistrz odpowiedział, że na 
jednej z najbliższych sesji radni
otrzymają pod głosowanie pro-

jekt uchwały dotyczący wydzier-
żawienia budynku na okres dłuż-
szy niż 3 lata fundacji Ja, Ty, My 
z Łodzi, której prezesem jest To-
masz Musielski. Tym samym po-
twierdził, że pomysł, który po-
jawił się po niepowodzeniu ze 
spółką, żeby oddać go w użytko-
wanie organizacji społecznej, któ-
ra zorganizuje tam różne formy
aktywizacji, m.in. osób niepeł-
nosprawnych. – Czekamy na ofi -

cjalne wystąpienie stowarzysze-
nia Ja, Ty, My o wydzierżawienie
budynku, ma ono wpłynąć
do jego administratora – Zakła-
du Gospodarki Mieszkaniowej, 
wówczas zwrócimy się do rady
o podjęcie stosownej uchwały – 
powiedział burmistrz.

Sekretarz Miasta Maria Więc-
kowska oraz naczelnik Wydzia-
łu Strategii, Rozwoju, Obsługi 
Przedsiębiorców i Zamówień Pu-
blicznych Artur Michalak przed-
stawili wstępne plany dotyczą-
ce zagospodarowania budynku 
przez organizację. Miałby tam 
powstać m.in. Zakład Aktywiza-
cji Zawodowej dla osób niepeł-
nosprawnych oraz miejsce, gdzie 
organizacje społeczne działające 
na terenie Łowicza otrzymywa-
łyby wsparcie prawne i informa-
cje o możliwości pozyskania pie-
niędzy zewnętrznych, budynek 
stałby się także siedzibą kilku
z nich.  tb

Łowicz | ŁSM przygotowuje walne

Wyborów w tym roku nie będzie
Walne zgromadzenie członków 

Łowickiej Spółdzielni Mieszka-
niowej odbędzie się 24 czerwca
o 17 w Gimnazjum nr 1 w Al. 
Sienkiewicza w Łowiczu. Zebra-
nie nie ma charakteru wyborcze-
go, a jedynie sprawozdawczy. 

Podczas zebrania m.in. roz-
patrywane będą sprawozdania
z działalności zarządu oraz Rady 
Nadzorczej spółdzielni za ubiegły 
rok, zatwierdzane będą sprawoz-
dania fi nansowe oraz omawiane 
wyniki działalności ŁSM. Abso-
lutorium będzie udzielane każde-
mu z członków zarządu spółdziel-
ni odrębnie. 

W zgromadzeniu ma prawo 
brać udział każdy z członków 
spółdzielni mieszkaniowej. Rze-
czywiste zainteresowanie od 2008 
roku – kiedy to po raz pierwszy 
odbyło się walne zgromadzenie 
dla wszystkich członków ŁSM 
– jest małe. W ubiegłym roku
w zebraniu wzięło udział oko-

ło 80 osób spośród ponad 4.100 
członków ŁSM. Uchwały podej-
mowane na walnym zgromadze-
niu są ważne niezależnie od licz-
by obecnych na nim i głosujących 
członków spółdzielni. Członkom
spółdzielni przysługuje prawo
do zapoznania się ze sprawozda-
niami, protokołami i projektami 
uchwał, które będą przedmiotem 
obrad zebrania. Są one wyłożo-
ne do wglądu w biurze ŁSM przy 
ul. Starzyńskiego w godzinach 
od 10 do 15 i z uwagi na ich obję-
tość nie są drukowane dla wszyst-
kich członków spółdzielni, którzy 
zechcą uczestniczyć w zebraniu.
Co roku też pod znakiem zapytania 
stoi frekwencja na zebraniu. 

Mandaty uprawniające do gło-
sowania będą wydawane człon-
kom spółdzielni za okazaniem do-
wodu tożsamości w dniu zebrania 
– w holu przed wejściem do sali 
gimnastycznej Gimnazjum nr 1 – 
od godziny 16.30 do 17.15.  mak 

Łowicz | Z sesji Rady Miejskiej

Miasto chce budować blok socjalny
Burmistrz Krzysztof Kaliński zapowiedział 
31 maja, że jest pomysł, aby miasto w najbliższym 
czasie pobudowało blok socjalny o niższym 
standardzie. Dotąd bowiem w Łowiczu budowano 
bloki komunalne przeznaczone dla lepiej 
uposażonych mieszkańców.

– Trudno mówić o szczegó-
łach. W tym temacie rozmawiali-
śmy bodaj raz. Dziś konkretów nie 
ma ani co do lokalizacji, ani też 
co do wielkości bloku. Wiadomo 
zaś, że zapotrzebowanie w Łowi-
czu na taki blok jest – powiedziała 
nam dyrektor Zakładu Gospodar-
ki Mieszkaniowej Joanna Mika. 

Podobnie wypowiedziała się 
naczelnik Wydziału Spraw Loka-
lowych w ratuszu Alina Guszle-
wicz, która dodaje, iż w skali roku 
jest około 30 lokatorów z wyroka-
mi eksmisyjnymi, których miasto 
musi przenieść do mieszkań o niż-
szym standardzie. Dotąd trafi a-
li oni do mieszkań, które w ciągu 
roku były zwalniane przez dotych-

czasowych najemców lokali ko-
munalnych. Miasto ma z tym co-
raz większy kłopot, bo zasobów 
takich jest coraz mniej. 

Dodatkowo, do lokali w zaso-
bach miasta trafi ają mieszkań-
cy z prywatnych posesji, których 
właściciele, często po odzyskaniu 
ich, decydują się na kapitalny re-
mont lub wyburzenie budynku
ze względu na zły stan techniczny. 

W najbliższym czasie można 
się spodziewać kilkunastu takich 
rodzin z kamienicy przy Bielaw-
skiej 7, gdzie właściciel zapowie-
dział już urzędnikom, że stan bu-
dynków jest zły i musi je opróżnić 
przed remontami i wyburzaniem. 
Niebawem kolejna kamienica 
przy Bielawskiej, pod nr 5, trafi  
w ręce spadkobierców, w kolej-
ce czekają jeszcze inne, np. przy
11 Listopada. 

Kolejna grupa potencjalnych 
mieszkańców zasobów socjal-

nych to młode małżeństwa, które
chcą się usamodzielnić, ale nie 
posiadają wystarczających do-
chodów, aby kupić mieszkanie na 
wolnym rynku czy zostać loka-
torem mieszkania komunalnego. 
Generalnie mieszkania socjalne, 
które są o niższym standardzie, 
zasiedlane są lokatorami, których 
dochody w rodzinie nie przekra-

czają 60% najniższej emerytury, 
obecnie jest to 882 zł.

Naczelnik Wydziału Inwesty-
cji i Remontów Grzegorz Pełka 
powiedział nam, że blok socjal-
ny może powstać w dwóch loka-
lizacjach: przy ul. Krudowskiego
na Korabce, gdzie jest jeszcze 
wolny plac po południowej stro-
nie ulicy (tam można byłoby zlo-

kalizować nawet trzy bloki) lub 
przy blokach na os. Czajki, gdzie 
miasto ma jeszcze fragment nie-
zagospodarowanej nieruchomości
od strony łąk. Sam blok mógłby 
mieć, jego zdaniem, dwie kon-
dygnacje, od 20 do 30 mieszkań
o powierzchni od 30 do 50 m².

Trudno jednak mówić, czym 
byłby „niższy standard”. Miesz-

kania muszą mieć węzeł sanitar-
ny, ogrzewanie, choć prawdopo-
dobnie w każdym zamontowano 
by piec gazowy. 

Dyrektor ZGM Joanna Mika 
wskazuje jednak, że dobrym 
rozwiązaniem byłoby zastoso-
wanie osobnych wejść do miesz-
kań z galerii biegnących wzdłuż 
bloku. 

Wykluczyłoby to budowę kla-
tek schodowych. Wszystkie czę-
ści wspólne bloku byłyby wi-
doczne i łatwiej można byłoby 
monitorować to, co się w nim 
dzieje, co jest w jej przekonaniu 
szczególnie istotne w przypadku 
lokatorów sprawiających proble-
my, a tacy wśród mieszkańców 
bloku socjalnego też by byli.

Naczelnik Pełka wskazał też, 
że na budowę bloku socjalne-
go można pozyskać wsparcie
w wysokości 30-40% kosztów 
inwestycji z Banku Gospodar-
stwa Krajowego, a może także
z zapowiadanego przez rząd pro-
gramu budownictwa socjalnego. 
Zapytany o ewentualne koszty 
budowy, nie chciał podać żadnej 
kwoty. – Obecnie mamy pomysł, 
nie mamy nawet koncepcji, nie 
mówiąc o projekcie wykonaw-
czym, więc trzeba z tym jeszcze 
poczekać – wyjaśnił. Dodał też, 
że jeżeli zdecydują o inwestycji, 
to w tym roku powinno udać się 
przygotować pełną dokumenta-
cję, a sama inwestycja mogłaby 
ruszyć w 2017 roku. 

Miałby tam
powstać m.in.
Zakład Aktywizacji 
Zawodowej
dla osób 
niepełnosprawnych.

Widok z ul. Grunwaldzkiej na bloki komunalne przy ul. płk. Krudowskiego. Blok socjalny mógłby powstać
na widocznym na pierwszym planie terenie zielonym.
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centrum
farmaceutyczne

Łowicz  ul. Zduńska 38

Czynne 7 dni 
w tygodniu

Sanniki | Oczyszczalnia ścieków 

Powstanie punkt selektywnej 
zbiórki odpadów

Przy gminnej oczyszczalni ście-
ków przy ulicy Polnej w Sanni-
kach jeszcze w czerwcu powstanie 
punkt selektywnej zbiórki odpa-
dów komunalnych. Takie było za-
lecenie pokontrolne wydane przez 
mazowiecki Wojewódzki Inspek-
torat Ochrony Środowiska. 

Do tej pory taki punkt nie był 
na terenie gminy wyznaczony,  
a według WIOŚ winien być co naj-
mniej jeden. Gmina tłumaczy, że 
organizowała nie rzadziej niż raz 
w roku „objazdowe” zbiórki m.in. 
odpadów wielkogabarytowych, 
opon, folii kiszonkowych, zuży-
tej elektroniki, sprzętu AGD, itp. 
Z zaleceniem pokontrolnym jed-
nak nie dyskutuje i punkt selek-
tywnej zbiórki odpadów zostanie 
uruchomiony. Wyznaczone zosta-

ło już miejsce, gdzie można będzie 
przywozić posegregowane śmie-
ci. Będzie to wydzielony i wkrót-
ce też dodatkowo wygrodzony plac 

przy oczyszczalni ścieków. Będzie 
można tam zostawiać m.in. zużyty 
sprzęt RTV i AGD, opony, meble 
i inne odpady wielkogabarytowe, 

odpady zielone, chemikalia i zuży-
te baterie. 

Śmieci będą przyjmowane  
w każdą środę w godzinach od 
9.30 do 17.30. – Wyznaczyliśmy tę 
godzinę, bo wtedy jest dłużej czyn-
ny urząd gminy i może mieszkań-
com będzie łatwiej zapamiętać, że 
tego dnia można też oddać odpa-
dy – powiedział nam wójt Gabriel 
Wieczorek. 

Uruchomienie punktu odbio-
ru odpadów nie wpływa w żaden 
sposób na harmonogram odbio-
ru śmieci bezpośrednio z posesji 
mieszkańców gminy. Do punktu 
przy oczyszczalni można dowieźć 
śmieci „ponadnormatywne” – ta-
kie, których zwykłe gospodarstwo 
nie produkuje zbyt często lub nie są 
odbierane w sposób regularny.  mak 

Zduny | Budowa sali gimnastycznej

Trwają ostatnie prace
Malowanie, kładzenie płytek na 

schodach i podłogach oraz wykła-
dzin w hali sportowej – takie ro-
boty trwały w ubiegłym tygodniu 
na budowie hali sportowej przy 
Szkole Podstawowej i Gimnazjum 
w Nowych Zdunach. Rozpoczę-
ta przed 2 laty inwestycja dobie-
ga końca. Wykonawca – Przed-
siębiorstwo Handlowo-Usługowe 
Grzegorza Grzegorego ze Złako-
wa Borowego – ma czas na zakoń-
czenie robót do końca czerwca. 

Właściciel firmy, którego spo-
tkaliśmy na budowie, zapewniał 
nas, że ze wszystkim pracami zdą-
ży na czas. Pozostało ich napraw-
dę niewiele, ale np. z montażem 
sufitów podwieszanych lepiej bę-
dzie zaczekać do ostatniego tygo-
dnia, aby ich nie pobrudzić. 

W ostatnich 3 tygodniach pra-
ce będą prowadzone jeszcze za-
równo w środku, m.in. wspomnia-
ne prace wykończeniowe, ale też 
montaż urządzeń na hali, jak i na 
zewnątrz – dokończenie elewacji 
oraz wyłożenie kostką parkingu 
od strony drogi krajowej nr 92. 

Wójt gminy Zduny Jarosław 
Kwiatkowski powiedział nam, że 
formalne zakończenie inwestycji 
odbędzie się na początku waka-
cji, ale oficjalne otwarcie sali – już  
w nowym roku szkolnym. 

Przypomnijmy, że budowa 
hali sportowej wraz z zapleczem 
i pomieszczeniami dydaktycz-
nymi rozpoczęta została w 2014 
roku – gmina rozłożyła inwesty-
cję na 3 lata. Koszt całej budowy 
to 4.250.000 zł.  mwk 

Łowicz | 100 tys. zł na aparat USG 

Miasto pomoże pacjentkom z oddziału
ginekologiczno-położniczego

Rada Miejska w Łowiczu 31 
maja zgodziła się na przekaza-
nie powiatowi łowickiemu 100 
tys. zł. Kwota ta to dofinansowa-
nie do zakupu ultrasonografu na 
oddział ginekologiczno-położni-
czy szpitala. 

– Cieszmy się bardzo z tych 100 
tys. zł. Dziękujemy za nie bardzo 
burmistrzowi i Radzie Miejskiej 
– mówi Jacek Kaniewski, dyrek-
tor Zespołu Opieki Zdrowotnej  
w Łowiczu. Podkreśla on, że z po-
mocą tego dofinansowania zosta-

nie zakupiony nowy aparat USG, 
który będzie do wyłącznej dyspo-
zycji oddziału ginekologiczno-po-
łożniczego. 

W obecnej chwili szpital po-
siada dwa aparaty USG – jeden 
w pracowni ultrasonograficznej,  

z drugiego korzystają różne od-
działy. Dla bezpieczeństwa pa-
cjentek ginekologiczno-położni-
czych niezbędne jest jednak to, 
aby kolejny aparat zawsze był na 
nim do dyspozycji. 

Czy 100 tys. zł wystarczy na 
zakup aparatu? Dyrektor nie jest 
pewien, ale nie wyklucza udziału 
własnego szpitala w tym zakupie. 
Cena urządzenia znana będzie po 
przetargu, który przeprowadzi sta-
rostwo.  mwk 

Podłoga w nowej hali sportowej będzie miała kolor błękitny  
i pomarańczowy. W ubiegłym tygodniu trwało kładzenie wykładziny.

Punkt selektywnej zbiórki odpadów został wyznaczony przy oczyszczalni 
ścieków przy ul. Polnej w Sannikach. 
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Bielawy | W miętowych klimatach

Festyn już w sobotę
Stowarzyszenie na Rzecz Roz-

woju Bielaw i Okolic zaprasza na 
festyn organizowany, jak co roku, 
pod chwytliwym hasłem „Poczuj 
miętę do Bielaw”. Miętowych ak-
centów nie zabraknie i tym razem. 

Festyn odbędzie się w sobotę, 11 
czerwca, na placu za strażnicą OSP 
w Bielawach. Rozpoczęcie impre-
zy planowane jest na godz. 16.00, 
a w programie m.in.: prezentacja 
wyrobów regionalnych, konkurs  
o Puchar Prezesa Stowarzy-
szenia na najpiękniejszy bukiet  

z motywem miętowym, konkur-
sy dla dzieci i młodzieży. Na godz. 
17.00 zaplanowano prezentację 
samochodu OSP i samochodów 
sportowych oraz występ zespo-
łu Ultimate. O godz. 19.00 nastą-
pi rozstrzygnięcie konkursu na naj-
piękniejszy stroik miętowy.

Imprezę zakończy zabawa ta-
neczna do godz. 22.00. 

Uczestnicy festynu będą mogli 
posilić się kiełbaskami z grilla, cia-
stem, serwowane maja być również 
orzeźwiające napoje miętowe. ewr

Edukacja | Ranking STEM Perspektywy 2016

Dwa łowickie licea wśród 
najlepszych w Polsce

Które licea w Polsce najlepiej 
nauczają przedmiotów ścisłych? 
Pijarskie LO w Łowiczu jest  
w pierwszej setce, a I LO im. Jó-
zefa Chełmońskiego niewiele do 
niej brakuje – tak wynika z ran-
kingu opublikowanego kilka dni 
temu przez miesięcznik „Perspek-
tywy”, zajmujący się tematyką 
edukacji i oświaty.

Ranking „STEM” (ang. Scien-
ce, Technology, Engineering, Ma-
thematics) został opublikowa-
ny po raz drugi. W odróżnieniu 
od głównego rankingu „Perspek-
tyw”, nie uwzględnia on wyni-
ków z przedmiotów humanistycz-

nych. Na miejsce szkoły wpływają  
w nim: wyniki z obowiązkowej 
matury z matematyki (25%), ma-
tury dodatkowej z takich przed-
miotów jak: matematyka, fizyka, 
chemia, biologia oraz informaty-
ka (50%) i sukcesy w olimpiadach  
z tych przedmiotów (25%). 
Wszystko to odnosi się do roku 
szkolnego 2014/2015. Zestawienie 
uwzględnia 200 najlepszych – we-
dług tych kryteriów – liceów ogól-
nokształcących w Polsce.

Pijarskie LO ze 118 miejsca zaj-
mowanego w 2015 roku wskoczy-
ło teraz do pierwszej setki – jest 
93. Awans odnotowało też I LO 

im. Józefa Chełmońskiego, któ-
re ze 153. pozycji przesunęło się 
na 123. Obie te szkoły nie miały 
w analizowanym okresie tytułów 
w olimpiadach z liczonych przed-
miotów, nadrobiły to wynikami  
z matury. Jeśli chodzi o przed-
mioty dodatkowe, miały wynik 
do siebie zbliżony, wyższa pozy-
cja Pijarskiej wynika ze znacznie 
lepszego wyniku z obowiązkowej 
matematyki.

Pierwsze miejsce w rankingu 
obroniło XIV Liceum Ogólno-
kształcące im. S. Staszica w War-
szawie, na drugie miejsce awanso-
wało Liceum Akademickie UMK 

w Toruniu, a na trzecie XIII Li-
ceum Ogólnokształcące w Szcze-
cinie. Najwyżej sklasyfikowaną 
szkołą w województwie łódzkim 
jest Publiczne LO Politechniki 
Łódzkiej, które zajmuje 5. miej-
sce.

W tym roku po raz pierwszy 
„Perspektywy” opublikowały też 
ranking STEM dla techników. Ze-
stawienie uwzględnia 100 najlep-
szych szkół tego typu, niestety nie 
ma wśród nich żadnej szkoły z Ło-
wicza. 

Wygrało Technikum Łączności 
nr 14 w ZS Łączności w Krako-
wie.  tm

Łowicz | Pod patronatem Nowego Łowiczanina

Piknik na Blichu i Dzień Otwarty
Szkoła na Blichu zaprasza  

12 czerwca na piknik połączony 
z dniem otwartym. Między go-
dziną 11.00 a 17.00 zaplanowano 
szereg atrakcji dla osób zaintere-
sowanych rolnictwem i tych, któ-
rzy zechcą przyjść i w plenerze 
się pobawić.

Oficjalne otwarcie imprezy 
przez dyrekcję szkoły zaplano-
wano o godz. 11.30. Pół godziny 
później rozpocznie się pokaz ra-
townictwa technicznego w wy-
konaniu Państwowej Straży Po-
żarnej. Między 13.00 a 14.30 na 

pobliskim polu (przy garażach) 
trwać będzie prezentacja no-
woczesnych maszyn rolniczych  
w czasie pracy. Będzie to pokaz 
zbioru zielonki z pola: koszenia, 
przetrząsania, podgrabiania, pra-
sowania i owijania. Przewidziano 
też pokaz uprawy gleby: talerzo-
wania, orki, uprawy agregatem, 
następnie siewu kukurydzy  
z podsiewaczem i opryskiwania. 

Równolegle na scenie rozsta-
wionej na szkolnym boisku już 
od godz. 11.00 odbywać się będą 
pokazy aikido, występy uczniów, 

nauczycieli, zespołów Kuzynki  
z OSP Stachlew, ZPiT Blicho-
wiacy, The Trill.

Z innych atrakcji organizato-
rzy zapowiadają możliwość po-
znania oferty edukacyjnej szko-
ły, uzyskania fachowych porad  
z zakresu uprawy roślin i hodow-
li zwierząt, kiermasze wyrobów 
pszczelarskich, kwiatów, drzew 
i krzewów ozdobnych oraz ręko-
dzieła (stoiska rozstawione będą 
wokół boiska). Będą też konkur-
sy z nagrodami dla dzieci, grill  
i inne przekąski.  mwk 

Łyszkowice | Turniej breakdance

Oldskulowe trampki już w niedzielę
– Zgłosiło się już 215 uczestni-

ków, ale zapisy przyjmować bę-
dziemy jeszcze do niedzieli do 
godz. 10.30 – powiedział nam 
wczoraj, w chwili zamykania tego 
numeru NŁ Piotr Klimkiewicz, 
dyrektor Gminnego Ośrodka Kul-
tury i Sportu w Łyszkowicach.  
W najbliższą niedzielę, 12 czerw-
ca, placówka organizuje turniej 
breakdance „Oldskulowe tramp-
ki”, dla dzieci i młodzieży w wie-
ku od 5 do 14 lat. 

Konkurs rozegrany będzie  
w kilku kategoriach wiekowych, 
w godz. od 11.00 do 16.00. Uczest-
nikami będą młodzi tancerze z kil-

kunastu gmin – jak określił nasz 
rozmówca – między Płockiem  
a Zgierzem. Wpisowe – 10 zł. 

Pomysłodawcą zorganizowa-
nia turnieju jest Kamil Korzewski  
– instruktor breakdance z Łowi-
cza, który prowadzi zajęcia w wie-
lu miejscowościach na naszym 
terenie. Był on zaangażowany  
w organizowanie podobnych tur-
niejów w Zdunach. 

Impreza w Łyszkowicach za-
planowana jest jednak z więk-
szym rozmachem. Turniej odbę-
dzie się bowiem w plenerze, na 
dużej i nagłośnionej profesjonal-
nie scenie. Oceniać będą zawodo-

wi jurorzy, a bity puszczał będzie 
znany DJ. Przed turniejem wy-
stąpi grupa „Tęcza” z Łyszkowic. 
Przewidziana jest również mała 
gastronomia i wesołe miasteczko 
oraz, jeżeli warunki pozwolą, to 
między godz. 16.00 a 17.00 odbę-
dą się przeloty balonem, których 
nie udało się zrealizować w czasie 
imprezy z okazji Dnia Dziecka. 

Zwycięzcy turnieju otrzyma-
ją nagrody, a wszyscy uczestnicy  
– pamiątkowe dyplomy oraz kub-
ki z logo imprezy. W ramach wpi-
sowego dla zawodników biorą-
cych udział w konkursie zostanie 
przygotowany posiłek.  mwk

Łowicz | Muzeum
Koraliki i sutasz 
– spróbuj sama

Muzeum w Łowicza zaprasza 
młodzież i osoby dorosłe na kolej-
ne warsztaty biżuterii koralikowej. 

Zaplanowano je w niedzielę, 
19 czerwca, w dwóch grupach:  
o godz. 11.00 i 13.30. Zajęcia każ-
dej z nich trwać będą 2 godziny. 

Organizatorzy zapewniają ma-
teriały potrzebne do własnoręcz-
nego wykonania nowoczesnej bi-
żuterii z wykorzystaniem technik 
haftu koralikowego oraz sutasz. 

Na warsztaty obowiązują za-
pisy i wpisowe 10 zł. Zgłosze-
nia przyjmowane są pod nr tel. 
46/837-39-28 wew. 36.  mwk

RZUT OKIEM | CZAS NA CZYTANIE!

3 czerwca w szkole pijarskiej w Łowiczu odbyła się akcja „Nie 
czas na spanie. Czas na czytanie!” wpisująca się w Noc Bibliotek – 
wieczorno-nocną akcję promującą czytelnictwo, odbywającą się  
4 czerwca. Do szkoły o godz. 18.00, na dwie godziny, przyszło około  
100 uczniów w wieku od 6 do 10 lat. Inicjatorami i organizatorami akcji 
byli uczniowie klasy II h pijarskiego liceum. Zaprosili oni do udziału w niej 
nauczycieli, m.in. Elżbietę Rutkowską i Joannę Kucharek, które czytały 
książki. W przerwach licealiści, przebrani w bajkowe stroje, wspólnie  
z dziećmi śpiewali piosenki z popularnych bajek. Oprócz tego dzieci 
wzięły udział w grze, w której poszukiwały zaginionego klucza do 
pirackiego skarbu. Przygotowano dla nich także słodki poczęstunek. tb

RZUT OKIEM | NIE TYLKO DZIECI ZATAŃCZYŁY ZUMBĘ

Ponad 100 osób 31 maja 
zatańczyło na boisku  
w Bolimowie zumbę  
w ramach XXII edycji  
Sportowego Turnieju Miast  
i Gmin. Większość tańczących 
przez pół godziny stanowili 
uczniowie Szkoły Podstawowej, 
Gimnazjum i Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych w Bolimowie, 
wśród nich byli także nauczyciele 
i mieszkańcy gminy. Taniec 
poprowadziła instruktorka zumby 
Emilia Czarnota. tb
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Łowicz – Skierniewice | Zapadł wyrok 

Bracia skazani za napady na sklepy jubilerskie 
dokończenie ze str. 1
Wcześniej zabrał jej komplet 

kluczy, dzięki którym mógł bez 
problemu dostać się do sejfu i za-
brać z niego kosztowności. Kiedy 
uznał, że obłowił się już wystar-
czająco, opuścił sklep. 

Po kilkunastu minutach kobie-
cie udało się wyswobodzić z wię-
zów i wezwała policję. Jeszcze 
tego samego dnia, w miejscu po-
pełnienia przestępstwa i w jego 
najbliższej okolicy, na Nowym 
Rynku, pracował funkcjonariusz 
z psem tropiącym. Jego zadaniem 
było ustalenie kierunku, w którym 
udał się sprawca. 

Do rozboju w Skierniewicach, 
a właściwie jego usiłowania,  
o bliźniaczym przebiegu, doszło 
kilka miesięcy później, 3 paź-
dziernika. Mężczyzna ubrany  
w uniform roboczy, podający się 
za pracownika firmy wodno-ka-
nalizacyjnej, zjawił się w skle-
pie jubilerskim pod pretekstem 
poinformowania o przerwach  
w dostawie wody. W pewnym mo-
mencie krzyknął „To jest napad!”, 
obezwładnił sprzedawczynię Ire-
nę P., zakleił jej usta, związał nogi 
i ręce, po czym zaczął penetrować 
sklepowe pomieszczenia. W mię-
dzyczasie został zauważony przez 
sprzedawczynię z perfumerii po 
drugiej stronie ulicy, która zanie-
pokoiła się, że w sklepie jest obcy 
mężczyzna, pod nieobecność zna-
nej jej sprzedawczyni. 

Kobieta pobiegła do koleżanki 
pracującej w sąsiednim saloniku 
prasowym, skąd razem obserwo-
wały zdarzenie. Wraz z nimi był 
jeszcze przypadkowy klient sa-
loniku prasowego. Wszystkie te 
osoby występowały potem w pro-
cesie jako świadkowie. 

Śledczy ustalili, że modus ope-
randi obu tych czynów był bardzo 
podobny. Na tej podstawie zda-
rzenia zostały powiązane. Ryso-
pis sprawcy napadu w Łowiczu 
sporządzono na podstawie zapisu 
z monitoringu i zeznań poszkodo-
wanej. 

O spektakularnym zatrzymaniu 
braci Mirosława i Kazimierza W., 
jakiego nad ranem, 22 listopada, 
dokonali antyterroryści, pisaliśmy 

w 48 numerze NŁ z 2012 roku. 
Braci ujęto w miejscowościach 
ich zamieszkiwania na terenie gm. 
Łyszkowice – w Serokach i Sta-
rych Grudzach. 

Zatrzymania dokonał Samo-
dzielny Pododdział Antyterro-
rystyczny Policji w Łodzi i Biu-
ro Operacji Antyterrorystycznych  
z Warszawy. 

Proces ruszył we wrześniu 2013 
roku przed Sądem Rejonowym  
w Skierniewicach. Obaj bracia, od 
momentu zatrzymania, spędzili 
w areszcie blisko 2 lata. Koniecz-
ność uzupełniania materiału do-
wodowego, oczekiwanie na opinie 
biegłych i mozolne przesłuchania 
świadków nieustannie wydłuża-
ły postępowanie, które trwało bez 
mała 3 lata. Przez cały czas jego 
trwania obaj bracia W. nie przy-
znawali się do winy. 

Zamiast mowy,  
akt oskarżenia 
Przewód sądowy został za-

mknięty 25 maja, wtedy też strony 
wygłosiły mowy końcowe. Przed-
stawicielka prokuratury zamiast 
głosu podsumowującego proces  
i zgromadzony materiał dowo-
dowy przedstawiła zarzuty przy-
pisane każdemu z braci, a także 
przypomniała poszlaki, jakie do-
prowadziły do ich postawienia. 
Zaznaczyła, że podczas okazania, 
obie poszkodowane, czyli Irena P. 
i Ewa S., rozpoznały sprawców. 

Jak tłumaczyła, dowodem  
w toczącym się postępowaniu 
były też nagrania z monitorin-
gu sklepu w Łowiczu. Pomocne, 
zdaniem oskarżyciela, okazały się 
dane uzyskane od operatorów sie-
ci komórkowej, które pozwoliły na 
ustalenie, że telefony obu braci lo-
gowały się w bezpośrednim rejo-
nie działania sprawców. 

Ponadto, jak wypunktował 
oskarżyciel, w dniach napadów 
w obu miejscach widziany był też 
samochód Polonez Caro, z cha-
rakterystycznymi zniszczeniami 
listwy, który, jak się później oka-
zało, jeden z braci wykorzystywał 
do świadczenia usług dekarskich. 

Oskarżyciel domagał się wy-
mierzenia obu oskarżonym kary 

po 5 lat pozbawienia wolności, nie 
uwzględniając, że jeden z rozbo-
jów został dokonany, a drugi był 
tylko usiłowaniem. 

Nie pozostało to bez echa po 
stronie obrony. W roli mecena-
sów w procesie wystąpiło bo-
wiem dwóch doświadczonych 
adwokatów, Paweł Sobczak i Ma-
rek Szczygielski. Obaj celnie wy-
punktowali pomyłki prokuratury. 

Adwokat Sobczak: 
Zaskoczenie to za mało 
Po pierwsze adwokat Paweł 

Sobczak skwitował toczący się, 
bez mała, prawie 3 lata proces, 
uznając go za wciąż niewyjaśnio-
ny. Wyraził też zaskoczenie, wyni-
kające z faktu, iż na finalnym eta-
pie procesu pojawia się inny niż 
dotychczas prokurator. – Zasko-
czenie to za mało – mówił po wy-
słuchaniu prokuratorskiej mowy. 
– Treść aktu oskarżenia znamy 
już od 2012 roku, spodziewałem 
się, że usłyszę dzisiaj coś więcej. 
Gdzie jest autor tego aktu? – kon-
tynuował. 

Sędzia uzasadnił tę zmianę po 
stronie oskarżenia awansem za-
wodowym przypisanego do tej 
sprawy reprezentanta prokuratury. 

Nadto mecenas Sobczak wy-
punktował dwa znaczące błędy  
w konstrukcji aktu oskarżenia. 

Jednym z nich był fakt powoływa-
nia się na monitoring w Skiernie-
wicach, którego de facto nie było, 
a przynajmniej nigdy nie udało 
się pozyskać nagrań, na których 
zarejestrowane byłoby zdarzenie 
w Skierniewicach, a które stano-
wiłyby dowód w sprawie. 

Co więcej, zdaniem prokuratu-
ry, o winie Mirosława W., oskar-
żonego o dokonanie rozboju  
w Łowiczu, miał świadczyć m.in. 
fakt, iż w dniach 10 i 18 lipca pra-
cował on od godz. 22.00 do 6.00, 
a zatem w godzinach porannych, 
gdy doszło do przestępstwa, był 
poza pracą. Daty te są w przed-
miotowym postępowaniu nie-
zwykle istotne, gdyż zdaniem 
sprzedawczyni sprawca napadu 
zjawił się w jej sklepie już wcze-
śniej. Mecenas Sobczak ogło-
sił, że kłamstwem jest, że Miro-
sław W. pracował we wskazanych 
przez oskarżyciela godzinach, co 
znajduje potwierdzenie w kartach 
pracy. 

Przypominamy tylko, że i na 
tę okoliczność w trakcie mozol-
nego procesu zostali przesłuchani 
świadkowie, którzy potwierdzili, 
że faktycznie przed każdym wyj-
ściem obowiązywały przepustki, 
ale jak w każdym zakładzie była 
to zasada, jednak praktyka bywa-
ła inna. 

Adwokat Paweł Sobczak, po-
wołując się na zasadę domniema-
nia niewinności, podkreślał, że jak 
dotąd nie odnalazł w tym procesie 
dowodów, które dawałyby podsta-
wy do uznania braci winnymi. 

Ponadto zwrócił uwagę, że po-
szkodowana Irena P. ma wadę 
wzroku, a w swojej historii już raz 
doprowadziła do postawienia za-
rzutów w sprawie, która ostatecz-
nie została umorzona. 

– Czuję, jakbym był na niekoń-
czącym się filmie, tyle, że moi 
klienci oglądali go przez 2 lata  
z aresztu – mówił Sobczak. Swo-
ją mowę zakończył wnioskiem  
o uniewinnienie oskarżonych. 

Tego domagał się też mecenas 
Szczygielski oraz obaj oskarżeni 
bracia. 

Adwokat Szczygielski: 
Jeden i drugi W.  
są niewinni 
O uniewinnienie dla swoich 

klientów wnioskował też mece-
nas Szczygielski, który, jak po-
wiedział, zawsze kieruje się zasa-
dą „szukaj szczegółów, sprawdzaj 
daty”. Dlatego w swoim wy-
stąpieniu przeanalizował dowo-
dy, które pojawiły się w sprawie 
i poddał je w wątpliwość. Przede 
wszystkim odniósł się do zeznań 
Ireny P., które różniły się w kwe-

stii szczegółów. Poszkodowana 
raz zeznawała, że sprawca miał 
niebieski uniform, innym razem, 
że był on koloru granatowego. Po-
czątkowo mówiła, że sprawca był 
wysoki, potem, że jego wzrost to 
około 175-180 cm. Przy kolejnych 
zeznaniach wprowadzała też nowe 
detale w jego ubiorze – rękawicz-
ki koloru kremowego, szelki itp. 
Podkreślała też, że nie miał zaro-
stu, co kłóci się z rzeczywistym 
wyglądem sprawcy. Jego zdaniem 
poszkodowana Irena P. jest nie-
wiarygodna procesowo. 

Szczygielski przypomniał też, 
że biegli z zakresu kryminalisty-
ki zbadali niedopałki papierosów 
znalezione na miejscu zdarze-
nia i wykluczyli w nich obecność 
DNA któregokolwiek z braci. 

Szczygielski wytknął też opie-
szałość w działaniach policji  
i prokuratury, co, jego zdaniem, 
działało na niekorzyść sprawy. 
Sędzia odpowiedział na ten argu-
ment, tłumacząc, że policja nie 
ma obowiązku zdradzania podej-
mowanych przez siebie czynności 
operacyjnych.

Ostatecznie, kilka dni później, 8 
czerwca, sąd nie dał jednak posłu-
chu argumentom prezentowanym 
prze obronę i obu oskarżonych 
uznał winnymi. Bracia zapowie-
dzieli apelację.  aa 

Policja | Zawiadomienia o ładunkach wybuchowych w instytucjach w całej Polsce 

Bomby z trucizną nie było 
– W tym urzędzie nastąpi eks-

plozja, masakra, bomba z tru-
cizną – emaile o takiej lub po-
dobnej treści docierały w środę, 
8 czerwca, przed południem do 
wielu urzędów gmin, miast, urzę-
dów skarbowych, sądów, a czasa-
mi i innych instytucji w całej Pol-
sce. Dotarły również do urzędów 
działających w Łowiczu i okoli-
cach, między innymi do Urzędu 
Skarbowego przy ul. Chełmoń-
skiego, Sądu Rejonowego przy 
ul. Kaliskiej, Urzędu Miejskiego 
na Starym Rynku oraz do wielu 

okolicznych urzędów gmin, np. 
do Kiernozi, Bielaw, Nieborowa, 
Chąśna i wielu innych. 

Jak informują nasi czytelnicy, 
m.in. poprzez fanpage na Face-
booku: @lowiczanin.info alar-
my bombowe odnotowano nie 
tylko w województwie łódz-
kim: – Mieszkam w Pruszkowie.  
U nas dzisiaj też były dwa alar-
my bombowe – w Urzędzie Cel-
nym i Urzędzie Skarbowym  
– napisała pochodząca z Łowicza 
Monika Bukowska. – (...) Jakaś 
ogólnopolska akcja, bo np. też  

w Rzeszowie są alarmy – pisał 
Daniel Pastenaci. 

Policja sprawdza wszystkie 
zgłoszone alarmy, na chwilę za-
mykania tego numeru NŁ w żad-
nym z potencjalnie zagrożonych 
miejsc nie było potrzeby zarzą-
dzania ewakuacji. W kilku przy-
padkach przez kilkanaście minut 
nie byli wpuszczani do urzędów 
kolejni petenci. 

Za każdym razem policja za-
bezpieczała od strony teleinfor-
matycznej kopie e-maili oraz po 
każdym zgłoszeniu przeszukiwała 

pomieszczenia z wykorzystaniem 
podręcznego sprzętu wykrywa-
jącego śladowe ilości materiałów 
wybuchowych. 

Do chwili zamykania tego nu-
meru NŁ wszystkie doniesienia 
o podłożonych ładunkach wy-
buchowych okazały się fałszy-
we. Nie wszystkie jednak zostały 
jeszcze zweryfikowane. – U nas 
też było zgłoszenie. Nie było po-
trzeby zarządzania ewakuacji, ale 
służby musieliśmy powiadomić  
– powiedział nam Jarosław Bo-
gucki z Kiernozi.  mak 
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Łowicz | Rozpoczęto prace przy montażu letnich basenów przy ul. Kaliskiej

Odkryte baseny nie zawsze
będą w słońcu
W ubiegłym tygodniu pracownicy Zakładu Usług Komunalnych z Łowicza rozpoczęli przygotowanie terenu 
przy ul. Kaliskiej 5 pod ustawienie na nich odkrytych basenów. Inwestycja będzie kosztować 150 tys. zł,
baseny będą gotowe pod koniec czerwca. Czy jednak ich lokalizacja została do końca przemyślana? 
Po południu baseny znajdą się w cieniu budynku, w którym mieścił się jeszcze niedawno ośrodek Zacisze.

Będąc na miejscu zwróciliśmy 
uwagę, że, inaczej niż słyszeliśmy 
na początku maja od burmistrza 
Krzysztofa Kalińskiego, baseny 
powstają nie w południowej części 
zielonego terenu od wschodniej 
strony czterokondygnacyjnego 
budynku przy Kaliskiej, ale dalej 
na północ, w sąsiedztwie zadrze-
wionego placu, gdzie znajdują się 
altany dla gości niedziałającego 
obecnie hotelu.

Baseny zostały zlokalizowane 
tak, że po godz. 17.00, gdy, nę-
kani wątpliwościami, przyjecha-
liśmy ponownie, okazało się, że 
są całkowicie w cieniu budynku. 
Dzieci i dorośli będą więc mogli 
o tej porze korzystać z uroków 
wody – ale już nie słońca. A to 
każe przypuszczać, że po połu-
dniu ilość chętnych, którzy będą 
chcieli z nich skorzystać, skurczy 
się. Dla części rodziców, którzy 
po pracy chcieliby zabrać dzie-
ci na basen, pozostanie weekend. 
Ten problem będzie narastał wraz 
z upływem czasu – gdy w lipcu, 
a tym bardziej w sierpniu, słońce 
będzie coraz niżej.

Inicjatorzy nie zgadzają 
się z zarzutami
Dyrektor Ośrodka Sportu 

i Rekreacji w Łowiczu Zbigniew 
Kuczyński nie podziela naszych 
obaw. Według niego słońce bę-
dzie oświetlać baseny dostatecz-
nie długo. Problemu raczej nie 

widzi, powiedział nam nawet, że 
w czasie dyskusji na lokalizacją 
uznano, że cień uchroni dzieci 
przed słońcem w upalne dni, gdy 
będzie gorąco.

Burmistrz Krzysztof Kaliński 
jest podobnego zdania. Utrzymu-
je, że lokalizacja była długo ana-
lizowana, zasięg cienia spraw-
dzono kilkakrotnie. – To miejsce 
z wielu względów jest optymalne 

– twierdzi. Przez większość cza-
su, gdy baseny będą działać, bę-
dzie oświetlać je słońce. W ostat-
niej godzinie, może późnej przez 
dwie, już go tam nie będzie, ale 
woda będzie nagrzana i sądzimy, 
że nie będzie to problemem w cie-
płe dni – dodaje.

Burmistrz powiedział nam też, 
że wpływ na lokalizację miały 
różne czynniki. Jednym z najważ-

niejszych okazało się bezpośred-
nie sąsiedztwo z kotłownią budyn-
ku po Zaciszu, gdzie jest dostęp 
do sieci wodociągowej i kanaliza-
cji oraz sieci energetycznej. A to 
oznacza, że wszelka infrastruktura 
potrzebna do prawidłowego dzia-
łania basenu zostanie wybudowa-
na przy mniejszych nakładach fi -
nansowych – chodzi np. o rury 
zasilające w wodę.

Oprócz tego jeden z basenów 
zostanie posadowiony na istnie-
jącej płycie betonowej, a stabilne 
podłoże jest jednym z warunków 
ustawienia basenu. W przypad-
ku drugiego basenu podłożem 
tym będzie zagęszczona ziemia, 
ułożona w obramowaniach z kra-
wężnika. Ponadto chciano baseny 
schować za budynek, aby nie było 
do nich łatwego dostępu z parkin-

gu przed basenem krytym. Argu-
menty można te przyjąć jako ra-
cjonalne, ale jakoś trudno znaleźć 
w pamięci baseny odkryte na tere-
nie kraju, które w godzinach, które 
mogą uchodzić za szczyt zaintere-
sowania korzystających, schowa-
ne są w cieniu budynku.

Jak to ma wyglądać?
Baseny mają mieć wymiary 

12,6 m na 6,30 m, różnić będą się 
głębokością. Basen dla dzieci bę-
dzie miał jej 60 cm, zaś dla mło-
dzieży i dorosłych – 1,1 m. Ich 
ściany wykonane będą z tworzy-
wa sztucznego, podobnego do 
grubej folii, rozpostartego na me-
talowych barierkach. Dyrektor 
OSiR Zbigniew Kuczyński po-
wiedział nam, że płytszy basen 
zostanie wyposażony w zjeżdżal-
nię dla dzieci. Wejście do basenów 
będzie odbywać się po schodkach, 
na podeście zamontowany będzie 
natrysk do opłukania stóp w spe-
cjalnym basenie ze środkiem de-
zynfekującym. Przy basenach, od 
strony parkingu przy Zaciszu, sta-
ną pompy oraz zespół fi ltrów od-
powiedzialnych za utrzymanie 
odpowiedniej jakości wody w ba-
senach.

Od wschodu, w cieniu drzew, 
staną dwie przebieralnie wypo-
sażone w sumie w cztery kabiny, 
pod budynkiem zaś dwie toalety. 
Dalej od południa zostanie wyko-
nana piaskownica dla dzieci o wy-
miarach 10 na 10 m, która będzie 
namiastką plaży. Na niej znajdą 
się też zabawki dla dzieci. Oprócz 
tego będzie można wypożyczyć 
leżak. – Nie wykluczamy też sto-
iska handlowego z lodami i napo-
jami, ale to nie jest jeszcze skon-
kretyzowane – powiedział nam 
dyr. Kuczyński.

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Widoczny po godz. 17.00 cień, który zakrył miejsce, gdzie mają stanąć oba baseny.
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To miejsce 
z wielu względów 
jest optymalne. 
Przez większość czasu, 
gdy baseny będą 
działać, będzie 
oświetlać je słońce.

Burmistrz 
Krzysztof Kaliński
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Wejście od południa
od 10.00 do 18.00
Od niego wiemy też, że teren 

zieleni, gdzie powstają baseny, zo-
stanie od strony północnej, czy-
li parkingu Zacisza, zamknięty 
ogrodzeniem, wejście na jego te-
ren będzie od południa. Już zde-
montowano tam część ogrodzenia, 
z myślą o zainstalowaniu bramy. 
Dyrektor Kuczyński powiedział 
nam, że nie jest jeszcze doprecyzo-
wane w jakich godzinach czynne 
będą baseny, ale najprawdopodob-
niej od 10.00 do 18.00. 

Co z basenem krytym?
Nie jest też doprecyzowane 

czy w wakacje, równolegle z ba-
senami odkrytymi, działać bę-
dzie basen kryty. Jest to obec-
nie analizowane. W pierwszym 
okresie prawdopodobnie tak, bo, 
jak twierdzi dyrektor Kuczyński, 
trzeba ustalić czy będą chętni do 
kąpieli na obu basenach jedno-
cześnie. Deklaruje natomiast, że 
na pewno w czasie niepogody 
basen kryty będzie funkcjonował. 

Ile to będzie 
kosztowało?
Zadeklarował także, że wejście 

na baseny odkryte będzie koszto-
wać mniej niż 10 zł za dobę dla 
dorosłych, czyli będzie można 
tam przyjść i spędzić kilka godzin 
z dziećmi w ramach jednego bi-
letu. Honorowane będą wszystkie 
zniżki, wynikające m.in. z Karty 
Dużej Rodziny, jak i wieku. Opła-
ta za wejście na basen odkryty bę-
dzie opłatą osobną, nie powiązaną 
z karnetami za wejście na basen 
kryty.

Żeby było bezpiecznie
Oczywiście w czasie działa-

nia basenów będą tam cały czas 
ratownicy, gotowi na interwencję 
w przypadku jakiegoś zdarzenia. 
Wiadomo bowiem, że głębokość 
basenu wynosząca 60 cm spo-
woduje, że będzie z niego korzy-
stać więcej i młodszych niż dotąd 
dzieci. – Jest poważna obawa o to, 
co może dziać się w nocy na ba-
senach – przyznaje w rozmowie 
z nami dyr. Kuczyński. Dlatego 
teren zostanie oświetlony dwie-
ma latarniami i będzie stale dozo-
rowany przez dozorcę z Zacisza. 
– Niewykluczone, że o godz. 
22.00 zamkniemy bramę parkin-
gu przy Kaliskiej. Wiadomo bo-
wiem, że zarówno na nim, jak 
przed budynkiem dawnego sądu 
i basenu, spotyka się zmotoryzo-
wana młodzież. Nie chcemy, aby 
ktoś nabrał chęci na kąpiel w ba-
senie, co mogłoby, w połącze-
niu z alkoholem, skończyć się źle 
– przewiduje dyrektor. 

Łowicz | Ciąg dalszy kontrowersji wokół przeniesionego meczu Pelikana 

Walkowera nie było, 
zgłoszenia do prokuratury nie ma
Pelikan Łowicz nie został ukarany walkowerem przez Wydział Gier Mazowieckiego Związku Piłki Nożnej 
po tym, jak Legia wniosła protest w sprawie zwolnień lekarskich przedstawionych przez 11 zawodników 
z klubu w Łowiczu. Legia zapowiadała ponadto w tej sprawie złożenie doniesienia o podejrzeniu popełnienia 
przestępstwa do prokuratury. Do chwili oddawania do druku tego numeru NŁ jednak takie doniesienie nie zostało 
złożone, a biuro prasowe warszawskiego klubu w tej sprawie milczy, nadużywając słów „bez komentarza”. 

Sprawa dotyczy przełożonego 
z 18 na 24 maja trzecioligowego 
meczu pomiędzy drużyną łowic-
kiego Pelikana a rezerwami Le-
gii – zespołem Legia II. Pelikan 
wygrał to spotkanie 2:0. O meczu 
oraz o związanych z nim kon-
trowersjach pisaliśmy już w po-
przednim NŁ. Sprawa może – ale 
nie musi – mieć swój ciąg dalszy. 
Na tę chwilę jednak nie wiadomo 
jaki. Jest w niej więcej znaków 
zapytania niż odpowiedzi. 

– To wszystko dlatego, że Le-
gia nie może się pogodzić z wy-
nikiem z boiska. Dopiero po 
przegranym meczu interwenio-
wali w mazowieckim związku 
piłki nożnej i dopiero po meczu 
zapowiadali, że złożą doniesienie 
do prokuratury – powiedział nam 
wiceprezes do spraw sportowych 
łowickiego klubu, Wojciech Pio-
run. 

Według niego sporo niepo-
trzebnego zamieszania do spra-
wy wprowadziły stołeczne 
portale internetowe, które „żon-
glowały” datami zgłoszeń spra-
wy do związku, prokuratury, 
datami meczów, treningów, kon-
tuzjami zawodników, a nawet 
ilością zawodników na zwol-
nieniach i m.in. w tym doszuki-
wały się przyczyn kiepskiej po-
stawy rezerw Legii na meczu 
w Łowiczu. 

W sensacyjny sposób było też 
przedstawiane wynajęcie boiska 
sportowego w Sierakowicach 
Lewych pod Skierniewicami na 
trening zawodników łowickie-
go klubu. Tymczasem jest to bo-
isko, z którego Pelikan korzysta 
prawie regularnie, co najmniej 
kilkanaście dni w ciągu sezonu, 
kiedy np. jest zbyt sucho i bo-
isko w Łowiczu „oszczędzają” 

na mecze ligowe, bądź też pro-
wadzone są na nim prace kon-
serwacyjne. – Mamy tylko jed-
no boisko trawiaste w Łowiczu, 
dlatego korzystamy na przykład 
z Sierakowic – tłumaczy wice-
prezes Piorun. 

Według niego nowy termin 
meczu (24 maja) był niekorzyst-
ny dla obydwóch drużyn, nie tyl-
ko dla Legii. – Oni mieli trzy dni 
przerwy, a nasi zawodnicy dwa 
dni. Jestem przekonany, że gdy-
by ten mecz wygrali, to nie było-
by najmniejszego problemu. Do-
brze to wiem – uważa. Pelikan 
w niedzielę grał mecz ligowy 
z Bronią Radom. Na przełożenie 
tego meczu na wcześniejszy ter-
min było natomiast już zbyt póź-
no. – To była mordęga dla piłka-
rzy. W szczególności w meczu 
z Wartą Sieradz widać było, że 
„jedziemy na oparach” – ko-
mentował sytuację trener Pelika-

na Bogdan Jóźwiak. Prawdą jest, 
że nowy termin meczu był nieko-
rzystny również dla klubu z War-
szawy, a to też z tego względu, że 
dzień później juniorzy starsi grali 
w ramach Centralnej Ligi Junio-
rów półfi nałowy mecz z poznań-
skim Lechem, a kadra Legii II 
i juniorów to w znacznej części ci 
sami zawodnicy. 

Jedenastka 
z jelitówką 
Niewątpliwie faktem jest to, 

że aż 11 zawodników Pelikana 
przedstawiło zwolnienia lekar-
skie, które zostały wystawione 
za okres od poniedziałku 16 do 
piątku 20 maja. 

Mecz pomiędzy Pelikanem 
a Legią II pierwotnie został wy-
znaczony na środę, 18 maja. Po 
przedstawieniu przez zarząd ło-
wickiego klubu 10 zwolnień le-
karskich i wniosku o przełożenie 
spotkania, Wydział Gier MZPN 
zaproponował trzy zbliżone do 
siebie terminy: 24, 25 lub 26 
maja. Legia zdecydowała się na 
pierwszy z nich. 

Czy rzeczywiście aż 11 za-
wodników Pelikana zachorowa-
ło czy też – co mogły sugerować 
zapowiedzi Legii o kierowaniu 
sprawy do prokuratury – zwol-
nienia były fi kcyjne? Według 
wiceprezesa Pioruna oczywiście 
nie były fi kcyjne, a pierwotnie 
chorych na grypę jelitową było 

14, a nie 11 zawodników. – Trzy 
przypadki okazały się mniej po-
ważne i piłkarzom tym nie zo-
stało wystawione zwolnienie 
lekarskie – powiedział w rozmo-
wie z NŁ. 

Gdzie piłkarze nabawili się 
choroby? – W sobotę po me-
czu w Grodzisku mieli wol-
ne. Nie ingerujemy w ich życie 
i czas prywatny, to dorośli ludzie 
– uważa prezes. Nie odpowiada 
natomiast na pytanie o to, który 
lekarz wystawiał zwolnienia dla 
zawodników i czy była to jedna 
osoba. – Tego nie mogę powie-
dzieć, ale skorzystali z pomocy 
lekarskiej na wniosek naszego 
lekarza klubowego – powiedział 
nam wiceprezes. 

Na podstawie zwolnień mecz 
został przełożony, a w Łowiczu 
17 i 18 maja pojawiali się na sta-
dionie w Łowiczu – tak twierdzi 
wiceprezes Piorun – przedstawi-
ciele warszawskiego klubu. Czy 
mieli nadzieję, że zastaną trenu-
jących zawodników, którzy po-
winni przebywać na zwolnie-
niach? – Pewnie tak, ale wtedy 
nie trenowaliśmy – mówi Pio-
run.

Trening 
pod obserwacją 
Pierwszy trening – jak nazywa 

go wiceprezes „rozruchowy”, 
odbył się natomiast w czwartek, 
19 maja – formalnie więc jesz-
cze w terminie, kiedy obowią-
zywało zawodników zwolnie-
nie lekarskie. – Zawodnicy czuli 
się już lepiej i trener chciał zo-
baczyć na co ich stać po choro-
bie. Nie chowaliśmy się w Sie-
rakowicach, ten trening był tam 
już wcześniej wyznaczony. Na 
tym treningu również pojawili 
się wysłannicy warszawskiego 
klubu. Filmowali trening spoza 
boiska, robili zdjęcia. Zawod-
nicy Pelikana nie ukrywali się. 
Do dnia meczu, 24 maja, sprawa 
przycichła. 

W związku jest 
już po sprawie 
Po przegranym meczu działa-

cze Legii zdecydowali się skiero-
wać sprawę do Mazowieckiego 
Związku Piłki Nożnej i zażąda-
li zmiany wyniku meczu na wal-
kower. – Dostałem w czwartek 
telefon w tej sprawie od Mazur-
ka (Jacka Mazurka, dyrektora do 
spraw szkolenia Legii – przyp. 
red.) i tak się to zamieszanie za-
częło – mówi wiceprezes Pio-
run. Zapowiedzieli, za pośred-
nictwem mediów internetowych 
związanych z warszawskim klu-
bem, że sprawę zwolnień lekar-
skich oraz tego, że zawodnicy 
Pelikana trenowali mimo iż cią-
gle jeszcze one obowiązywały, 
skierują do prokuratury. 

Po rozpatrzeniu 1 czerwca 
sprawy przez związek piłkar-
ski wiadomo, że Pelikan nie zo-
stał ukarany walkowerem i zo-
stał utrzymany wynik meczu 
z boiska. – Nikt nie jest na tyle 
szalony, żeby podważać prawi-
dłowość zwolnień lekarskich. 
Sprawa została u nas wyjaśniona 
i zakończona. Więcej się nią nie 
będziemy zajmować – powie-
dział nam Jacek Sowa, rzecznik 
prasowy MZPN. Pytany przez 
nas o to, czy wie coś na temat 
skierowania sprawy przez Legię 
do prokuratury, odparł: „Każ-
dy może kochać... U nas jest po 
sprawie”. 

Antyrzecznik 
przy pracy 
Czy Legia złożyła doniesienie 

o podejrzeniu popełnienia prze-
stępstwa w prokuraturze? Ofi -
cjalnego potwierdzenia w klu-
bie w Warszawie nie udało nam 
się uzyskać. Klub nie zamierza 
w żaden sposób komentować 
tej sprawy ani też się na jej te-
mat wypowiadać. Izabela Kuś 
z biura prasowego warszaw-
skiego klubu na pytanie czy 
klub złożył lub zamierza złożyć 
w przyszłości doniesienie do 
prokuratury odparła krótko: 
„Bez komentarza”. Jak ustalili-
śmy do chwili zamykania tego 
numeru NŁ, do Prokuratury Re-
jonowej w Łowiczu takie zawia-
domienie nie wpłynęło.  

MARCIN
KUCHARSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info

Nikt nie jest 
na tyle szalony, 
żeby podważać 
prawidłowość 
zwolnień lekarskich.

Jacek Sowa, 
rzecznik prasowy MZPN
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Aktualności
Biskup Zawitkowski 
wzruszony dziękuje
po Bożym Ciele. str. 24

REKLAMA

Popów | Piknik Rodzinny oddziałów przedszkolnych 

Można było nawet 
malować po murze
Położony w zacienionym miejscu plac zabaw przy Szkole Podstawowej  
w Popowie okazał się doskonałym miejscem na piknik z udziałem dzieci  
z dwóch oddziałów przedszkolnych, ich rodziców i nauczycieli. Piątek,  
3 czerwca, upływał im pod znakiem wielu atrakcji. 

Spotkanie zostało zorganizowa-
ne w nawiązaniu do trzech waż-
nych uroczystości: Dnia Dziecka, 
Mamy i Taty. W piątek wszyscy 
spotkali się, by w rodzinnej at-
mosferze spędzić czas na przy-
szkolnym placu zabaw. 

Na początku dzieci z dwóch od-
działów przedszkolnych wystawi-
ły dla swoich rodziców przedsta-
wienia. 3- i 4-latki zaprezentowały 
splot wierszyków okolicznościo-
wych dla rodziców pod tytułem 
„Kochanej mamie, kochanemu 
tacie”. Ich starsi koledzy z grupy 
5- i 6-latków przypomnieli zaś do-
rosłym świat bajek, prezentując 
niektóre najbardziej znane, jak np. 
„Czerwony Kapturek”. 

Potem było jeszcze ciekawiej, 
bo tego dnia można było cał-
kiem bezkarnie malować po mu-
rze. Podczas wspólnej pracy dzieci 
i ich rodziców ściana szybko na-
brała barw, pojawiły się na niej 
serca, słoneczka oraz postacie 
mamy i taty. 

Po tak intensywnym wysiłku 
należało się trochę posilić. Rodzi-
cie mogli się wykazać, ojcowie 
rozpalili grilla z kiełbaskami i ka-
szanką, mamy zastawiły stoły sa-

modzielnie upieczonymi ciastami. 
Jedną z mam napotkanych przez 
naszego reportera, która zadbała 
o to, by na pikniku nie zabrakło 
słodkości, była Patrycja Walak, 
mama Dominiki i Filipa. 

W międzyczasie bardziej 
uzdolnione plastycznie mamy, 
a także wychowawczynie obu 
grup malowały buzie najmłod-
szych. Po chwili przyszkolny plac 

zabaw zapełnił się tygryskami, 
spidermanami i motylkami.

– Wybrałem spidermana, bo 
jest superbohaterem i lubię go – 
powiedział nam Kacper. 

Malowaniem wzorów na bu-
ziach przedszkolaków zajęła się 
m.in. Joanna Kołudzka, mama 
Amelki. – Rodzice dają coś z 
siebie, dzieci dobrze się bawią, 
także jestem przekonana, że ta-

kie spotkania jak dzisiaj są bar-
dzo potrzebne – powiedziała nam 
pani Joanna. 

W międzyczasie część mam 
i ich pociech próbowała niełatwej 
sztuki puszczania ogromnych ba-
niek mydlanych przy użyciu pa-
tyków z rozpostartymi pomiędzy 
nimi sznurkami. Zabawa okaza-
ła się żmudna, bo bańki niestety 
szybko pękały. 

Po południu odbyły się jeszcze 
zawody sportowe. – W poprzed-
nich latach piknik rodzinny był or-
ganizowany dla całej szkoły, zaś 
w tym roku rodzicie dzieci przed-
szkolnych i ich pociechy mają 
swoje święto, co uważam jest do-
brym pomysłem. Mniejsze grono 
sprzyja rodzinnej atmosferze i in-
tegracji – powiedziała nam Anna 
Długosz, która w festynie uczest-
niczyła z mężem Piotrem i córka-
mi Mileną i Agatą.  aa 

Mastki | Festyn Rodzinny 2016

Moc atrakcji i upał
Około 200 osób bawiło się 

na festynie rodzinnym zorganizo-
wanym 2 czerwca w Szkole Pod-
stawowej w Mastkach. Połączono 
w ten sposób świętowanie Dnia 
Matki, Dziecka i Ojca. Nawet bli-
sko trzydziestostopniowy upał nie 
był w stanie odebrać dzieciom 
energii do szalonej zabawy.

Atrakcji było wiele – dmuchane 
zamki, trampoliny czy kule wod-
ne. Była też tajemnicza budka, 
w której po założeniu śmiesznych 
okryć głowy i innych akcesoriów 
można było zrobić sobie zdjęcie. 
Jak zawsze można też było liczyć 
na strażaków z OSP Karsznice 
Duże i OSP Przemysłów, którzy 
przygotowali pokazy ratowniczo-
-gaśnicze z prezentacją sprzętu 
i możliwością założenia na siebie 
strażackiego stroju. Każdy uczest-
nik zabawy mógł też sprawdzić 
się w trudnej sztuce posługiwania 

się tak zwaną „sikawką strażac-
ką”. Druhowie chętnie też grali 
z uczniami w piłkę.  

Nie brakowało popcornu czy 
waty cukrowej, ale były też znacz-
nie lepsze smakołyki, przygotowa-
ne przez rodziców i mieszkańców 
Wyborowa – bułki z serem, tru-
skawkami, świeżymi warzywa-
mi, ciasta. Na zakończenie każde 
dziecko zostało dodatkowo poczę-
stowane truskawkowymi lodami. 
Nikt nie miał prawa wyjść z festy-
nu głodnym.

Głównymi fundatorami uro-
czystości byli przedstawicie-
le władz samorządowych – wójt 
Dariusz Reczulski, przewodni-
czący rady gminy Ireneusz Sołty-
siak, radna powiatowa Irena Kolos 
i radny gminny Julian Gawroński. 
W organizację bardzo zaangażo-
wani byli też rodzice i pracownicy 
szkoły. oprac. tm

Dużym zainteresowaniem cieszyły się olbrzymie bańki mydlane. Gdy 
pękały, płyn rozpryskiwał się dookoła, co wywołało wiele śmiechu  
u najmłodszych. 

Jedną z wyjątkowych atrakcji Festynu Rodzinnego były pokazy 
strażackie oraz możliwość przymierzenia strażackiego munduru. 
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REKLAMA

Łowicz, Maurzyce | Święto szkół pijarskich

Rowerami do skansenu
Za nami tegoroczne 
święto Pijarskich Szkół 
Królowej Pokoju. 
Uczniowie, nauczyciele 
i inni pracownicy szkoły, 
a także część rodziców 
jak co roku wybrała się 
25 maja rowerami do 
skansenu w Maurzycach, 
aby tam wspólnie bawić 
się, rywalizować 
w zawodach i modlić.

Rowerami jechali uczniowie od 
czwartej klasy podstawówki i star-
si, a licząca ok. 10 km trasa wiodła 
wzdłuż Bzury. Nie zniechęcał ich 
upał, a także trudny do pokona-
nia rowerem piach – wszyscy bez-
piecznie dotarli do skansenu. Trzy 
najmłodsze klasy podstawówki 
dotarły na miejsce autokarami. 

Na miejscu uczestnicy modli-
li się na mszy świętej w zabyt-
kowym kościele z Wysokienic. 
Później była już głównie zabawa. 
W programie artystycznym „Te-

lewizja bawi i uczy” każda z klas 
prezentowała scenki z wybranych 
filmów, których motywem prze-
wodnim był pies. Była też loteria 
fantowa i quiz z wiedzy ogólnej.

Nigdy na święcie szkoły nie 
brakuje zawodów sportowych 
– biegów, przeciągania liny czy 
meczu w siatkówkę. Posilić moż-
na się było gorącymi kiełbaskami 
z grilla, ciastem albo lodami.

– Świetny pomysł, tym bar-
dziej, że jest to dzień przed Bo-
żym Ciałem, można się rozerwać 
i zrelaksować – mówiła nam Mar-
ta Graczyk z klasy I LO. – Trudno 

jechało się przez ten piach, było 
ciężko, ale zawsze to jakaś przy-
goda. Bardzo fajnie i pomysło-
wo jest zorganizowany czas tutaj, 
w skansenie. 

– Można się też zintegrować, 
bo jest wiele osób, których w ogó-
le nie kojarzę ze szkoły – dodaje 
jej koleżanka Monika Góra.  

Zwieńczeniem programu było 
wspólne nabożeństwo majowe, 
po którym wszyscy tą samą trasą 
powrócili do Łowicza.  tm

Zapraszamy do obejrzenia fil-
mu z tej imprezy na naszej stronie 
internetowej www.lowiczanin.info.   

Przeciąganie liny pomiędzy równoległymi klasami jest na święcie szkoły co roku, za każdym razem wzbudza 
gorące emocje.
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Kilkuset uczniów pojechało do Maurzyc – jak zawsze – rowerami. 

Łowicz | Dzień Dziecka z historią miasta

Niecodzienna lekcja lokalnej historii
Podobnie jak w ubiegłym 
roku, uczniowie Zespołu 
Szkół z Oddziałami 
Integracyjnymi im. Jana 
Pawła II, z okazji Dnia 
Dziecka, wzięli udział w grze 
terenowej „Z historią miasta 
w tle”. Była to niecodzienna 
okazja, aby przez dobrą 
zabawę poszerzyć swoją 
wiedzę z historii Łowicza.

Uczniowie pod opieką nauczy-
cieli wyszli na ulice miasta, gdzie 
czekały na nich zadania do wyko-

nania. Nawiązywały one do histo-
rii, kultury, sztuki i folkloru Łowi-
cza, ściśle wiążąc się z miejscami, 
które należało odwiedzić. Każ-
dy zespół dysponował mapą, mu-
siał też mieć dostęp do internetu, 
by wykonanie zadań dokumen-
tować na specjalnie utworzonym 
funpage’u. Najszybsza i najsku-
teczniejsza w rozwiązywaniu za-
dań okazała się klasa V A. Za nią, 
na podium zawodów, znalazły się 
kolejno VI B i IV A. Wyróżnienie 
zdobyła V B. 

Każdy zespół na zakończenie 
musiał też ułożyć hasło promu-

jące Łowicz. A to przykłady ich 
twórczej inwencji: „Przyjeżdżajcie 
do Łowicza, to miasto zachwy-
ca”, „Kolorowe wianki, piękne 
łowiczanki, haftów co nie mia-
ra, taka jest księżacka wiara!”, 
„Raz Łowicz zwiedzacie i już go 
kochacie!”, „Księżackie miasto, 
księżacki ród, Łowicz – po pro-
stu cud!”, „Nie ma Polaka bar-
dziej wytwornego, nad Księżaka 
w pasy wystrojonego!”, „Łowicz 
– tu się żyje kolorowo!”.

Honorowy patronat nad grą ob-
jął burmistrz Łowicza Krzysztof 
Jan Kaliński.    oprac. tm

W grze miejskiej wzięli udział gimnazjaliści z klasy II sportowej. Na zdjęciu z wychowawcą Pawłem Kutkowskim, 
uczniowie: Dawid Piecka, Olaf Andrzejewski, Krystian Białas, Igor Tomaszewski, Hubert Duda i Dawid Myszewski.
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Stary Waliszew | Zespół Szkół

Udany piknik  
dla dzieci i rodziców

Już po raz szósty bawiła się 
na wspólnym pikniku na terenie 
ZS Stowarzyszenia Rozwoju Wsi 
Waliszew i Okolice cała społecz-
ność. 4 czerwca świętowano jed-
nocześnie Dzień Dziecka, Dzień 
Matki i Dzień Ojca.

Atrakcji było bardzo dużo. Za-
równo wokalnie, jak i tanecz-
nie zaprezentowali się ucznio-
wie szkoły. Następnie na scenie 
pojawili się... rodzice. Specjal-
nie dla swoich pociech wystawi-
li oni „Calineczkę”. Inicjatorką 
wystawienia spektaklu była Elż-
bieta Olejniczak, której udało się 
namówić grupę rodziców do ak-
torskiej przygody. – To dość cieka-
wa bajka, która dla małych dzieci 
jest atrakcyjna – opowiada Ceza-
ry Olejniczak, który w spektaklu 
był narratorem. – Zebraliśmy się 

około dziesięciu dni temu. Przy-
gotowaliśmy stroje, podzieliliśmy 
role i zaczęliśmy się spotykać 
wieczorami w sali gimnastycznej 
w naszym zespole szkół, no i grać. 
To bardzo fajna przygoda. Cieszę 
się, że rodzice chcą. Myślę, że bę-
dziemy to kontynuować, nie tylko 
z okazji Dnia Dziecka.

Poza programem artystycz-
nym było też wiele innych cie-
kawych możliwości spędzenia 
czasu. Były dmuchańce, gigapił-
karzyki, specjalny basen, w któ-
rym można było popływać mały-
mi łódkami. Zorganizowano także 
mecz piłkarski. Chętni mogli też 
pograć w badmintona. Na pikni-
ku nie zabrakło też poczęstunku 
m.in. grilla. Panie z Kół Gospodyń  
w Skubikach i Starym Waliszewie 
oraz Rady Rodziców przygotowa-
ły słodki poczęstunek. Impreza  
w Waliszewie trwała około pięciu 
godzin. – Dzieci aż opór stawiały 
– śmieje się dyrektor zespołu szkół 
w Starym Waliszewie Iwona Bar-
tosiewicz. – Chciały dłużej zostać. 

Za rok kolejny piknik rodzinny. 
Ma być jeszcze bogatszy w atrak-
cje, gdyż wtedy Stworzyszenie 
Rozwoju Wsi Waliszew i Okolic 
będzie obchodziło 15-lecie.  kl

Kiernozia | Przedstawienie rodziców

Wystąpili przed 
własnymi dziećmi

Już po raz ósmy rodzice dzie-
ci z przedszkola w Kiernozi wraz 
z rodzicami będącymi absolwen-
tami tej placówki oraz nauczycie-
le wystawili w prezencie z okazji 
Dnia Dziecka dla przedszkola-
ków przedstawienie. Tym razem 
„Księżniczkę na ziarnku grochu”, 
a w zasadzie na eko-groszku – bo 
zawsze na potrzeby lokalnej spo-
łeczności przedstawienia są nie-
co modyfikowane, żeby było „za-
bawnie i lokalnie”. Wzorem lat 
ubiegłych przedstawienie odbyło 
się w murach kiernozkiego pała-
cu. Przedszkole nie dysponuje bo-
wiem wystarczająco dużą salą, by 
zmieściły się w niej jednocześnie 
wszystkie dzieci z trzech przed-
szkolnych grup oraz zaproszeni na 
imprezę goście. Uzupełnieniem 
były wspólne zabawy, tańce, mini-
konkursy oraz poczęstunek. 

W samym przedstawieniu 
wzięło udział łącznie 15 osób. Ur-
szula Bogucka wcieliła się w rolę 
Królowej, Dariusz Stelmaszczyk 
był Królem Jegomościem, Zbi-
gniew Żakowski – synem pary 
królewskiej, Albert Ciechomski – 
ochmistrzem, Jacek Niedźwiedź 
– doboszem, Andrzej Żakowski 

– błaznem, Karolina Żakowska – 
księżniczką Hulajnóżką, Bogna 
Żakowska – księżniczką Srebr-
ną Chmurką, Katarzyna Siero-
ta – księżniczką Wędrowniczką, 
Aleksandra Baranowska – księż-
niczką Marcepanu, Justyna Dylik 
– księżniczką Śniegu, Milena Dy-
lik – księżniczką Pirlipatką, Kata-
rzyna Żaczek – księżniczką Pięciu 
Sosen, Emilia Kępka – pokojów-
ką, a dyrektorka przedszkola Ma-
rzena Bogucka – drugą pokojów-
ką. Ponadto oprawą muzyczną 
zajął się Dawid Wójcik. 

Występ obejrzały i żywiołowo 
reagowały na sceny i żarty nie tyl-
ko dzieci, ale też przybyli rodzice, 
a także m.in. wójt Beata Miazek, 
sekretarz urzędu Jarosław Boguc-
ki i ksiądz proboszcz miejscowej 
parafii Maciej Zakrzewski. Goście 
aktywnie wzięli udział w scenie 
finałowej – wspólnym tańcu. 

Dla dzieci z kiernozkiego 
przedszkola atrakcje nie skończy-
ły się jednak 1 czerwca. Następ-
nego dnia otrzymały upominki 
ufundowane przez Radę Rodzi-
ców i lody, o których wspomniał 
na przedstawieniu dobosz – Jacek 
Niedźwiedź.  mak 

RZUT OKIEM | SIŁA TAEKWONDO W ŁOK

Blisko 50 osób, od 4 lat 
do 40, którzy ćwiczą taekwondo 
na zajęciach w Łowiczu oraz 
Łyszkowicach, prowadzonych przez 
instruktorów Łowickiej Akademii 
Sportu, zademonstrowało 30 maja 
swoje umiejętności na scenie 
Kina Fenix. Pokaz układów odbył 
się przy dźwięku muzyki, blasku 
kolorowych świateł i w kłębach 
dymu. Na widowni zasiedli 
przede wszystkim rodzice dzieci 
i młodzieży oraz ich krewni. 
A najbardziej wyczekiwaną grupą 
było kilkunastu młodych adeptów 
tej sztuki walki, którzy w czerwcu 
skończą pierwszy rok treningów. 
Prezes ŁAS Kamil Sobol powiedział 
nam, że pokaz stanie się tradycją 
akademii, po to, aby rodzice mogli 
zobaczyć postępy czynione  
przez ich pociechy. tb

Tym razem to rodzice wystąpili przed dziećmi. W przedszkolu w Kiernozi 
takie przedstawienia z okazji Dnia Dziecka odbywają się już od kilku lat. 

Rodzice wystawili dla dzieci „Calineczkę”, na pierwszym planie  
narrator Cezary Olejniczak.
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Łowicz | „Siódemka” chce pomóc swojemu uczniowi 

Kosztowna operacja ratunkiem dla Kuby
Ma 10 lat i formalnie jest uczniem 2 klasy Szkoły Podstawowej nr 7 na Bratkowicach, ale w szkole 
nigdy nie był, ma zorganizowane nauczanie indywidualne w domu. Jakub Chrabański od 7 lat zmaga 
się z guzem mózgu. Wszelkie dostępne formy leczenia w Polsce właśnie się dla niego wyczerpały. 
Jedyną szansą na ratunek jest operacja w Niemczech, której szacowany koszt to 200.000 zł. 

Kuba urodził się zdrowy. Dia-
gnoza o jego chorobie została po-
stawiona przez lekarzy, kiedy miał 
zaledwie 3 lata. Od tego czasu 
dla jego rodziców rozpoczęła się 
walka o zdrowie, ale i życie syna. 
Guz umiejscowił się bowiem 
w mózgu, w partii, gdzie krzyżują 
się ważne ośrodki neurologiczne, 
odpowiadające za wzrok, słuch 
i podstawowe czynności życio-
we. Leczenie Kuby przebiegało 
dotychczas w Centrum Zdrowia 
Dziecka. Tam od 2013 r. poddawa-
ny był niezliczonej ilości chemo-
terapii, które w początkowej fazie 
pozwalały na „stabilizację” guza 
i hamowały jego powiększanie się. 
Wkrótce zmiana w mózgu uod-
porniła się na działanie podawanej 
chemii. Rodzice zaczęli szukać ra-
tunku dla Kuby, konsultując jego 
przypadek z wieloma lekarzami. 
Wszyscy mówili, że guz jest nie-
operowalny, a inne metody lecze-
nia jak radioterapia są wykluczo-
ne, z uwagi na brak, a właściwie 
niemożność wykonania biopsji. 
Z czasem rodzice Kuby zaczę-
li szukać ratunku poza granicami 
Polski. Koszt jednej konsultacji 
neurologicznej stanowił wydatek 

nawet 9.000 zł. Dzięki zaprzyjaź-
nionym rodzicom, również zwią-
zanym z Centrum Zdrowia Dziec-
ka, udało im się zdobyć kontakt 
do uznanego neurochirurga, 
dr. Martina Schumanna. Napisali 
maila, a niedługim czasie otrzy-
mali odpowiedź, że zgodził on 
podjąć się operacji Kuby w klinice 
w Tübingen w Niemczech. 

– Operacja otwiera drogę do 
dalszego leczenia Kuby. Zgod-
nie z założeniem, dzięki niej, guz 
zmniejszy się o 60%, czyli z 6 cm 
do około 2. Będzie zatem możli-
wa biopsja, a po jej wykonaniu 
zakwalifikowanie do radioterapii. 
No i sama świadomość, że guz nie 
jest już tak duży i nie zagraża ży-
ciu syna – mówi mama Kuby, Ma-
ria Chrabańska. 

Szacunkowy koszt operacji 
to 200.000 zł. – Podejrzewam, 
że przeciętny człowiek nie ma 
w domu takich pieniędzy i nie 
jest w stanie ich, ot tak, wyłożyć. 
Nie mamy ich i my. Tym bardziej, 
że w związku z chorobą Kuby 
wszystkie pieniądze wydajemy 
na jego bieżące leczenie – doda-
je pani Maria. Cały dom Chrabań-
skich, czyli mieszkanie na Bratko-

wicach oraz utrzymanie rodziny 
z dwójką dzieci, w tym jednym 
chorym, spoczywa na ojcu Kuby. 
Pani Maria zrezygnowała z pra-
cy, żeby zapewnić opiekę chłopcu 
i uczestniczyć w jego leczeniu, 
często związanym z wyjazdami. 

Kuba nie chodzi do szkoły. Ni-
gdy w niej nie był, nie siedział 
w ławce ze swoimi rówieśnikami. 
W domu ma zorganizowane na-
uczanie indywidualne. 

Rodzice Kuby głęboko wierzą, 
że uda mu się pomóc. Dlatego 
zwracają się z prośbą o wsparcie 
w osiągnięciu celu, jakim jest ope-
racja w Niemczech. Pieniądze są 
zbierane za pośrednictwem Fun-
dacji Pomocy Dzieciom i Oso-
bom Chorym „Kawałek Nie-
ba” Bank BZ WBK na numer 
konta: 31 1090 2835 0000 
0001 2173 1374, z tytułem 
„556 pomoc w leczeniu Kubusia 
Chrabańskiego”. 

Kartka zamiast kwiatów 
W akcję pomocy zbierania 

środków na operację Kuby włą-
czyła się również Szkoła Pod-
stawowa nr 7. Idea jest prosta: 
na zakończenie roku szkolnego, 
jakie zaplanowano w tej szkole 
24 czerwca, zamiast kwiatów 
można kupić i wręczyć na-
uczycielowi kartkę. Nad wy-
konaniem kartek już pracują 
uczniowie i nauczyciele bloku 

wczesnoszkolnego oraz samorząd 
uczniowski. Będą one do kupienia 
u przedstawicieli Rady Rodziców 
– trójek klasowych. Dochód zosta-
nie przekazany na subkonto Kuby. 
Akcja ma charakter dobrowolny, 
a cena takiej kartki zależy od hoj-
ności nabywcy.

– Na miarę naszych możliwo-
ści chcielibyśmy wesprzeć lecze-
nie Kuby. Mam nadzieję, że akcja 
spotka się z pozytywnym odbio-
rem, każda złotówka jest tu cenna 
– powiedziała nam Maria Wojty-
lak, dyrektor szkoły na Bratkowi-
cach. Jednocześnie „Siódemka” 
zachęca inne szkoły do włączenia 
się w akcję.  aa 

Bielawy | Złote Gody

To już 50 lat razem
Czternaście par z terenu gmi-

ny Bielawy otrzymało w tym 
roku medale od Prezydenta RP 
za długoletnie pożycie małżeń-
skie. Przyznawane są one parom, 
które są po ślubie minimum 50 lat.

Uroczystości związane z wrę-
czeniem medali odbyły się 4 
czerwca. Nagrodzeni oraz człon-
kowie ich rodzin najpierw wzięli 
udział we mszy świętej w koście-
le w Bielawach pw. Nawiedzenia 
Najświętszej Maryi Panny i św. 
Józefa. Następnie przeniesiono 
się do budynku gimnazjum, gdzie 
odbyła się główna część uroczy-
stości. Medale parom wręcza-
li wójt Sylwester Kubiński oraz 
przewodniczący Rady Miejskiej 
Andrzej Zimiński. Krótki pro-

gram artystyczny zaprezentowa-
ły dzieci ze Szkoły Podstawowej 
w Bielawach. Po oficjalnej części 
uroczystości jubilaci i ich goście 
zasiedli do słodkiego poczęstunku 
i lampki szampana.

Medale prezydenta otrzyma-
ło w tym roku czternaście par. 
Na uroczystości pojawiło się 
dziesięć: Zofia i Józef Boguso-
wie z Zakrzewa, Ewa i Włodzi-
mierz Filipczakowie z Emiliano-
wa, Anna i Kazimierz Golanowie 
z Trab, Wiesława i Kazimierz Ję-
drzejczykowie z Droguszy, Wan-
da i Jan Jóźwiakowie z Psar, Te-
resa i Zygmunt Kołowacikowie 
z Łazina, Irena i Jan Łuczakowie 
z Droguszy, Wanda i Józef Pa-
bijańczykowie ze Starego Wali-

szewa, Janina i Józef Ulatowscy 
z Brzozowa oraz Kazimiera i Cze-
sław Urbaniakowie z Piotrowic. 
Na uroczystości nie mogli być 
obecni: Teresa i Marian Gabry-
elczykowie z Borowa, Marianna 
i Stanisław Plucińscy z Piotrowic, 
Teresa i Henryk Sokołowie z Trab 

oraz Maria i Antoni Wacławiako-
wie z Oszkowic. 

Cierpliwość,  
zgoda, zaufanie
W dzisiejszych czasach mał-

żeństwo z kilkudziesięcioletnim 
stażem to coraz większa rzad-

kość. Im jednak udało się wy-
trwać razem pięćdziesiąt lat. 
Co jest najważniejsze, by stwo-
rzyć tak długi związek? – Cierpli-
wość – odpowiada pani Irena Łu-
czak. – Trzeba być cierpliwym. 
Czasami do dziesięciu policzyć. 
– No tak musi być – przyznaje 

mąż pani Ireny, Jan. – Jak nie bę-
dzie tego, to koniec. 

– Ciężka praca – wymienia 
z kolei pani Teresa Kołowacik 
z Łazina, która swojego męża 
Zygmunta zna od dzieciństwa. 
– Jak się człowiek dorabia, to sza-
nuje bardziej. – Sekret tkwi przede 
wszystkim w zgodzie – uważają 
z kolei państwo Wanda i Jan Jóź-
wiakowie. – Zgoda buduje. Poza 
tym szczerość, zaufanie. 

Dla nagrodzonych małżeństw 
uroczystość Złotych Godów była 
bardzo ważnym przeżyciem. 
– Na pewno będziemy wspomi-
nać, było bardzo przyjemnie – po-
wiedzieli nam państwo Łuczako-
wie. – Człowiek na wsi to nigdzie 
nie wychodzi – mówi pani Teresa 
Kołowacik. – Tylko widzi oborę, 
pole i dom. To raz kiedyś należy 
się. – To niespotykane wzrusze-
nie, przeżyć coś takiego – uważa 
z kolei Jan Jóźwiak.  kl

Pamiątkowe zdjęcie dziesięciu nagrodzonych medalem par.

Kuba chciałby żyć zwyczajnie. Dostępne formy leczenia w Polsce 
właśnie się dla niego wyczerpały. Szansą jest kosztowna operacja.

Kuba w swoim życiu wiele  
razy był już poddawany 
chemioterapii, a szpitalne 
korytarze zna jak mało kto.
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SP Zielkowice | Szkolne Święto Rodziny 

Największą furorę zrobiła 
inscenizacja pola walki
A gdyby tak Dzień Dziecka, 
Dzień Matki i Dzień Ojca 
połączyć w jedno wielkie 
Święto Rodziny?  
Ten pomysł z powodzeniem 
zrealizowała w piątek 3 
czerwca społeczność Szkoły 
Podstawowej  
w Zielkowicach. 

Całodzienny festyn rozpoczął 
się spotkaniem w szkolnej sali wi-
dowiskowej, gdzie moc życzeń  
z okazji niedawno obchodzonych 
Dni Dziecka i Matki, a także zbli-
żającego się Dnia Ojca, przekaza-
ła wszystkim zgromadzonym dy-
rektor szkoły, Bożena Słomska. 

Następnie uczniowie różnych 
klas zaprezentowali przedstawie-
nie nawiązujące do czterech pór 
roku, opisanych w twórczości 
Marii Konopnickiej. Były to bu-
dząca się do życia wiosna, pra-
cowite, bo spędzone na żniwach 
lato, złota polska jesień i poświę-
cona na zimowe szaleństwa zima. 
Wiersze były przeplatane piosen-
kami. Spektakl był już prezento-
wany podczas jubileuszu 10-lecia 
nadania imienia patronki szkole, 
o czym pisaliśmy na łamach NŁ. 

Podczas części oficjalnej zo-
stały również wręczone nagrody 

dla rodziców za najlepsze prace  
w konkursie plastycznym po-
święconym twórczości Konop-
nickiej. Zostały przyznane Ka-
rolinie Kalkowskiej i Sylwii 
Kowalskiej, Annie Kapuście, 
Agacie Nowak, Marzenie Siero-
cie i Annie Cieślak. 

– Cieszę się, że szkoła anga-
żuje w swoje działania również 
rodziców. Myślę, że takich ini-
cjatyw powinno być więcej – po-
wiedziała nam Marzena Sierota, 
mama Dominika. Jej syn wcielił 
się w przedstawieniu w Wesołego 
Janka z utworu Konopnickiej. 

– Dzisiejszy dzień zapowiada 
się bardzo fajnie. Na boisku jest 
dmuchana zjeżdżalnia i ścianka 
wspinaczkowa – mówił podeks-
cytowany Dominik. 

Atrakcji było jednak dużo 
więcej. Po spotkaniu na sali dy-
rektor szkoły zaprosiła dzieci na 

pączki i lody, a rodziców na ciast-
ko i kawę. 

W tym czasie do pokazu przy-
gotowywał się instruktor z Grupy 
Szybkiego Reagowania oraz Fun-
dacji „Szturman”, Krzysztof Ko-
smatka. Ubrany w wojskowy strój, 
zaprezentował on krótką scenkę 
inscenizowaną z pola walki, z po-
kazem broni i wybuchem. Następ-
nie asekurował dzieci przy wspi-
naczce na ściance. Do dyspozycji 
była też przejażdżka kolejką tyrol-
ską pod jego nadzorem. 

Wizyta pana Krzysztofa spra-
wiła wiele frajdy najmłodszym. 
Głównie dlatego, że przyniósł on 
ze sobą prawdziwą, lecz zabez-
pieczoną broń, którą dzieci mo-
gły obejrzeć z bliska i potrzymać. 
Szybko ustawiła się grupa chęt-
nych do przejażdżki na rozstawio-
nych atrakcjach. 

– W tym roku jest tak fajnie, 
jak nigdy. Super jest ścianka i ko-
lejka – ocenili Szymon Karalus 
i Kacper Kowalski. Fajnie było 
jeszcze z jednego powodu. – Dzi-
siaj cały dzień jest dla nas i nie 
ma lekcji – mówiły z zadowole-
niem Patrycja i Dominika, zaja-
dając się lodami. 

W międzyczasie na boisku 
sportowym najmłodsi mogli po-
szaleć na dmuchanych zabaw-
kach. Chętnych nie brakowało 
też do wzięcia udziału w slalomie 
sportowym na czas, nadzorowa-
nym przez nauczyciela wf Kamila 
Cieślaka, w trakcie którego trzeba 
było pokonać m.in. tor przeszkód 
i wyścig w worku. Najzabawniej-
sza okazała się konkurencja po-
legająca na napełnieniu szklanki 
wodą z miski, tylko przy użyciu 
dłoni. Całodzienne Święto Rodzi-
ny zakończył grill.  aa 

Łowicz 

Grill, konkursy  
i przejażdżki  
na koniu
Zarząd Osiedla Starzyńskiego 
zaprasza w sobotę 11 czerwca 
na godzinę 14. na teren 
osiedlowego placu zabaw  
i siłowni na świeżym 
powietrzu na piknik rodzinny.
Przewodnicząca zarządu Zofia 
Wielemborek zapewnia, że 
na wszystkich mieszkańców, 
którzy przyjdą, czeka wiele 
atrakcji, szczególnie dla 
dzieci. Wśród nich będzie 
przejażdżka na koniu, 
malowanie twarzy, słodki 
poczęstunek i kiełbaski  
z grilla. Zaplanowana jest 
także niespodzianka 
muzyczna, wystąpi  
uzdolniona młodzież  
z osiedla Starzyńskiego. Nie 
zabraknie także konkursów, 
m.in. sprawnościowych, 
które poprowadzi nauczyciel 
wychowania fizycznego  
w Szkole Podstawowej nr 1 
w Łowiczu Iwona Górska. 
W organizację pikniku 
zaangażowali się także 
nauczyciele z Przedszkola nr 2 
„Pod Tęczą”.
– Podobnie jak w ubiegłym 
roku, zapraszamy wszystkich 
mieszkańców, szczególnie 
rodziny, mam nadzieję, że 
dopisze pogoda, więc warto 
będzie wziąć ze sobą koce, na 
których będzie można usiąść 
na trawie – powiedziała nam 
Zofia Wielemborek. tb

Pan Krzysztof Kosmatka przywiózł ze sobą prawdziwą broń, oczywiście zabezpieczoną, którą dzieci mogły 
wziąć do rąk i obejrzeć z bliska. 
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Sanniki | Starania o posterunek w pełnym wymiarze godzin

Według radnych 
dyżury to za mało

O przywrócenie działania po-
sterunku gminnego w Sannikach 
w pełnym wymiarze godzin bę-
dzie wnioskowała do komendan-
ta powiatowego policji w Gosty-
ninie Rada Gminy w Sannikach. 
Pomysł poddał pod rozważenie 
podczas ostatniej sesji Rady Gmi-
ny jej wiceprzewodniczący Wie-
sław Nowicki i zyskał nieformalne 
poparcie pozostałych radnych. Pi-
smo mają przygotować urzędnicy 
z UG w Sannikach. 

– Mamy tutaj w Sannikach ru-
chliwe drogi wojewódzkie, mamy 
pałac i imprezy na terenie parku, 
mamy też dyskotekę na terenie 
gminy i giełdę truskawkową. Po-
licjanci są u nas w gminie często, 
ale mogliby być jeszcze częściej – 
uważa radny Nowicki. 

Przypomnijmy, że od roku, 
w mieszczącym się przy ulicy 
Warszawskiej posterunku, poli-
cjantów można spotkać na dyżu-
rze w każdy poniedziałek w go-
dzinach 11-13. Kilka lat temu 
posterunek był otwarty codzien-
nie, później nie rzadziej niż dwa 
razy w tygodniu. Wprowadzając 
kolejne zmiany, komenda w Go-
styninie uznała, że lepiej zrezy-
gnować z częstych dyżurów sta-
cjonarnych na rzecz wysyłania 
policjantów do pracy w terenie – 

w tym również na terenie gminy 
Sanniki. Poniedziałkowy dyżur na 
miejscu prowadzi dzielnicowy po-
sterunku policji w Sannikach, któ-
rym jest mł. asp. Tomasz Lisiecki. 
Ponadto możliwe jest codzienne 
telefoniczne skontaktowanie się 
z dzielnicowym lub policjanta-
mi pełniącymi służbę na terenie 
gminy Sanniki pod komórkowym 
numerem telefonu 506-903-554. 
Podany numer do dzielnicowe-
go jest aktywny tylko w momen-
cie pełnienia przez niego lub poli-
cjanta oddelegowanego na służbę 
na terenie gminy Sanniki policjan-
ta służby. W chwili zakończenia 

pracy dzielnicowego wszystkie 
połączenia wykonane na ten te-
lefon są przekierowywane na sta-
nowisko oficera dyżurnego KPP 
w Gostyninie. Gdy sytuacja wy-
maga pilnej interwencji, należy 
jednak dzwonić na numery alar-
mowe 997 lub 112. Wtedy na miej-
sce są wysyłane patrole znajdujące 
się najbliżej zdarzenia. Na poste-
runku policji w Sannikach służbę 
pełni czterech policjantów. KPP 
w Gostyninie podlega oprócz po-
sterunku w Sannikach jeszcze Ze-
spół Prewencji w Szczawinie Ko-
ścielnym oraz posterunek policji 
w Pacynie.  mak 

Kiernozia | Zawody sportowo-pożarnicze

Osiny były najlepsze
Pierwsze w tym roku w po-

wiecie łowickim gminne zawo-
dy sportowo-pożarnicze o puchar 
wójta odbyły się w ostatnią nie-
dzielę, 5 czerwca na boisku spor-
towym w Kiernozi. Mimo iż na 
terenie gminy Kiernozia jest 9 jed-
nostek OSP, do rywalizacji przy-
stąpiło łącznie 15 drużyn. Zdecy-
dowana większość, bo 10 drużyn, 
wystartowało w grupie A – czyli 
„dorosłej” kategorii męskiej. Ko-
lejne 5 jednostek wystawiły w tym 
roku składy w grupie Młodzie-
żowych Drużyn Pożarniczych. 
Nie było natomiast żadnych dru-
żyn żeńskich. – Szkoda, może 
za rok – powiedział nam koordy-
nujący sprawy strażackie w gmi-
nie Kiernozia Mirosław Pawlina. 

Wyniki zawodów w grupie A: 
pierwsze miejsce zajęła drużyna 
OSP Osiny, która zdobyła 114,8 
pkt. Zgodnie z regulaminem za-
wodów punkty są odzwierciedle-
niem czasu pokonania strażac-
kiego toru przeszkód oraz tzw. 
ćwiczenia bojowego plus ewentu-
alne „karne sekundy” za niewła-
ściwie wykonane elementy ćwi-
czenia, więc im mniej punktów, 
tym wyższe miejsce w tabeli. 

Drużyna OSP Niedzieliska 
zdobyła 120,2 pkt i zajęła drugie 
miejsce, trzecia była OSP Chru-
śle z wynikiem 124,3 pkt. Kolej-
ne miejsca zajęły drużyny wysta-
wione przez OSP Witusza, OSP 
Kiernozia I, OSP Teresew, OSP 
Sokołów Kolonia, OSP Kiernozia 

II, OSP Zamiary i OSP Stępów. 
– Osiny mają zgraną paczkę, bar-
dzo się starają i angażują nie tylko 
w zawody – chwali występ w za-
wodach Mirosław Pawlina. 

W grupie Młodzieżowych 
Drużyn Pożarniczych pierwsze 
miejsce zajęła drużyna OSP Nie-
dzieliska zdobywając 99 punk-
tów, kolejne były: OSP Kiernozia 
103,5 pkt, OSP Teresew 119 pkt, 
OSP Osiny i OSP Stępów. 

Wyników drużyn młodzieżo-
wych nie można porównywać 
wprost z wynikami osiągnięty-
mi przez strażaków startujących 
w grupie A, ponieważ młodzież 
ma do wykonania nieco inne ćwi-
czenia bojowe oraz do pokonania 
inne przeszkody. Zawodom przy-
glądał się komendant powiatowy 
Państwowej Straży Pożarnej st. 
bryg. Jacek Szeligowski, zaś pu-
chary wręczała wójt Beata Mia-
zek.  mak 

Zamknięte i zakratowane okna i drzwi – tak wygląda posterunek  
w Sannikach przez większość dni w tygodniu.
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Ochotnicza Straż w Osinach podczas sztafety w której strażacy przekazywali sobie metalową prądownicę.
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Sprostowanie
W nr 22 NŁ wykresie grafi cz-

nym, ilustrującym średnie wyni-
ki sprawdzianu szóstoklasistów 
z języka angielskiego, opubliko-
wanym na str. 18 pojawił się błąd 
w wyniku Szkoły Podstawowej 
w Bielawach. Jej uczniowie uzy-
skali z tego przedmiotu średnią 
68,38%, a nie 63,38% jak zostało 
błędnie oznaczone. Tym samym 
miejsce placówki na wykresie po-
winno być o pięć lokat wyższe 
i powinno znajdować się między 
szkołą w Bolimowie (69%) a SP 
w Niedźwiadzie (68,33%). 

W części opisowej na str. 16 
wyniki SP w Bielawach zostały 
podane prawidłowo. 

Za błąd w wykresie – przepra-
szamy. 

 Redakcja 

Łowicz | Ludowcy wybierali władze powiatowe

Paweł Bejda prezesem na kolejną kadencję
W niedzielę 5 czerwca w kinie Fenix w Łowiczu odbył się powiatowy zjazd sprawozdawczo-wyborczy Polskiego 
Stronnictwa Ludowego. Członkowie partii wybierali zarząd oraz prezesa na kolejną kadencję, wręczone zostały medale i odznaki.

Wynik wyborów nie zasko-
czył, prezesem struktur powiato-
wych PSL w powiecie łowickim 
pozostał poseł RP Paweł Bejda, 
który zwyciężył z jedynym kontr-
kandydatem – Michałem Klim-
czakiem z Bednar. Bejda otrzymał 
93 głosy, podczas gdy jego konku-
rent 5 głosów, 2 oddane głosy oka-
zały się nieważne.

W rozmowie z członkami partii 
dowiedzieliśmy się, że nie chodzi-
ło tu o rywalizację między ludo-
wcami, ale spełnienie wymogów 
formalnych związanych z wy-
borami prezesa, które mówią, że 
wybór może się odbyć spośród 
minimum dwóch kandydatów. 
W zarządzie powiatowym PSL 

znaleźli się wszyscy prezesi gmin-
ni partii oraz po jednym delega-
cie z gminy, w niektórych przy-
padkach było ich nawet dwóch 
– w sumie 36 os. Bejda powie-
dział nam, że prezydium zarzą-
du składać będzie się głównie 
z prezesów gminnych. Pytany 
przez nas o ocenę sytuacji PSL 
w powiecie łowickim powie-
dział, że partia cieszy się popar-
ciem wśród społeczeństwa. Po-
parciem tych słów może być fakt, 
że w czterech gminach wójta-
mi są członkowie partii – gminy 
Chąśno, Bielawy, Domaniewice 
i Łowicz, a w gminie Zduny wójt, 
choć nie jest członkiem partii, to 
startował z jej list wyborczych.

PSL liczy obecnie na terenie po-
wiatu około 1000 członków, w cią-
gu ostatniej kadencji wstąpiło w jej
szeregi 100 nowych. Wielu zasłu-
żonych działaczy ludowych w tym 
czasie odeszło z tego świata, dlate-

go też w czasie zjazdu ich pamięć 
uczczono minutą ciszy.

Zdaniem Pawła Bejdy, PSL, 
zwłaszcza w obecnej sytuacji po-

litycznej, powinien postawić na 
bezpośredni kontakt przedstawi-
cieli partii z mieszkańcami wsi 
i organizować spotkania i zebrania. 

Spadek poparcia, jaki partia odno-
towała, powinien być dla jej człon-
ków powodem do skoncentro-
wania działań, ale jak podkreślił, 
sytuacja ta wyjdzie jej na dobre, bo 
w partii pozostaną jak i dołączą do 
niej osoby, dla których ruch ludo-
wy jest ważny, które są ideowcami, 
a odejdą te, które znalazły się w niej,
aby załatwiać własne interesy.

W czasie zjazdu poseł Paweł 
Bejda wręczył Medale Wincente-
go Witosa – najwyższe odznacze-
nia PSL – działaczom ludowym 
z terenu Ziemi Łowickiej. Otrzy-
mali je: Stanisław Olęcki z Łowi-
cza, prezes zarządu miejsko-gmin-
nego w Łowiczu, obecnie prezes 
honorowy, Julian Adam Nowak– 
prezes zarządu gminnego w gmi-
nie Kocierzew Południowy, Zdzi-
sław Okraska – ludowiec senior 
z gminy Kiernozia i Jan Reczyk 
ludowiec senior z gminy Zdu-
ny. Złotymi Koniczynkami PSL 

zostali uhonorowani: Ryszard 
Anyszka – prezes zarządu gmin-
nego OSP RP w gminie Zduny, 
Marek Byzdra – prezes zarzą-
du Banku Spółdzielczego Ziemi 
Łowickiej w Łowiczu, Ryszard 
Czesław Deluga – dyrektor De-
partamentu Rolnictwa i Ochrony 
Środowiska w Urzędzie Marszał-
kowskim w Łodzi, Teresa Kra-
wiec – członek zarządu gminnego 
w Łyszkowicach, Józef Ireneusz 
Łacheta – wiceprezes zarządu 
gminnego w Kocierzewie Połu-
dniowym, Jan Miazek – ludo-
wiec senior z gminy Chąśno, Te-
resa Multan – przewodnicząca 
Powiatowej Komisji Rewizyjnej 
PSL w Łowiczu, Ireneusz Soł-
tysiak – przewodniczący Rady 
Gminy w Chąśnie, Elżbieta Sza-
belska – sekretarz zarządu gmin-
nego w Łyszkowicach, Wojciech 
Michał Ślepecki – członek PSL 
i działacz ludowy z gminy Kier-
nozia oraz Ryszard Tokarczyk 
– działacz ludowy z gminy Ło-
wicz. 

Łowicz | Konkurs z j. angielskiego

„English in my language”
Małgorzata Kosiorek z klasy 

I pijarskiego gimnazjum zajęła I 
miejsce w III edycji miejskiego 
konkursu z języka angielskiego, 
adresowanego dla gimnazjalistów. 
Konkurs ten 3 czerwca zorganizo-
wało Gimnazjum nr 2 pod hasłem 
„English in my language”. 

W konkursie wzięło udział 12 
gimnazjalistów z 4 szkół działa-
jących na terenie miasta. Każdy 
z nich miał za zadanie rozwiązać 
test, w którym można było uzy-
skać 50 pkt., dodatkowe 10 pkt. 
można było zdobyć, wykonując 
dodatkową pracę. Pracą tą mogło 
być zdjęcie lub rymowanka na te-
mat konkursu, czyli pokazująca 

to, jak angielski wpływa na język 
polski. O przyznaniu dodatko-
wych punktów decydowało jury, 
w skład którego weszli nauczy-
ciele ze wszystkich szkół, których 
uczniowie przystąpili do konkur-
su. Główną organizatorką konkur-
su była Monika Kołudzka-Wój-
cik, w przedsięwzięciu pomagała 
jej Agata Kołucka. 

Po sprawdzeniu testu i ocenie 
zgłoszonych prac dodatkowych 
w Gimnazjum nr 2 ogłoszono 
zwycięzców. Miejsce I zajęła Mał-
gorzata Kosiorek, zdobywając 
56,5 pkt. w tym 48 z testu, miej-
sce II – Kaja Podrażka z Gimna-
zjum nr 2 z wynikiem 53 pkt, III – 

Marcin Gołębiewski z pijarskiego 
gimnazjum – 52,75 pkt. 

Jury, doceniając dodatkowe 
prace, przyznało też dwa wyróż-
nienia. Odebrali je Hubert Kęp-
ka z Gimnazjum nr 3 oraz Bar-
tosz Holewa z Gimnazjum nr 4. 
Zwyciężczyni otrzymała bon na 
kurs językowy, który trwać będzie 
6 miesięcy. – Konkurs był dość 
prosty w porównaniu do innych, 
w których brałam udział – ku na-
szemu zaskoczeniu usłyszeliśmy 
od Małgorzaty Kosiorek. Angiel-
skiego uczy się nie tylko w szko-
le, ale też poza nią, z chęcią jednak 
weźmie udział w dodatkowym 
kursie, ponieważ to się jej przydaje,
gdy bierze udział w konkursach. 

Pytana o swoje szkolne zain-
teresowania, laureatka przyznała, 
że od języka angielskiego bardziej 
lubi historię i francuski. – Angiel-

ski w przyszłości może mi się jed-
nak przydać, np. do studiów za 
granicą – wyznała. Pytana o to, 
o jakich studiach myśli, wymieni-

ła aktorstwo oraz... medycynę, nie 
ukrywając, że wachlarz jej zain-
teresowań jest naprawdę szeroki. 
 mwk 

Poseł RP i prezes powiatowych struktur PSL Paweł Bejda odznacza 
medalem imienia Wincentego Witosa zasłużonych działaczy ruchu 
ludowego: (od prawej) Stanisław Olęcki, Zdzisław Okraska i Julian Nowak.

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Laureatka konkursu Małgorzata Kosiorek (po środku), po lewej Iwona 
Jóźwiak - nauczycielka języka angielskiego w szkole pijarskiej.
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Powiat łowicki | KGW

Wielka impreza  
na jubileusz 150-lecia
Koła Gospodyń Wiejskich 
w powiecie łowickim 
przygotowują się do 
obchodzonego w tym 
roku w całej Polsce 
jubileuszu 150-lecia 
działalności. 

Już wiadomo, że główne ob-
chody na naszym terenie odbędą 
się 2 lipca w Wyborowie w gmi-
nie Chąśno. 

Uroczystość rozpocznie się  
o godz. 11 mszą św. polową, któ-

rą sprawować będzie biskup se-
nior Józef Zawitkowski. Po niej 
będzie czas na część oficjalną,  
z wystąpieniami organizatorek, 
zaproszonych gości oraz wręcze-
niem odznaczeń. Będą też wystę-
py i poczęstunek. – Spodziewamy 
się, że w imprezie weźmie udział 
około 350 osób, m.in. przedstawi-
cieli władz wojewódzkich i krajo-
wych Kół Gospodyń Wiejskich – 
powiedziała nam Maria Pietrzak, 
przewodnicząca Rejonowej Rady 
KGW, która swoim zasięgiem 
obejmuje dawne województwo 
skierniewickie.  mwk 

Gmina Zduny | Dzień Matki w gronie koleżanek z KGW

Szczęśliwą mamą być
Około 80 osób wzięło udział  

w opóźnionych o tydzień obcho-
dach Dnia Matki, które 2 czerw-
ca zorganizowały panie z KGW 
z gminy Zduny. Impreza, przy-
gotowana tym razem przez panie  
z Wiskienicy Górnej, odbyła się  
w Domu Kultury w Zdunach. 

Na scenie DK wystąpiły naj-
pierw w montażu słowno-mu-
zycznym dzieci z SP w Nowych 
Zdunach. Potem życzenia dla 
uczestniczek spotkania przekazy-
wali zaproszeni goście: wójt Jaro-
sław Kwiatkowski, przewodniczą-
cy Rady Gminy Wiesław Dałek 
i prezes SKR w Zdunach Zenon 
Szymański. Przybyłych gości wi-
tała Jolanta Perzyna, przewodni-
cząca Gminnej Rady Kobiet. Mó-
wiła też, że matka to osoba, która 
cały swój wysiłek wkłada w wy-
chowanie dziecka. „Matka” to 
najpiękniejsze słowo świata, któ-
re kojarzy się z dzieciństwem. 
Ale pani Jolanta wspomniała też  
o tym, że życie obfituje w ból, roz-

pacz i cierpienie i matki też do-
świadczają tych uczuć, bo wycho-
wanie dzieci nie jest wcale łatwe. 

Tego dnia wszyscy chcieli jed-
nak myśleć o pozytywnych uczu-
ciach i doświadczeniach, dlatego 
przewodnicząca życzyła mamom 
– uczestniczkom spotkania: zdro-
wia, miłości i cierpliwości wo-

bec dzieci. – I niech wasze dzie-
ci pamiętają z dzieciństwa zapach 
chleba i smak potraw z rodzinne-
go domu – mówiła Perzyna.

W dalszej części spotkania 
na scenie wystąpiła utalentowa-
na wokalnie Martyna Pińkow-
ska, śpiewając nastrojowe utwory  
z repertuaru Edyty Geppert i Ewy 

Demarczyk. Potem był czas na 
poczęstunek i rozmowy. 

Małgorzata Przybylska ze 
Zdun, zastępca przewodniczącej 
Gminnej Rady Kobiet powiedziała 
nam, że Dzień Matki w takiej for-
mie obchodzony jest w gminie od 
około 7 lat. Stara się w nim uczest-
niczyć. – Mam trójkę dorosłych 
dzieci, które mają od 22 do 24 lat 
oraz 15-latka. Zawsze pamiętają  
o Dniu Matki. W tym roku do-
stałam bukiet z polnych kwiatów  
i ptasie mleczko, które bardzo lu-
bię. Ja, niestety, już nie mam 
mamy. Zmarła 11 lal temu, ale 
wciąż trudno się z tym pogodzić... 
Pytana o radości i troski związa-
ne z byciem mamą, pani Małgo-
rzata przyznała, że choć dzieci są 
odchowane, to zdarzają się chwile 
trudne. Życie jest chwilami cięż-
kie, a sił z wiekiem ubywa. Męczą-
ce są np. drobne utarczki między 
dziećmi, dotyczące często na-
prawdę drobnych spraw. – Bardzo 
przeżywam te sprzeczki między 

nimi, chociaż mam świadomość, 
że jak opuszczą rodzinny dom,  
a to może być wcale nie tak odle-
głe, będzie mi tego brakować.... 

Marta Pawlina z Maurzyc  
w imprezie udział brała po raz 
pierwszy. Jest mamą córek: 7-let-
niej i niespełna rocznej. – Starsza 
była grzeczniejsza, miałam wię-
cej czasu, gdy ją wychowywałam. 
Teraz potrafią dać w kość – mówi  
z uśmiechem, dodając, że wiele ra-
dości sprawia jest obserwowanie, 
jak bardzo jej dzieci się kochają. 

Nasza rozmówczyni mieszka 
w wielopokoleniowej rodzinie. – 

Każdy ma swoje mieszkanie, ale 
mieszkamy pod jednym dachem: 
ja z moją rodziną, rodzice i siostra, 
która ma troje dzieci. On też ma 
swoją rodzinę – powiedziała nam 
pani Marta, dodając, że patrząc na 
jej rodzinę, nie można byłoby po-
wiedzieć, że jest mały przyrost na-
turalny, a rodzina w kryzysie. Ich 
to nie dotyczy. 

Co sprawia jej największą ra-
dość? – zapytaliśmy. – Postępy w 
rozwoju, uśmiechy i to wszystko, 
co dzieci robią pierwszy raz. Jak to 
widzę, to czuję, że jestem szczęśli-
wą mamą.  mwk

Łowicz | Przewodnicy PTTK zapraszają

Na początek klasztory
W każdą kolejną niedzielę do 

końca wakacji łowiccy przewod-
nicy PTTK zapraszają wszystkich 
zainteresowanych historią Łowi-
cza i wybitnymi postaciami zwią-
zanymi z jego historią do udziału 
w bezpłatnych spacerach po mie-
ście, w ramach dyżurów przewod-
nickich. Pierwszy spacer popro-
wadził prezes koła przewodników 
PTTK w Łowiczu Zdzisław Kry-
ściak, który poprowadził ok. 20-
os. grupę turystów śladem klasz-
torów i zakonów działających na 
przestrzeni wieków w Łowiczu. 

W obrębie rynku turyści zwie-
dzili bazylikę i kościół pijarów, 
gdzie przewodnik przybliżył rolę 
zakonu dla szkolnictwa łowic-

kiego i polskiego, mówił także  
o roli kanonika Adama Kazi-
mierza Oporowicza w przyjęciu 
pijarów do miasta i zasługach pry-
masa Henryka Firleja dla spro-
wadzenia zakonu bonifratrów do 
Łowicza. Grupa zwiedziła tak-
że kościół ss. bernardynek, gdzie 
dowiedziała się m.in. o historii  
i zabytkach świątyni, ale także 
o historii powstania zgromadze-
nia i jego obecności w Łowiczu. 
Na Nowym Rynku, poza historią 
tego miejsca, przewodnik, wska-
zał sąsiadujący z rynkiem klasz-
tor dominikanów (dziś ZSP nr 1) 
oraz klasztor bernardynów (Kole-
gium Nauczycielskie). W drodze 
powrotnej grupa zatrzymała się 

przy domu Zgromadzenia Sióstr 
Wspólnej Pracy na ul. Zduńskiej. 
Kolejny spacer zaplanowano na 12 
czerwca, zainteresowani powinni 
pojawić się o godz. 13. przy drew-
nianej chatce Informacji Tury-

stycznej. Tematem spaceru będzie 
Łowicz w XIX w. Grupa zwiedzi 
bazylikę, ale również uda się pod 
basztę i pałacyk gen. Józefa Klic-
kiego. Przewodnikiem tego dnia 
będzie Ireneusz Cybulski.  tb

Ruszyły dyżury przewodnickie, na zdjęciu Zdzisław Kryściak przed 
wejściem do łowickiej bazyliki.
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Panie z KGW w Wiskienicy Górnej otrzymały podziękowania i kwiaty  
za przygotowanie imprezy z okazji Dnia Matki.

Życzenia koleżankom – matkom złożyły także Maria Pietrzak  
– przewodnicząca Rejonowej Rady KGW oraz Jolanta Pietrzak.
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WSPOMNIENIA | POZOSTANĄ W NASZEJ PAMIĘCIODESZLI OD NAS | 30.05. – 6.06.2016

 30 maja: Józefa Plichta, l.89.
 31 maja: Barbara Matysek, l.57.
 2 czerwca: Helena 

Szafarowicz, l.97.
 3 czerwca: Krzysztof Żyto, l.59.

 4 czerwca: Ewa Król, l.32; 
Kazimiera Matera, l.66.

 6 czerwca:  Eugenia 
Zakrzewska, l.84; Lucyna 
Mamcarz, l.69, Złaków Borowy.

REKLAMA

 Marek Latoszewski 
(1959-2015)

Całe życie był 
związany z Głownem. 
Przez trzydzieści lat 
pracował w zakładach 
ziemniaczanych. 
Był jednym z najbardziej 
znanych i lubianych 
wędkarzy w Głownie. 
Człowiek wielu pasji. 
Miał ogromną wiedzę 
z zakresu literatury, 
sztuki, fi lozofi i, a nawet 
ziołolecznictwa. 
Był także siatkarzem. 

Marek Latoszewski urodził się 11 września 1959 roku 
w Głownie, w rodzinie Ireny i Franciszka Latoszewskich. 
Miał dwie starsze siostry: Małgorzatę i Krystynę. Uczył się 
w Szkole Podstawowej nr 2 oraz Szkole Podstawowej nr 4 
w Głownie. Potem ukończył głowieńską zawodówkę, 
a następnie technikum mechaniczne, o specjalizacji obróbka 
skrawaniem. Pracę maturalną pisał z historii powszechnej, 
a konkretniej, na temat pierwszej wyprawy krzyżowej. 
W ramach pracy dyplomowej zajął się tematem urządzenia 
do mechanicznego zwijania i rozwijania ekranu.

Po szkole rozpoczął pracę
w głowieńskich zakładach ziem-
niaczanych (dzisiejszym Solanie). 
Po krótkim czasie dostał powoła-
nie do wojska. Służył w kompanii 
reprezentacyjnej im. Czwartaków 
AL. Po odbyciu służby powró-
cił do zakładów ziemniaczanych,
do zakładu uzdatniania wody. 
Przepracował w nich około trzy-
dziestu lat, do końca październi-
ka 2009 roku. Gdy fi rma, wów-
czas Polbaf, znajdowała się
w rękach Amerykanów, był nawet 
członkiem Rady Nadzorczej, jako 
przedstawiciel pracowników

Później pracował w wielu miej-
scach, ostatnio w Indesicie w Ło-
dzi. Przez cały czas dokształcał 
się, robił różnego rodzaju kursy 
m.in. na temat obrabiarek stero-
wanych numerycznie.

Wędkarska pasja
Marek Latoszewski był bardzo 

znany w głowieńskim środowisku 
wędkarskim. – To była jego praca 
i pasja, a ponieważ nie miał zobo-
wiązań rodzinnych, to właściwie 
cały czas poświęcał na to – wspo-
mina siostra Małgorzata. – W zasa-
dzie były tylko praca i wędkarstwo.

Pasja rozpoczęła się w nim 
mniej więcej wtedy, gdy był
w wojsku. Bliscy nie potrafi ą jed-
nak dokładnie określić, kto zara-
ził go wędkarstwem. – Marek był 
taki, że do wszystkiego dochodził 
sam – wspomina szwagier Da-
riusz Kaźmierczak. – I do wędkar-
stwa też doszedł sam (…). Bardzo 
często jeździliśmy razem nad Wi-
słę (była jego ukochaną rzeką), na 
zawody różne. Zaczynał zapewne 
od wędki bambusowej na Mrodze, 
tam gdzie bloki osińskie. 

Marek Latoszewski w swojej 
karierze startował często w różne-
go rodzaju zawodach. Były to za-
wody nie tylko okręgowe, ale także 
mistrzostwa Polski czy Grand Prix 
Wisły. Jego największym sukce-
sem było piąte miejsce w mistrzo-
stwach kraju w Kędzierzynie-Koź-
lu. – Pamiętam, jak mi opowiadał, 
że brał wtedy udział mistrz świata 
Kremkus – mówi Grzegorz Bed-
narek. – Marek miałby jeszcze lep-
sze miejsce, ale miał dużo gorszy 
sprzęt. On miał sprzęt amatorski, 
a tam byli zawodowcy. Pamiętam, 
że miał wtedy problem z robakami, 
bo lodówki nie miał. 

Jako wędkarz nie ograniczał się 
jedynie do łowienia. Był też „zło-
tą rączką”. Potrafi ł eksperymen-
tować, samodzielnie wykonywać 
sprzęt. Nie unikał także nowinek 
technicznych. Był prawdopodob-
nie pierwszą w Głownie osobą, 
która wędkowała przy użyciu tzw. 
tyczki. 

Marek Latoszewski nie zało-
żył własnej rodziny. Przez lata był 
jednak znany jako człowiek mają-
cy doskonały kontakt z młodzie-
żą. W swoim życiu wykształcił 
liczne grono zdolnych wędkarzy, 
był bowiem znanym w Głow-
nie przedstawicielem tej właśnie 
grupy. Podopieczni Marka Lato-
szewskiego zdobywali wiele lau-
rów na zawodach. Jednym z nich 
był wnuczek Grzegorza Bednar-
ka, Kacper, którego szkolił od 
najmłodszych lat. – Bardzo wie-
le osób nauczył w Głownie węd-
kowania – wspomina wieloletni 
przyjaciel pana Marka, również 
wędkarz, Grzegorz Bednarek.
– Przekazywał bardzo wiele wia-
domości. Nie był nigdy skryty 

(…). On nie ukrywał. W wędkar-
stwie jest tak, że każdy ukrywa ja-
kieś swoje sztuczki. A Marek ni-
gdy. Był szczery. Nieraz mu ludzie 
mówili, że aż za szczery. – Spra-
wiało mu przyjemność przekazy-
wanie – wspomina siostra Mał-
gorzata. – Cieszył się, jeśli jego 
uczniowie mieli jakieś sukcesy. 

W ostatnich latach także starto-
wał w zawodach, ale traktował je 
przede wszystkim jako rozrywkę. 
– Podchodził do tego na spokojnie 
– opowiada Grzegorz Bednarek. 
– Wiadomo, przygotowywał się, 
ale nie było tak, że musi wygrać, 
zdobyć tytuł. Po prostu sprawia-
ło mu to przyjemność. Bardziej 
był zaangażowany, żeby Kacper 
wygrał. Mieliśmy go szykować
do mistrzostw Polski. 

Człowiek wielu 
zainteresowań
Marek Latoszewski pasjono-

wał się nie tylko wędkarstwem. 
Posiadał szeroką wiedzę z takich 
dziedzin jak historia sztuki, zioło-
lecznictwo (był wielkim znawcą 
tematu, sprzedawał zioła, przygo-
towywał różnego rodzaju nalewki, 
maści itp.), literatura czy fi lozofi a. 
– Był człowiekiem wszechstron-
nie utalentowanym, oczytanym – 
wspominają bliscy. – Był bardzo 
dociekliwy. Jeśli coś go zaintere-
sowało, to szukał, szukał, aż zgłę-
bił temat. Oczytany był bardzo. 
Nawet w szkole wszyscy byli za-
skoczeni, że wybrał temat huma-
nistyczny, nawet niezwiązany z hi-
storią Polski. 

Jego wielką pasją była także 
siatkówka, w której reprezento-
wał swój zakład pracy. Występo-
wał także w siatkarskiej sekcji Sta-
li Głowno. Bliscy wspominają go 
jako człowieka bardzo pomocne-
go i chętnie dzielącego się wiedzą, 
nie tylko wędkarską. – Był z tych 
ludzi, którzy przy każdej dziedzi-
nie pomagają, doradzają – wspo-
mina Grzegorz Bednarek. – Dzie-
lił się wiedzą. Na każdy temat 
można było z nim porozmawiać. 

Dobrym znajomym Marka La-
toszewskiego był głowieński rad-
ny, artysta, nauczyciel Dariusz 
Młynarczyk. Panowie pozna-

Marek Latoszewski (1959-2015)

Łowicz | Stowarzyszenie „Ja-Ty-My”

Jak wesprzeć działania 
prospołeczne

Łódzkie Stowarzyszenie 
Wsparcie Społeczne „Ja-Ty-My” 
i jego partnerzy zapraszają do 
udziału w projekcie, którego celem 
jest uzyskanie bezzwrotnej dotacji 
oraz wsparcie tworzenia miejsc 
pracy w przedsiębiorstwach spo-
łecznych. Stowarzyszenie to re-
alizuje bowiem projekt „Ośrodek 
wsparcia ekonomii społecznej”, 
który swoim zasięgiem obejmuje 
powiaty: poddębicki, zgierski, łę-
czycki, kutnowski, skierniewicki, 
łowicki i brzeziński. 

Zainteresowani rozpoczęciem 
działalności gospodarczej w sek-
torze ekonomii społecznej mogą 
zgłaszać swoje wnioski do 24 
czerwca, a ci którzy w tym celu 
chcieliby skorzystać z pomocy do-
radcy biznesowego lub prawnika, 
„Ja-Ty-My” zaprasza na spotkania 
do  „Zacisza” przy ul. Kaliskiej 
w Łowiczu: z doradcą bizneso-
wym – 15 czerwca w godz. 17.45-
20.15, z prawnikiem – 21 czerwca 
w godz. 11-15. Wcześniejsze zapi-
sy nie są wymagane.  mwk

Łowicz
14 czerwca 
odsłonięcie 
tablicy pamięci 
Jana Pawła II

Przy ul. Zamkowej, w są-
siedztwie ruin zamku pryma-
sowskiego, 14 czerwca o godz. 
17 zostanie odsłonięta tabli-
ca upamiętniająca wizytę Jana 
Pawła II w Łowiczu w 1999 
roku. Tablica zamontowana zo-
stała na kamieniu. 

Wyryto na niej napis mówią-
cy o tym, że w tym miejscu Oj-
ciec Święty Jan Paweł II poże-
gnał się z Ziemią Łowicką. 

Tablica powstała we współ-
pracy z Urzędem Miasta, z ini-
cjatywy mieszkańców ul. Zam-
kowej i Blich.  mwk 
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li się w połowie lat 90., kiedy to 
Dariusz Młynarczyk zamieszkał 
na osiedlu przy ul. Kopernika. 
– Marek był osobą niepospolitą – 
wspomina Dariusz Młynarczyk. 
– Niezwykle skromny, z pozoru 
najzwyklejszy człowiek, w tam-
tym czasie pracownik tzw. kroch-
malni, krył w sobie cały zbiór 
zaskakujących cech, wynikają-
cych zwłaszcza z rozległych za-
interesowań, popartych ciągłym 
czytaniem książek i zgromadzo-
nej dzięki temu wiedzy. Wszyscy 
w Głownie wiedzieli o tym, że 
Marek jest doskonałym wędka-
rzem, że świetnie gra w siatkówkę, 
niektórzy znali jego zainteresowa-
nie przyrodą, jednakże nielicznym 
przychodziło zrozumieć, jak wie-
le wie o literaturze, filozofii czy 
sztuce. 

Obaj spotykali się zazwyczaj 
przypadkiem: na ulicy, nad rzeką 
albo w barze „U Januszka” i po-
trafili rozmawiać o różnych inte-
resujących rzeczach godzinami, 
,,zawalając” inne sprawy, dla któ-
rych wyszli z domu. – Marek do-
skonale wiedział, czym różniły 
się poglądy Kanta i Nietzschego, 
co malował Manet, a co Monet – 
opowiada Dariusz Młynarczyk. 
– Poza zaliczoną klasyką literatu-
ry był na bieżąco z aktualnościami 
literackimi. Dodając do tego ty-
powo męskie sprawy, czyli sport, 
wędkarstwo itd., rozmowy nasze 
były niezwykle interesujące i bar-
dzo lubiliśmy je odbywać, gdyż 
poza wymianą opinii na różne te-
maty, dawały nam obu wiele no-
wych informacji. 

Marek Latoszewski był ró-
wieśnikiem Dariusza Młynar-
czyka, który podkreśla, że jego 
śmierć bardzo poruszyła wielu 
ludzi, gdyż był człowiekiem mi-
łym, uczynnym i ogólnie bardzo 
lubianym. – Mnie do dziś trudno 
jest uwierzyć, że go nie ma i że tak 
wiele wątków z naszych rozmów 
pozostanie niedokończonymi na 
zawsze – kończy radny.

Niespodziewana śmierć
– Każdy z wędkarzy go lubił  

– mówi Grzegorz Bednarek. – Nie 
znam człowieka, który by o nim złe 
słowo powiedział. Siostry wspomi-
nają Marka Latoszewskiego jako 
bardzo rodzinnego, życzliwego, 
ciepłego człowieka, który zawsze 
chętnie niósł pomoc. – Brakuje 
go nam – mówią. – Służył pomo-
cą, miał zmysł techniczny. Potrafił 
przekazać to, co widział. Siedzimy 
przy stole, który zrobił. 

Jego śmierć była zaskoczeniem 
dla wszystkich, którzy go znali. 
Zginął wskutek wypadku drogo-
wego. 2 września 2015 roku, gdy 
wracał z pracy, z nocnej zmiany, 
został potrącony przez samochód 
na przejściu dla pieszych. Obraże-
nia, jakich doznał, okazały się bar-
dzo poważne. Zmarł w dniu swo-
ich 56. urodzin, 11 września 2015 
roku. Spoczywa na cmentarzu pa-
rafialnym przy kościele św. Jaku-
ba Apostoła w Głownie.

W najbliższym czasie gło-
wieńskie koło Polskiego Związku 
Wędkarskiego zamierza zorgani-
zować zawody upamiętniające po-
stać Marka Latoszewskiego.  kl

REKLAMA

Jelenia Góra | Z wizytą u Honorowego Obywatela Łowicza

Janusz Karpiński ukończył 95 lat
Był jednym z dowódców Szarych Szeregów w Łowiczu, aktywnym działaczem konspiracyjnym, zajmującym się 
nie tylko drukiem i kolportażem tajnej prasy i małym sabotażem. Był też induktorem harcerskim, wychowawcą 
młodzieży, a w czasie okupacji kierownikiem wywiadu i kontrwywiadu na terenach kolejowych w Łowiczu. 
Aresztowany przez gestapo, trafił najpierw do więzienia na Pawiaku w Warszawie, po czym został wywieziony 
do obozu Gross Rosen. Mowa o Januszu Karpińskim, ps. Michrowski, Okrzeja. 6 czerwca ukończył on 95 lat.

Mieszkający na Dolnym Ślą-
sku jubilat w przeddzień urodzin 
spotkał się z delegacją z Łowi-
cza. W jej skład weszli: burmistrz 
Krzysztof Kaliński, Agnieszka 
Pawłowska-Kalinowska – nauczy-
ciel historii w II Liceum Ogólno-
kształcącym oraz członek Zarzą-
du Koła Stowarzyszenia Szarych 
Szeregów w Łowiczu oraz Ka-
zimierz Szymański – prezes tego 
koła. 

Janusz Karpiński był bardzo 
wzruszony spotkaniem. Z wiel-
kim przejęciem przeczytał dwa 
listy, które przywieźli mu go-
ście. Pierwszy z nich wystosowa-
li członkowie Szarych Szeregów, 
drugi był od władz miasta i miesz-
kańców, a podpisali go burmistrz, 
przewodniczący Rady Miejskiej 
Michał Trzoska oraz Agnieszka 
Pawłowska-Kalinowska. Co cie-
kawe – oba listy jubilat odczytał 
stojąc, uznając, że nie wypada, 
aby w takim momencie siedział. 

– Janusz Karpiński jest  
w świetnej kondycji, a na spotka-
nie z nami przybył ze swoimi naj-
bliższymi do Jeleniej Góry, która 
oddalona jest około 70 km od Wę-
glińca, w którym mieszka – mówi 
Agnieszka Pawłowska-Kalinow-
ska. Jak nam wyjaśnia, decyzja  
o tym, że 95. urodziny Karpiń-
skiego muszą być godnie uczczo-

ne, zapadła na Zarządzie łowic-
kiego koła Szarych Szeregów. Od 
początku brano pod uwagę odwie-
dzenie go w domu. Pan Janusz  
i jego żona początkowo odradza-
li tę wizytę, mówiąc, że to daleko 
od Łowicza, więc podróż będzie 
męcząca. Gdy jednak goście na-
legali, że chcą odwiedzić jubila-
ta, Karpińscy zaproponowali, aby 
przyjechali na dwa dni. Oni im 
ten pobyt zorganizują. 

Spotkanie było jednak krót-
sze i wszystkim dostarczyło wie-
le radości. Burmistrz obdarował 
pana Janusza łowickimi upomin-
kami, m.in. haftowanym kapelu-
szem, chustę łowicką otrzymała 
natomiast żona jubilata, pani Jó-
zefa. Od Szarych Szeregów jubilat 
otrzymał wydawnictwa historycz-
ne i nagrania zjazdów koła. Wszy-
scy goście odśpiewali mu „Dwie-
ście lat!”

– Bardzo się cieszymy, że udało 
się nam odwiedzić Janusza Kar-
pińskiego. Nieważne, że podróż 
była daleka. Dla takiego człowie-
ka warto było to zrobić – mówi 
Pawłowska-Kalinowska, podkre-
ślając, że jubilat jest Honorowym 
Obywatelem Łowicza. Tytuł ten 
został mu wręczony w 2004 roku, 
w 65. rocznicę powstania łowic-
kiego hufca Szarych Szeregów. 
 mwk

Bobrowniki | Dzień mamy w filii GOK

A dla mam mamy  
piosenki i kwiaty

Dzieci z filii Gminnej Biblio-
teki i Ośrodka Kultury w Bo-
brownikach zaprosiły w środę, 
25 maja swoje mamy z oka-
zji ich święta – Dnia Matki.  
W czasie uroczystości recytowa-
ły wiersze, śpiewały piosenki,  
a także zaprezentowały ukła-

dy taneczne przygotowane spe-
cjalnie na tę okazję. Dzieci wrę-
czyły również zaproszonym 
gościom bukiety kwiatów z bi-
buły, które samodzielnie przy-
gotowały na zajęciach. Ostatnim 
punktem spotkania był słodki 
poczęstunek.  tb

RZUT OKIEM | BOŻE CIAŁO W ŁYSZKOWICACH

W uroczystość Bożego Ciała tradycyjna procesja przeszła także ulicami Łyszkowic. W procesji szli m.in. 
strażacy ze sztandarami jednostek, a także strażacka orkiestra dęta, która zapewniała oprawę muzyczną oraz 
całymi rodzinami wierni z parafii pw. św. Kazimierza Królewicza. tm

W czasie Dnia Matki w GOK w Bobrownikach dzieci rozdały mamom 
kwiaty, które przygotowały w czasie zajęć.
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Janusz Karpiński z kapeluszem, który otrzymał w prezencie 
urodzinowym od burmistrza Krzysztofa Kalińskiego.
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Sobota 
To był naprawdę 
udany Dzień 
Otwarty

Za bardzo udany uznali organi-
zatorzy pierwszy Dzień Otwarty 
Zespołu Szkolno-Przedszkolne-
go w Sobocie, który miał miejsce 
5 czerwca. Pierwszym akcentem 
dnia było krótkie przedstawienie 
w wykonaniu dzieci z Samorzą-
dowego Przedszkola. Zwracały 
one uwagę na problem jakim jest 
nałóg tytoniowy. Co ciekawe, bo-
hateremi spektaklu były...dinozau-
ry. Umiejętności dzieci zostały na-
grodzone gorącą owacją od licznie 
zebranych gości.

Po przedstawieniu odbył się po-
kaz prezentacji multimedialnych 
zespole. Dużą atrakcją był pokaz 
akcji gaśniczej w wykonaniu stra-
żaków z OSP w Sobocie i Zakrze-
wie. 

– W tym roku organizowaliśmy 
Dzień Otwarty po raz pierwszy, 
ale myślę, że stanie się on trady-
cją – komentuje dyrektor zespołu 
Barbara Pawlaczyk. – Było nam 
bardzo miło, że przyszło tak wie-
lu rodziców i dzieci, a szczególnie 
tych z maluchami, które będą cho-
dzić do naszego przedszkola za 
rok, dwa.  kl

Przedszkolaki opowiedziały  
o tym, jak szkodliwe jest palenie.
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Reportaż
Łowicz | Zawody dla dzieci nad zalewem

Dziewczyny łowią ryby 
i zwyciężają w zawodach
– Dziewczyno, co ty tu robisz? Ryby sobie łowię i... chciałabym zająć trzecie miejsce. Dlaczego trzecie? 
Bo mam już puchar za pierwsze i drugie, i fajnie byłoby mieć puchar za trzecie – to część dialogu 
naszego reportera z Julitą Godos, w czasie zawodów wędkarskich z okazji Dnia Dziecka, które odbyły 
się w niedzielę nad zalewem za Lasem Miejskim w Łowiczu. Dziewczynie ostatecznie nie udało się 
zdobyć wymarzonego pucharu, bo wygrała zawody i to po raz trzeci.

Julita nie była jedyną dziewczy-
ną startującą w zawodach, było ich 
całkiem sporo. Ona stanęła na star-
cie po raz czwarty. Może pochwa-
lić się całkiem dobrym wynikiem 
swoich połowów. W trakcie 2 go-
dzin moczenia wędki w wodzie 
wyciągnęła z niej ryby o łącznej 
wadze 1800 g, co dało jej zwycię-
stwo. Co ciekawe, II miejsce zajęła 
także dziewczyna, Patrycja Owcza-
rek, która złowiła 1760 g ryb, Pa-
trycja została uhonorowano także 
dodatkowym pucharem przyzna-
wanym za złowienie największej 
ryby w czasie zawodów – leszcza 
o długości 37 cm. 

Ona po prostu to lubi
Julita woli wstać wcześnie rano 

i pojechać nad wodę, aby łowić 
ryby, niż się nudzić w domu. Lubi 
spokój, ciszę, przyrodę. Choć jak 
przyznaje, zdaje sobie sprawę, że 
to mało popularna forma spędza-
nia czasu wśród nastolatek, któ-
rych znaczna część o godz. 8. 
w niedzielę leży jeszcze w łóż-
kach i wstanie z nich prawdopo-
dobnie tylko po to, aby usiąść przy 
komputerze. – Ja to po prostu bar-
dzo lubię, to moja pasja i staram 
się podchodzić do tego tematu po-
ważnie – powiedziała nam i doda-
ła, że też lubi spędzać czas przy 
komputerze, ale na pulpicie ma 
zdjęcie taty z zawodów. Tata może 
pochwalić się sporymi sukcesa-
mi w grupie seniorów w okręgu 
skierniewickim PZW.

Tata dumny z córy
– Chcę ją zarazić tą pasją, aby 

łowienie ryb stało się dla niej od-
skocznią od codzienności. Nie boi 
się już sama założyć robaka na ha-

czyk, sama chce jechać nad wodę, 
więc chyba nie jest źle – powie-
dział nam tata Julity, Paweł Go-
dos. – Dla mnie piękna jest ryba 
w wodzie, a nie na patelni, tylko 
wybiórczo zabieramy je do domu. 
Liczy się atmosfera, cisza, cza-
sem rozmowy z kolegami wędka-
rzami, tego chcę też nauczyć cór-
kę. Pan Paweł jest przekonany, że 
warto zabierać dzieci nad wodę, 
że nieważne jest to, że nie mają 
kosztownego sprzętu. Wystarczy 
wędka bez kołowrotka i wyciąga-
nie z wody płotek, aby była frajda 
i przygoda, bo pomiędzy kolejny-
mi rybami wyjętymi z wody także 
sporo może się dziać.

Czasem z mamą 
i bratem
Kolejna dziewczyna łowiąca 

ryby spotkana przez nas nad za-

lewem to Julia Wichulska. Podob-
nie jak w przypadku Julity, jeździ 
razem z tatą nad wodę, także w to-
warzystwie brata i mamy. – Córka 
nie ma problemu ze wstawaniem 
wcześnie rano. Najważniejsze jest 
to, że nie muszę jej zmuszać do 
wyjazdów, ona sama chce, dla niej 
to tak samo ważne jak dla mnie 
i to mnie bardzo cieszy, bo myślę, 
że fajnie jest mieć taka pasję – po-
wiedział nam jej tata Krzysztof.

Od pradziadka
W przypadku Julity i Justyny, 

pasja do łowienia ryb wynika-
ła z pasji jednego i drugiego taty, 
ale ci z kolei powiedzieli nam, że 
nie przejęli jej od swoich ojców. 
Inaczej wygląda to u Grzego-
rza Salkowskiego, który przyznał 
w rozmowie z nami, że pasja do 
wędkarstwa w jego rodzinie jest 

dziedziczona od kilku pokoleń 
z dziadka na ojca, z ojca na syna, 
a teraz z ojca na... córki i to dwie: 
Agatę oraz Aleksandrę.

– Ja zabierany byłem nad wodę 
od małego dziecka, córki dopiero 
od niedawna, łowią częściej, to się 
wzięło chyba z tego, że udało im 
się w końcu złowić porządną rybę, 
która zrobiła na nich wrażenie i je 
ucieszyła – powiedział nam Grze-
gorz Salkowski, który przyjechał 
z obiema. Największe ryby, któ-
re wyciągnęły z wody, to liczący 
około 35 cm karp oraz w przy-
padku Aleksandry 40 cm leszcz, 
którego córka wyjęła z wody, gdy 
tata zbierał grzyby. Obie ryby zło-
wiły w ubiegłym roku. Dziewczy-
ny powiedziały nam, że lubią je-
chać nad wodę z tatą, czasem całą 
rodziną, bo można nad nią odpo-
cząć.

Już kilkulatek może
Jednym z młodszych zawodni-

ków zawodów był 7-letni Patryk 
Sałaciński, który przyjechał nad 
wodę z tatą Łukaszem. Mimo, iż 
taki mały, od kilku miesięcy Pa-
tryk jest towarzyszem wędkarskich 
wypraw ojca 2-3 razy w tygodniu 
i w każdy weekend. Nad wodę, do 
przyrody uciekają z bloku, miesz-
kają na Armii Krajowej. – To do-
skonała okazja, aby odpocząć i zre-
laksować się, widzę, że syn też to 
czuje – powiedział nam tata, który 
dodał, że jego wędkarstwem zara-
ził ojciec. Patryk największą frajdę 
odczuwa, gdy może wyciągnąć ra-
zem z tatą rybę z rzeki. Bardzo mu 
się to podoba.

Koło znaczy opiekun
– Cieszy nas to, że zawody co 

roku przyciągają sporą rzeszę dzie-
ci – powiedział nam prezes łowic-
kiego PZW Tomasz Stolarczyk, 
choć, jak zaznaczył, w tym roku 
uczestników było tylko 33, zazwy-
czaj liczba ta oscyluje około 40. 
A Zdzisław Brener, jeden z bar-
dziej zasłużonych łowickich węd-
karzy, wychowawca młodych 
pokoleń zawodników koła, powie-
dział nam, że najliczniejsze zawo-
dy w historii, które pamięta, a koło 

organizuje je już ponad 30 lat, mia-
ły 112 uczestników. 

Obecnie koło łowickie liczy 830 
członków i ważne, że są dzieci i jest 
młodzież, która łowi i chce wziąć 
udział w zawodach.

A ci, którym nie chciało się 
wstać rano i być na miejscu przed 
godz. 8., niech żałują, bo dla każ-
dego uczestnika zawodów przygo-
towano nagrodę – sprzęt wędkar-
ski, kołowrotki, spławiki, czapki, 
a to m.in. dzięki sponsorowi – wła-
ścicielowi sklepu wędkarskiego na 
łowickiej targowicy Jackowi Więc-
kowskiemu. Dla dzieci przygoto-
wano też z okazji ich święta paczki 
ze słodyczami i napoje, dla zwy-
cięzców zaś puchary. Koło, przy-
gotowując zawody, ponosi wyda-
tek około 2-3 tys. zł.

– Zawody te mają za zadanie 
spełnić rolę wychowawczą, po-
kazać, że rywalizacja odbywa się 
według ustalonych reguł, a przede 
wszystkim to, że wędkarstwo może 
być dla dzieci i młodzieży sposo-
bem, aby odpocząć na łonie przy-
rody – powiedział nam prezes Sto-
larczyk. No i prezes ma nadzieję, że 
wśród wędkujących dzieci są też 
przyszli mistrzowie wędkarstwa, 
którzy będą reprezentować koło na 
zawodach.  

7-letni Patryk Sałaciński od kilku tygodni jeździ z tatą Łukaszem na ryby. Szybko polubił te wyjazdy, do których 
dochodzi nawet kilka razy w tygodniu.

Julia Wichulska i jej tata Krzysztof. Dziewczyna nie miała w zawodach 
zbyt wiele szczęście... ot ryba nie brała. Ważniejsze było jednak 
znalezienie się na łonie przyrody.

PIERWSZA „10” ZAWODÓW KOŁA PZW W ŁOWICZU 
Z OKAZJI DNIA DZIECKA

I miejsce – Julita Godos – 1800 
g, II miejsce Patrycja Owczarek 
– 1760 g, ona także złowiła 
największą rybę zawodów – 
leszcza długości 37 cm 
i otrzymała drugi puchar, III 
miejsce Kacper Sekuła – 1500 
g, IV miejsce Aleksandra 
Salkowska – 890 g, V – 
Bartosz Kapuściński – 695 g, 

VI – Bartosz Czubatka – 565 g, 
VII – Agata Salkowska – 460 g, 
VIII – Ignacy Aniszewski – 425 
g, IX – Igor Wysocki – 330 g, 
X – Mateusz Panek oraz 
Kacper Sztampke – 240 
g. Dodatkowo, ten ostatni 
uhonorowany został pucharem 
przyznanym poza konkursem 
przez jednego ze sponsorów. tb

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Bartosz Kapuściński prezentuje złowione ryby, 
które złowił pod opieką dziadka. Zajął 5 miejsce.

Z wędką Aleksandra Salkowska, która zajęła 
w zawodach IV miejsce, za nią tata Grzegorz.

Julita Godos wyciągnęła z wody małego okonia. 
Na zawodach złowiła prawie 2 kg ryb i wygrała.
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Koniec zawodów. Po zważeniu przez sędziów 
złowionych ryb, dzieci mogły zwrócić im wolność. 
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Łowicz | Konkurs „Twoja twarz brzmi znajomo” 

Choreografie, jakich nie było nawet w Opolu
Po występach, jakie 
dali uczestnicy 
Międzyprzedszkolnego 
konkursu „Twoja 
twarz brzmi znajomo”, 
zorganizowanego  
we wtorek 7 czerwca  
w Przedszkolu nr 1 
przy ul Ułańskiej 
w Łowiczu, droga 
do show biznesu 
może stanąć dla nich 
otworem. 

Ostatecznie reprezentantów 
wszystkich 7 przedszkoli nagro-
dzono I miejscem, ale każdy wy-
stęp był inny i niepowtarzalny. 
Dzieci z Przedszkola nr 10 wy-
brały przebój Zenka Martyniuka 
„Przez twe oczy zielone” i choć 
gwiazdą tego występu miał być 
Marcel w roli Zenka, to część 
show skradła mu tańcząca kole-
żanka – Wiktoria. 

– Lubimy disco polo i Zenka 
też – powiedzieli nam zgodnie 
Wiktoria, Szymon, Franek i Mar-
cel z „Dziesiątki”. 

W kolejnych odsłonach nie bra-
kowało tanecznych przebojów. 
Reprezentant Przedszkola nr 7 za-
śpiewał hit Bruno Marsa „Billio-
naire”, a grupa z Przedszkola nr 
4 wykonała „Laleczkę z saskiej 
porcelany” Majki Jeżowskiej wraz  
z choreografią. Do Eweliny Li-
sowskiej upodobniła się reprezen-
tantka Przedszkola nr 3, która za-
śpiewała jej radiowy przebój „Na 
obcy ląd”. 

Na pamięć znały wszystkie 
dzieci najnowszy przebój gru-
py Enej pt. „Kamień z napisem 

LOVE”. Wraz z występującymi 
wokalistami z Przedszkola nr 5 
śpiewała go cała sala. 

Przedszkole nr 2 postawiło na 
wszystkim dobrze znaną klasy-
kę. Trio dziewcząt wykonało nie-
śmiertelny hit Vaya Con Dios – 
„Hey (Nah Neh Nah)”. 

Muzyczne show z oprawą ta-
neczną wystawili zaś gospo-
darze, czyli Przedszkole nr 1. 
Amelka Stępniewska wcieliła się  
w Indilę i wykonała jej najbar-
dziej znaną piosenkę „Dernière 
Danse”. Koledzy z przedszkola 

pomogli zamienić jej ten występ  
w prawdziwy spektakl. Na począt-
ku Amelka pojawiła się na scenie  
z walizką, zupełnie jak Indile  
w teledysku, ubrana była też nie-
mal identycznie jak wokalistka.  
O romantyczny nastrój występu 
zadbały tańczące koleżanki Amel-
ki i jej kolega, który popędził, by 
wręczyć dziewczynce biała różę. 

Amelka przyznała, że piosenkę 
wybrała za namową starszej sio-
stry, która już studiuje. Po zoba-
czeniu teledysku z Indile, woka-
listka stała się jej idolką. 

– Dziękuję wam za ten pięk-
ny przegląd i choreografie, ja-
kich nie było nawet na festiwalu  
w Opolu. Czeka was wielka ka-
riera w show biznesie – powie-
dział wiceburmistrz Bogusław 
Bończak, członek jury.

To on wraz z kolegami ocenia-
li występy. 

A jury było niemniej orygi-
nalne, za sprawą masek zna-
nych postaci telewizyjnych, któ-
re zakładali oceniający podczas 
przyznawania punktów. W rolę 
gwiazd wcieli się m.in.: wice-

burmistrz Bogusałw Bończak 
– Paweł Królikowski, dyrek-
tor Zakładu Obsługi Przedszko-
li Miejskich w Łowiczu Joanna 
Mostowska – Katarzyna Skrzy-
necka, dyrektor Przedszkola nr 1 
Agnieszka Walczak – Bartek Ka-
sprzykowski. 

Przegląd rozpoczął humory-
styczny akcent w postaci występu 
dwójki nauczycieli gospodarują-
cego Przedszkola nr 1, Agnieszki 
Turskiej i Daniela Kosiorka, wy-
stępujących z piosenką „Jak się 
masz kochanie”.  aa 

Łowicz | Nowa wystawa zdjęć w bibliotece na Bratkowicach 

„Łowicka Jaskółka” w obiektywie  
Wojciecha Mścichowskiego

Wernisaż wystawy fotograficz-
nej „Łowicka Jaskółka” – Piesza 
Pielgrzymka z Łowicza na Jasną 
Górę, odbędzie się w najbliższy 
czwartek 9 czerwca o godz. 16.  
w siedzibie biblioteki miejskiej 
im. Cebrowskiego na osiedlu 
Bratkowice.

Na wystawie będzie można zo-
baczyć fotografie autorstwa Woj-
ciecha Mścichowskiego, od wielu 
lat związanego z ogólnopolskim 
wydaniem tygodnika katolickiego 
„Niedziela”. W swoich zbiorach 
autor posiada nawet kilka tysięcy 
zdjęć dokumentujących różne wy-
darzenia – nie tylko o charakterze 

religijnym. Jak sam mówi, „szcze-
gólnym sentymentem obdarza pra-
ce związane z Łowiczem”. Autor 
jest obecnie mieszkańcem Czę-
stochowy, urodził się w 1944 roku  
w Warszawie. Po upadku powsta-
nia warszawskiego i wysiedleniu 
przez Niemców z rodzinnego mia-
sta trafił wraz z rodzicami do Łysz-
kowic. Jest wychowankiem Li-
ceum Ogólnokształcące im. Józefa 
Chełmońskiego w Łowiczu. 

Na wystawie w bibliotece, któ-
rą będzie można oglądać do koń-
ca czerwca, będzie można zoba-
czyć 58 fotografii z pielgrzymek 
z ostatnich lat, powiększonych 

do rozmiarów pomiędzy forma-
tem A4 a A3. Można je oglądać 
w godzinach pracy biblioteki (po-
niedziałki 10-16, wtorki do piątku 
od 9 do 17 i każda pierwsza sobo-
ta miesiąca w godz. 9-15). Autor 
zdjęć zapowiedział swoją obec-
ność na czwartkowym wernisa-
żu. Bibliotekę na Bratkowicach 
odwiedzi zresztą już nie po raz 
pierwszy. Trzy lata temu wygłosił 
w bibliotece, m.in. dla członków 
Łowickiego Uniwersytetu Trze-
ciego Wieku, prelekcję oraz poka-
zywał dokumentację fotograficz-
ną swojej pielgrzymki do Ziemi 
Świętej, Jordanii i Egiptu.  mak 

RZUT OKIEM | KONCERT BALLAD W SANNIKACH 

W pierwszą czerwcową niedzielę (5.06) przy fortepianie w pałacu w Sannikach zasiadła młoda pianistka 
Monika Quinn. Towarzyszył jej aktor Arkadiusz Nader. Melomani mieli okazję posłuchać ballad Fryderyka 
Chopina, Johannesa Brahmsa, Franciszka Liszta, Edwarda Griega i Juliusza Zarębskiego. W przerwach 
pomiędzy utworami romantyczną poezję czytał Arkadiusz Nader znany m.in. z serialu telewizyjnego Rancho. mak 

RZUT OKIEM | RUSZYŁY WARSZTATY LUDOWE

W skansenie przy łowickim 
muzeum rozpoczęły się  
w miniony weekend 
warsztaty ludowe, które  
w weekendy do końca wakacji 
prowadzić będą rotacyjnie 
łowiccy twórcy ludowi. 
Uczestnicy zapewnione mają 
w czasie ich trwania wszystkie 
potrzebne materiały. Jako 
pierwsze zajęcia poprowadziły: 
Leokadia Łacheta – haft 
ręczno-maszynowy, Teresa 
Kołodziejczyk – wycinanka 
oraz Stanisława Kosiorek  
– kwiaty i ozdoby z bibuły. Jak 
się dowiedzieliśmy, w sobotę  
3 czerwca zainteresowanie 
było niewielkie, lepiej było  
w niedzielę. Panie podkreśliły, 
że pod względem ilości 
uczestników czerwiec 
słabiej wypada niż miesiące 
wakacyjne. Kolejne warsztaty 
już w najbliższy weekend. tb

Sanniki | Pałac zaprasza na koncert chopinowski 

Trio fortepianowe wystąpi w parku
Najbliższych sześciu 
koncertów z muzyką 
Chopina – jeśli pogoda na 
to będzie pozwalać – będzie 
można posłuchać w muszli 
koncertowej na tyłach 
pałacu w Sannikach.

Do tej pory koncerty chopi-
nowskie odbywały się głównie  
w pałacu i wstęp na nie był od-
płatny. Letnie koncerty plenerowe 
będą natomiast bezpłatne, zmia-
nie ulegną też godziny koncer-
tów. Występy będą rozpoczynały 

się o godzinie 17.00. Najbliższy 
zaplanowany jest na niedzielę 12 
czerwca. 

Na scenie muszli koncertowej 
wystąpi trio fortepianowe Zespołu 
Państwowych Szkół Muzycznych 
nr 4 imienia Karola Szymanow-
skiego w Warszawie: Agnieszka 
Kiljan zagra na wiolonczeli, Zo-
fia Szlachcikowska na skrzypcach 
i Aleksandra Janusz na fortepia-
nie. Trio wielokrotnie już koncer-
towało w całym kraju. W progra-
mie ma utwory Chopina, Bacha, 
Haydna, Moszkowskiego, Debus-
sy i Rachmaninowa. W Sannikach 

zaprezentowane zostaną głównie 
utwory pierwszego z wymienio-
nych kompozytorów, ale nie tyl-
ko. Ponadto na wystawie w pała-
cu będzie można oglądać obrazy, 
głównie portrety, wykonane przez 
Annę Lea Chojnacką, artystkę 
mieszkającą i pracującą w Warsza-
wie, absolwentkę Akademii Sztuk 
Pięknych im. W. Strzemińskie-
go w Łodzi. Wystawa malarstwa 
nosi tytuł „Ono”. Należy jednak 
pamiętać, że zwiedzanie pała-
cu z przewodnikiem jest możliwe  
w weekendy do godziny 18.00 – 
bez przewodnika do 21.00.  mak 

Przedszkole nr 2 i utwór Vaya Con 
Dios pt. „Hey (Nah Neh Nah)” 

„Laleczka z saskiej porcelany” 
Majki Jeżowskiej – Przedszkole nr 4.

A tu już sobowtórka Eweliny 
Lisowskiej. Prawda, że podobna? 

Dzieci z Przedszkola nr 5 wykonały najpopularniejszy obecnie przebój 
grupy Enej – „Kamień z napisem LOVE”. 
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Aktualności
Ogłoszenia  
drobne
dziś na str. 32-37

Tacy są Księżacy,  
niech to zobaczy  
Europa i świat

Jestem honorowym obywate-
lem Łowicza. Od trzydziestu czte-
rech lat jestem w Łowiczu naj-
pierw jako proboszcz, potem jako 
biskup pomocniczy. Gdy więc 
procesja Bożego Ciała w moim 
mieście została wpisana jako 
światowe dziedzictwo kulturo-
we, a Polska świętowała 1050 rok 
Chrztu, Łowicz zaś 880-lecie swej 
historii, ośmieliłem się z panem 
Jerzym Filipowiczem, organi-
stą katedralnym, pokazać Euro-
pie i światu bogactwo muzyczne 
i piękno strojów naszych Ksin-
zoków, Blichowiaków i Koderek. 
Wzruszyła mnie Ewangelia Ma-
teuszowa czytana przez diakona 
Mateusza ze Zdun w gwarze ło-
wickiej. I pieśń pani Joanny Bo-
limowskiej. Bardzo wyniośli byli 
Blichowiacy przy ołtarzu Rze-
miosł Łowickich. Cudowne były 
Koderki, a śpiew Malwinki: Jak 
ja Cię kocham mój Skarbie! – 
wycisnął mi łzy. Czwarty ołtarz 
zakwitnął kolorami i zabrzmiał 
śpiewem trzech zespołów: Pobło-
gosław Miastu, gminom, szko-
łom, radom i pielgrzymom.

Taki jest Łowicz, tacy są Księ-
żacy, niech to zobaczy Euro-

pa i świat. A Ja tą drogą przez 
Pana pismo pragnę podzięko-
wać Zespołom, Rodzicom Dzie-
ci i Młodzieży, Nauczycielom, 
Wszystkim i Każdemu, kto po-
kazał tak pięknie wizytówki mo-
jego Miasta. Dziękuję, gratuluję  
i Szczęść Boże życzę.

Z czcią głęboką i wdzięczności
Józef Zawitkowski bp

U nas też są solanki
Z zainteresowaniem przeczy-

tałem artykuł na temat planowa-
nej budowy tężni w Ogrodzie Sa-
skim. Wodę do zbiornika solanki 
można przywozić cysterną z Cie-
chocinka, ale przecież można so-
lankę robić na miejscu, przywo-
żąc samą sól ciechocińską lub z 
innego uzdrowiska. 

To nieprawda, że nie ma u nas 
źródeł solanki, po prostu nikt ich 
nie szukał. Pod koniec lat siedem-
dziesiątych zeszłego wieku od-
kopywałem z ojcem starą przed-
wojenną studnię, która była na 
terenie teraz należącym do zarzą-
du dróg publicznych, niedaleko 
naszej posesji na ulicy Warszaw-
skiej. Piszę to jako ciekawostkę. 
Po oczyszczeniu studni okaza-
ło się, że woda w niej jest żółta-
wa i słona, nadawała się tylko do 
mycia, nie dało jej się pić. Do je-
dzenia przynosiliśmy wiadrami 
wodę od innych sąsiadów. 

Zdarzali się turyści tankujący 
benzynę na pobliskiej stacji ben-

zynowej, którzy próbowali łyk tej 
wody i chwalili, ale dla nas była 
bezużyteczna. W tamtym cza-
sie nie miałem pojęcia, że gdzieś 
w uzdrowiskach taką wodę wy-
korzystują. Dzisiaj, po przebudo-
wie skrzyżowania, likwidacji sta-
cji paliw, teren został wyrównany, 
nie ma śladów starego siedliska, 
choć miejsce tej studni pamiętam.

Andrzej Zygmuntowicz,  
Łowicz

Plagiat czyli kradzież 
intelektualna! 

W numerze 21 „NŁ” znalazła 
się obszerna relacja z uroczystości 
poświęconych pięćdziesiątej piątej 
rocznicy śmierci profesor Haliny 
Konecznej ze Świderskich, która 
minęła 29 marca tego roku. 

W jej rodzinnych Strugieni-
cach, a właściwie jej części noszą-
cej dziś urzędową nazwę „Młyn 
Strugienicki”, odsłonięto między 
innymi dwie tablice, w tym pierw-
szą nieopodal domu, w którym się 
urodziła 25 lipca 1899 roku. Nie 
można jej było bowiem umieścić 
w jego fasadzie, gdyż jest komplet-
nie zrujnowany, bez okien, z wy-
rosłymi na balkonie tej pięknej 
kiedyś rezydencji samosiejkami 
brzóz i zdziczałym otoczeniem. 
Nowoczesny młyn i dom rodzin-
ny Lubicz-Świderskich jeszcze w 
latach 50-tych został bezprawnie 
przekazany miejscowemu GS-
-owi, czyli wtedy komunistycz-

nej Gminnej Spółdzielni „Samo-
pomoc Chłopska” w Zdunach, 
później tra�ł w kolejne, już dru-
gie, prywatne ręce. Ostatni legal-
ny jego właściciel, Leszek Świder-
ski, został w 1950 roku skazany na 
10 lat więzienia za przynależność 
do Armii Krajowej i posiadanie 
podrzuconej broni. Wspomniana 
tablica to typowa „tablica cmen-
tarna”, wykonana z materiału 
nie najlepszej jakości, żeby nie po-
wiedzieć tandetnego, do tego litery 
zostały wykute niestarannie, bez 
jakże istotnego w tym wypadku 
rytmu i harmonii. A do tego zna-
lazł się na niej przykry błąd języ-
kowy!

W ramach uroczystości, szum-
nie zapowiadanych jako zwień-
czenie programu „Tu mieszkam, 
tu zmieniam”, sponsorowanych 
przez wielki bank WBK „San-
tander”, Biblioteka Publiczna 
wraz z Gminnym Domem Kul-
tury w Zdunach wydały skrom-
ny okolicznościowy folder, miesz-
czący się na dwóch stronach 
papieru formatu A4. Oprócz zdjęć 
dokumentujących w sposób bar-
dzo ogólny życie i twórczość pro-
fesor Konecznej, znalazł się rów-
nież jej krótki biogram. Został on 
przedrukowany in extenso z bio-
gramu autorstwa M. Kozanec-
kiej-Zwierz, zamieszczonego w 
pracy „Etnografowie i ludoznaw-
cy polscy”, wydanej w 2014 roku 
przez Polskie Towarzystwo Ludo-

znawcze. W ten sposób Kozanec-
ka-Zwierz, bądź co bądź dyrektor 
łowickiego Muzeum, za jednym 
zamachem zaliczyła znakomitą 
uczoną rodem ze Strugienic do… 
etnografów i ludoznawców, nieza-
leżnie od tego, co to ostanie ozna-
cza. W dodatku przeczy temu 
sama treść przytoczonego biogra-
mu! Dorobek znakomitej uczonej 
zasługuje jednak na bardziej wni-
kliwe potraktowanie, zwłaszcza 
Jej związki z rodzinnymi Strugie-
nicami i Księstwem Łowickim. 

W powszechnej opinii profesor 
Halina Koneczna jest uznawana 
za wybitnego językoznawcę. Jed-
ną z głównych dziedzin Jej zain-
teresowań była fonetyka. I cho-
ciaż w przeciągu prawie 30-letniej 
pracy poświęcała swą uwagę rów-
nież innym zagadnieniom języ-
koznawczym, fonetyce pozostała 
wierna do końca życia, wyzysku-
jąc w swych badaniach zarówno 
ogólnopolski, jak i gwarowy ma-

teriał dźwiękowy języka polskiego 
oraz języków słowiańskich. Jak pi-
sał we wspomnieniach pośmiert-
nych profesor Zenon Klemensie-
wicz, „z gwary stron rodzinnych 
czerpała materiały do szeregu po-
ruszających artykułów, poświę-
conych zjawiskom fonetycznym, 
składniowym i leksykalnym”. 
Natomiast inny wybitny języko-
znawca, Jej kolega z Uniwersyte-
tu Warszawskiego, profesor Wi-
told Doroszewski, podkreślał, że 
„była księżacką patriotką, ale nie 
zaślepioną”. Stwierdzała na przy-
kład, że „górale mają niektóre ce-
chy, których brak jest Księżakom”. 
Ale najbardziej charakterystycz-
ną cechą osobowości profesor Ko-
necznej było niesienie pomocy lu-
dziom, którzy tego potrzebowali. 
Cechę tę łączyła z ogromną do-
ciekliwością, systematycznością  
i wytrwałością w pracy, z nieoglą-
daniem się na swoja korzyść czy 
wygodę, z chęcią nieabsorbowania 
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swoją osobą nikogo nawet wte-
dy, gdy ze względu na rozwijają-
cą się chorobę sama potrzebowa-
ła opieki.

W pamięci współpracowni-
ków i uczniów pozostała zresztą 
nie tylko jako nauczyciel, ale tak-
że najserdeczniejszy i najżycz-
liwszy opiekun, przyjaciel. Przy 
swoich bardzo licznych zajęciach 
i – należy dodać – słabym zdro-
wiu, zawsze znajdowała czas na 
konsultacje i rozmowy, których 
wartość dla studentów i mło-
dych pracowników trudno prze-
cenić. Swoją działalnością obej-
mowała nie tylko osoby związane 
z Uniwersytetem Warszawskim, 
ale także słuchaczy Instytutu Pe-
dagogiki Specjalnej, w której to 
uczelni przez przeszło 10 lat wy-
kładała fonetykę polską i ogólną. 
Instytut ten, kształcący nauczy-
cieli szkół specjalnych, traktowa-
ła jako bardzo ważny teren swo-
jej pracy, ze względu na możność 
praktycznego zastosowania ba-
dań naukowych w nauczaniu 
dzieci upośledzonych. O stosunku 
do tej pracy świadczyła np. wiel-
ka radość, jaką sprawiło Jej wy-
korzystanie Przekrojów rentge-
nogra�cznych głosek polskich do 
skonstruowania modeli, za po-

mocą których uczono mówienia 
głuchonieme i ociemniałe dzieci  
w zakładzie w Laskach.

Ale nie to jest tu najważniejsze 
i nie o tym na dobrą sprawę chcia-
łem pisać. M. Kozanecka-Zwierz 
przepisała bowiem wspomnia-
ny biogram niemal słowo w sło-
wo… z mojego artykułu, a wła-
ściwie biogramu, zatytułowanego 
„Ze Strugienic na katedrę uniwer-
sytecką”, który ukazał się w 1991 
r. na łamach „Nowego Łowicza-
nina”, wtedy jeszcze dwutygodni-
ka, wydawanego w małym for-
macie. Został on przedrukowany 
następnie w mojej książce „Szkice 
z dziejów Zdun i okolic”, wydanej 
w 2012 roku, zresztą pod niezmie-
nionym tytułem. Natomiast jego 
rozszerzona wersja ukazała się 
w 2011 roku na łamach „Kwar-
talnika Historycznego”, tym ra-
zem pod tytułem „Księżacka pa-
triotka”. Z kolei w „Rocznikach 
Łowickich” /T. VIII, 2011/ zna-
lazło się moje obszerne studium 
„Język i dialekt Księstwa Łowic-
kiego w pracach Haliny Konecz-
nej”. Wspomniany biogram jed-
nak przedrukowała H. Anyszka, 
w jednej osobie dyrektor Bibliote-
ki Publicznej i Gminnego Ośrod-
ka Kultury w Zdunach, bez żad-

nej re�eksji czy choćby sięgnięcia 
do znanych powszechnie wspo-
mnianych prac, nie wspominając 
już o możliwości skonsultowania 
się w tej sprawie ze mną.

Wydawać by się mogło, że wspo-
mniane instytucje w szczególny 
sposób powinny dbać o przestrzega-
nie norm związanych z publikacją 
wszelkiego rodzaju tekstów, nie mó-
wiąc już o plagiatach, które są prze-
cież niczym innym, jak kradzieżą 
intelektualną. Walkę temu zjawi-
sku wypowiedziały przed kilkuna-
stoma laty między innymi polskie 
wyższe uczelnie, przynajmniej te 
państwowe. Służą temu w pierw-
szym rzędzie specjalne progra-
my informatyczne, które wyłapują 
wszelkiego rodzaju „zapożyczenia”, 
dotyczące nie tylko wykorzystanych 
źródeł, lub też tych „nie ujawnio-
nych”. Nie miejsce tu o szczegółową 
prezentację wspomnianych progra-
mów. Chciałbym tylko wspomnieć, 
że ostatni, czwarty, poziom iden-
ty�kacji tekstu, na przykład pra-
cy magisterskiej, jest bardzo rygo-
rystyczny. Dozwolone jest bowiem 
posłużenie się tylko 50-cioma/
słownie: pięćdziesięcioma/słowami 
z przytaczanego lub omawianego 
teksty! Jeśli jest ich więcej – dyskwa-
li�kuje to wery�kowaną pracę.  

W przypadku biogramu M. Ko-
zaneckiej-Zwierz na 203 słowa/
bez spójników i równoważników 
zdań/ aż 186 pochodzi z mojego 
tekstu z 1991 lub z 2011 roku!

Jednym słowem tylko nieca-
łe 9% tekstu jest autorstwa rze-
czonej M. Kozaneckiej-Zwierz. 
Wszelki komentarz jest tu więc 
zbyteczny.

Dobiesław Jędrzejczyk 

Od autorki biogramu: 
W odpowiedzi na list Pana 

Dobiesława Jędrzejczyka oświad-
czam, że zamieszczenie biogra-
mu językoznawcy, prof. Haliny 
Świderskiej-Konecznej, w uzna-
niu Jej zasług w badaniach nad 
gwarą łowicką w wydawnictwie 
„Etnografowie i ludoznawcy pol-
scy. Sylwetki, szkice biogra�czne”, 
było inicjatywą redakcji tegoż wy-
dawnictwa. W powołanej w bio-
gramie bibliogra�i wymieniłam 
artykuły autorstwa Dobiesława 
Jędrzejczyka, z których korzysta-
łam przy opracowywaniu bio-
gramu. Wypowiedzi zaczerpnięte  
z publikacji autorstwa Dobiesła-
wa Jędrzejczyka mają charakter 
ogólny, faktogra�czny, charakte-
rystyczny dla stylistyki not bio-
gra�cznych. 

Nawiązując do tonu wypo-
wiedzi Dobiesława Jędrzejczy-
ka, polecam mu słowa Stanisła-
wa Skorupki z artykułu z 1962 
r., poświęconego prof. Halinie 
Świderskiej-Konecznej: „...Obda-
rzona delikatnością uczuć i nie-
zwykłym, ujmującym taktem  
w obcowaniu z ludźmi, potra�ła 
organizować zespołowe prace ba-
dawcze, unikać kon�iktów”. 

Z poważaniem
M. Kozanecka-Zwierz
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Bednary | Przypomnij sobie oberka!

Wielka  
Potańcówka Łowicka  
już w sobotę
Jacek Lewandowski, 
prowadzący własną 
Agencję Usług 
Artystycznych  
i Edukacyjnych „Folk-
Art”, organizuje w sobotę, 
11 czerwca, w Karczmie 
Bernarskiej imprezę 
pod nazwą Wielka 
Potańcówka Łowicka. 
Początek o godz. 18.00.

Jak nam powiedział wczo-
raj, w chwili zamykania tego 
numeru NŁ, na potańcówkę są 
jeszcze wolne miejsca. Udział  
w imprezie kosztuje 30 zł, w ce-
nie są uwzględnione: 40-minu-
towe warsztaty tańców łowic-
kich, które poprowadzi Dariusz 
Nawrocki, poczęstunek i zaba-
wa taneczna przy muzyce granej 
na żywo przez Kapelę Ludową 
Szymona Mońki z Zielkowic. 
Wstęp dla dzieci jest bezpłatny.

Potańcówka to impreza, którą 
Jacek Lewandowski chce organi-
zować cyklicznie, w różnych re-
gionach województwa łódzkie-
go, pod hasłem „Polacy nie gęsi  
– swoje tańce mają.” Impreza 
taka odbyła się już w Dobroniu 
w rejonie sieradzkim i spotkała 
się z bardzo dobrym przyjęciem. 

Wzięło w niej udział około 70 
osób, które świetnie się bawiły.

W Opocznie potańcówka nie 
„wypaliła”, bo termin był mało 
szczęśliwy. Trwał tam folklory-
styczny festiwal, adresowany do 
podobnego grona miłośników 
muzyki i tańca ludowego. 

Łowicka Wielka Potańców-
ka będzie pierwszą na naszym 
terenie imprezą i być może 
nie ostatnią – jeśli tylko będą 
chętni. W ocenie organizatora  
w karczmie możliwe jest prze-
prowadzenie warsztatów dla 
około 60-70 osób. – Nie oszukuj-
my się, w tak krótkim czasie nie 
da się nauczyć tańczyć, ale są-
dzę, że przyjdą osoby, które już 
coś potrafią i będą chciały pod 
fachowym okiem poćwiczyć  
– mówi Jacek Lewandowski. 

Podkreśla też, że korzysta-
jąc z tego, że warsztaty prowa-
dził będzie Dariusz Nawrocki, 
uczestnikom przybliżona bę-
dzie postać jego matki – Danie-
li Nawrockiej, znanej przed laty 
choreograf m.in. łowickich ze-
społów Kolejarz, Blichowiacy. 
Aspekt edukacyjny jest w im-
prezie bardzo ważny. 

Sama zabawa trwać będzie tak 
długo, jak będą chętni do tańca  
– zapowiada organizator, który 
w czasie potańcówki grać będzie 
z kapelą z Zielkowic.  mwk 
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Łowicz | Integracyjny plener w miniskansenie

Ludowa architektura tematem prac
Około 70 osób wzięło 
udział w plenerze 
malarskim zorganizowanym 
3 czerwca w miniskansenie 
przy łowickim muzeum 
przez Stowarzyszenie 
„Tacy Sami”.

40 z nich to uczestnicy prowa-
dzonych przez stowarzyszenie 
Warsztatów Terapii Zajęciowej 
w Parmie, pozostali to uczniowie 
zaprzyjaźnionych szkół. Uczest-
nicy malowali łowicką kulturę 

ludową i zabytkową architekturę 
zgromadzoną w skansenie. Tech-
nika wykonania prac była dowol-
na. Do pleneru zostali zaprosze-
nie uczniowie szkół z Łowicza 
(SOS-W, ZSzOI i ZSP nr 4), 
gminy Łowicz (SP w Dąbkowi-
cach Dolnych, SP Niedźwiadzie, 
Gimnazjum w Popowie) i SP 
w Bobrownikach w gminie Nie-
borów, a także podopieczni Cen-
trum Wolontariatu „Nadzieja” czy 
Stowarzyszenia „Dać Szansę”. 
Jako goście zostali też zaproszeni 
przedstawiciele łowickich stowa-

rzyszeń – seniorzy, diabetycy, nie-
widomi, emeryci i renciści. 

Powstałe podczas pleneru ob-
razy wezmą udział w konkursie 
plastycznym, w którym będą ry-
walizowały z pracami nadesła-
nymi m.in. z Sochaczewa, Rawy 
Mazowieckiej, Żychlina, Urzecza, 
Skierniewic czy Koluszek. Oceny 
prac dokona pięcioosobowa komi-
sja, a ogłoszenie wyników i wrę-
czenie nagród nastąpi 17 czerwca 
w budynku muzeum. Będzie to 
zarazem wernisaż otwierający po-
konkursową wystawę.  tm

Uczestnicy pleneru mieli idealną pogodę na pracę pod gołym niebem.
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ŁOK | Nowa scena długo nie będzie stała pusta

Hip-hop, metal  
i muzyka elektroniczna
Na dziedzińcu Łowickiego Ośrodka Kultury ustawiono konstrukcję 
zadaszenia sceny, do której dołączą wkrótce podesty. Scena ma rozluźnić  
tłok we wnętrzach ośrodka i uprzyjemnić przebieg wydarzeń 
organizowanych porą letnią, gdy milej spędza się czas na świeżym powietrzu.  
Już jest lista artystów, którzy niebawem na niej wystąpią.

Póki co zapowiada się podróż 
międzygatunkowa, z hip-hopo-
wym startem i dłuższymi postoja-
mi na muzykę elektroniczną i me-
talową. 

18 czerwca o godz. 20.00,  
w ramach nowego cyklu koncer-
tów pod hasłem „Burmistrz dla 
młodych”, na dziedzińcu ŁOK 
zjawią się i „ochrzczą” scenę 
dwaj reprezentanci hip-hopu, któ-
rych fanom tego gatunku muzy-
ki raczej przedstawiać nie trzeba 
– KęKę, znany z szumu, jaki zro-
bił albumem „Takie Rzeczy”, po-

krytym platyną zaledwie po kil-
ku miesiącach sprzedaży, a przed 
nim wystąpi równie utalentowany 
Green. 

Wcześniej zaplanowano jeszcze 
supporty: Sznaju/ Redson, Klin, 
Kenny, Kołach/ Placo. Sprzedaż 
biletów w cenie 15 zł jest prowa-
dzona przez kasę kina Fenix, któ-
ra czynna jest zawsze na godzinę 
przed pierwszym seansem. 

Z kolei 13 sierpnia na scenie 
zagoszczą artyści występujący 
w ramach drugiej edycji Ł Festi-
walu. O pierwszych ogłoszeniach 

pisaliśmy już na łamach NŁ, przy-
pomnimy tylko, że są to duety 
We draw A, The Pau i Nagrobki. 
Do ich mają dołączyć inni. 

Na dziedzińcu odbędzie się też 
kolejna edycja Infernal Night, czy-
li mocne, metalowa granie.

O staraniach o zakup sceny 
na dziedziniec ŁOK pisaliśmy 
już wcześniej. Zabrakło jedne-
go punktu, by projekt „Dziedzi-
niec – nowa przestrzeń dla kultu-
ry” uzyskał dotację z Ministerstwa 
Kultury i Dziedzictwa Narodowe-
go. Póki co ŁOK musiał wyłożyć 
na jej zakup 22 tys. zł z własnego 
budżetu, ale dyrektor Maciej Ma-
langiewicz ciągle ma nadzieję na 
refundację poniesionego wydat-
ku. 

– Projekty, jakie starały się 
o dofinansowanie, były typowo in-
westycyjne. Liczę, że po przetar-
gach okaże się, że jakieś pieniądze 
się „zresztkują” i uda się pozyskać 
dotację – mówi dyrektor ŁOK. 

Nie ma jednak wątpliwości, że 
scena jest potrzebna, pomoże roz-
ładować tłok we wnętrzach ośrod-
ka, a także uprzyjemni udział 
w rozmaitych wydarzenia porą 
letnią. Zakupiona scena została 
gabarytowo „skrojona” pod po-
trzeby ŁOK.  aa 

Zadaszenie sceny jest już widoczne, przed pierwszym koncertem 
rozłożony zostanie też podest. 
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ŁOK | Projekt „Koalicje Kultury” 

Farby poszły w ruch
Podczas wykładu uczyli się wychodzenia poza utarte schematy myślenia 
o sztuce i jej wytwarzaniu, w czasie warsztatów pracowali nietypowymi 
technikami, teraz mogą wziąć udział w konkursie grantowym.

Takie możliwości otworzył 
przed przedstawicielami sekto-
ra edukacji i kultury z Łowicza
i okolic projekt „Koalicje Kultu-
ry”, do partnerstwa w którym Mu-
zeum Sztuki w Łodzi zaprosiło 
Łowicki Ośrodek Kultury. 

Kadra Muzeum w Łowiczu, 
nauczyciele, członkowie stowa-
rzyszeń, przedstawiciele Pałacu 
w Walewicach i pracownicy Ło-
wickiego Ośrodka Kultury wzięli 
udział, 24 maja, w szkoleniu po-
prowadzonym przez edukatorów
z Muzeum Sztuki w Łodzi.
Na początku około 30-osobo-
wa grupa wzięła udział w wy-
kładzie Leszka Karczewskiego. 
Mówił on o edukacji kulturowej

w ujęciu, jakie przyświeca pra-
cy w Muzeum Sztuki w Łodzi 
– widz, uczestnik zajęć ma być 
nie tylko odbiorcą, ale partnerem
i współuczestnikiem powstawania 
szeroko rozumianej sztuki. 

Część warsztatową koordyno-
wały edukatorki – Maja Pawli-
kowska i Katarzyna Mądrzycka-
-Adamczyk. Grupa uczestników 
została podzielona na dwa zespo-
ły. Pierwszy udał się na dziedzi-
niec ŁOK, by pochylić się nad 

zagadnieniem „ruchu”, a w ruch 
poszły nawet farby z wiaderek.
Z kolei pracownia plastyczna za-
mieniła się w ciemnię, gdzie gru-
pa druga pracowała nad powsta-
waniem zdjęć przy użyciu papieru 
światłoczułego. 

– Chodziło o to, by oderwać 
się od stereotypowego podejścia
do sztuki, pokazać, jak można pra-
cować na zajęciach, bez wykorzy-
stania sztampowych kartek i kre-
dek – mówiła Karolina Michalska 
z ŁOK. 

– Rzadko mamy okazję na takie 
ciekawe spotkanie środowisk: sek-
tora edukacji i kultury. Ten projekt 
z pewnością integruje i pokazuje 
nowe możliwości – ocenił Kry-
stian Cipiński.

Czas na konkurs 
Od 1 czerwca rozpoczął się 

i potrwa do 30 czerwca nabór 
wniosków do konkursu granto-

wego, organizowanego w ramach 
projektu „Koalicje Kultury” przez 
Muzeum Sztuki w Łodzi. 

Zakłada on przyznanie w 2016 
roku minimalnie 9 równorzęd-
nych nagród, przy czym nagrodą 
tą jest realizacja projektu z zakre-
su edukacji i animacji kulturowej 
we współpracy z organizatorem. 
Tegoroczny budżet dla regionu 
łódzkiego to 90 tys. zł, a na wspar-
cie pojedynczego projektu prze-

znaczone zostanie maksymalnie
10 tys. zł. Najważniejsze, aby
w swoich działaniach uwzględ-
nić tytułową koalicję, czyli part-
nerstwo między sektorem oświaty
i kultury, np. na linii GOK – szko-
ła itp. 

Do udziału w konkursie mogą 
przystąpić osoby fi zyczne, pod-
mioty sektora publicznego oraz 
organizacje pozarządowe, prowa-
dzące działalność edukacyjną lub 

kulturalną w województwie łódz-
kim. Nabór aplikacji trwa od 1 do 
30 czerwca, odbywa się poprzez 
wypełnienie specjalnego formula-
rza, który należy wysłać na adres 
mailowy: konkurs@koalicjekul-
tury.pl. Wyniki konkursu zosta-
ną ogłoszone 15 lipca. Autorzy 
najlepszych projektów podpiszą 
umowę o współpracy, określającą 
szczegółowe zasady fi nansowania 
i rozliczenia projektu. 

Na zajęciach farby poszły w ruch, gdyż „ruch” był motywem przewodnim warsztatów na dziedzińcu ŁOK. 

Walewice | Wystawa Galerii Bank & DM

Współczesna sztuka w murach pałacu
Prace współczesnych arty-

stów związanych z naszym regio-
nem można było oglądać 26 maja,
w Boże Ciało, na jednodniowej 
wystawie zorganizowanej w pa-
łacu w Walewicach. Większość 
prezentowanych dzieł pochodziła
ze zbiorów Dariusza Młynarczy-
ka, który prowadzi Galerię Bank 
& DM w Głownie.

Wystawę utworzyły malarstwo, 
rysunek i grafi ki Józefa Panfi la, 
Henryki Płóciennik, Leszka Rózgi, 
Stanisława Fijałkowskiego, Timura 
Karima, Marleny Lenart, Jerzego 
Stajudy czy Dariusza Młynarczy-
ka. Razem było to 18 prac.

Od rana do godziny 17 wysta-
wę obejrzało ok. 50 osób. W tej 
grupie byli zarówno znajomi arty-
stów, miłośnicy sztuki, jak i tury-
ście, którzy o wystawie wcześniej 
nie wiedzieli, ale postanowili wy-
korzystać wolny dzień na zwie-
dzenie pałacu. 

O godzinie 15 Dariusz Mły-
narczyk mówił o swojej kolek-
cji, a także o własnej pracy. Prze-
prowadził loterię, w której goście 
mogli wygrać jego grafi ki lub ob-
raz.

Dariusz Młynarczyk w roz-
mowie z NŁ przyznał, że liczy 
na nawiązanie bliższej współpra-
cy z pałacem w Walewicach, ma 
nawet już kilka ciekawych pomy-
słów, ale zbyt wcześnie jest, by je 
teraz zdradzać.     tm

AGNIESZKA
ANTOSIEWICZ

agnieszka.antosiewicz@lowiczanin.info

Na zajęciach można 
było pracować 
bez wykorzystania 
sztampowych 
kartek i kredek.
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Art Piwnica | Recital „Życia mego garść” 

Ewa Smerecka, jej głos i piano
Rąbka swoich przeżyć i emo-

cji uchyli Ewa Smerecka, wy-
śpiewując przeboje w nietypo-
wych aranżacjach w recitalu 
„Życia mego garść”, który od-
będzie się w najbliższą niedzie-
lę, 12 czerwca o godz. 19 w Art 
Piwnicy. Wstęp jest wolny. 

– Myślę, że wybrałam utwo-
ry ponadczasowe i wśród nich 
każdy znajdzie coś dla siebie.
Coś, co pozwoli w moich dźwię-
kach odnaleźć fragment siebie, 
część swoich wspomnień. Utwo-
ry przeze mnie zagrane i zaśpie-
wane powiedzą bardzo wiele
o mnie – zapowiada Ewa Sme-

recka, instruktorka „Koderek”.
– Każdy utwór ma dla mnie 
szczególną wartość i związa-
ny jest z jakimś wydarzeniem
z mojego życia, o czym oczywi-
ście opowiem moim gościom – 
mówi. 

W programie pojawią się 
utwory z repertuaru m.in. Anny 
Jantar, Seweryna Krajewskie-
go i Violetty Villas oraz autor-
skie kompozycje artystki. Za-
mierza ona też zabrać widzów 
w muzyczną podróż na bliskie 
jej sercu Bałkany. Nie zabraknie 
także przerywników: opowieści
i anegdot.  aa 

Jedną z prac wylosował kolekcjoner ze Zgierza, Franciszek Wiśniewski. 
Gratulują mu Jacek Chołuj i Dariusz Młynarczyk.
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Domaniewice | Gminny Ośrodek Kultury

Kosmiczna Noc w Bibliotece
Pod hasłem „Kosmiczna Noc” 

bawiły się razem w ramach akcji 
„Noc bibliotek” dzieci i młodzież, 
która 4 czerwca postanowiła spę-
dzić czas w Gminnym Ośrodku 
Kultury w Domaniewicach.

Pierwszym punktem dnia było 
podsumowanie Międzygminnego 
Konkursu Plastycznego „Kosmos 
oczami dziecka”. Nadesłano na 
niego 72 prace z dziewięciu placó-
wek z terenu gmin Domaniewice, 
Łyszkowice i Łowicz. Wśród au-
torów prac był m.in. Mateusz Go-
lisz z Domaniewic. – Rysuję sobie 
różne prace, czasami nawet co-
dziennie – opowiada. – Jak mnie 

coś najdzie, to zaczynam rysować. 
Inspiracji do przygotowania pra-
cy szukałem na różnych obrazach, 
na stronach internetowych. Naj-
pierw trzeba było naszkicować 
rysunki próbne, potem to wszyst-
ko połączyć i wykończyć. Zajęło 
mi to mniej więcej dwie godziny. 
Na co dzień nie interesuję się spe-
cjalnie kosmosem. Bardziej je-
stem zainteresowany plastyką. 

Kto dostał nagrody
Jurorzy przyznawali nagrody 

(równorzędne, bez podziału na 
miejsca) oraz wyróżnienia. W ka-
tegorii klas I-III szkół podstawo-

wych, najlepsze prace przestrzen-
ne przygotowali: Maja Urcus i 
Zuzanna Wróbel (obie SP w Popo-
wie), zaś płaskie: Wiktoria Ochoc-
ka (SP Kalenice) oraz Aleksandra 
Grabowicz, Patryk Grzelak, Julia 
Zygmuntowicz i Maria Olejnik 
(wszyscy SP Domaniewice).

Wśród uczniów klas IV-VI na-
grodzono prace przestrzenne: Ju-
lii Pieniążek, Wiktora Czubiaka 
i Mai Glazny (cała trójka z SP Do-
maniewice). Wśród autorów prac 
płaskich nagrody otrzymali: Wik-
toria Płacheta (SP w Łyszkowi-
cach), Marika Wróbel (SP w Wy-
godzie) oraz Oskar Felczyński (SP 
Domaniewice). 

W kategorii gimnazjów, nagro-
dę za pracę otrzymał Mateusz Mi-
chalski z Gimnazjum w Łyszko-

wicach. Nagrodzone prace płaskie 
stworzyli: Klaudia Stopczyk (Gim-
nazjum Publiczne w Domaniewi-
cach), Patryk Więcek (Gimnazjum 
w Popowie) oraz Zuzanna Placek 
(Gimnazjum w Łyszkowicach).

Kosmiczne atrakcje
Kosmos przewijał się jako te-

mat przewodni całego wieczoru 
i nocy. Uczestnicy mogli dowie-
dzieć się więcej o nim, wchodząc 
do moblilnego planterium, gdzie 
pogłębiali swoją wiedzę o gwiaz-
dach i planetach. Gdy jedna gru-
pa przebywała w środku, inni 
w międzyczasie malowali. Uczest-
nicy obejrzeli także film „Magicz-
ne drzewo”, wzięli udział w po-
szukiwaniu skarbów czy też mogli 
zapoznać się z książkami o tema-

tyce kosmosu. Frajdą była możli-
wość nocowania w GOK. Na spa-
nie na materacach, w śpiworach 

zdecydowało się w sumie 30 osób. 
Rano, po ćwiczeniach i śniadaniu, 
wrócili zadowoleni do domów.  kl

REKLAMA

Domaniewice | Siostry Jakubiak razem na scenie 

Łączą je siostrzane więzy i talent
Umiejętności wokalne ćwi-

czy od 2 lat w Studiu Piosen-
ki działającym przy ŁOK, pod 
opieką Kariny Sędkowskiej-Sta-
szewskiej. Muzyką interesuje się 
jednak znacznie dłużej. Jak sama 
mówi, gdyby nie śpiewała, zosta-
łaby ilustratorką. Mowa o Patrycji 
Jakubiak, która niedawno odnio-
sła sukces w konkursie wokalnym 
w Zgierzu, zdobywając I miejsce, 
a tydzień temu wystąpiła podczas 
Domaniewickiej Majówki wraz 
z siostrą Klaudią. Obie przygoto-
wują się do udziału w kolejnym 
konkursie. 

W poprzednim numerze NŁ pi-
saliśmy o sukcesach młodych wo-
kalistek ze Studia Piosenki, jakie 
odniosły w Ogólnopolskim Fe-
stiwalu „Młodych Bajanie przez 
Śpiew i Malowanie” w Zgierzu 
i XIII Rawskim Mityngu Wokal-
nym. Patrycja Jakubiak przywio-
zła ze Zgierza I miejsce. 

– Nagroda jest dla mnie kolej-
nym wielkim sukcesem, szcze-
gólnie, że był to konkurs ogólno-
polski. Każda wygrana na podium 
cieszy tak samo i z każdej statuet-
ki jestem tak samo dumna – mówi 
Patrycja, uczennica II klasy Gim-

nazjum w Domaniewicach. Obec-
nie wokalistka, razem ze swo-
ją siostrą, która tańczy w zespole 
„Kalina” , przygotowuje się do ko-
lejnej edycji Międzynarodowego 
Festiwalu Twórczości Młodych 
„Folkowe Inspiracje” 2016 – Klau-
dia wystartuje wraz z zespołem 
w konkursie tanecznym. W ubie-
głym roku, zarówno Patrycja, jak 
i zespół „Kalina” zdobyły w tym 
przeglądzie II miejsce. 

Siostry Jakubiak miały oka-
zję wystąpić razem podczas Do-
maniewickiej Majówki. Dla Pa-
trycji nie był to debiut wokalny 

na tej scenie, gdyż występowała 
na imprezie już rok i dwa lata temu. 
Wraz z członkiniami zespołu, 
Klaudią Ledzion i Dominiką Fel-
czyńską, siostry Jakubiak wyko-
nały piosenkę ludową „Góry, nase 
góry”, która poprzedza prezentację 
tańca okolic Beskidu. Solo Patry-
cja wykonała 3 utwory: angloję-
zyczny „Girl on fire”, „Dwa ser-
duszka” z repertuaru „Mazowsza” 
i piosenkę „Matulu” Kapeli Hanki 
Wójciak.  To właśnie w takim re-
pertuarze młoda wokalistka czu-
je się najlepiej. – Najchętniej śpie-
wam utwory takich wokalistek jak 
Alicia Keys, Sia czy Ariana Gran-
de. Nie przepadam za wolnymi, li-
rycznymi utworami, a jeżeli muszę 
już takie śpiewać to razem z panią 
Kariną zawsze staramy się dodać 
im pazur i lekko przearanżować – 
wyznaje Patrycja.  aa 

Najmłodsi uczestnicy za chwilę wejdą do planetarium.

Siostry Patrycja i Klaudia Jakubiak podczas Międzynarodowego Festiwalu 
Twórczości Młodych „Folkowe Inspiracje 2015” zdobyły Srebrną Łódkę. 
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Bedlno | 20 kapel na XXVI Przeglądzie Kapel Ludowych

Jak wtedy, gdy dziadek grał pod jabłonką
W niedzielę 5 czerwca, 
już po raz 26 do Bedlna 
zjechały kapele ludowe 
i miłośnicy folkloru. 
Celem był XXVI 
Międzywojewódzki 
Przegląd Kapel Ludowych, 
uczestniczyło 20 zespołów 
z całej Polski. Przesłuchania 
konkursowe odbywały się 
na scenie GOK w Bedlnie. 

Każdy zespół prezentował 
przed zebraną publicznością trzy 
utwory, oceniane przez jury: dr 
hab. Ewa Anna Gruszyńska-Ziół-
kowska – prof. Zakładu Muzy-
kologii Systematycznej Instytutu 
Muzykologii Uniwersytetu War-
szawskiego, Ewa Sławińska-Dah-
lig – etnomuzykolog z Łodzi oraz 
Jan Petera – muzyk i twórca folk-
loru z Żychlina. Przesłuchania 
rozpoczęły się po godzinie 13, a 
zakończyły tuż przed 17. 

Publiczność, zróżnicowana pod 
względem wieku, zgodnie wytu-
pywała rytm słuchanych oberków 
czy kujawiaków. Przed występa-
mi konkursowymi wystąpił zespół 
Mali Rzeczycanie, który pięknie 
zatańczył i zaśpiewał. – Mamy 
godnych następców – komento-
wali starsi uczestnicy przeglądu.

Konkurs otworzyli gospoda-
rze, czyli Rodzinna Kapela Zie-
lińskich z gminy Bedlno (ze wsi 
Szewce Walentyna), istniejąca od 
1985 roku – tworzy ją rodzeń-
stwo Józef i Helena. Po paru tak-
tach panu Józefowi pękł skórzany 
pasek od akordeonu, co świadczy 
jedynie o tym, że akordeon z pew-
nością w domu nie stoi i nie kurzy 
się, lecz jest używany. Na poży-
czonym pasku występ był konty-
nuowany. 

Aż 5 równorzędnych  
I miejsc
Skład zespołów był zróżnico-

wany, grali w nich zarówno starsi 

jak i bardzo młodzi muzycy – sa-
moucy jak i po szkołach muzycz-
nych. Przegląd tradycyjnie pro-
wadził z humorem pan Eligiusz 
Pietrucha z Łowicza. Jury mia-
ło trudny orzech do zgryzienia, a 

obrady zakończyło dopiero kil-
ka minut po godzinie 19. Komi-
sja analizowała repertuar, sposób 
i poziom wykonania, ale także 
zgodność z tradycją regionalną. 
Pierwsze miejsce w kategorii ka-

pel autentycznych przyznano rów-
norzędnie aż 5 kapelom: Kape-
li Andrzeja Rożeja z Tomaszowa 
– Białobrzegów, Kapeli Andrze-
ja Kubiaka z Leśmierza, Kape-
li Opocznianka z województwa 
łódzkiego, Kapeli Romana Woj-
ciechowskiego z Tomaszowa 
Mazowieckiego, Kapeli Jerzego 
Dzierżka z Sierzchowa. II miej-
sce zajęła Kapela Bobrowianie  
z powiatu tarnowskiego i Kapela 
Henryka Gwiazdy z Radomia, III 
– Kapela Ludowa Witaszewiacy  
z Góry Świętej Małgorzaty.

Z Rzeszowa do Bedlna
W kategorii kapel stylizowa-

nych I miejsce zajęły kapela Mar-
ty Cichej z Sieradza i Kapela Biała 
Muzyka z województwa podkar-
packiego. Ta druga otrzyma-
ła także Nagrodę Publiczności. 
To zespół składający się z trzech 
młodych dziewcząt, które pod 
okiem nestorów tradycji zajmują 
się rekonstrukcją muzyki kapeli 
Władysława Łobody z Trzciany 
z powiatu rzeszowskiego. Do Be-
dlna jechały aż 6 godzin z Rze-
szowa. Śpiewają tradycyjnym 
„białym” głosem, typowym dla 
kapel ludowych. Wyróżnienie w 
tej kategorii otrzymała również 
kapela z Polesia spod Łowicza. 

Nagrodę specjalną starosty kut-
nowskiego dla najlepszej kapeli 
powiatu kutnowskiego otrzymała 
kapela Dobrzeliniacy (w składzie 
Józef Czekalski, Maria Stępień  

i Mieczysław Stańczyk (za nie-
dawno zmarłego Franciszka Ko-
walskiego). Nagrodę specjalną 
ufundował także członek komisji 
Jan Petera, otrzymała ją Kapela 
Ludowa z Bedlna.

Przeglądowi kapel tradycyj-
nie towarzyszyły stoiska z rę-
kodziełem czy poczęstunkiem 
oraz wspólne tańce. Pysznymi 
ciastami, chlebem ze smalcem 
częstowały Żeroniczanki, Woj-
szycanki, Szewcowianki i We-
sołe Pleckowianki. – Atmosfera 
jest niesamowita, to tak, jakbym 
się przeniosła do czasów moje-
go dzieciństwa, gdy mój dziadek 
grał pod jabłonką nie na akorde-
onie, ale właśnie na harmonii – 
podkreślała w rozmowie z NŁ 
spotkana na przeglądzie pani Sta-
nisława. 

Stare instrumenty, między in-
nymi harmonia trzyrzędowa, zo-
stały też zauważone przez jury. 
– To niesamowite, że gracie na 
instrumentach, które już tak rzad-
ko się spotyka i gracie tak pięknie 
– powiedziała, podsumowując 
przegląd Ewa Sławińska-Dahlig. 

Nagrody wręczali zwycięz-
com i wyróżnionym Jolanta Ro-
sół, dyrektor GOK w Bedlnie  
i Krzysztof Kołach, wójt gminy 
Bedlno. 

Nagrodę otrzymała tak-
że Anna Olczak z Kutna, która 
wzięła udział w głosowaniu de-
cydującym o przyznaniu Nagrody 
Publiczności.  Aleksandra Głuszcz

Rodzinna Kapela Zielińskich z gminy Bedlno swym występem 
otworzyła konkurs kapel ludowych. 

Występ zespołu Mali Rzeczycanie podczas XXVI Przeglądu Kapel Ludowych. W oczekiwaniu na werdykt był czas na wspólne rozmowy. 
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Z sali sądowej
Łowicz i okolice | Notorycznie kradli paliwo – stanęli przed sądem  

Tankowali do pełna i uciekali
Czterech mężczyzn, którzy notorycznie kradli paliwo 
z różnych stacji paliw – w tym w Łowiczu i okolicach  
– stanęło przed łowickim Sądem Rejonowym.

Przewód sądowy miał rozpo-
cząć się w czwartek, 2 czerwca, 
ale z uwagi na to, że jeden z nich 
przyznał przed sądem, że był le-
czony psychiatrycznie i brał nar-
kotyki (amfetaminę i mefedron), 
prokurator wniosła o odroczenie 
sprawy i wyznaczenie oskarżo-
nemu obrońcy z urzędu oraz do-
puszczenie dowodu z badania 
przez biegłego psychiatrę.  

Badanie ma zostać przeprowa-
dzone w szpitalu w Zgierzu, a sta-
wiennictwo oskarżonego jest obo-
wiązkowe. Jeśli się nie zgłosi do 
szpitala, zostanie tam doprowa-
dzony przez policję. Sprawa zosta-
ła odroczona do września. 

Każdy z mężczyzn w tym po-
stępowaniu będzie odpowiadał 
za kilkanaście kradzieży, a na po-
licji oraz w prokuraturze prowa-
dzone są kolejne postępowania 
o kradzieże na stacjach paliw. Jed-
no z takich postępowań prowadzi 
Prokuratura Rejonowa Łódź Pole-
sie. Dwaj oskarżeni byli już wcze-
śniej karani za kradzieże – w tym 
paliwa – a jeden za to, że nie płacił 
orzeczonych przez sąd alimentów 
na dwójkę dzieci.  

Z naszych ustaleń wynika, że 
oskarżeni kradli paliwo prawdo-
podobnie u wszystkich przedsię-
biorców paliwowych z Łowicza 
i okolic, najwięcej jednak na szko-
dę koncernów paliwowych – 
na stacjach autostradowych Pole-
sie – Parma. Byli na tyle bezczel-

ni, że nawet nie zmieniali ani też 
nie zakrywali tablic w samocho-
dach, które tankowali. 

Podczas ostatniej rozprawy 
na sali sądowej stawiło się 3 spo-
śród 4 oskarżonych. Sąd jednak 
postanowił prowadzić rozprawę 
pod jego nieobecność. Już pod-
czas składania wniosków okazało 
się, że oskarżeni nie są przygoto-
wani do obrony i mimo iż nie był 
to ich pierwszy kontakt z organa-
mi ścigania i wymiarem sprawie-
dliwości, nie mają podstawowej 
wiedzy na temat tego, jakie ciążą 
na nich w związku ze sprawą obo-
wiązki oraz jakie mają prawa. 

– Ja już spłacam za to paliwo 
i chcę się poddać karze – mó-
wił 27-letni oskarżony Rafał P., 
ze złudną nadzieją, że to „zała-
twi sprawę”. Jak ustaliliśmy, nie 
zgodził się jednak wcześniej na 
dobrowolne poddanie się karze 
na etapie sprawy w prokuratu-
rze. – Mieli panowie czas na to, 
by próbować się porozumieć 
z prokuratorem i pokrzywdzony-
mi w kwestii naprawienia szkody. 
W tej sprawie mają panowie dużo 
zarzutów i błędnie się panom wy-
daje, że jeżeli spłacą pokrzyw-
dzonych, to nie będzie sprawy 
– wyjaśniała sędzia Anna Kwie-
cień-Motylewska. 

Naprawienie szkody jest bo-
wiem jednym ze środków kar-
nych, które sąd może w tej 
sprawie orzec. Jeżeli jednak 
oskarżeni będą widzieli możli-
wość dobrowolnego poddania się 
karze, którą musieliby uzgodnić 
z prokuratorem i którą musiał-
by zatwierdzić sąd, mogą złożyć 
taki wniosek do momentu, kie-
dy sąd rozpocznie postępowanie 
dowodowe – czyli m.in. przesłu-
chania świadków. – Ja to bym 
chciał elektronicznie – odparł 
na to oskarżony Łukasz K. z gmi-
ny Dmosin. Sąd wyjaśnił mu, że 
ewentualne zastosowanie dozo-
ru elektronicznego zamiast kary 
więzienia jest kwestią wykonania 

kary, a nie jej orzeczeniem i zaj-
muje się tym sąd penitencjarny – 
po uprawomocnieniu się wyroku 
i złożeniu przez skazanego sto-
sownego wniosku.  

Oskarżeni są mieszkańcami 
gminy Dmosin, Brzeziny i Rogo-
wa. Mają od 25 do 30 lat. Dwaj 
z nich są braćmi. Tadeusz B. 
ukończył jedynie gimnazjum, nie 
ma zawodu, utrzymuje się z prac 
dorywczych, z których – jak twier-
dzi – osiąga dochód w wysokości 
1,2 tys. zł. Jest rozwiedziony, ma 
na utrzymaniu 2 dzieci w wieku 
8 i 6 lat – ciąży na nim obowią-
zek alimentacyjny w wysokości 
800 zł. Był kilkakrotnie karany, w 
tym za to, że nie płacił alimentów. 

Kolejni dwaj oskarżeni – Ra-
fał P i Łukasz K. są kawalerami. 
Pierwszy z nich jest z zawodu ku-
charzem, ale nie pracuje w zawo-
dzie i twierdzi, że utrzymuje się 
z prac dorywczych. Deklaruje do-
chód ok. 800 zł miesięcznie. Był 
karany za kradzież. 

Drugi z nich – Łukasz K. ma 
wykształcenie średnie – bez za-
wodu. Twierdzi, że utrzymuje się 

z prac dorywczych i własnego go-
spodarstwa o powierzchni około 
4 ha (zadeklarował dochód 
w wysokości 1,4 tys. zł). Również 
był karany za kradzież. Przed są-
dem w Łowiczu stwierdził, że le-
czył się psychiatrycznie około rok 
temu. Na pytanie sądu, na co kon-
kretnie choruje, odparł jednak: 
„Na nic, niestety”. 

Po analizie okazało się, że był 
badany przez biegłego psychiatrę 
do poprzedniej sprawy kradzieży 
z uwagi na to, że – jak twierdził 
– miał problemy z narkotykami 
– zażywał m.in. meferdron, amfe-
taminę i jej pochodne. Nie leczył 
się jednak odwykowo. Na pyta-
nie, dlaczego wcześniej nie zgła-
szał sądowi bądź prokuratorowi 
takich okoliczności odparł, że: 
„To wstydliwa sprawa, że dla pro-
chów człowiek dopuszczał się ta-
kich rzeczy”. – To wszystko, te 
kradzieże paliw, to przez te nar-
kotyki. Przecież żaden rozsądny 
człowiek nie pojechałby kraść na 
stację paliw – mówił. Twierdził 
też, że zaprzestał brania narkoty-
ków około pół roku temu.  mak  

REKLAMA

Zgierz | Sąd Rejonowy

Na telefonie 
filmów nie było
1 czerwca przed Sądem 
Rejonowym w Zgierzu 
kontynuowano proces   
w sprawie byłego 
kandydata 
na burmistrza Głowna 
Alberta Waśkiewicza, 
jego syna Aleksego 
oraz kolegi siostrzeńca 
Marka Dudki. 
Rozprawa nie wniosła 
jednak zbyt wiele 
nowych wiadomości.

Przypomnijmy, że sprawa 
wzięła swój początek w związ-
ku z interwencją policji, do któ-
rej doszło w nocy z 1 na 2 li-
stopada 2014 roku na terenie 
posesji Waśkiewiczów. Wszyst-
ko zaczęło się od kontroli dro-
gowej samochodu, w którym je-
chał Aleksy Waśkiewicz, Marek 
Dudka oraz dwaj ich koledzy. 
Doszło do scysji pomiędzy po-
licjantami a osobami obecnymi 
na posesji, zakończonej zatrzy-
maniem czterech osób. W pro-
cesie oskarża się Alberta i Alek-
sego Waśkiewiczów oraz Marka 
Dudkę m.in. o utrudnianie poli-
cjantom wykonywania czynno-
ści służbowych. Oskarżeni nie 
przyznają się do zarzucanych im 
czynów. Wszyscy trzej wyrazili 
zgodę na ujawnienie ich danych 
osobowych. 

Na rozprawie 1 czerwca po 
długich miesiącach udało się 
wreszcie włączyć telefon Alber-
ta Waśkiewicza, którym ten miał 
nagrywać przebieg zajścia z 2 li-
stopada. Na wniosek sądu tele-
fon przeglądali funkcjonariusze 
z Komendy Wojewódzkiej Policji 
w Łodzi, ale znaleźli na nim je-
dynie film z patriotycznych uro-
czystości w Wilnie. Albert Waś-
kiewicz twierdził, że powinny 
być na nim nagrania także z dnia 
zajścia. Sąd poprosił go więc, aby 
spróbował samodzielnie je odna-
leźć. Pierwsza próba, w marcu, 

nie powiodła się, bo telefon był 
rozładowany. Dopiero teraz udało 
się urządzenie włączyć. 

Były kandydat na burmistrza 
nagrań jednak nie znalazł. Za-
sugerował, że ktoś w telefonie 
musiał „grzebać” i filmy usu-
nąć. Udało mu się za to odnaleźć 
osiem zdjęć z feralnej nocy. Mają 
one zostać przegrane na płytę 
(ponownie przez KWP) i dołą-
czone do akt sprawy.

Albert Waśkiewicz pytał też 
sąd, czy dysponuje zdjęciami lub 
filmami, które znajdowały się 
na pozostałych urządzeniach (te-
lefonach, komputerach), które 
mu w wyniku zajścia zabrano. 
Sędzia Agnieszka Szeliga od-
powiedziała jednak, że policja 
żadnych innych materiałów nie 
przysłała. Zobowiązała przy tym 
Alberta Waśkiewicza, by dokład-
nie przejrzał zwrócone mu sprzę-
ty i poszukał, czy nie ma na nich 
materiałów, które mogłyby coś 
do sprawy wnieść.

Dodatkowe zeznania
Na rozprawie ponownie ze-

znawał także jeden z policjantów, 
którzy interweniowali 2 listopa-
da. Sąd wezwał go, by jeszcze 
raz powrócić do wątku tego, czy 
zdarzenie było nagrywane przez 
funkcjonariuszy na kamerę, co 
zasugerował jeden ze świadków 
zajścia. Policjant wyjaśnił, że on 
i jego partner mieli włączyć re-
jestrator, o czym powiadomiony 
był zarówno Albert Waśkiewicz, 
jak i naczelnik wydziału, w któ-
rym policjanci służyli. Świadek 
zeznał dodatkowo, że rejestrator 
w radiowozie służy do nagrywa-
nia przebiegu służby, a nie stricte 
do nagrywania otoczenia, przebie-
gu interwencji. Policjantom wy-
dawało im się, że całe zajście się 
na rejestratorze nagrało, ale potem 
okazało się, że nie. Urządzenie zo-
stało najpewniej odłączone w cza-
sie serwisowania auta i nie podłą-
czone z powrotem. 

Funkcjonariusz zeznał, że nie 
widział, aby całe zajście z 2 listo-
pada było nagrywane przez poli-
cjantów kamerą ręczną.  kl

– To wszystko,  
te kradzieże paliw, 
to przez te narkotyki. 
Przecież żaden 
rozsądny człowiek  
nie pojechałby kraść 
na stację paliw.

RYSUNEK
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informacje
 �Informacja PKP 22-194-36 
 �Informacja PKS 46-837-38-13
 �Krajowe Biuro Numerów 118-913
 �Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
 �Rozmowy krajowe – zamawianie 

19050 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Rozmowy międzynarodowe – zama-

wianie 19051 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Awarie tel. stacjonarnych – zgłoszenia: 

801 505 505
 �Biuro zleceń 19497 (zamawianie budze-

nia, przypominanie o terminie załatwienia 
sprawy, przekazywanie życzeń itp.).

telefony
 � Taxi osobowe:  

46-837-34-01; 46-191-91; 46-830-05-00; 
603-06-18-18; 794-013-013; 606-486-555; 
600-508-308; Dworcowa: 602-774-552

 �Taxi bagażowe: 46-837-35-28 
 �Powiatowy Urząd Pracy: 46-837-04-20
 �Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02
 �Urząd Miejski: sekretariat 46-830-91-51 
 �Urząd Skarbowy: centrala 46 837-43-

58, 46-837-32-38, sekretariat 46-837-80-28 
 �ZUS 46-830-17-12
 �Łowickie Stowarzyszenie Absty-

nenckie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. 
Floriana 7, tel. 46-837-66-92, pon.-pt. godz. 
16.00-20.00.

 �Grupa AA „Łowiczanka” spotkania  
przy Klubie Pasiaczek czw. godz. 19.00. 

 �Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba Stowarzyszenia 
„Nadzieja” ul. Podrzeczna 3a),  
tel. 46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

 �Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach, spotkania w czwartki 
w godz. 10-11. Informacji udziela UG Biela-
wy w czwartki w godz. 8.00-10.00.

 �Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach, (problem przemocy)  
czynny: pt. 16-18 tel. 46-838-33-11.

 �Samopomocowa Grupa Abstynencka 
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba GOK), czw. godz. 18.00.

dyżury przychodni
 �Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h). 

 �Poradnia Leczenia Uzależnień,  
ul. Ułańska 28, tel.46-837-37-07

 �Poradnia Zdrowia Psychicznego  
ul. 3 Maja, tel. 46-837-33-07

pogotowia
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy
 �Policja 997 alarmowy
 �Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
46-837-35-32

 �Pogotowie energetyczne 991, 
46-837-36-05

 �Awarie oświetlenia ulicznego:  
konserwator 881-551-551, 46 830-91-45

 �Warsztat konserwatorski  
ŁSM 46-837-65-58

 �Gaz butlowy: 516-053-554, 697-649-492, 

46-837-84-40, 46-837-16-16, 46-837-66-08, 
46-837-41-02, 46-837-30-30, 46-837-20-37, 
46-838-36-36, 509-887-080; 46-837-47-77, 
46-837-44-44

 �Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85, 
46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-74, 
46-838-72-62, 602-131-698

 �Lecznice dla zwierząt:  
ul. Starościńska 5, tel. 46-837-52-48, 
ul. Chełmońskiego 31, tel. 46-837-35-24, 
ul. Krakowska 28, tel. 46-830-22-86,  
Łyszkowice, tel. 46-838-87-19 
Bielawy, tel. 46-839-20-95

 �Wojewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego w Łodzi 9287; 42 664-14-09, 
42 664-14-10, 26 144-44-05

apteki
 �Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
 �Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 �Chąśno 64, tel. 838-18-25
 �Domaniewice, ulica Główna 9,  

tel. 838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 �Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64; ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66

 �Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 �Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-

87-86; ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 �Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 �Bełchów, Przemysłowa 2, tel. 46-837-11-83
 �Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 20,  

tel. 46-838-22-81
 �Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 �Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

 �Kościół pw. św. Ducha: 7.00, 8.30, 
10.00, 12.00, 18.00.

 �Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza: 7.00, 8.00, 10.00 (dla młodzieży), 
11.15 (dla dzieci), 12.30, 17.00.

 �Bazylika Katedralna: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00

 �Kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 11.00, 
12.30, 16.00.

 �Kościół Sióstr Bernardynek: 8.00, 10.00
 �Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8.00, 10.00, 12.30, 18.00.
 �Kaplica seminaryjna: 10.00
 �Kościół św. Leonarda: 11.30

boiska i hale 
sportowe

 �Orlik przy ul. Grunwaldzkiej 9 
w Łowiczu tel. 735-048-951

 �Orlik przy ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu tel. 516-031-268; czynny: pon.-
-pt. 10.00-21.30, sob.-ndz. 10.00-20.00;

 �Stadion piłkarski w Łowiczu ul. Starzyń-
skiego 6/8, tel. 46-837-62-08

 �Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu  
ul. Jana Pawła II nr 3, tel. 46-837-51-06

 �Hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła II nr 3,  
tel. 46-837-51-06, czynne: pon. 7.00-15.00, 
wt. 7.00-20.00, śr., czw., pt. 7.00-15.00; 

 �Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2,  
tel. 46-837-09-04; pon., wt., śr., 8.00-16.00; 
czw. 8.00-20.00; pt. 8.00-16.00; 

 �Boisko Orlik przy SP nr 1 w Łowiczu – 
tel. 519-130-551 czynne od pon.-pt. w godz. 
16.00-20.00, w weekendy 12.00-20.00

 �Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu –  
tel. 46 837-36-94

 �Boisko przy LO im. Chełmońskiego  
w Łowiczu – 46 837-42-00

 �Boisko Orlik w Popowie tel. 46 895-15-36
 �SP Bąków Górny – 46 838-79-66
 �SP Bednary – 46 8386576
 �SP Kocierzew Płn. – 46 838-48-26
 �SP Stachlew – 46 838-67-29  

(tylko dla mieszkańców gminy Łyszkowice)
 �SP Mysłaków – 46 838-59-25

 �SP Nieborów – 46 838-56-94
 �Gimnazjum Bolimów – 46 838-03-99
 �Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8.00 do zmroku
 �Gimnazjum Łaguszew – 46 838-43-93
 �ZSP Błędów – 46 838-14-76

pływalnia miejska 
Łowicz, ul. Kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiada-
jących karnety i kupujących bilety:

 �Poniedziałek –13.00-13.45; 15.45-16.30; 
20.15-22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Wtorek – 12.10-13.00; 15.00-16.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Środa –15.00-16.30; 20.15-22.00 
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Czwartek – 13.00-15.45; 19.30-22.00 
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Piątek – 12.10-13.00; 17.40-18.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Sobota – 11.00-20.00 
(ostatnie wejście o 19.00)

 �Niedziela – 10.00-20.00  
(ostatnie wejście o 19.00)
Grota solna i sauna – codziennie 14.-20.

wystawy stałe
 �Muzeum w Łowiczu ul. Stary Rynek 5/7, 

czynne codziennie oprócz poniedziałków w 
godz. 10.00-16.00 (ostatnie wejście do mu-
zeum na pół godziny przed zamknięciem). 
Bilety: normalny 10 zł, ulgowy 6 zł; wstęp 
bezpłatny na wystawy stałe – wtorek:

„Sztuka Baroku” – wystawa rzemiosła 
artystycznego (meble, tkaniny, szkło,  
porcelana), malarstwa i rzeźby; Kaplica  
św. Boromeusza w Muzeum. 
„Historia miasta i regionu” – wystawa 
zabytków archeologicznych, militariów, 
portretów trumiennych, pamiątek po-
wstańczych, gabinet kolekcjonera. 
„Etnografia Księstwa Łowickiego” – 
wystawa strojów ludowych, wycinanek, 
rzeźby, ceramiki, tkanin i eksponatów 
z dziedziny papiero-plastyki.  
Izba Pamięci Łowickich Żydów –uka-
zuje dzieje tej społeczności w Łowiczu,  
od chwili pojawienia się starozakonnych 
w mieście, poprzez powstanie i intensyw-
ny rozwój Gminy Żydowskiej, aktywny 
udział w społeczno-gospodarczym życiu 
miasta w XIX i XX wieku, wybuch II wojny 
światowej, aż do ostatecznej jej zagłady.

 �Mini skansen przy Muzeum w Łowiczu 
– czynny codziennie oprócz poniedziałków 
w godz. 10.00-16.00. Bilety: normalny 5 zł, 
ulgowy 3 zł, spacerowy 2 zł; wstęp bezpłat-
ny – niedziela. 

 �Skansen w Maurzycach – czynny 
codziennie w godz. 10.00-18.00. Bilety: nor-
malny 8 zł, ulgowy 5 zł; bilet spacerowy 3 zł. 
Od godz. 18.00 do godz. 19.00 zwiedzanie 
obiektów tylko z zewnątrz; obowiązuje bilet 
spacerowy.

 �Muzeum Diecezjalne w Łowiczu – 
zwiedzanie katedry wraz z eksponatami 
znajdującymi się w wieży; możliwość oglą-
dania panoramy miasta z tarasu; czynne 
od poniedziałku do czwartku od 10.00 do 
16.00, w piątki i soboty od 10.00 do 14.00; 
Łowicz, Stary Rynek 20.

 �Izba Pamięci Stanisława Klickiego – 
wystawa urządzona przez Grupę Historycz-
ną „Kampinos” na I piętrze Baszty im. gen. 
Klickiego w Łowiczu; czynna w niedziele  
w godz. 16.00-18.00. Wstęp wolny.

 �Pałac i wystawa majoliki w Nieborowie 
– czynne od poniedziałku do niedzieli  
w godz. 10.00-18.00 (ostatni zwiedzający 
wchodzą do wnętrz ekspozycyjnych 30 mi-
nut przed zamknięciem). Bilety: pałac, ogród 
i Manufaktura Majoliki 22 zł (normalny), 13 
zł (ulgowy), 50 zł (rodzinny – dwie osoby 
dorosłe i dzieci do lat 18; maksymalnie 6 
osób), 1 zł (dzieci 7-16 lat).

 �Ogrody w Nieborowie i Arkadii; Świą-
tynia Diany w Arkadii– czynne codziennie 
od godz. 10.00 do zmierzchu, kasy czynne 

do godz. 20.00. Bilety: ogród i Manufaktura 
Majoliki w Nieborowie: 12 zł (normalny), 8 
zł (ulgowy), 1 zł (dzieci 7-16 lat); ogród i Świą-
tynia Diany w Arkadii – 12 zł (normalny), 8 zł 
(ulgowy), 1 zł (dzieci 7-16 lat);  wstęp wolny 
w poniedziałki.

 �Muzeum Motoryzacji w Nieborowie – 
czynne: pt., sb., ndz. w godz. 10.00-1800, 
w innych terminach tylko po telefonicznym 
uzgodnieniu (tel. 46 838-50-68, 501-945-
960); Nieborów 231a; bilety: normalny 10 zł, 
ulgowy (dzieci i młodzież do lat 15, emeryci, 
renciści) 7 zł, dzieci do lat 7 bezpłatnie.

 �Muzeum Ludowe rodziny Brzozow-
skich czynne pon.-pt. w godz. 9.00-17.00,  
ndz. i święta w godz. 12.00-17.00. Sromów 11,  
gm. Kocierzew; tel. 46-838-44-72.

 �Pałac w Sannikach czynny od codzien-
nie w godz. 8.00-21.00. Zwiedzanie pałacu 
pod opieką przewodnika od poniedziałku 
do piątku w godz. 7.30-15.30. Zwiedzanie 
pałacu – bilety: 10 zł i 3 zł (ulgowy). 

„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich” – kontynuacja historii 
kolejnych właścicieli dóbr sannickich. 

 �Park przy pałacu w Sannikach czynny 
codziennie w godz. 8.00-21.00; wstęp wolny.

 �Pałac w Walewicach czynny dla 
zwiedzających w każdą sobotę i niedzielę, 
oprowadzanie z przewodnikiem w godz. 
10.00-16.00 . Bilety: 5 zł (dzieci i seniorzy),  
8 zł (dorośli w grupach zorganizowanych), 
15 zł (zwiedzanie indywidualne).  
W pałacu można obejrzeć m.in. apartament 
Napoleona Bonaparte z XVIII-wiecznymi 
malowanymi ręcznie tapetami ściennymi.

 �Ekspozycja 500 guzików z Muzeum 
Guzików w Łowiczu, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria Łowicka,  
I piętro, ul. Stanisławskiego; czynna pon.-pt. 
w godz. 10.00-19.00, sob. 9.00-15.00. 

 �„Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć 
i tradycja w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na Ziemi 
Łowickiej” – wystawa on-line przygotowana 
na podstawie materiałów archiwalnych pre-
zentowanych w 2013 r. w siedzibie Oddziału 
w Łowiczu Archiwum Państwowego m. st. 
Warszawy; scenariusz Marek Wojtylak;  
www.warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

 �„Powrót do przeszłości 1919-2014 
(95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP)” – wystawa zdjęć w dużym forma-
cie, ZSP nr 1, Łowicz, ul. Podrzeczna 30.

wystawy czasowe
 � Anna Szcześniak: Kwiaty, pejzaże 

 i inne – malarstwo; czynna codziennie 
do odwołania; Centrum Kultury i Promocji 
Ziemi Łowickiej, Łowicz, St.Rynek 17. 

 �Galeria Przechodnia; wystawa na ogro-
dzeniu Przedszkola Integracyjnego  
nr 10 w Łowiczu, ul. Księżacka 26. 

 �„Optymistka. Kolor, wzór, tkanina 
według Zofii Rostad” – wystawa prac 
charakterystycznych dla twórczości artystki: 
projekty i tkaniny z wzorami abstrakcyjny-
mi, geometrycznymi, florystycznymi oraz 
inspirowanymi folklorem; czynna  
do 30 września. Muzeum w Łowiczu,  
Stary Rynek 5/7. Wstęp: 2 zł.

 �Rok Henryka Sienkiewicza – wystawa 
plenerowa, park przy Pałacu w Sannikach; 
czynna do 15 lipca. Wstęp wolny.

 �„Élisabeth Vigée Le Brun i Polacy” – 
wystawa dzieł wybitnej malarki europejskiej 
tworzącej na przełomie XVIII i XIX wieku; 
czynna do 23 października; Pałac  
w Nieborowie.

 �Wystawa prac grupy plastycznej 
„Nowa Fala” Łowickiego Uniwersytetu 
Trzeciego Wieku – ekspozycja,  
podsumowująca roczną działalność grupy  
pod kierunkiem Aldony Zając – czynna  
do 20 czerwca, Miejska Biblioteka Publicz-
na im. A. K. Cebrowskiego w Łowiczu  
– Filia dla dorosłych, ul. Podrzeczna 20.

 �„Tam, gdzie niosą nas marzeń 
skrzydła” – wystawa prac trzech artystek: 
Agnieszki Kopczyńskiej (malarstwo), 
Jadwigi Dębskiej (ceramika) oraz Joanny 
Krygier i Agnieszki Keller (zdobnictwo 

artystyczne); czynna do końca czerwca; 
Pałac w Walewicach.

 �Hiroshige – Aleksandrowicz – Wajda: 
„Podróż do Japonii” – wystawa ze zbio-
rów Muzeum Sztuki i Techniki Japońskiej 
Manggha; Muzeum w Łowiczu, ul. Stary 
Rynek 5/7; wstęp 2 zł. Wystawa będzie 
czynna do 28 sierpnia.

 �„Łowicka Jaskółka” – Piesza 
Pielgrzymka z Łowicza na Jasną Górę, 
wystawa zdjęć autorstwa Wojciecha 
Mścichowskiego. Wernisaż 9 czerwca 
o godz. 16.00 w bibliotece miejskiej im. 
Cebrowskiego na os. Bratkowice. Prace 
można oglądać do końca czerwca.

 �„Et[n]os” – czyli wpływ łowickiej sztuki 
ludowej na design i sztukę współczesną. 
Wernisaż: 11 czerwca, godz. 18.00. Prace 
można oglądać do 17 lipca. Galeria Browar-
na, ul. Podrzeczna 17, Łowicz.

koncerty
 �Niedziela, 12 czerwca:
godz. 16:00 – Siła w sekcji! – Kwartety 
Orkiestry Miasta Łowicza – koncert 
w wykonaniu kwartetu puzonowego 
Akademii Muzycznej im. Grażyny  
i Kiejstuta Bacewiczów w Łodzi, usłyszy-
my muzykę klasyczną oraz rozrywkową; 
altana w Parku Saskim przy ul. Mostowej 
1 w Łowiczu; wstęp wolny.
godz. 17.00 – Koncert chopinowski: 
Aleksandra Janusz (fortepian) – musz-
la koncertowa przy pałacu w Sannikach, 
ul. Warszawska 142; wstęp wolny.
godz. 19.00 – „Życia mojego garść” – 
recital Ewy Smereckiej, usłyszymy popu-
larne utwory m.in. = z repertuarów Anny 
Jantar, Violetty Villas  w nietypowych 
aranżacjach. Art Piwnica, wstęp wolny.

 �Sobota, 18 czerwca:
godz. 20.00 – „Burmistrz dla Młodych”: 
Green i Kękę; support: Sznaju/Redson 
| Klin | Kenny Kołach/Placo; dziedziniec 
Łowickiego Ośrodka Kultury,  
ul. Podrzeczna 20; wstęp 15 zł.

 �Niedziela, 19 czerwca:
godz. 17.00 – Koncert chopinowski: 
Edward Wolanin (fortepian) – muszla 
koncertowa przy pałacu w Sannikach,  
ul. Warszawska 142; wstęp wolny.

Kino Fenix 
Łowicz ul. Podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 � Czwartek, 9 czerwca: 
godz. 16.30 – Były sobie człowieki – film 
animowany, prod. Belgia, Chiny, Francja, 
Włochy
godz. 18.15, 20.00 – Kochaj! /premiera/  
– komedia romantyczna, prod. USA

 �Piątek – środa, 10-15 czerwca:
godz. 15.00 – Angry Birds Film /3D 
dubbing/ – komedia animowana, prod. 
Finlandia, USA; 
godz. 17.00 – Angry Birds Film /2D 
dubbing/ – komedia animowana, prod. 
Finlandia, USA;
godz. 19.00 – Zakładnik z Wall Street – 
dramat, thriller, prod. USA; 
godz. 21.00 – Kochaj! /premiera/ – kome-
dia romantyczna, prod. USA

inne
 �Sobota, 11 czerwca:
godz. 14.00 – Piknik rodzinny – na os. 
Starzyńskiego w Łowiczu, w programie 
m.in. przejażdżka na koniu, niespo-
dzianka muzyczna, malowanie twarzy, 
konkursy, słodki poczęstunek i kiełbaski 
z grilla.
godz. 17.00 – „Poczuj miętę  
do Bielaw” – festyn rodzinny, programie: 
prezentacja wyrobów regionalnych, 
konkurs na najpiękniejszy bukiet z mo-

telefony
 �Informacja: PKS 42-631-97-06
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �Filia PUP w Głownie 42-719-20-76
 �Filia Powiatowego Urzędu Pracy  

w Strykowie 42-719-84-22
 �Urząd Gminy Głowo 42-719-12-91
 �Urząd Miejski w Głownie 42-719-11-51
 �Urząd Mista-Gminy Stryków 42-719-80-02
 �KRUS 42-719-95-15
 �Punkt Selektywnej Zbiórki Odpadów 

Komunalnych, teren ZGKiM  
w Strykowie przy ul. Batorego 25, czynny: 
od wtorku do piątku w godz. 10.00-18.00  
oraz w soboty 7.00-14.00

pogotowia
 �Policja 997 alarmowy  

w Głownie 42-719-20-20;  
w Strykowie: 42-719-80-07

 �Straż pożarna: 998 alarmowy 
w Głownie 42-719-10-08  
w Strykowie 42-719-82-95;

 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Lecznica dla zwierząt w Głownie:  

42-719-14-40, 887-894-942;  
w Strykowie: 42-719-80-24 

 �Zakład pogrzebowy  
w Głownie: 42-710-71-90, 42-719-30-24;  
w Strykowie: 42-719-86-16

 �Pogotowie wodociągowe w Głownie 
42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10; w Zgierzu 42-675-10-00; 

dyżury 
 �Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień
i Przemocy w Rodzinie: Urząd Gminy 
Głowno, ul. Kilińskiego 2 pok. nr 2; czyn-
ny do końca grudnia 2016 r. w 1.  
i 3. środę miesiąca, godz. 15.30-18.30. 
Informacje w GOPS: 42-719-26-46.

 �Punkty nieodpłatnej pomocy prawnej
Głowno, ul. Norblina 1, czynny: pon.-pt.  
w godz. 8.00-12.00; Stryków, Kościuszki 
29, czynny: pon.-pt. w godz. 12.00-16.00

 �Punkt przyjmowania wniosków
o przyznanie dopłat bezpośrednich, 
wsparcie ONW i płatności rolnośrodowi-
skowe za 2015 rok dla rolników z gmin 
Głowno i Stryków czynny od 18 kwietnia 
do 6 maja: ŁODR w Bratoszewicach, ul. 
Nowości 32, pok. 6, godz. od 8.00-14.00.

 �Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
Poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00.

 �Przychodnie w Strykowie: 
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15; 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30. 

apteki 
 �Dyżury aptek w Głownie 
czwartek, 9 czerwca:
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
piątek, 10 czerwca:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
sobota, 11 czerwca:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12

niedziela, 12 czerwca:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
poniedziałek, 13 czerwca:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
wtorek, 14 czerwca:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
środa, 15 czerwca:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
Apteki pełnią dyżury:  
w dni powszednie od zakończenia zmiany 
dziennej do godz. 8.00 dnia następnego;  
w sob. i niedz. w godz. 20.-8.00 dnia 
następnego; święta w godz. 8.00-8.00 
dnia następnego.

 �Dyżury aptek w Strykowie 
niedziela, 12 czerwca:
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85
Apteka pełni dyżur w godz. 9.00-14.00.

 �Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35: tel. 42 719-57-57,  
czynny: pon.-pt. w godz. 8.00-15.00.

 �Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14, tel. 42 719-65-25, czyn-
ny: pon., śr., pt. 8-16, wt., czw. 8.00-17.00.

msze święte  
w niedziele i święta

 �Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

 �Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 
8.00, 9.30, 11.30, 16.00

 �Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00, 9.00, 11.00, 17.00

 �Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00

koncerty
 �Sobota, 11 czerwca:
godz. 15.30 – Dni Strykowa: koncert 
Chóru Echo; godz. 18.30 – koncert mu-
zyczny: Szymon Chodyniecki; godz. 
20.00 – koncert Zespołu Pectus.

 �Niedziela, 12 czerwca:
godz. 15.30 – Dni Strykowa: występ 
Estradowej Orkiestry Miasta Gminy 
Stryków; godz. 17.00 – koncert zespołu 
Naked Root; godz. 18.00 – koncert 
zespół Samokhin Band; godz. 20.00  
– koncert zespołu rockowego Wanda 
i Banda.

inne
 �Wypożyczalnia sprzętu wodnego 
nad zalewem Mrożyczka w Głownie 
czynna codziennie w godz. 11.00-18.00. 
Pływanie do godziny 19.00. 

 �Czwartek, 9 czerwca:
godz. 11.00 – XI edycja „Wojewódzkie-
go Przeglądu Twórczości Artystycznej 
Osób Niepełnosprawnych” plac nad 
zalewem Mrożyczka ul. Zgierska 8/10;

 �Piątek, 10 czerwca:
godz. 17.30 – Dlaczego Polacy niszczą 
autorytety? – Spotkanie z L. Wałęsą  
z okazji inauguracji działalności Klubu 
Obywatelskego. Sala Miodowego Domu, 

ul. Dąbrowskiego w Głownie;
godz. 18:00 - Wernisaż wystawy Piotra 
Turka - w Galeria Bank&DM w Głownie;

 �Sobota – niedziela, 11-12 czerwca:
godz. 10.00 – Turniej Mini Euro FIFA’16, 
kategoria: gimnazjum, szkoły ponadgimna-
zjalne; budynek PKP w Głownie.
godz. 15.30 – Dni Strykowa – koncerty, po-
kazy taneczne, wesołe miasteczko, ogródki 
gastronomiczne, stoiska z różnościami; targo-
wisko miejskie w Strykowie ul. Targowa; 

 �Poniedziałek, 13 czerwca:
godz. 17.00 – „Jakie to cudowne” – roz-
strzygnięcie konkursu fotograficznego; 
Dom Kultury w Niesułkowie.

 �Środa, 15 czerwca:
godz. 9.00-.17.00 – Bezpłatna mam-
mografia – badanie dla kobiet w wieku 
50 - 69 lat, które przez 2 ostatnie lata 
nie poddawały się tego typu badaniom; 
zapisy (42)254-64-10  i 517-544-004, 
parking przy OSP w Dmosinie;

 �Sobota – niedziela, 18-19 czerwca:
godz. 10.00 – Turniej Mini Euro FIFA’16 
– turniej dla miłośników gier wideo, 
kategoria:  kl. I– VI szkoły podstawowe; 
budynek dworca PKP w Głownie,  
ul. Kolejowa . Zapisy do 8 czerwca, 
ilość miejsc ograniczona.

 �Niedziela, 19 czerwca:
godz. 10.30 – Wakacje integracje: 
wycieczka wózkowo – rowerowo  
– handbikowa; start: parking przy OSP  
w Swędowie, ul. Główna 31.  
Obowiązują zapisy.



OFERTY PRACY
POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU
(stan na 8 czerwca 2016 r.) 

 � Koordynator
 � Pakowacz produk-
tów spożywczych

 � Kierowca samo-
chodu ciężarowego 
w transporcie mię-
dzynarodowym

 � Magazynier
 � Sprzedawca
 � Pracownik 
produkcji

 � Specjalista do 
spraw sprzedaży

 � Technik admini-
stracji

 � Brukarz
 � Pomocniczy robot-
nik drogowy

 � Fizjoterapeuta
 � Kierowca do 3,5 T
 � Szwaczka maszy-
nowa

 � Kelner

 � Inspektor nadzoru 
robót wodno-
-kanalizacyjnych, 
centralnego 
ogrzewania

 � Operator maszyn 
dziewiarskich

 � Nauczyciel przed-
szkola

 � Spawacz
 � Sortowacz surow-
ców wtórnych

 � Telemarketer
 � Informatyk – grafik 
komputerowy

 � Specjalista  
do spraw szkoleń

 � Agent ubezpiecze-
niowy

 � Pozostali pracow-
nicy wykonujący 
prace proste nie-
sklasyfikowani

INFORMATOR GŁOWIEŃSKI I STRYKOWSKI 

SKARB ROLNIKA 
NOTOWANIA Z TARGOWISKA  
(ceny z dnia 7.06.2016 r.)

  Łowicz Głowno
botwina pęczek 2,50 1,00-2,00
brokuły szt. 1,50 2,00
buraczki czerwone kg 1,50 2,00
cebula kg 3,00 3,00
cebula młoda kg 5,00 2,00
czosnek  szt. 2,00 1,50
fasolka zielona kg 10,00 12,00
fasolka żółta kg 10,00-12,00 12,00
jabłka kg 1,00-2,50 0,50-2,00
jaja fermowe 15 szt. - 5,00-8,00
jaja wiejskie 15 szt. 6,00-10,00 10,00
kalafior młody szt. 1,50-3,00 2,50
kapusta biała kg. 2,00 2,00-2,50
kapusta kiszona Kg 3,00 -
kapusta pekińska kg 2,00 2,50
Koperek pęczek 1,00 1,00
marchew młoda pęczek 5,00 3,50
marchew kg 2,00 2,00
miód  33-35 /0,8l 18,00/0,5 l
natka pietruszki pęczek 1,00 1,00
ogórki kiszone kg 6,00 -
ogórki małosolne kg 8,00 -
ogórek gruntowy kg 3,00-4,50 3,50-4,00
ogórek zielony kg 3,00-3,50 2,50-3,00
orzechy włoskie kg - 5,00
papryka czerwona kg 12,00 10,00
papryka zielona Kg - -
papryka żółta kg 12,00 10,00
pieczarki kg 5,00-7,00 -
pietruszka kg 7,00 6,00
pomidor malinowy kg 5,50-6,50 5,00
pomidor polski kg 3,00-4,50 3,00
por szt. 3,00 2,50
rabarbar kg 4,00 3,00
rzodkiewka pęczek 1,50 1,50
sałata szt. 2,00 1,50
sałata lodowa szt. 3,00-4,00 -
seler kg 8,00 4,00
szczypiorek pęczek 2,00 1,00
szczaw pęczek - -
truskawki kg 5,00-6,00 3,00
włoszczyzna młoda pęczek 3,50 3,00-3,50
ziemniaki młode kg 2,50-3,00 2,00-3,00

ROLNIK SPRZEDAJE 
(ceny z dnia 7.06.2016 r.)

Żywiec wieprzowy:

 � Różyce: 4,50 zł/kg+VAT

 � Skowroda Płd.: 4,50 zł/kg+VAT

 � Domaniewice: 4,50 zł/kg+VAT

 � Chąśno: 4,30 zł/kg+VAT

 � Kiernozia: 4,50 zł/kg+VAT

 � Karnków: 4,30 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

 � Skowroda Płd.: jałówki 7,10 zł/kg+VAT,  
krowy 5,30 zł/kg+VAT; byki 7,60 zł/kg+VAT;

 � Różyce: jałówki 6,50 zł/kg+VAT; 
krowy 5,40 zł/kg+VAT; byki 7,20 zł/kg+VAT;

 � Domaniewice: jałówki 6,50 zł/kg+VAT;  
krowy 5,40 zł/kg+VAT; byki 7,20 zł/kg+VAT.

tywem miętowym, konkursy dla dzieci i 
młodzieży, prezentacja samochodu OSP 
i samochodów sportowych,występ zespo-
łu Ultimate, na koniec zabawa taneczna. 
Plac za strażnicą OSP w Bielawach.

 �Niedziela, 12 czerwca:
godz. 11.00 – Piknik i Dzień Otwarty 
– przy ZSP nr 2 na Blichu. W programie 
m.in. pokaz ratownictwa technicznego, 
prezentacja maszyn rolniczych, pokazy 
aikido. Dodatkowo istnieje możliwość 
zapoznania się z ofertą szkoły. 

 �Środa, 15 czerwca:
godz. 17.00 – Spotkanie DKK Łowicz: 
dyskusja nt. książki „Wilk”; Powiatowa 
Biblioteka Publiczna w Łowiczu, ul. Stary 
Rynek 5/7 (wejście od ul. 3 Maja).
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PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NŁ”: BIURO OGŁOSZEŃ ŁOWICZ, UL. PIJARSKA 3A; BEDNARY, SKLEP P. PAPIERNIK 24A; BOBROWNIKI 27, SKLEP P. PACLER; BOLIMÓW, UL. RYNEK KOŚCIUSZKI 17, SKLEP 

„EWA”, P.PAPIERNIK; DOMANIEWICE, UL. GŁÓWNA 26, SKLEP P. JAKUBIAK; GĄGOLIN POŁUDNIOWY, SKLEP „KOS”; HUMIN 1A, SKLEP P. GREFKOWICZ; IŁÓW: PL. RYNEK STAROMIEJSKI 2A; SKLEP P. PAPIEROWSKIEGO; KIERNO-
ZIA, RYNEK KOPERNIKA, KIOSK P. WESOŁOWSKIEJ; KOCIERZEW PŁN., SKLEP P. DRAGAŃSKIEJ; KURABKA 17A, SKLEP P. TOPOLSKIEJ; ŁOWICZ, OS. BRATKOWICE, KIOSK LOTTO; ŁYSZKOWICE, SKLEP „DUET”, UL. GMINNA 6; 

NIEBORÓW, AL. LEGIONÓW POLSKICH 18, SKLEP P. FIGATA; NOWA SUCHA 22, SKLEP P. SIEWIERY; OSTRÓW 20, SKLEP P. BEJDY; OSMOLIN, UL. RYNEK 2, SKLEP P. SERWACH; PSZCZONÓW 147, SKLEP P. LIPIŃSKIEGO; SANNIKI,  
UL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWICZ; SOBOTA, PL. ZAWISZY CZARNEGO 12, SKLEP P. BIŃCZAK; SOKOŁÓW 19, SKLEP P. GŁOWACKIEGO; STACHLEW 113A, SKLEP P. WIERZBICKIEJ; STARY DĘBSK 6A, SKLEP P. PAWŁA TARGA-

SZEWSKIEGO, ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP P. MĄCZYŃSKIEJ;  WALISZEW STARY 19, SKLEP  P. PABIJAŃCZYK; ZABOSTÓW DUŻY, SKLEP P. SZALENIEC; ZAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKIEJ; ZŁAKÓW BOROWY 139A, SKLEP P. PIECKI.

PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „WIEŚCI”: BIURO OGŁOSZEŃ GŁOWNO, UL. ŁOWICKA 40; DMOSIN 1, BOŻENA KRZESZEWSKA, PIEKARNIA:  STRYKÓW: SKLEP „ZOSIA”, UL. TARGOWA 25/27; SKLEP P. ŁUKASZA 

PAPIŃSKIEGO, STARY RYNEK 4/29.

PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLINA, OPOROWA, BEDLNA I PACYNY”: BEDLNO 28, SKLEP MINI-MAG; DOBRZELIN, UL. WŁ. JAGIEŁŁY, SKLEP MAGDA; PACYNA, UL. TOWAROWA 4, SKLEP P. MAG-

DALENY DURKI; PLECKA DĄBROWA, SKLEP „MONIKA”; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP P. MĄCZYŃSKIEJ; ŻYCHLIN, UL. ŁĄKOWA 9A, SKLEP „MAGDA”; UL. NARUTOWICZA 85F, SKLEP „MAGDA”; UL. 29 LISTOPADA 25-26, SKLEP „ELEMIS”.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZĄ ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA TREŚĆ OGŁOSZEŃ I REKLAM OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Złomowanie Pojazdów – 

zaświadczenia, auto-skup:  
uszkodzone, rozbite, wyeksploatowane, 
Rząśno 13, tel. kom. 602-123-360.

 �Autoskup: 1 zł za 1 kg, wszystkie,  
tel. kom. 888-460-461.

 �Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 
sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

 �Absolutnie każde auto,  
tel. kom. 609-027-388.

 �Absolutny skup aut, 1 zł  
za 1 kg, 24 h, bez opłat, niezależnie  
od stanu, rocznika, przebiegu,  
tel. kom. 537-667-709.

 �Auto skup, tel. kom. 886-802-487.

 �Auto skup, najlepsze ceny, wszystkie 
marki, całe i uszkodzone, zadzwoń!,  
tel. kom. 604-191-186.

 �Dostawcze, ciężarowe,  
tel. kom. 725-562-998.

 �Każdą Toyotę, Mercedesa,  
tel. kom. 725-361-836.

 �Każdego dostawczaka!,  
tel. kom. 734-603-762.

 �Kupię auta, również uszkodzone,  
tel. kom. 662-031-656.

 �Kupię Malucha 126p – sprawny  
lub do remontu, tel. kom. 515-605-227.

 �Kupię wszystkie auta,  
tel. kom. 510-631-245.

 �Skup pojazdów samochodowych. 
Zaświadczenia do WK. Sprzedaż 
części, tel. kom. 605-695-882.

sprzedaż

 �AUDI A3, 1.6 benzyna, 2005 rok, 
186.000 km, I właściciel, kupiony  
w polskim salonie, bogate wyposażenie, 
18.000 zł, tel. kom. 508-317-721.

 �AUDI 80, FIAT Seicento, 2001 rok,  
tel. kom. 510-340-800.

 �AUDI A3, 1.9 TDI, 2005 rok,  
I właściciel, tel. kom. 660-433-130.

 �AUDI A4, 2002 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �AUDI A4, benzyna/gaz, 1998 rok, 
automat, I właściciel,  
tel. kom. 601-978-833.

 �AUDI A4, 1.9 TDI, 2007 rok, kombi, 
27.500 zł, tel. kom. 721-108-955.

 �AUDI A4, 1.9 TDI, 2005 rok, srebrny 
metalik, kombi, tel. kom. 664-901-471.

 �AUDI A6, 2.4, 2005 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �CHEVROLET Aveo, 1.2, 2007 rok, 
109.000 km, bezwypadkowy, atrakcyjna 
cena, tel. kom. 604-706-309.

 �CHEVROLET Lacetti, 1.4 gaz, 2006 
rok, klima, tel. kom. 530-285-323.

 �CHRYSLER Voyager, 2.4 
benzyna+gaz sekwencyjny, 2004 rok, 
granat, stan bdb, 12.500 zł,  
tel. kom. 604-199-840.

 �CITROEN Xara Piccasso, 2.0 HDI, 
2004 rok, tel. kom. 604-489-929.

 �CITROËN C3, 1.1, 2006 rok, stan bdb, 
tel. kom. 515-155-709.

 �CITROËN Xsara Picasso, 2001 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �DAEWOO Lanos, 1.5, gaz, 1998 rok, 
tel. kom. 505-964-846.

 �DAEWOO Lanos, gaz, 1999 rok, 
sedan, hak, tel. kom. 721-486-232.

 �FIAT Doblo, 1.6 16V benzyna+gaz, 
2002 rok, tel. kom. 697-892-966.

 �FIAT Doblo, 1.3 JTD, 2010 rok, czarny 
metalik. W rozliczeniu przyjmę tańsze 
auto, 19.800 zł, tel. kom. 513-375-786.

 �FIAT Ducato, auto laweta,  
tel. kom. 726-102-844.

 �FIAT Panda, 1.1, 2007 rok, 66.000 
km, serwisowany, bezwypadkowy, 
wspomaganie kierownicy, kupiony 
polskim salonie, tel. kom. 722-090-134.

 �FIAT Panda, 1.1, 2006 rok, 
serwisowany, bezwypadkowy, bogate 
wyposażenie, kupiony w polskim 
salonie, tel. kom. 695-323-452.

 �FIAT Punto, benzyna/gaz, 1996 rok, 
tel. kom. 697-634-053.

 �FIAT Punto III FL, 1.2 na 8 benzyna, 
2004 rok, tel. kom. 662-093-233.

 �FIAT Punto, 1.4 benzyna, 2013 rok, 
niebieski, stan bdb.,  
tel. kom. 609-788-409.

 �FIAT Seicento, tel. kom. 515-697-643.

 �FIAT Seicento, 900, 2002 rok, 145.000 
km, oryginalny lakier, stan bdb.,  
tel. kom. 604-706-309.

 �FORD Focus, benzyna/gaz,  
tel. kom. 516-126-025.

 �FORD Focus, 2001 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �FORD Mondeo, 1997 rok, 1.500 zł,  
tel. kom. 530-317-338.

 �FORD Transit, 1992 rok,  
tel. kom. 792-931-678.

 �HONDA Accord kombi, 2.4 Executive, 
2010 rok, tel. kom. 788-293-343.

 �HYUNDAI Trajet, 2.0 CRDI, 2001 rok, 
7-osobowy, zadbany, pilne,  
tel. kom. 660-429-341.

 � IVECO Daily 35-C12, plandeka 
(firanka) do 3,5 tony,  
tel. kom. 606-223-315.

 �KIA Picanto, 1.1 benzyna, XII.2007 rok, 
80.000 km, sprowadzony z Niemiec, 
10.900 zł, Sochaczew,  
tel. kom. 603-200-914.

 �MAZDA 3, 1.4, benzyna, 2004 rok,  
tel. kom. 509-837-633.

 �MERCEDES Bus, 1992 rok,  
tel. kom. 517-481-313.

 �MERCEDES Vito, 2.2, 2006 rok, model 
109, blaszak, 138.000 km, czerwony 
(mozliwość zamiany na mniejszy 
osobowy), tel. kom. 604-706-309.

 �MITSUBISHI Carisma, 1.6 benzyna/
gaz, 1996 rok, hak, alufelgi, tempomat, 
tel. kom. 508-645-422.

 �NISSAN Almera, 1.4, 1996 rok,  
tel. kom. 792-931-678.

 �NISSAN Primera diesel, 1997 rok, 
hatchback, tanio, tel. kom. 880-651-700.

 �NISSAN Qashqai, 1.6 benzyna, 2009 
rok, pierwszy właściciel, stan idealny,  
tel. kom. 669-303-235, 608-359-373.

 �OPEL Astra, 2.0 16V, 1999 rok,  
tel. kom. 726-257-084.

 �OPEL Astra, 1.4 benzyna/gaz, 1997 
rok, tel. kom. 792-558-111.

 �OPEL Astra, 1.6, benzyna/gaz, 1996 
rok, tel. kom. 794-519-105.

 �OPEL Astra, 2014 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �OPEL Astra Classic, 1.4 8 V, 2001 rok, 
165.000 km, zielony metalik, oryginalny 
lakier, stan rewelacyjny,  
tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Astra II, 1.6 16V kombi, 
2004 rok, bezwypadkowy, bogate 
wyposażenie (w zamianie mogę przyjąć 
mniejszy), tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Astra II, 1.4, 2007 rok, salon 
Polska, tel. kom. 794-080-329.

 �OPEL Astra, 1.4 benzyna, 1998 rok, 
stan bdb, tel. kom. 503-118-367.

 �OPEL Corsa B, 1.2, benzyna/gaz, 
1997 rok, czerwony, 5-drzwiowy,  
tel. kom. 726-146-801.

 �OPEL Corsa, 1997 rok, stan dobry,  
tel. kom. 724-109-403.

 �OPEL Meriva, 2004 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �OPEL Vectra C, 2.0 DTI, 2003 rok, 
oryginalny lakier, bogate wyposażenie 
(możliwość zamiany na mniejszy),  
tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Vectra GTS, 2008 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �PEUGEOT 206, 1.4 HDI, 2011 rok, 
klimatyzacja, 12.700 zł,  
tel. kom. 502-358-304.

 �PEUGEOT 206, 1.4, 2002 rok, 
wyposażony, tel. kom. 604-392-876.

 �PEUGEOT 405, blacha ocynkowana, 
stan bdb, tel. kom. 503-386-585.

 �PEUGEOT 407, 1.6 HDI, 2005 rok, 
sedan, tel. kom. 509-837-633.

 �PEUGEOT Partner,  
tel. kom. 600-820-374.

 �PEUGEOT Partner, 1.4, 1997 rok,  
tel. kom. 502-322-564,.

 �PEUGEOT Partner, 1.9 diesel, 2003 
rok, FVAT, tel. kom. 503-047-710.

 �POLONEZ, sprzedam,  
tel. kom. 665-574-178.

 �RENAULT, 1.9, tel. kom. 694-157-527.

 �RENAULT Clio, 1.5 Diesel, 2005 rok, 
tel. kom. 509-837-633.

 �Renault Master na części, 2005 rok, 
2,5, tel. kom. 604-710-347.

 �RENAULT Clio II, 1998 rok, 136.000 
km, tel. (46) 837-41-56,  
tel. kom. 602-875-904.

 �RENAULT Master, 2006 rok, kontener 
8-paletowy, stan dobry,  
tel. kom. 604-226-412.

 �RENAULT Clio II, 1999 rok, stan dobry, 
tel. kom. 696-175-917.

 �RENAULT Megane (Sedan Classic), 
1.4 16 V benzyna, 1999 rok, I właściciel, 
salon Łowicz, bezwypadkowy, stan 
dobry, tel. kom. 665-968-333.

 �RENAULT Megane, 1996 rok, 149.800 
km, I właściciel, salon Polska, stan 
dobry, 2.900 zł, tel. kom. 793-808-707.

 �RENAULT Megane, 1.9 DCI, 2002 
rok, kombi, klimatyzacja, odpinany hak, 
opony zimowe, polecam,  
tel. kom. 660-516-878.

 �RENAULT Scenic, 1.9 TDI, 1999 rok, 
tel. kom. 726-102-844.

 �RENAULT Scenic, 1.9 DTI, 2000 rok, 
wyposażony, tel. kom. 604-392-876.

 �SEAT Cordoba, 1.6, 1994 rok,  
tel. kom. 697-574-828.

 �SEAT Cordoba, 1.4 benzyna, 2008 
rok, 84.000 km, tel. kom. 509-837-633.

 �SEAT Toledo, 2003 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �SKODA Felicia, gaz, 1998 rok,  
tel. kom. 796-428-623.

 �SKODA Felicia, 1.6 benzyna, 1999 rok, 
stan dobry, Głowno, 2.300 zł,  
tel. kom. 506-656-084.

 �STAR 1142, 1990, wywrot, sprzedam, 
zamienię, tel. kom. 602-445-248.

 �TOYOTA Avensis, kombi 2.0 D4D, 
2008 rok, w oryginale, bez wypadkowy 
(w rozliczeniu mogę przyjąć tańszy), 
19.900 zł, tel. kom. 604-706-309.

 �TOYOTA Corolla E12 diesel, 2003 rok, 
srebrny, tel. kom. 603-155-230.

 �TOYOTA Corolla sedan, 2006 rok, 
89.000 km, tel. kom. 788-293-343.

 �TOYOTA Corolla Verso, 2006 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �TOYOTA Yaris, 1.0, 1999 rok,  
tel. kom. 600-184-771.

 �TOYOTA Yaris, 1.0, XII. 2004/2005 rok, 
salon, wyposażona,  
tel. kom. 604-392-876.

 �Volvo S60, 2007 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �VOLVO S60 Diesel, 2007 rok, I 
właściciel, stan bdb.,  
tel. kom. 509-162-369.

 �VOLVO V40, 1998 rok, uszkodzona 
skrzynia biegów, tanio,  
tel. kom. 604-408-091.

 �Volvo V50, 2008 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �VW Bora, 1.9 TDI,  
tel. kom. 510-636-703.

 �VW Bora, 1.9 TDI, 2003 rok, 150 KM, 
tel. kom. 696-417-148.

 �VW Golf, 2005 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �VW Golf 6 kombi, 2010 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �VW Golf IV, 1.4, benzyna, 2000 rok, 
klimatyzacja, 7.600 zł,  
tel. kom. 502-358-304.

 �VW Golf Plus, 2.0 TDI, 2012 rok,  
tel. kom. 509-837-633.

 �VW Golf V kombi, 2009 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �VW Passat B5 gaz/benzyna, 1998 rok, 
stan idealny, tel. kom. 509-838-266.

 �VW Passat kombi, 1.9 TDI, 1999 rok, 
tel. kom. 509-837-633.

 �VW Passat, 1.9 TDI, 2005 rok,  
I właściciel w kraju, w oryginale,  
tel. kom. 513-375-786.

 �VW Passat, 1.9 TDI, kombi, 2000 rok, 
bogate wyposażenie,  
tel. kom. 698-034-855.

 �VW Passat, kombi, gaz, klimatyzacja, 
tel. kom. 696-175-917.

 �VW Polo gaz, 1996 rok, 3D,  
tel. kom. 603-872-897.

 �VW Polo, 1.4, 1999 rok, 112.000 km, 
wspomaganie kierownicy, poduszki, 
centralny zamek, ABS,  
tel. kom. 513-375-786.

 �VW Transporter Doka, 2.4 diesel,  
1997 rok, tel. kom. 509-837-633.

 �ŻUK, sprzedam,  
tel. kom. 695-999-028.

inne
 �LPG– serwis– montaż– diagnoza,  

tel. kom. 600-148-628.

 �LPG, montaż, serwis, diagnoza,  
tel. kom. 600-148-628.

 �Opony, felgi z Niemiec, hurtownia. 
Największy skład w rejonie, mechanika. 
Bratoszewice, ul. Łódzka 28, www.
opony-gaweda.pl, tel. (42) 719-63-08, 
505-151-701.

 �Sprzedam przyczepkę Sam,  
tel. kom. 692-447-493.

 �Przyczepka samochodowa 2-osiowa, 
tel. kom. 502-163-313.

motorowe

kupno
 �Kupię stare motocykle: WSK, MZ, 

Komarek itp., tel. kom. 609-942-407.

 �Skuter „Osa”, motorower „Ryś”  
lub „Żak”, tel. kom. 796-416-679.



33www.lowiczanin.info  nr 23      9 czerwca  2016

 �Kolekcjoner kupi stare motocykle, 
samochody, części,  
tel. kom. 513-185-357.

sprzedaż
 �Yamaha YBR 125,  

tel. kom. 691-482-111.

 �Sprzedam skuter 4T ZIPP Basic,  
tel. kom. 609-842-734.

 �Sprzedam quada 125, 2012 rok,  
stan bdb, tel. kom. 787-436-692.

 �Sprzedam Jawę 350 TS,  
tel. kom. 536-096-576.

 �Sprzedam WSK, tel. kom. 795-074-101.

 �Chopper 150, tel. kom. 511-311-145.

 �Skuter Benzer Oregon 2012 rok,  
stan bdb + 2 kaski gratis,  
tel. kom. 605-061-691.

 �Skuter Shenke 124 cm3, 5.300 km, 
rejestracja 04.2013 rok, I właściciel, 
2.700 zł do uzgodnienia,  
tel. kom. 692-837-123, po 16.00.

garaże

sprzedaż
 �Garaż, Korabka: Matejki,  

tel. kom. 783-644-537.

wynajem
 �Garaż do wynajęcia na Bratkowicach, 

tel. kom. 602-879-436, po 18:00.

nieruchomości

kupno
 �Kupię ziemię, gm. Łyszkowice  

i okolice, tel. kom. 502-602-463.

 �Kupię, przyjmę w dzierżawę ziemię, 
Popów, okolice, tel. kom. 696-736-701.

 �Kupię działkę, ziemię, bloki,  
tel. kom. 607-809-288.

sprzedaż
 �Sprzedam działkę budowlaną 717 

mkw., Jastrzębia, tel. kom. 600-488-382.

 �Działki budowlane w Głownie,  
tel. kom. 606-414-222.

 �Działki budowlane, Nieborów,  
tel. kom. 607-328-032.

 �Dwupoziomowe mieszkanie, 
114 mkw., centrum Łowicza, stan 
developerski, cena atrakcyjna,  
tel. kom. 508-174-797.

 �Działka rolno-budowlana 9.300 mkw., 
Placencja, bardzo tanio,  
tel. kom. 606-889-643.

 �Sprzedam działkę budowlaną, 
Bronisławów (gmina Głowno),  
tel. kom. 606-510-545.

 �Działka budowlana, Mysłaków,  
tel. kom. 692-363-474.

 �Dom 120 mkw., działka 1500 mkw., 
Głowno, tel. kom. 504-863-745.

 �Dom, Łowicz, tel. kom. 880-651-700.

 �Siedlisko, Dmosin,  
tel. kom. 881-087-040.

 �Sprzedam ziemię 7,60 ha, Żychlin 
ul. Głowackigo, tel. kom. 729-674-534, 
513-914-567.

 �Działki przy ul. Małszyce,  
tel. kom. 604-282-998.

 �Sprzedam lub wynajmę kawalerkę, 
Łowicz, Bratkowice,  
tel. kom. 723-880-870.

 �M-3, 48 mkw., własnościowe, Korabka, 
tel. kom. 505-349-904.

 �Mieszkanie 75,5 mkw., cegła, II p., 
Szarych Szeregów,  
tel. kom. 601-385-890.

 �Pilnie sprzedam 4,5 ha na terenie 
Głowna, tel. kom. 534-331-065,  
po 15:00.

 �Działka budowlana, Bednary  
ul. Ogrodowa, tel. kom. 698-334-328.

 �Siedlisko 2,5 ha, Bednary  
ul. Dworcowa 15, tel. kom. 698-334-328.

 �Działki 3.100 i 3.400 mkw., Bielawy,  
tel. kom. 664-041-140.

 �Działki budowlane, Strzelcew,  
tel. kom. 501-782-451.

 �Mieszkanie 60 mkw., IV piętro, 
Głowno, Kopernika, tel. kom. 668-836-
710, 600-895-257.

 �Dom z działką w stanie surowym  
w Głownie, tel. kom. 601-814-018.

 �Sprzedam działkę 900 mkw.,  
w Głownie, tel. kom. 601-814-018.

 �Mieszkanie, 47 mkw., 135.000 zł,  
tel. kom. 696-056-994.

 �Działka 1.600 mkw. z budynkami  
do rozbiórki, blisko Głowna,  
tel. kom. 666-838-686.

 �Mieszkanie 48 mkw,  
os. Dąbrowskiego, I piętro, 179.000 zł,  
tel. kom. 660-541-668.

 �Sprzedam działkę budowlaną na 
Bratkowicach, tel. kom. 608-353-067.

 �Atrakcyjna działka budowlana, 1,40 
ha, częściowo zalesiona, Uchań Dolny 
(przy zalewie i rzece Uchance),  
tel. kom. 608-076-041, 602-246-827.

 �Sprzedam mieszkanie 48 mkw., III 
piętro, os. Kopernika,  
tel. kom. 570-200-014.

 �Sprzedam, zamienię 2,20 ha, Psary, 
gmina Bielawy, tel. kom. 604-260-576.

 �Sprzedam działkę 3.000 mkw., 
Skaratki Pod Las, tel. kom. 667-539-954.

 �Pilnie sprzedam mieszkanie  
os. Konopnickiej, 60 mkw, 3-pokoje,  
tel. kom. 505-336-114.

 �Działka budowlana Nieborów, 
niedaleko Pałacu 1513 mkw., woda, 
prąd, tel. kom. 661-966-124.

 �Mieszkanie 60 mkw., Głowno os. 
Kopernika, korzystnie,  
tel. kom. 502-683-368.

 �Domek 60 mkw., działka 6.000 mkw., 
budowlano-usługowa, narożna, Łowicz, 
tel. kom. 603-878-783.

 �Tanio: działka budowlana, Nieborów, 
tel. kom. 795-015-269, po 16:00.

 �Sprzedam działki budowlane, 
Zielkowice II, tel. kom. 695-542-104.

 �Sprzedam działkę 3.200 mkw,  
tel. kom. 606-682-993.

 �Sprzedam razem działki: budowlaną 
726 mkw. i rolną 2906 mkw.,  
tel. kom. 880-151-132, Strzelcew.

 �Sprzedam siedlisko,  
tel. kom. 889-680-464.

 �Działka rolna, 9172 mkw., Nadolna,  
tel. kom. 600-077-774.

 �Kawalerka 26 mkw., os. Swoboda,  
tel. kom. 534-114-098.

 �Sprzedam ziemię rolną z działką 
budowlaną, Wola Stępowska, 3,6 ha,  
tel. kom. 501-504-723.

 �Dom z działką, k/Soboty,  
tel. kom. 511-682-578.

 �Sprzedam M-2, 38 mkw., IV piętro, os. 
Noakowskiego, tel. kom. 781-779-673.

 �Ogródek działkowy, Łódzka,  
tel. kom. 781-779-673.

 �Sprzedam las z działką rekreacyjną, 
tel. kom. 603-061-313.

 �Sprzedam dom, tel. kom. 513-597-084.

 �Dwie działki budowlane po 1.000 
mkw, na granicy Bednary-Sypień,  
tel. kom. 694-804-682.

 �Dom w Zdunach,  
tel. kom. 512-490-910.

 �Wyremontowane 51 mkw., III p., 
3-pokojowe, Reymonta,  
tel. kom. 791-579-463.

 �Sprzedam działkę, 1.30 ha,  
tel. kom. 882-177-513.

 �Sprzedam działkę, koniec Armii 
Krajowej, tel. kom. 607-141-548.

 �Mieszkanie w Głownie, os. Sikorskiego 
bl.1, 3 pokoje z kuchnią, II piętro,  
tel. kom. 502-257-906.

 �M-3, Głowno, Zabrzeźnia, II piętro,  
tel. kom. 602-445-248.

 �Gospodarstwo 1,4 ha, budynki, Sypień 
14 k./Nieborowa, tel. kom. 518-443-192.

 �Mieszkanie, 39,5 mkw., 2-pokojowe, 
niski czynsz. Noakowskiego,  
tel. kom. 607-110-709.

 �Działki, Otolice, tel. kom. 512-490-910.

 �Mieszkanie 65 mkw., cegła, I piętro, 
tel. kom. 501-843-315.

 �Sprzedam mieszkanie 36 mkw.,  
2 pokoje + kuchnia, balkon, Głowno,  
os. Sikorskiego, tel. kom. 609-119-600.

 �Działka 6.600 mkw., z domem 
drewnianym, Bąków Górny,  
tel. kom. 607-517-238.

 �Sprzedam dwie działki  
po 800 mkw, tel. kom. 606-617-497.

 �Mieszkanie 43 mkw, 4-piętro, z cegły, 
tel. kom. 534-170-400, po 17:00.

 �Sprzedam dom, stan surowy, 
zamknięty, Łowicz ul. Grunwaldzka,  
tel. kom. 795-410-608.

 �Działka budowlana 5100 mkw., 
Zielkowice, tel. kom. 795-410-608.

 �Działka, Bobrowa,  
tel. kom. 606-626-575.

 �Ziemia orna, Bobrowa,  
tel. kom. 606-626-575.

 �Łyszkowice, kawalerka 17 mkw, 
42.000 zł, tel. kom. 695-942-575.

 �Mieszkanie 48 mkw., Dąbrowskiego,  
II p., tel. kom. 885-194-475.

 �Sprzedam 10 ha z budynkami  
lub same budynki, tel. kom. 697-342-561.

 �Ziemia 2,28 ha, Wicie,  
tel. kom. 500-041-376.

 �Siedlisko z działką 2.500 mkw.  
i stawem, tanio sprzedam,  
tel. kom. 504-571-878.

 �Sprzedam lub wynajmę lokal  
na os. Sikorskiego, Głowno,  
tel. kom. 507-216-596.

 �Sprzedam działkę 0,53 ha z lasem, 
możliwość zabudowy, ok. Guźnii,  
tel. kom. 693-944-127.

 �Dom z działką do zamieszkania, 
Bratoszewice, tel. kom. 514-734-737, 
504-507-730.

 �Sprzedam mieszkanie własnościowe 
36 mkw, 2-pokojowe, Łowicz-centrum, 
tel. kom. 600-235-160.

 �Działka 4,6 ha, 135x340 m, tanio, 
Łazin, tel. kom. 501-020-993.

 �Siedlisko z ziemią lub bez, Bogoria 
Górna 16, tel. kom. 606-461-953.

 �Działka budowlana, Klickiego 42,  
tel. kom. 502-163-313.

 �Wulkanizacja, Napoleońska 6,  
Łowicz, tel. kom. 502-163-313.

 �Dom 110 mkw. z działką 1.100 mkw.; 
Łowicz, tel. kom. 601-523-460.

 �Sprzedam dom piętrowy, Katarzynów, 
Łowicz, tel. kom. 509-209-105.

 �Sprzedam mieszkanie, kawalerkę, 30 
mkw., wyposażone (kuchnia, łazienka), 
miejsce parkingowe w cenie lokalu,  
ul. Grunwaldzka, I pietro,  
tel. kom. 604-535-469.

 �Sprzedam dom w stanie surowym, 
zamknięty, 127 mkw.,  
tel. kom. 508-694-697.

 �Sprzedam ogrodzoną działkę  
w Strzelcewie, 5000 mkw., z domem,  
550 tys. zł, tel. kom. 501-213-061.

 �Sprzedam działkę budowlaną 4. tys. 
mkw., podzieloną na 4 działki, 4 km  
od centrum Łowicza – 280 tys zł,  
tel. kom. 501-213-061.

 �Mieszkanie 3-pokojowe do remontu, 
60 mkw., 170.000 zł, tel. kom. 600-248-
791, 668-599-646.

 �Mieszkanie 2-pokojowe, Nowe Zduny/
Dąbrowa. Niedrogo!,  
tel. kom. 604-122-730, wieczorem.

 �Sprzedam lub wynajmę lokal na 
Targowicy w Łowiczu, w głównej alejce, 
w rzędzie z mięsem i drobiem,  
tel. kom. 605-636-176.

 �Działka rekreacyjna z murowanym 
domkiem po kapitalnym remoncie  
w ROD „Niedźwiadek”, Niedźwiada,  
tel. kom. 502-629-406.

 �Sprzedam 2,5 ha ziemi położnej na 
terenie gminy Zduny,  
tel. kom. 790-617-465.

 �Mieszkanie 35,6 mkw., os. Bratkowice, 
III p, po remoncie, tel. kom. 661-100-420.

 �Dom, Żwirki i Wigury 7A,  
tel. kom. 500-287-713.

 �Rentowny sklep spożywczo-
przemysłowy, ok. 60 mkw., wyposażony, 
dobra lokalizacja, Żychlin,  
tel. kom. 604-472-527.

 �Mieszkanie 58 mkw., 
Starzyńskiego 5,  
tel. kom. 664-176-048.

 �Las 1,1 ha, gmina Łyszkowice,  
tel. kom. 668-171-618.

 �Sprzedam budynek 2.440 mkw. z 
przeznaczeniem na magazyn, chlewnię, 
kurnik w Pleckiej Dąbrowie 2,31 ha,  
tel. kom. 602-673-181.

 �Mieszkanie 37,80 mkw., piętro, Osiny 
139, koło Głowna, 120.000 zł,  
tel. kom. 500-508-676.

 �Sprzedam dom, Kiełmina,  
tel. kom. 697-522-775.

 �Sprzedam M-3, 49 mkw. w Głownie, 
tel. kom. 500-315-729.

 �Mieszkanie 52 mkw, Kwiatowa,  
tel. kom. 505-041-810.

 �Gospodarstwo rolne, 13 ha, 
tel. (46) 837-05-04.

 �Sprzedam dom do zamieszkania,  
od zaraz z zabudowaniami i działką  
8 km od Głowna, tel. kom. 609-541-325.

wynajem
 �Przyjmę w dzierżawę grunty rolne  

w Bocheniu (bardzo dobre warunki),  
tel. kom. 601-857-267.

 �Lokal handlowy. Centrum,  
tel. kom. 604-107-760.

 �Dom umeblowany, Łowicz,  
tel. kom. 662-736-603.

 �Wynajmę lokal 28 mkw. na działalność 
usługowo-handlową, wszystkie media, 
Łowicz ul. Długa 4 (obok Galerii),  
tel. kom. 661-853-626.

 �Wynajmę dom Głowno, Mickiewicza, 
najpóźniej z początkiem sierpnia,  
tel. kom. 509-440-293.

 �Mieszkanie do wynajęcia, os. 
Noakowskiego, tel. kom. 698-728-146.

 �Wynajmę lokal mieszkalny,  
48 mkw., 2-pokojowy z kuchnią (kuchnia 
i łazienka wymagają remontu), centralne 
ogrzewanie, przy ul. Zduńskiej,  
tel. kom. 607-442-383.

 �Wynajmę lokal mieszkalny, 65 mkw., 
2-pokojowy z kuchnią, przy ul. Zduńskiej, 
tel. kom. 607-442-383.

 �Wynajmę mieszkanie, umeblowane, 
tel. kom. 668-900-763.

 �Starzyńskiego, 40 mkw.,  
tel. kom. 692-101-989.

 �Wynajmę M-2 + łazienka, Dmosin,  
tel. kom. 692-749-175.

 �Lokale biurowe, centrum, tanio,  
tel. kom. 509-099-969.

 �Mieszkanie 48 mkw., os. Konopnickiej, 
tel. kom. 577-028-979.

 �Wynajmę lokal użytkowy  
117 mkw., Łowicz ul. Zduńska,  
tel. kom. 607-442-383.

 �Lokal do wynajęcia, Zduńska, 
tel. (46) 837-36-86,  
tel. kom. 883-201-761.

 �Poszukuję współlokatorki  
do mieszkania, tel. kom. 601-576-398.

 �Lokal handlowo-biurowy, Krakowska, 
wynajmę, tel. kom. 796-086-680.

 �Lokal handlowo-biurowy, Głowno, 
Kopernika, tel. kom. 796-086-680.

 �Poszukuję do wynajęcia mieszkania 
lub domu na terenie Łowicza, min.  
3 pokoje, tel. kom. 507-111-367.

 �Wynajmę mieszkanie w Głownie, 
osiedle Sikorskiego, od 01.07.2016,  
60 mkw., 3 pokoje z kuchnią, III piętro, 
1.200 zł + media, tel. kom. 502-213-373.

kupno różne
 �Przyjmę gruz, glinę, ziemię,  

tel. kom. 885-122-144.

 �Kupię duży parasol ogrodowy  
lub barowy, tel. kom. 609-063-583.

 �Przyjmę gruz, tel. kom. 726-530-587.

 �Kupię kruszywo betonowe,  
tel. kom. 726-530-587.

 �Przyjmę gruz, ziemię. Nie posiadam 
transportu, tel. kom. 725-985-869.

 �Kupię eternit grubofalisty, nowy,  
tel. kom. 503-562-330.

 �Kupię smołę, tel. kom. 696-447-652.

sprzedaż różne
 �Płytki do obkładania pomników,  

tel. kom. 531-467-981.

 �Kręgi, pokrywy, przepusty,  
tel. kom. 531-467-981.

 �Wyprzedaż płyt chodnikowych  
w różnych wzorach i kolorach,  
tel. kom. 531-467-981.

 �Drewno kominkowe i opałowe, 
pelet drzewny, brykiet drzewny,  
tel. kom. 504-010-550.

 �Płyty ozdobne na ścieżki ogrodowe, 
palisady, tel. kom. 531-467-981.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Drewno kominkowe, opałowe buk, 
brzoza, tel. kom. 501-658-261.

 �Węgiel Ekogroszek z dostawą  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-10-13,  
tel. kom. 789-333-677.

 �Łóżko rehabilitacyjne elektryczne; 
schodołaz Alber C, X3S,  
tel. kom. 608-828-612.

 �Okna używane, inwentarskie,  
tel. kom. 697-688-625.

 �Sprzedam drzewo opałowe  
(dąb, brzoza, sosna), rozpałkowe,  
tel. kom. 695-736-381.

 �Drewno opałowe i kominkowe; 
wycinka drzew; skup drewna na pniu,  
tel. kom. 505-700-777.

 �Lady chłodnicze, krajalnice do wędlin, 
wagi elektroniczne,  
tel. kom. 604-779-223.

 �Pianino, tel. kom. 665-646-805.

 �Zrębki opałowe, brzozowe,  
tel. kom. 791-235-113.

 �Sprzedam wełniak nowy, uszyty,  
cena do uzgodnienia i wiatę,  
tel. kom. 726-732-589.

 �Wełniak nowy, uszyty i wiatę,  
tel. kom. 726-732-589.

 �Ślusarstwo, betoniarki, części, 
naprawa. Rusztowania,  
tel. kom. 510-124-700.

 �Sofa 2-osobowa, 150 zł,  
tel. kom. 880-948-664.

 �Kontener budowlany,  
tel. kom. 504-350-641.

 �Markiza przeciwsłoneczna 2x2, 350 zł, 
tel. kom. 602-370-470.

 �Garsonki, tanio, rozm. 40-42,  
tel. kom. 509-822-437.

 �Keyboard Korg PA 500 + statyw,  
tel. kom. 502-363-102.

 �Sprzedam pszczoły z ulami, Głowno, 
tel. kom. 515-236-003.

 �Akwarium 120-litrowe  
z wyposażeniem, tel. kom. 505-949-957.

 �Oddam odpady wełny mineralnej,  
tel. kom. 505-949-957.

 �Kostkę, palety, klatki,  
tel. kom. 501-788-226.

 �Regał, kanapa 2-osobowa,  
tel. kom. 660-027-671.

 �Sprzedam zbiornik bezodpływowy 
(szambo), 2 m3, mało używany,  
tel. kom. 515-277-426.

 �Skrzynki plastikowe 15 kg, nowe, 
używane, tel. kom. 500-385-907.

 �Stemple budowlane,  
tel. kom. 604-770-110.

 �Ubijanki plastikowe 1 zł/szt.,  
tel. kom. 515-115-541.

 �Sprzedam łóżko na pilota,  
tel. kom. 607-517-238.

 �Sprzedam rowerek wodny,  
tel. kom. 505-929-983.

 �Sprzedam 800 m węża  
hiszpańskiego, średnica 16,  
do nawodnienia kropelkowego, co 40 
cm; stelaże do siatek przeciw ptakom,  
tel. kom. 693-236-323.

 �Suche drewno opałowe, kominkowe, 
tel. kom. 667-566-961.

 �Sprzedam tanio stare pianino,  
tel. kom. 663-920-819, po 19.00.

 �Rusztowania warszawskie,  
tel. kom. 500-262-573.
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 �Okna PCV używane,  
tel. kom. 609-842-741.

 �Sprzedam dywan 1,60x2,30,  
tel. kom. 602-331-437.

 �Sprzedam kamienie duże i małe, 
składowane na placu,  
tel. kom. 512-179-465.

 �Bojler elektryczny 50-litrowy, mało 
używany, 300 zł, tel. kom. 603-324-391.

 �Wózek paleciak,  
tel. kom. 693-830-160.

 �Sprzedam palety,  
tel. kom. 693-830-160.

 �Sprzedam betoniarkę 250,  
tel. kom. 601-813-186.

 �Sprzedam ramę i 2 koła do bryczki, 
tel. kom. 536-001-699.

 �Sprzedam 4 rowery do remontu  
za 120 zł, tel. kom. 536-001-699.

 �Kajak z żaglem sprzedam,  
tel. kom. 511-182-464.

 �Sprzedam używane okna plastikowe i 
grzejniki stalowe, tel. kom. 502-433-800.

 �Wózek dziecięcy 3-funkcyjny,  
tel. kom. 601-613-883.

 �Strój łowicki damski,  
tel. kom. 601-613-883.

 �Stół brązowy 120x80 cm, rower 26’, 
tel. (46) 837-85-56.

 �Sprzedam rury na przepusty,  
tel. kom. 608-691-072.

 �Drut 4 mm, wózek metalowy  
– dwukółka, tel. kom. 608-641-030.

 �Sprzedam przyczepkę „Niewiadów”, 
400 kg, tel. kom. 692-368-494.

 �Sprzedam dom drewniany do 
rozbiórki, na opał, tel. kom. 692-368-494.

 �Sprzedam krajzegę 220,  
tel. kom. 512-630-603.

 �Altanka nowa 2,30x2,30,  
tel. kom. 511-311-145.

 �Przepusty na mostki, plastikowe, 
średnica 40 cm, tel. kom. 502-076-530.

 �Sprzedam rębak do gałęzi,  
tel. kom. 728-579-290.

 �Sprzedam traktorek do trawy MTD 
B135, tel. kom. 606-615-497.

 �Piec, wytwornica pary,  
tel. kom. 792-931-678.

 �Podkłady, deski wiązowe, silnik 
elektryczny 3 kW, 2 osie z kołami, 
rozsiewacz nawozu Lejek,  
tel. kom. 508-770-744.

 �Agregat prądotwórczy 12/230/380 
Steinen Profesional ST 8300,  
tel. kom. 508-132-400.

 �Sprzedam wypoczynek i wersalkę,  
tel. kom. 570-266-231.

 �Krajzega, spawarka,  
tel. kom. 664-771-346.

 �Silnik elektryczny, wolnoobrotowy, 30 
kW, tel. (46) 838-98-12.

 �Stół + 2 ławki drewniane, wym. 
100x80x280, solidna konstrukcja, 
wylakierowane, ciemny dąb,  
tel. kom. 509-534-503.

 �Sprzedam rowerek dziecięcy na 
kołach 16, tel. kom. 608-613-658.

 �Sprzedam huśtawki,  
tel. kom. 662-794-245.

 �Rębak, grubość 5 cm; grubościówka 
do drewna, tel. kom. 604-931-629.

 �Traktorek do trawy, szer. 70 cm i 102 
cm, tel. kom. 604-931-629.

 �Kompresor WAN x2,  
tel. kom. 515-193-140.

 �Stal konstrukcyjna, hale stalowe, płyty 
warstwowe: sprzedaż, wykonawstwo. 
Najlepsze ceny. ekoprojekty@o2.pl,  
tel. kom. 730-115-107.

praca

dam pracę
 �Zatrudnię ekspedientkę do sklepu 

jubilerskiego, tel. kom. 603-223-259

 �Przyjmę pizzermana do przyuczenia 
(praca na stałe) oraz kierowcę do pizzerii 
(weekendowo), tel. kom. 725-697-131.

 �Przyjmę kelnerkę do pizzerii na stałe 
oraz pomoc na kuchnię (weekendowo), 
tel. kom. 665-095-392.

 �Zatrudnię szwaczki, dzianina, praca 
całoroczna, Głowno, tel. (42) 710-73-
31, tel. kom. 608-496-344;.

 �Przyjmę na wakacje kierowcę  
do pizzerii oraz pomoc na kuchnię,  
tel. kom. 725-237-037.

 �Zatrudnię szwaczki, szycie 
biustonoszy, tel. kom. 603-653-012.

 �Zatrudnię fryzjerkę, tel. (46) 837-
67-54, tel. kom. 604-108-443.

 �Zatrudnię kierowcę C+E (transport 
międzynarodowy),  
tel. kom. 608-059-817, 606-457-050.

 �Zatrudnię spedytora  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 608-059-
817, 606-457-050.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
w ruch międzynarodowym,  
tel. kom. 501-038-542.

 �Zatrudnię osobę z bardzo dobrą 
znajomością języka angielskiego  
do biura w Łowiczu. CV na rekbc@wp.pl.

 �Zatrudnię spawacza  
z doświadczeniem na MIG, TIG, Praca  
w Łowiczu, tel. kom. 720-905-917.

 �Zatrudnię malarza do lakierni 
proszkowej w Łowiczu,  
tel. kom. 720-905-917.

 �Zatrudnię pracowników produkcyjnych 
– montażystów urządzeń zabawowych. 
Praca w Łowiczu, tel. kom. 720-905-917.

 �Zatrudnię operatora maszyny CNC. 
Praca w Łowiczu, tel. kom. 720-905-917.

 �Zatrudnię kierowcę C+E,  
transport międzynarodowy,  
tel. kom. 603-430-992.

 �Firma Pas-Pol zatrudni pracownika 
fizycznego, wymagane: umiejętności 
spawalnicze, obsługa maszyn 
przemysłowych, prawo jazdy  
i operatywność,  
tel. kom. 606-989-491.

 �Kierowca C+E na kraj,  
tel. kom. 690-475-444.

 �Z Oriflame jako konsultantka: 
dorobisz, zarobisz. Wyślij SMS na numer 
603-959-031 z imieniem i nazwiskiem. 
Oddzwonimy.

 �Zatrudnię pomocnika budowlanego, 
tel. kom. 734-627-253.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kraj,  
tel. kom. 505-011-153.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E,  
w transporcie międzynarodowym,  
tel. kom. 512-616-576.

 �Zatrudnię do pracy przy dachach,  
tel. kom. 502-782– 465.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, jazda  
po kraju, tel. kom. 728-988-648.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, również 
dorywczo, kraj, Łowicz, tel. kom. 
601-385-525.

 �Przyjmę na stanowisko spedytor, z 
doświadczeniem, tel. kom. 512-616-576.

 �Szwaczki do szycia kostiumów 
kąpielowych w Głownie, stała praca, 
tel. kom. 602-457-089.

 �Technologa produkcji do szwalni  
w Głownie, stała praca,  
tel. kom. 602-457-089.

 �Zatrudnię kierowcę, C+E, kraj, 
przerzuty, tel. kom. 605-993-107.

 �Zatrudnię kierowcę C+E na zagranicę, 
Polska-Niemcy, tel. kom. 605-993-107.

 �Zatrudnię gipsiarzy, monterów g/k, 
malarzy, tel. kom. 500-027-261.

 �Krawcowe do szwalni w Głownie, 
tel. kom. 602-457-089.

 �Bardzo atrakcyjne wynagrodzenie - 
sprzątanie – osoby niepełnosprawne 
ze stopniem znacznym  
i umiarkowanym szczególnym. 
Stryków. 5 osób.,  
tel. kom. 786-850-750.

 �Zatrudnię operatora koparki,  
tel. kom. 601-239-804.

 �Zatrudnię kierowcę C, C+E,  
tel. kom. 601-239-804.

 �Zatrudnię na staż do biura,  
tel. kom. 609-111-509.

 �Firma Budmax zatrudni 
pracowników do układania kostki i 
kanalizacji z okolic Bielaw, Bolimowa, 
Nieborowa, tel. kom. 693-698-006.

 �Poszukuję mechanika do naprawy 
ciągników, maszyn rolniczych,  
tel. kom. 501-504-723.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E,  
w transporcie krajowym,  
tel. kom. 608-071-798.

 �Przyjmę do rwania truskawek,  
tel. kom. 798-830-818.

 �Przyjmę szwaczki, dzianina, Głowno, 
tel. kom. 604-081-248.

 �Zatrudnię ślusarza, spawacza, 
Stryków, tel. kom. 606-439-498.

 �Zatrudnię do zbioru truskawek,  
tel. kom. 509-195-030.

 �Zatrudnię kierowcę  
z doświadczeniem, kategoria C+E,  
na chłodnię, w ruchu krajowym,  
tel. kom. 607-403-256, 609-455-846.

 �Zatrudnię pracownika (magazynier) 
prawo jazdy kat. B, mile widziana 
kat. C, tel. (46) 830-22-55, tel. kom. 
605-040-913.

 �Zatrudnię kierowcę kat. B do rozwozu 
gazu w butlach, na terenie Łowicza,  
tel. kom. 600-237-175.

 �Zatrudnię kierowcę kat. B do rozwozu 
gazu w butlach na terenie Głowna,  
tel. kom. 600-237-175.

 �Zatrudnię brukarza lub pomocnika,  
tel. kom. 661-937-398.

 �Zatrudnię kierowcę kat. B,  
kurier, 2.800 zł miesięcznie,  
tel. kom. 516-755-833.

 �Szukam sprzedawcy do pracy  
w sklepie spożywczym w Bobrownikach, 
tel. kom. 604-169-975.

 �Firma Robo Kop zatrudni 
pracowników fizycznych – zbrojarzy  
i spawaczy, tel. (46) 838-31-62,  
tel. kom. 533-660-088.

 �Firma produkcyjna w Łowiczu 
poszukuje: lakiernika maszyn  
i elementów konstrukcji stalowych. 
Prosimy o wysyłanie CV pod adres 
e-mail: biuro@pro-vega.pl lub o kontakt 
telefoniczny, tel. (46) 811-55-22.

 �Zatrudnię kierowcę C+E na kraj,  
tel. kom. 695-802-805.

 �Zatrudnię szwaczki, Łowicz,  
tel. kom. 665-431-100.

 �Młodą osobę do kuchni oraz osobę 
do sprzątania i zmywania, Szkiełka, 
tel. kom. 602-574-891.

 �Przyjmę do zbioru truskawek,  
tel. kom. 784-720-912.

 �Przyjmę do pracy kucharza, kelnerkę, 
pomoc kuchenną do Oberży „Pod 
Złotym Prosiakiem” w Nieborowie,  
tel. kom. 501-608-061.

 �Do sprzątania sezonowo. Dworek 
Biała Dama Nieborów,  
tel. kom. 602-574-891.

 �Zatrudnię kelnera/kelnerkę 
Dworek Biała Dama Nieborów,  
tel. kom. 501-067-706.

 �Przyjmę do zbioru bobu,  
tel. kom. 661-610-153.

 �Zatrudnimy kierowców  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym (Benelux, prawie 
każdy weekend wolny), nowe stawki, 
bardzo dobre zarobki,  
tel. kom. 795-202-006.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, chłodnie, dobra 
stawka, tel. kom. 782-223-211.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E, kraj, 
zagranica; firanki, chłodnie, może być 
bez doświadczenia, wolne weekendy,  
tel. kom. 537-997-045.

 �Zatrudnię szwaczkę, konfekcja, 
Głowno, tel. kom. 509-571-801.

 �Kierowca C+E na kraj. Zduny,  
tel. kom. 888-666-226.

 �Księgowych zatrudnimy, 
prowadzenie PKPiR i/lub KH. 
Praca: Łowicz lub Łódź. CV na: 
rekrutacja102@op.pl.

 �Zatrudnię do zbioru truskawek,  
tel. kom. 660-048-076.

 �Przyjmę pomocnika na budowę  
z okolic Głowna i Strykowa,  
tel. kom. 515-236-026.

 �Zatrudnię od zaraz, kobiety  
z Łowicza i okolic, praca przy zbiorze 
ogórka, tel. kom. 604-784-713, 
między 18:00-20:00.

 �Pomocnika na budowę,  
tel. kom. 691-736-552.

 �Zatrudnię osoby do pracy przy bobie, 
tel. kom. 663-715-976.

 �Zatrudnię do zbioru truskawki,  
tel. kom. 723-069-623.

 �Zatrudnię do zbioru bobu,  
tel. kom. 889-504-192.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C z okolic 
Skierniewic. jazda po kraju,  
tel. kom. 661-999-632.

 �Zatrudnię pracownika  
w gospodarstwie rolnym przy bydle 
mięsnym z możliwością zakwaterowania 
i wyżywienia, tel. kom. 607-613-259.

 �Przyjmę pracownika 
ogólnobudowlanego z Łowicza,  
tel. kom. 662-129-221.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kraj,  
tel. kom. 699-902-211.

 �Przyjmę pracownika do zakładu 
kamieniarskiego, Stryków, 
tel. (42) 719-81-66.

 �Sprzątaczki, pracowników 
gospodarczych, obiekt w Strykowie,  
tel. kom. 603-606-695.

 �Trawa obiektowa, koszenie, rolnicy,  
tel. kom. 603-606-695.

 �Do zbioru bobu, Sierżniki,  
tel. kom. 696-441-178.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, transport 
międzynarodowy, tel. kom. 509-499-556.

 �Zatrudnię do zbioru truskawek,  
tel. kom. 784-602-809.

 �Przyjmę do zbioru bobu,  
tel. kom. 607-181-404.

 �Zatrudnię do zbioru bobu,  
tel. kom. 693-370-407.

 �Przyjmę do zbioru bobu, Kompina, 
tel. kom. 501-615-217.

 �Zatrudnię do zbioru bobu,  
tel. kom. 697-693-641, 511-144-345.

 �Firma zatrudni kierowcę kat. 
C+E w ruchu krajowym bądź 
międzynarodowym,  
tel. kom. 602-389-703.

 �Firma zatrudni kierowcę kat. C+E  
w ruchu krajowym. Załadunki FM, 
Polska, tel. kom. 602-389-703.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
z doświadczeniem, kraj,  
tel. kom. 662-190-347.

 �Studio Matrix ul. Stanisławskiego 18 
przyjmie do pracy fryzjerów,  
tel. kom. 530-026-025.

 �Piekarnia w Głownie zatrudni 
pracownika na produkcję,  
tel. kom. 881-000-706.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, kraj, 
chłodnie, tel. kom. 793-454-739.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E na kraj, 
okolice Brzezin, tel. kom. 724-546-687.

 �Poszukuję pracownika do ociepleń i 
wykończeń wnętrz,  
tel. kom. 792-541-829.

 �Przyjmę na staż w ubezpieczeniach, 
tel. kom. 601-303-852.

 �Zatrudnię do pracy w biurze. 
Fakturowanie, podstawy księgowości, 
inne prace biurowe. Wymagania: 
prawo jazdy kat. B, znajomość języka 
niemieckiego, dyspozycyjność, 
kreatywność, wykształcenie wyższe. 
FPHU Desmo, tel. kom. 790-772-287, 
desmo@poczta.onet.eu.

 �Zatrudnię do zbioru bobu 
(Łaguszew), tel. kom. 605-591-610.

 �Przyjmę do zbioru bobu,  
tel. kom. 508-130-791.

 �Zatrudnię do bobu,  
tel. kom. 530-889-790.

 �Zatrudnię ludzi do bobu, Płaskocin, 
tel. kom. 790-575-493.

 �Zatrudnię młodą do pracy lub na 
staż w sklepie spożywczym  
w Łowiczu, tel. kom. 502-110-726.

 �Przyjmę do zbioru bobu i fasoli,  
tel. kom. 515-121-410.

 �Zatrudnię sprzedawcę w hurtowni 
budowlanej, tel. kom. 602-587-341.

 �Zatrudnię spedytora lub asystenta  
w dziale logistyki sawtrans@wp.pl.

 �Zatrudnię sprzedawcę, studentkę  
z Łowicza, tel. kom. 796-247-987.

 �Zatrudnię uczniów w charakterze 
kelnera, tel. kom. 504-359-441.

 �Zatrudnię młodą energiczną,  
o zdolnościach manualnych do 
szwalni na rygiel, może być do 
przyuczenia, tel. kom. 602-457-089.

 �Zatrudnię do zbioru bobu,  
tel. kom. 880-177-805.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E,  
transport krajowy (chłodnia),  
tel. kom. 501-074-953.

 �Kierowca kat. C+E, transport krajowy, 
mile widziane doświadczenie,  
tel. kom. 691-200-608.

 �Przyjmę do zbioru bobu, 4 osoby,  
z dowozem, tel. kom. 512-874-011.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, kraj, 
chłodnia izoterma,  
tel. kom. 602-354-612.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, transport 
międzynarodowy, atrakcyjne warunki 
zatrudnienia, tel. kom. 505-083-574.

 �Punkt apteczny z gminy Dmosin 
zatrudni technika farmaceutycznego-
kierownika, punktapteczny_1@wp.pl.

 �Przyjmę pracownika 
ogólnobudowlanego 
(budowa+kostka),  
tel. kom. 504-072-526.

 �Technika farmacji,  
tel. kom. 605-233-823.

 �Pilnie zatrudnię ekspedientki  
do sklepu spożywczego,  
tel. kom. 512-088-422.

 �Zatrudnię na stałe mężczyznę 
do pracy fizycznej w pieczarkarni. 
Zgłoszenia osobiste, Dąbkowice Dolne 
41, gm. Łowicz.

 �Pomocnika na budowę dorywczo,  
tel. kom. 691-736-552.

 �Przyjmę do pracy w kwiaciarni, z 
doświadczeniem, tel. kom. 600-937-929.

 �Przyjmę do pracy w stolarni,  
tel. kom. 696-086-527.

 �Zatrudnię pracowników do układania 
kostki, tel. kom. 697-778-557.

 �Zatrudnię osobę lub firmę  
do sprzątania w przychodni w Łowiczu,  
tel. kom. 668-386-308.

 �Zatrudnię chałupniczo do formowania 
skarpet, tylko Łowicz., tel. kom. 880-216-
660, 18:00-20:00.

 �Przyjmę 1 osobę do prac ziemno-
torowych, tel. kom. 796-689-987.

 �Szwaczki – Zatrudnimy (dzianina). 
Głowno ul. Woj. Polskiego 6, rejestracja 
na pełen etat!, tel. kom. 609-310-730, 
Firma LENTAL®.
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 �Zatrudnię do zbioru bobu,  
tel. kom. 608-511-258.

 �Pomoc domowa: szukam osoby 
do pomocy w pracach domowych 
(sprzątanie, gotowanie prasowanie), 
okolice Bedlna, tel. kom. 606-231-122.

 �Firma budowlana zatrudni do pracy. 
Atrakcyjne zarobki – 15zl/h,  
tel. kom. 605-416-083.

 �Kierowca kat. C+E z doświadczeniem 
w transporcie międzynarodowym 
(chłodnia). Więcej inf,  
tel. kom. 669-366-368.

 �Przyjmę pomocnika na budowę,  
tel. kom. 575-661-940.

 �Zatrudnię pracowników na budowę, 
tel. kom. 692-373-655.

 �Zatrudnię instruktora nauki jazdy 
kat. AB lub tylko B,  
tel. kom. 603-048-912.

 �Zlecę formowanie skarpet i 
chałupnictwo,  
tel. kom. 507-044-910.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E  
w transporcie międzynarodowym 
(firanki), z doświadczeniem, z ważną 
kartą tachografu, tel. kom. 606-444-846.

 �Zatrudnię konserwatora na godziny  
w przychodni w Łowiczu,  
tel. kom. 505-099-355.

 �Poszukuję dwóch osób do pracy  
przy zbiorze bobu. Praca ok. 1 miesiąca 
od 13.06, tel. kom. 602-758-358, 
664-783-978.

 �Zlecę szycie, tel. kom. 796-707-200.

 �Spawacza lub pomocnika  
do spawania zwykłej czarnej stali. Może 
być bez doświadczenia,  
tel. kom. 518-633-328.

 �Poszukujemy mężczyzn do pracy przy 
soleniu skór, Nowostawy Dolne,  
tel. kom. 603-531-365.

 �Zatrudnię w gastronomii – 
doświadczenie, mobilność, prawo jazdy 
kat. B, tel. kom. 605-695-882.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
międzynarodowy, tel. kom. 601-225-925.

 �Przyjmę do pracy do bobu,  
tel. kom. 793-930-278.

 �Przyjmę ludzi do bobu,  
tel. kom. 668-479-883.

 �Zatrudnię kierowcę na busa do 3,5 
t, z doświadczeniem zawodowym, 
zagranica, tel. (46) 307-06-77.

 �Zatrudnię sprzedawcę  
z doświadczeniem do sklepu 
budowlanego w Głownie, tel. kom. 512-
250-466, biurodachstyl@interia.pl.

 �Przyjmę do bobu,  
tel. kom. 695-304-468.

 �Zatrudnimy pracowników do 
restauracji McDonald’s, oferujemy nową, 
wyższą stawkę, gwarantujemy umowę  
o pracę, tel. kom. 696-442-485.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, na Tesco, 
Teresin, tel. kom. 500-123-346.

 �Zatrudnię dziewiarza, możliwość 
przyuczenia, tel. kom. 508-116-242.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w transporcie krajowym, naczepa 
chłodnia, tel. kom. 608-067-847.

 �Przyjmę do zbioru bobu od zaraz, 
tel. kom. 693-370-407.

 �Zatrudnię do bobu,  
tel. kom. 693-698-352.

 �Kierowca – konwojent.  
do transportu żywca wieprzowego  
z prawem jazdy kat. B,  
tel. kom. 603-711-760.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
międzynarodowy, wysokie zarobki,  
tel. kom. 502-605-719.

 �Zatrudnię do prac ciesielsko-
dekarskich, tel. kom. 503-955-975.

 �Blacharza samochodowego zatrudnię, 
korzystne warunki, Głowno,  
tel. kom. 512-940-908.

 �APT491 Biznes Partner zatrudni  
w Strykowie: pakowacz/ka. Oferujemy 
dowóz do miejsca pracy. Dzwoń lub 
napisz SMS, tel. kom. 501-700-596.

szukam pracy
 �Saksofonista, tel. kom. 692-101-989.

 �Podejmę pracę dodatkową 
(dorywczo), tel. kom. 785-348-004.

 �L. 45, umiarkowany stopień 
niepełnosprawności poszukuje pracy 
lekkiej, prawo jazdy,  
tel. kom. 605-470-435, Łowicz.

 �Kierowca C+E poszukuje pracy 
w podwójnych obsadach, kraj lub 
zagranica, tel. kom. 661-628-467.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
w transporcie międzynarodowym 
(chłodnia), Benelux,  
tel. kom. 501-074-953.

 �Przyjmę kierowcę na Kamaza 
(dorywczo), tel. kom. 668-104-479, 
20:00-22:00.

usługi wideo
 �Cyfrowe wideofilmowanie, 

fotografowanie, Blu-ray, tel. (46) 837-94-
85, tel. kom. 608-484-079.

 �Wideofilmowanie HD, fotografowanie, 
tanio, tel. kom. 606-852-557.

 �Www.studiokadr.cdx.pl.

 � Indywidualne filmowanie ślubów  
i wesel www.videopiksel.pl,  
tel. kom. 505-780-835.

 �Fotograf: chrzty, tel. kom. 608-592-389.

 �Wideofilmowanie: Full HD, DVD, Blu-
Ray. Fotografia, tel. kom. 698-535-780.

 �Videofilmowanie: DVD, HD, Blu-Ray; 
fotografia, tel. kom. 737-794-218.

 �Wideofilmowanie HD „Kasia” +zdjęcia, 
tel. kom. 602-633-407.

 �Wideofilmowanie DSLR Full HD, 
DRON, fotografia. Promocje na rok 
2016/2017, www.blysk-fotostudio.pl,  
tel. kom. 889-148-555.

remontowo 
-budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem,  

tel. kom. 531-402-222.

 �Usługi remontowo-budowlane, 
docieplenia poddaszy, elewacji,  
tel. kom. 500-027-261.

 �Układanie kostki brukowej, tanio,  
tel. kom. 667-837-817.

 �Cyklinowanie, polerowanie, układanie 
parkietu, tel. kom. 501-249-461.

 �Producent ogrodzeń: siatki, słupki, 
bramy, balustrady, montaż,  
tel. kom. 500-371-161.

 �Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502-452-907.

 �Układanie kostki brukowej, ogrodzenia 
betonowe, panelowe,  
tel. kom. 508-286-519.

 �Dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki,  
tel. kom. 609-846-316.

 �Docieplanie budynków, stropodachów 
granulatem styropianowym; 
kondygnacja: 999 zł,  
tel. kom. 602-570-424.

 �Wylewki agregatem,  
tel. kom. 668-327-588.

 �Bramy przesuwne, ogrodzenia, siatka 
ogrodzeniowa, montaż, producent,  
tel. kom. 503-572-046.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki, solidnie,  
tel. kom. 501-931-961.

 �Tynki agregatem: gipsowe, tradycyjne, 
wylewki; solidnie, tel. kom. 531-496-795.

 �Usługi koparko-ładowarką, młotem 
hydraulicznym; koparką gąsienicową, 
tel. kom. 790-606-451.

 �Betonowe wylewki agregatem,  
tel. kom. 608-577– 428.

 �Wylewki agregatem zacierane 
mechanicznie, tel. kom. 600-086-995.

 �Stolarstwo, schody,  
tel. kom. 607-789-345.

 �Remonty kompleksowe,  
tel. kom. 606-428-162.

 �Malowanie elewacji agregatem,  
tel. kom. 607-168-196.

 �Okna: naprawa, regulacja,  
tel. kom. 609-135-411.

 �Wyrób, montaż schodów,  
tel. kom. 783-487-655.

 �Krycie dachów blachą, papą, 
gontem. Malowanie, budowa kominów, 
odnawianie elewacji,  
tel. kom. 570-144-422.

 �Ocieplenie pianką poliuretanową, 
tel. kom. 698-480-048.

 �Kompleksowe remonty,  
tel. kom. 511-568-525.

 �Łazienki od podstaw,  
tel. kom. 533-076-850.

 �Ogrodzenia, wiaty,  
tel. kom. 606-303-471.

 �Docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. 
FVAT, tel. kom. 606-737-576.

 �Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury– agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �Usługi koparko-ładowarką JCB,  
tel. kom. 604-411-266.

 �Usługi remontowe, gipsowanie, 
malowanie, glazura,  
tel. kom. 606-236-856.

 �Usługi remontowo-budowlane,  
tel. kom. 667-993-029.

 �Usługi minikoparką,  
tel. kom. 608-612-013.

 �Budowy domów, docieplenia,  
tel. kom. 794-230-700.

 �Tanie, kompleksowe układanie kostki 
brukowej i granitowej,  
tel. kom. 506-560-696.

 �Docieplenia domów, obiektów 
przemysłowych. Kompleksowo,  
tel. kom. 603-452-605.

 �Budowy domów, obiektów 
gospodarczych. Kompleksowo,  
tel. kom. 603-452-605.

 �Malowanie, gładź, hydraulika,  
tel. kom. 515-830-969.

 �Profesjonalne układanie, cyklinowanie 
z polerowaniem parkietów, lakierowanie. 
Schody: cyklinowanie, lakierowanie,  
tel. kom. 607-090-260.

 �Usługi remontowe,  
tel. kom. 737-794-218.

 �Ogrodzenia betonowe, metalowe, 
siatki, panele, klinkier, montaż, wylewki, 
wiaty, fundamenty,  
tel. kom. 505-700-777.

 �Usługi minikoparką,  
tel. kom. 781-151-525.

 �Malowanie, gipsowanie, tapetowanie, 
panele, płyta G/K, glazura, terakota,  
tel. kom. 535-466-501.

 �Malowanie dachów,  
tel. kom. 782-977-735.

 �Usługi remontowo-budowlane, 
solidnie, profesjonalnie,  
tel. kom. 696-154-330.

 �Wylewki maszynowe mixokret,  
tel. kom. 517-032-915.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604-144-668.

 �Ogrodzenia panelowe, metalowe, 
łupane. Bramy i balustrady. 
Kompleksowo, profesjonalnie i tanio! 
www.metropoliaogrodzen.pl , tel. 
kom. 698-388-964, 696-534-990.

 �Podłogi drewniane, parkiety: 
układanie, cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, olejowanie. Schody: 
renowacja. Profesjonalnie, solidnie,  
tel. kom. 733-552-113, 601-378-677.

 �Przystępne ceny: solidne, fachowe 
docieplenia budynków, murowanie, 
tynki, klinkier, wykończenia wnętrz 
(glazura, terakota, gipsy, malowanie, 
itp.)., tel. (46) 837-13-91,  
tel. kom. 793-035-025.

 �Docieplenia natryskowe pianką 
PUR dla domu i rolnictwa, rozwiązania 
niestandardowe, atrakcyjne ceny  
i profesjonalne wykonanie, www.aps-
docieplenia.pl, tel. kom. 792-693-608.

 �Usługi koparko-ładowarką,  
tel. kom. 508-372-897.

 �Budowa i przeróbki domów i 
budynków gospodarczych. Tanio, 
szybko, solidnie! Płoty, klinkier!,  
tel. kom. 609-497-778.

 �Brukarstwo,  
tel. kom. 791-306-104.

 �Łazienki, kompleksowo,  
tel. kom. 733-788-522.

 �Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie  
i tanio, tel. kom. 725-919-624.

 �Usługi remontowo-wykończeniowe 
„od A do Z”, docieplenia budynków, 
poddaszy, tynki maszynowe, 
cementowo-wapienne, gipsowe,  
tel. kom. 885-459-698.

 �Tynki zwykłe i mułkowane,  
tel. kom. 577-801-720.

 �Dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, malowanie,  
tel. kom. 609-227-348.

 �Wypożyczalnia maszyn i narzędzi 
budowlanych Łowicz, ul. Klickiego 66, 
tel. kom. 501-074-060.

 �Układanie kostki brukowej, granitowej, 
tel. kom. 503-158-962.

 �Płyty K/G, grazura, terakota,  
tel. kom. 505-763-772.

 �Glazura, terakota, gipsy, panele, 
hydraulika, itp., wolne terminy,  
tel. kom. 508-313-799.

 �Balustrady, poręcze,  
stal kwasoodporna,  
tel. kom. 724-605-762.

 �Dachy: naprawa, wymiana, podbitki, 
tel. kom. 607-610-786.

 �Usługi minikoparką i wywrotką,  
tel. kom. 508-175-031.

 �Cyklinowanie, polerowanie, lakier olej, 
tel. kom. 600-984-398.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu,  
tel. kom. 605-416-083.

 �Układanie kostki brukowej,  
tel. kom. 530-433-350.

 �Cyklinowanie, tel. kom. 692-616-390.

 �Wylewki, tynki agregatem,  
tel. kom. 605-416-083.

 �Usługi remontowo-budowlane,  
tel. kom. 532-115-111.

 �Budowy domów, budynków 
gospodarczych, tel. kom. 783-117-546.

 �Usługi koparką, koparko-ładowarką, 
wywrotką, utwardzanie placów, wjazdów. 
Ziemia na podniesienie terenu,  
tel. kom. 506-271-866.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki,  
rozbiórki itp., tel. kom. 785-333-971.

 �Malowanie, tapetowanie,  
gładź, płyty k/g, glazura.  
Wieloletnie doświadczenie,  
tel. kom. 608-685-867.

 �Usługi koparko-ładowarką, roboty 
ziemne, niwelacje gruntu, wykopy pod 
fundamenty, szamba itp.,  
tel. kom. 503-115-145.

 �Ogrodzenia, bramy, balustrady,  
tel. kom. 506-771-822.

 �Bramy garażowe,  
wrota, drzwi,  
tel. kom. 506-771-822.

 �Piasek z dowozem, podsypka  
i pospółka, płukany,  
tel. kom. 503-115-145.
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 �Usługi koparko-ładowarką  
i minikoparką, Kocierzew,  
tel. kom. 721-136-035.

 �Schody, balustrady z kwasówki, 
szkło Lacobel, zabudowa pryszniców 
szklanych, tel. kom. 782-730-137.

 �Usługi ślusarskie: toczenie, 
frezowanie, spawanie, walcowanie blach, 
zaginanie, tel. kom. 782-730-137.

 �Pokrycia dachowe od A do Z, papa, 
rynny, podbitki, tel. kom. 605-850-706.

 �Malowanie, gipsowanie, płyta k/g, 
panele podłogowe, glazura, terakota,  
tel. kom. 790-294-337.

sprzedaż
 �Producent siatki ogrodzeniowej,  

tel. kom. 886-562-223.

 �Blachy trapezowe, dostępne od ręki, 
duży wybór kolorów, cena od 12-17 zł/
mkw, tel. kom. 501-543-057.

 �Stemple budowlane,  
tel. kom. 516-199-906.

 �Sprzedam stemple budowlane,  
tel. kom. 691-621-098.

 �Tynk silikonowy Baumit, nr. 18, 14. 
Tanio!, tel. (46) 837-90-41.

 �Płyty betonowe drogowe przejazdowe, 
tel. kom. 726-116-136.

 �Stemple budowlane,  
tel. kom. 664-706-585.

 �Rusztowania warszawskie,  
tel. kom. 500-262-573.

 �Sprzedam stemple budowlane,  
tel. kom. 691-989-118.

 �Słupki ogrodzeniowe, metalowe,  
tel. kom. 603-332-421.

 �Maszyny ślusarskie i stolarskie,  
tel. kom. 782-730-137.

 �Stęple budowlane,  
tel. kom. 727-472-441.

usługi 
instalacyjne

 �Hydraulika kompleksowo,  
tel. kom. 601-818-310.

 �Anteny: montaż, instalacje,  
tel. kom. 601-306-566.

 �Oczyszczalnie przydomowe  
z montażem. Dofinansowanie. www.
bioinstalacje.pl, tel. kom. 693-413-492.

 � Instalacje elektryczne, ceny 
konkurencyjne, tel. kom. 536-592-722.

 �Hydraulika, glazura,  
tel. kom. 791-474-777.

 �Hydraulika, tel. kom. 608-263-951.

 �Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne. Rozruszniki, hamulce.,  
tel. kom. 506-891-289.

 �Montaż przydomowych oczyszczalni 
ścieków, szamb, zbiorników  
na deszczówkę, poparte 20 letnim 
doświadczeniem, projekt gratis, 
tel. (24) 261-41-93, tel. kom. 603-661-717, 
501-018-493.

 �Hydraulik, także awarie,  
tel. kom. 733-788-522.

 � Instalacje, przeróbki elektryczne,  
tel. kom. 509-838-364.

 �Usługi elektryczne,  
tel. kom. 693-943-789.

 �Vertal: żaluzje poziome, pionowe, 
rolety materiałowe, antywłamaniowe, 
siatki przeciw owadom. Produkcja, 
montaż, tel. kom. 602-736-692.

 �Montaż alarmów,  
tel. kom. 602-633-407.

usługi inne
 �Zespół, wokalistka, didżej,  

tel. kom. 503-746-892.

 �Witko usługi krawieckie,  
tel. kom. 796-781-764.

 �Dekoracja sal weselnych  
(pokrowce, obrusy w komplecie),  
tel. kom. 693-776-474.

 �Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 
wycinka drzew i zakrzaczeń,  
tel. kom. 667-732-751.

 �Wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi 27-metrowymi,  
tel. kom. 668-591-725.

 �Kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. kom. 601-630-882.

 �Pranie samochodów, dywanów,  
tel. kom. 728-508-073.

 �Masz problem z komputerem: 
zadzwoń. Fachowo. Szybko. Tanio,  
tel. kom. 504-070-837.

 �Przeprowadzki, transport,  
tel. kom. 695-885-953.

 �Okna, drzwi, parapety – montaż, 
regulacja, uszczelnienie,  
tel. kom. 501-930-953.

 �Okna: naprawa, regulacja,  
tel. kom. 609-135-411.

 �Odnawianie wanien,  
tel. kom. 600-979-826.

 �Profesjonalna obsługa barmańska, 
wesela i inne imprezy okolicznościowe, 
tel. kom. 665-172-283, 798-756-876.

 �Malowanie obór, dezynsekcja 
(muchy, wołek zbożowy), deratyzacja, 
dezynfekcja , tel. (44) 725-02-95,  
tel. kom. 504-171-191.

 �Pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, 
tel. kom. 501-431-978.

 �Piaskowanie kompleksowe: stal, ramy, 
felgi, drewno, elewacje,  
tel. kom. 669-603-416.

 �Wypożyczę stół wiejski, nalewak 
piwny, ławeczki, parasol, dowóz,  
tel. kom. 889-994-992.

 �Masaż klasyczny, leczniczy, 
antycellulitowy, tel. kom. 605-328-295.

 �Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów,  
tel. kom. 782-718-483.

 �Jazda konna rekreacyjna, sportowa 
dla dzieci, młodzieży, dorosłych. 
Hotel dla koni. Skaratki pod Las 12, 
Domaniewice., tel. kom. 669-769-106.

 �Usługi transportowe. Bus Renault 
Trafic. Meble, AGD, inne. Tanio-szybko-
solidnie, tel. kom. 510-570-278.

 �Koszenie trawników, pielęgnacja  
i wykonywanie ogrodów,  
tel. kom. 500-610-542.

 �Tartak mobilny, tel. kom. 516-199-906.

 �Głowno, usuwanie naczynek, 
włókniaków, brodawek, kurzajek, 
leczenie wrastających paznokci, terapia 
światłem, tel. kom. 732-781-091.

 �Transport: piasek, pospółka, 
podsypka, ziemia, tel. kom. 602-471-796.

 �Naprawa komputerów, usługi 
informatyczne, tel. kom. 796-890-712.

 �Zespół muzyczny grający na żywo, 
profesjonalni, młodzi, doświadczeni 
muzycznie, tel. kom. 883-729-911.

 �Transport wywrotką – piach, żwir, 
ziemia, pospółka, podsypka itp.,  
tel. kom. 503-115-145.

 �Tartak obwoźny, spalinowy,  
tel. kom. 510-988-154.

 �Naprawa telewizorów, Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20,  
tel. kom. 728-227-030.

matrymonialne
 �Www.singlovicz.pl.

 �Poznam Panią na stałe, sms,  
tel. kom. 696-657-217.

 �Poznam fajną kobietę,  
tel. kom. 695-975-023.

 �Pięćdziesięciolatek pozna Panią  
do spotkań, tel. kom. 695-210-762.

 �Poznam Panią do 40 roku życia, 
może być z dwójką dzieci, tel. kom. 
781-324-827.

 �Poznam dziewczynę 35+,  
tel. kom. 792-290-436.

 �Sympatyczny Pan bez nałogów pozna 
miłą Panią w wieku 45-55 lat,  
tel. kom. 517-679-565.

 �Poznam Panią 50– 55 lat,  
nie odpowiadam na SMS,  
tel. kom. 733-755-803.

nauka
 �Pomoc przy pisaniu prac, 

sporządzaniu i opracowaniu wyników 
ankiet itp., transkrypcja nagrań, 
komputerowe przepisywanie tekstów,  
tel. kom. 794-060-711.

 �Matematyka, tel. kom. 791-802-482.

 �Hiszpański, francuski,  
tel. kom. 509-852-532.

 �Matematyka, tel. kom. 601-303-279.

 �Matematyka, tel. kom. 607-440-582.

 �Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, tel. kom. 607-440-582.

 �Matematyka: gimnazjum, średnie, 
wyższe, przygotowanie do matury, 
egazminy poprawkowe,  
tel. kom. 660-781-884.

 �Język niemiecki,  
tel. kom. 668-963-922.

 �Język angielski, tel. kom. 663-684-178.

 �Pomoc w zakresie pisania prac mgr., 
lic. itp., tel. kom. 501-694-856.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 

transportem, tel. kom. 783-112-512.

 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. kom. 607-202-732.

 �Kupię zboże, tel. kom. 508-471-814.

 �Kupię jęczmień, pszenżyto paszowe, 
odbiór z miejsca od 12 ton,  
tel. kom. 880-350-450.

 �Zboże paszowe, tel. kom. 668-478-617.

 �Skup zbóż paszowych: pszenica 
625zł, jęczmień 590zł pszenżyto 580zł, 
transport/załadunek, Leśniczówka k/
Soboty, tel. kom. 505-406-917.

 �Kupię zboże paszowe, transport, 
gotówka, tel. kom. 693-157-117.

hodowlane
 �Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny,  
tel. kom. 603-711-760.

 �Kupię cielaki, tel. kom. 721-502-525.

 �Kupię małe byczki,  
tel. kom. 502-646-540.

 �Kupię cielaki, tel. kom. 662-240-085.

 �Kupie byczki, jałówki, powyżej 150 kg, 
tel. kom. 515-121-410.

 �Kupię byczki mięsne, mieszane, 16 zł/
kg, tel. kom. 883-806-661.

maszyny
 �Ciągnik C-360, C-330, może być 

uszkodzony lub bez dokumentów,  
tel. kom. 600-335-473.

 �Każdego Ursusa, Władymirca, 
Przyczepy, tel. kom. 725-361-836.

 �Kupię oś przednią od rozrzutnika 
2-osiowego, tel. kom. 663-970-833.

 �Kupię C-328, C-330, C-360, 
C-355, C-380, MTZ, MF-255, T-25 
Władimirec bez dokumentów,  
do remontu, tel. kom. 502-939-200.

 �Kupię Tura do Pronara,  
tel. kom. 608-633-505.

 �Kupię kombajn Anna w bardzo 
dobrym stanie, tel. kom. 514-116-816.

rolnicze – 
sprzedaż

płody rolne
 �Otręby: pszenne, jęczmienne  

z dostawą i rozładunkiem , tel. (23) 661-
10-13, tel. kom. 789-333-677.

 �Śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa. Big-Bag/workowane z 
dostawą i rozładunkiem, tel. (23) 661-18-
93, tel. kom. 789-333-677.

 �Śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa. Luz 24 t z transportem, 
tel. kom. 604-272-194.

 �Melasa dla bydła 1.000 kg z dostawą  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-19-88,  
tel. kom. 789-333-677.

 �Wysłodki niemelasowane oraz Tofi  
z dowozem i rozładunkiem, tel. (23) 661-
10-13, tel. kom. 789-333-677.

 �Otręby z melasą z dostawą i 
rozładunkiem , tel. (23) 661-10-13,  
tel. kom. 789-333-677.

 �Nawozy – azotowe, fosforowe, inne  
z dowozem i rozładunkiem , tel. (23) 661-
10-13, tel. kom. 789-333-677.

 �Sprzedam pszenicę, Sierżniki,  
tel. kom. 605-128-019.

 �Sprzedam pszenicę, gmina 
Domaniewice, tel. kom. 782-667-557.

 �Sprzedam jęczmień,  
tel. kom. 506-103-998.

 �Kukurydza, jęczmień,  
tel. kom. 696-425-214.

 �Słoma, bele ze stodoły, 
tel. (46) 838-25-73, Traby.

 �Sprzedam pszenżyto,  
tel. kom. 509-473-106.

 �Jęczmień jary 8 t.,  
tel. kom. 512-347-439.

 �Jęczmień ozimy,  
tel. kom. 791-125-136.

 �Pszenica 2 t, słoma,  
tel. kom. 515-236-142.

 �Słoma kostka ze stodoły,  
tel. kom. 667-927-971.

 �Jęczmień, Urzecze,  
tel. kom. 503-782-462.

 �Zamienię słomę na obornik,  
tel. kom. 600-820-374.

 �Żyto, tel. kom. 796-416-679.

 �Jęczmień, Zielkowice II 104,  
tel. kom. 603-240-034.

 �Siano bele; ziemniaki jadalne, zboże, 
tel. (46) 838-60-61,  
tel. kom. 783-090-600.

 �Słoma ze stodoły, okrągłe bele, lub ze 
stoga, tel. kom. 609-313-912, Rogóźno.

 �Sprzedam słomę w balotach,  
tel. kom. 693-737-059.

 �Sprzedam słomę, duże bele,  
tel. kom. 695-999-028.

 �Sprzedam słomę ze sterty,  
tel. kom. 609-842-734.

 �Jęczmień, mieszanka,  
tel. kom. 668-478-617.

 �Słoma w dużych belach ze stodoły, 
okolice Kiernozi, tel. kom. 695-556-308.

 �Pszenżyto, tel. kom. 887-870-347.

 �Słoma w okrągłych belkach, ze 
stodoły, bele 130, tel. kom. 726-151-995.

 �Śruta kukurydziana,  
tel. kom. 609-502-147.

 �Słoma ze stodoły, Mięsośnia,  
tel. kom. 695-441-197.

 �Sprzedam pszenicę,  
tel. kom. 696-829-303.

 �Sprzedam słomę, duże bele,  
tel. kom. 515-898-664.

 �Pszenżyto, tel. kom. 505-056-670.

 �Słoma, kosiarka rotacyjna,  
tel. kom. 509-217-640.

 �Słoma: duże baloty, różne gatunki,  
tel. kom. 792-320-050.

 �Baloty słomy ze stodoły, jęczmień,  
tel. kom. 725-847-441.

 �Sprzedam 15 t. jęczmienia jarego,  
tel. kom. 696-332-993.

 �Sprzedam mieszankę,  
tel. kom. 695-140-665.

 �Pszenica, pszenżyto, mieszanka, 
słoma w kostkach, Nieborów,  
tel. kom. 607-403-261.

 �Sprzedam pszenżyto, pszenicę,  
tel. kom. 603-064-775.

 �Sprzedam tonę żyta,  
tel. kom. 607-376-264.

 �Żyto, słoma kostka, tel. (46) 838-90-08.

 �Sprzedam słomę w balotach,  
tel. kom. 724-486-846.

 �Gorczyca, tel. (46) 861-20-38.

 �Żyto, tel. kom. 796-172-980.

 �Pszenica ozima, żyto, Guźnia,  
tel. kom. 600-893-559.

 �Sprzedam słomę w kostkach,  
tel. kom. 608-721-730.

 �Sprzedam około 1,5 ha siana i 2 tony 
owsa, tel. kom. 694-227-489.

 �Sprzedam słomę, tel. (46) 838-58-24.

 �Ziemniaki paszowe,  
tel. kom. 602-473-422.

 �Słoma ze stodoły, małe belki,  
tel. kom. 661-878-699.

 �Sprzedam żyto, około 10 ton,  
tel. kom. 697-693-656.

 �Pszenżyto, tel. (24) 277-96-43.

 �Pszenżyto, pszenica, żyto; Zduny,  
tel. kom. 666-075-465.

 �Sprzedam siano, duże belki 120x120, 
cena 120, tel. kom. 663-862-667.

 �Młóto browarne, wapno nawozowe, 
tel. kom. 600-323-947.

 �Sprzedam żyto, tel. (46) 838-11-23,  
tel. kom. 736-417-516.

 �Ziemniaki paszowe i jadalne, słoma 
okrągłe bele ze stodoły,  
tel. kom. 501-538-808.

 �Sprzedam łubin,  
tel. kom. 722-152-794.

 �Przywóz wytłoków z jabłek,  
tel. kom. 695-608-762.

 �Sprzedam bób, tel. kom. 608-613-658.

 �Mieszanka, owies, kukurydza, łubin, 
pszenżyto, pszenica,  
tel. kom. 506-115-015.

 �Słoma w balotach,  
tel. kom. 508-819-982.

 �Sprzedam słomę,  
tel. kom. 662-585-814.

 �Kukurydza, ziarno,  
tel. kom. 660-667-464.

hodowlane
 �Jałówka cielna, tel. kom. 880-267-796.

 �Sprzedam prosięta,  
tel. kom. 510-158-246.

 �Cielaki, tel. kom. 509-853-384.

 �Jałówkę hodowlaną, wysokocielną,  
tel. kom. 660-712-670.

 �Sprzedam prosięta,  
tel. kom. 697-649-507.

 �Sprzedam dwie krowy na wycieleniu, 
tel. kom. 667-566-963.

 �Maciory prośne, tel. kom. 513-748-842.

 �Jałówka na wycieleniu, termin  
28 czerwca, tel. kom. 535-827-632.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu,  
tel. kom. 721-347-722.

 �Sprzedam byczki simentale, waga 
150-250 kg, tel. kom. 660-856-471.

 �Dwie jałówki wysokocielne,  
tel. kom. 602-481-146.
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 �Sprzedam prosięta,  
tel. kom. 506-587-077.

 �Sprzedam maciory prośne,  
tel. kom. 602-843-014.

 �Jałówka na wycieleniu,  
tel. kom. 511-676-282.

 �Sprzedam krowę na wycieleniu,  
09.06, tel. kom. 696-332-993.

 �Likwidacja stada krów mlecznych,  
tel. kom. 661-723-051.

 �Jałówki 2 szt., wycielenie 23, 24 
czerwca, tel. kom. 884-203-464.

 �Sprzedam prosiaki,  
tel. kom. 503-784-574.

 �Krowa 4-cielak, wycielenie 15.07, 
tel. (46) 838-67-22.

 �Młoda krowa na wycieleniu, jałówka 
1-roczna, tel. kom. 662-636-873.

 �Roczna jałówka,  
tel. kom. 796-172-980.

 �Jałówka na wycieleniu,  
tel. kom. 606-324-970.

 �Sprzedam jałówkę na ocieleniu,  
tel. kom. 508-586-263.

 �Sprzedam prosięta,  
tel. kom. 609-501-524.

 �Sprzedam króle,  
tel. kom. 508-770-744.

 �Likwidacja krów,  
tel. kom. 605-266-154.

 �Sprzedam 2-letnią jałówkę  
na ocieleniu, tel. kom. 799-308-557.

 �Dwie jałówki hodowlane HF,  
na wycieleniu, tel. kom. 696-130-651.

 �Sprzedam cielaki,  
tel. kom. 665-094-708.

 �Sprzedam 20 prosiąt,  
tel. kom. 511-064-178.

 �Sprzedam krowy,  
tel. kom. 503-347-214.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu rasy 
Simental, termin wycielenia 20.06.2016 
r., tel. kom. 510-196-776.

 �Owce, jagnięta, tel. kom. 501-579-477.

 �Sprzedam krowę, wycielenie czerwiec, 
tel. (42) 719-62-67.

 �Sprzedam prosiaka,  
tel. kom. 696-045-978.

maszyny
 �Ursus C-360 sprzedam,  

tel. kom. 506-020-661.

 �MF-374, Same sadownicze  
oraz inne, używane z importu,  
tel. kom. 504-475-567.

 �C-330, 1982 rok,  
tel. kom. 796-160-548.

 �Agregat uprawowy Brodnica 
3,7-metrowy, pług 4-skibowy,  
tel. kom. 600-369-623.

 �Likwidacja gospodarstwa: 
przetrząsacz do siana Kuhn, 
hydrauliczny, zgrabiarka Claas, 
3 m, pająk-7, dojarka, śrutownik 
walcowy, siewnik zbożowy, owijarka 
samozaładowcza Hardi, wyciąg  
do gnoju i inne, tel. kom. 889-013-143.

 �Przetrząsacz do siana 5,5 m, 
hydrauliczny, owijarka Kvernaland, 
przetrząsacz Kuhn 4 m, ręczny, 
zgrabiarka Claas 3 m,  
tel. kom. 607-992-213.

 �Mocne chwytaki do bel na 1 siłownik, 
krokodyle, łyżkokrokodyle, łyżki, paleciak 
na tura, tel. kom. 608-591-942.

 �Rozrzutnik 2-osiowy 4-tonowy,  
tel. kom. 601-430-386.

 �Bizon, tel. kom. 727-266-378.

 �Ciągnik Ursus 1014, agregat 
uprawowo-siewny, pług 4-skibowy 
hydrauliczny, tel. kom. 509-328-033.

 �Sprzedam prasę Sipma Z-224,  
tel. kom. 504-524-822.

 �Sprzedam łuskarkę do bobu, 
2-osobową, tel. kom. 602-249-820.

 �Rozrzutnik 1-osiowy, pług obrotowy 
4-skibowy, ciągnik Landini 130 KM,  
tel. kom. 696-425-214.

 �Przetrząsarka karuzelowa pająk, stan 
bdb, tel. kom. 792-235-440.

 �Sprzedam zbiornik na mleko, dojarkę, 
tel. kom. 605-679-558.

 �Maszt, podnośnik na tył ciągnika,  
tel. kom. 503-865-720.

 �Sprzedam widlak na tył ciągnika,  
tel. kom. 503-068-193.

 �Rozrzutnik obornika 1-osiowy, pług 
2-skibowy, kultywator, brony 5,  
tel. kom. 505-347-292.

 �Sprzedam C-360,  
tel. kom. 603-653-004.

 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy,  
tel. kom. 603-653-004.

 �Sprzedam przyczepę do bel,  
tel. kom. 603-653-004.

 �Sprzedam obcinarkę do cebuli 
wentylatorową i kopaczkę do cebuli,  
tel. kom. 600-435-492.

 �Prasa Sipma Z224 z podajnikiem, 
opryskiwacz 400 l 12 m, sieczkarnia 
1-rzędowa, tel. kom. 693-538-499.

 �Przyczepa Sanok, 3,5 tony, sztywna, 
tel. kom. 698-658-275.

 �Waga 1 tona do żywca, siewnik 
poznaniak, tel. kom. 507-164-215.

 �Agregat chłodniczy, sadzarka,  
tel. kom. 534-321-148.

 �Kombajn Anna, 1998 rok, prasa 
walcowa, tel. kom. 660-172-279.

 �Przyczepa do przewozu zwierząt 
(dwukółka), tel. kom. 609-184-092.

 �Sprzedam ESA, słomę (małe kostki) , 
tel. kom. 698-538-748.

 �Sprzedam urządzenie do łuskania 
bobu, tel. (42) 719-56-23.

 �Ciągnik New Holland 7635, 1998 rok, 
z ładowaczem, tel. kom. 726-116-136.

 �Zgrabiarka, maszt, beczka,  
tel. kom. 600-820-374.

 �Przetrząsarka do siana Kuna, 
czterogwiazdowa, hydraulicznie 
rozkładana, tel. kom. 600-193-311.

 �Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy, 
kosiarkę rotacyjną,  
tel. kom. 661-011-564.

 �Ładowacz do bel,  
tel. kom. 665-243-227.

 �Rozrzutnik 2-osiowy; dwukółka, 
roztrząsarko-zgrabiarka 7-gwiaździsta, 
tel. kom. 791-766-668.

 �Sprzedam C360-3P, 1986 rok,  
tel. kom. 662-130-937.

 �Sprzedam kosiarkę rotacyjną,  
tel. kom. 603-254-329.

 �Kombajn Class sprzedam,  
tel. kom. 667-513-562.

 �Sprzedam C-360, 1979 rok; 
przetrząsaczo-zgrabiarkę Kuhn 
Haybob300, 2010 rok,  
tel. kom. 604-413-948.

 �Ciągnik Massey Ferguson 8210,  
2000 rok, tel. kom. 505-929-983.

 �Pług, brony, kultywator,  
tel. kom. 723-938-111.

 �Kombajn Z-056, 1989 rok, I właściciel, 
garażowany, tel. kom. 601-978-833.

 �Sprzedam przyczepę 1-osiową i wózek 
do naczep, tel. kom. 602-790-464.

 �Owijarkę do bel Sipma,  
tel. kom. 693-552-221.

 �Ciągnik Władimirec T-25A, Głowno, 
tel. kom. 692-749-175.

 �Przetrząsarka do siana 5, rozdrabniacz 
Bąk, tel. kom. 663-538-202.

 �Kombajn Vistula,  
tel. kom. 887-870-347.

 �C-330 z kabiną, tel. kom. 692-673-808.

 �Kombajn Class Dominator 96, stan 
idealny, tel. kom. 664-492-791.

 �Kombajn zbożowy Bizon Z-056 z 
kabiną, 1990 rok, tel. kom. 883-899-634.

 �Części używane do C-328, C-330, 
C-360, C-380, C-355, MTZ, T-25 
Władimirec, tel. kom. 880-353-819.

 �Maszt widlaka, tel. kom. 506-664-741.

 �Pług 3, przetrząsaczo-zgrabiarka 5,  
tel. kom. 504-775-043.

 �Ursus C-330, tel. kom. 605-656-964.

 �Maszyny do bobu, wałki,  
tel. kom. 605-604-671.

 �Prasa John Deere 590, 1997 rok, 
pasowa, siatka, sznurek,  
tel. kom. 600-361-148.

 �Kopaczka ciągnikowa 2-rzędowa, 
cielak cycol mięsny,  
tel. kom. 660-329-753.

 �Rozrzutnik obornika Fortschritt  
oraz wszystkie części nowe i używane,  
tel. kom. 693-830-160.

 �Obciążniki do C-360, C-330, C-912, 
przód-tył, komplety,  
tel. kom. 693-830-160.

 �Rozsiewacz nawozu, Amazone,  
tel. kom. 601-272-521.

 �Kombajn zbożowy Case 1460,  
z przystawką do kukurydzy,  
tel. kom. 663-931-810.

 �Wały posiewne, zawieszane 
Campbella, tel. kom. 601-272-521.

 �Podsiewacz nawozu 4-rzędowy,  
tel. kom. 663-931-810.

 �Koła do HL, komplet z felgami 
385/55/22,5, tel. kom. 663-931-810.

 �Pług obrotowy i zagonowy zachodni, 
tel. kom. 663-931-810.

 �Beczka asenizacyjna holenderska,  
tel. kom. 601-272-521.

 �Sprzedam przyczepę do balotów,  
tel. kom. 697-118-348.

 �Przyczepa 1-osiowa z wywrotem  
do tyłu, tel. kom. 727-687-524.

 �Sprzedam wszystkie części używane 
do kombajnu Bizon,  
tel. kom. 503-065-714.

 �Śrutowniki walcowe, waga 1 tona,  
tel. kom. 509-112-148.

 �Sprzedam młocarnię szerokolistną 
WC 5, stan bdb, snopowiązałkę, silnik 
spalinowy S320, tel. kom. 512-449-903, 
668-470-572.

 �Sprzedam maszynkę do łuskania 
bobu, tel. kom. 604-291-850.

 �Śrutownik bijakowy 11 KW; silnik 
11 KW do dmuchawy do siana; tylny 
podnośnik balotów; skiba zagonowego 
pługa niemieckiego,  
tel. kom. 500-850-873.

 �T-25, pług 2-skibowy, wiertarka 
stołowa WS151 ze stołem,  
tel. kom. 502-322-564.

 �Pług 3-skibowy obrotowy Rabewerk; 
beczki asenizacyjne 3.000, 4.000, 
5.000 l; ocynk; pompy do beczek 
asenizacyjnych, naprawa,  
tel. kom. 600-428-743.

 �Wał Cambella; przyczepa  
do przewozu koni; siewnik do kukurydzy 
Becker Aeromat A, 4-rzędowy,  
tel. kom. 600-428-743.

 �Ciągnik Changfa, 80 KM, 2008 rok, 
prasa kostka, tel. kom. 669-020-024.

 �Ciągnik Ursus 1224, 1990 rok,  
I właściciel, tel. kom. 660-408-769.

 �Przyczepa HL, 3-stronny wywrot; 
siewnik Famarol 2008 rok; opryskiwacz 
Pilmet 1000; siewnik Amazone D9 z 
broną wahadłową,  
tel. kom. 660-408-769.

 �Sprzedam oponę do C-330 12.4/28, 
tel. kom. 512-630-603.

 �Ładowacz do słomy, siana, zaczepiany 
na tył ciągnika, tel. kom. 665-374-423.

 �Przyczepa 6 t., wywrot na 3-strony,  
po odbudowie, zarejestrowana, 
opłacona, 606-357-786.

 �Prasa kostka, tel. kom. 530-930-104.

 �Opryskiwacz, rozsiewacz nawozu,  
tel. kom. 781-670-607.

 �C-360, rozrzutnik, kabina C-360, 
przetrząsarka i zgrabiarka do siana,  
inne maszyny, tel. kom. 602-473-422.

 �Zetor 5211, 1986 rok, stan dobry,  
tel. kom. 883-854-063.

 �Sprzedam prasę kostka Famarol,  
tel. kom. 608-633-505.

 �Sprzedam przyczepę 3,5 tony, 
zgrabiarkę 7, tel. kom. 511-862-710.

 �Ciągnik C-330, tel. kom. 726-102-844.

 �Rozrzutnik obornika 3,5 t, 
tel. (46) 838-74-46.

 �Atesty, przeglądy opryskiwaczy, 
Łowicz, tel. kom. 608-684-292.

 �Sprzedam silosy po cemencie 25 t,  
tel. kom. 606-479-819.

 �Dmuchawa do zboża,  
tel. kom. 504-985-644.

 �Dojarka 400 zł, ciągnik C330 1979 
rok, tel. kom. 512-791-892.

 �Kombajn Bizon ZO56, 1986 rok,  
tel. kom. 506-833-114.

 �Sprzedam silos cementowy,  
tel. kom. 601-158-049.

 �Zgrabiarka Deutz Fahr KS-170 
szerokość 3,30 m,  
tel. kom. 693-478-893.

 �Pług 5-skibowy do głębokiej orki, 
2007 rok, tel. kom. 693-478-893.

 �Ursus 4514, 2009 rok; Pronar 82TSA, 
chwytak do bel, tel. kom. 604-213-682.

 �Sprzedam Orkana,  
tel. kom. 885-303-544.

 �Rozdrabniacz Bąk, zgrabiarka 7,  
tel. kom. 530-964-326.

 �Prasa rolująca Ferraboli, 
tel. (46) 837-14-61.

 �Sprzedam maszynkę do łuskania 
bobu, mikser do urabiania paszy,  
tel. kom. 602-555-468.

 �Sprzedam pługi Kverneland 2, 3 
4-skibowe, zabezpieczenie resorowe  
i kołkowe, tel. kom. 799-081-590.

 �C-330 3P, tel. kom. 690-899-100.

 �Części C-360 Tur,  
tel. kom. 690-899-100.

 �Ładowacze czołowe tur do ciągnika 
Ursus C-330, C-360, 3512, T-25, MF255. 
Hydrauliczne lub na linkę,  
tel. kom. 608-686-489.

 �Rozrzutnik 2-osiowy, stan bdb,  
tel. kom. 691-666-967.

 �Brona talerzowa 3 m ciągana,  
tel. kom. 603-243-409.

 �Sadzarka do warzyw, Kos do nawozu, 
tel. kom. 699-001-333.

 �Zetor 3320, mały przebieg,  
tel. kom. 514-116-816.

 �Łuskarkę do bobu,  
tel. kom. 693-698-352.

inne
 �Obornik, dowóz,  

tel. kom. 601-630-882.

 �Sprzedam dojarkę,  
tel. kom. 726-517-453.

 �Kamień polny drobny i gruby,  
tel. kom. 603-609-674.

 �Basen na mleko Wertfama 600 litrów, 
tel. kom. 696-253-998.

 �Sprzedam silos zbożowy 25 ton,  
tel. kom. 660-634-759.

 �Obornik, tel. kom. 665-220-406.

 �Karmniki dla świń,  
tel. kom. 693-830-160.

 �Skrzynki plastikowe 15 kg, łubianki 
plastikowe, tel. kom. 509-707-072, 
509-707-073.

 �Zbiornik mleka Wedholms 3.200, 
2.500, 1.600 l, tel. kom. 782-652-102.

 �Sprzedam ule i kompletny sprzęt 
pasieczny, tel. kom. 608-651-182.

 �Opony do przyczepy 7,5x20”, 
tel. (46) 838-74-46.

 �Schładzalnik do mleka, 800 l,  
tel. kom. 506-833-114.

 �Zbiornik na mleko, 450-litrowy, 
tel. (46) 838-98-12.

rolnicze – usługi
 �Naprawa ciągników, maszyn 

rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych,  
tel. kom. 510-809-025.

 �Transport maszyn rolniczych, 
niskopodwoziówka,  
tel. kom. 665-734-042.

 �Bielenie budynków  
inwentarskich, dezynfekcja,  
tel. kom. 663-452-727.

 �Rozliczenia VAT rolników,  
tel. kom. 508-191-628.

 �Wykonuję kosiarki  
sadownicze, kompresory,  
tel. kom. 513-666-808.

 �Białkowanie obór,  
tel. kom. 733-462-574.

 �Naprawa tandemów Fortschritt,  
tel. kom. 693-830-160.

 �Transport niskopodwoziówką,  
tel. kom. 503-115-145.

 �Zrobię bramy  
do stodoły, garażu,  
obory oraz ogrodzenia,  
tel. kom. 505-928-735.

zwierzęta

sprzedaż
 �Dwie klacze huculskie,  

gniado-karo-srokate  
po matkach biorących udział  
w dotacji unijnej,  
tel. kom. 696-508-068.

 �Szczenięta owczarka niemieckiego, 
tel. kom. 507-046-414.

 �Hodowla owczarka  
niemieckiego, szczenięta,  
tel. kom. 606-854-640.

 �Chihuahua w różnym wieku,  
tel. kom. 662-093-975.

 �Owczarki niemieckie,  
tel. kom. 726-116-136.

 �Sprzedam młodą kozę z młodymi,  
tel. kom. 609-024-405.

 �Sprzedam kozy,  
tel. kom. 885-770-670.

 �Oddam szczenięta,  
tel. (46) 838-60-61,  
tel. kom. 783-090-600.

 �Kociaki rosyjskie, niebieskie,  
tel. kom. 694-515-130.

 �Roczną sukę, rasy Jużak,  
tel. kom. 730-031-703.

 �Sprzedam jeże pigmejskie,  
tel. kom. 577-014-867.

 �Sprzedam myszy karmowe,  
tel. kom. 577-014-844.

 �Sprzedam młode bażanty, łowne,  
tel. kom. 517-225-001.

 �Sprzedam szczeniaki  
z rodowodem spaniel bretoński,  
tel. kom. 509-293-050.

 �Sprzedam labradory szczenięta,  
tel. kom. 796-676-239.

 �Oddam za darmo  
8-tygodniowe szczenięta  
po owczarku niemieckim,  
tel. kom. 882-467-578.

 �Króliki, tel. kom. 691-393-071.

 �Bernardyn, 4-miesięczny,  
tel. kom. 514-528-314.

 �Materiał zarybieniowy:  
karp, lin, karaś złocisty, dłoniaki,  
tel. kom. 889-274-278.
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Łyżwiarstwo szybkie| Przygotowania do sezonu 

Czarne chmury nad drużyną 
panczenistów

Pod koniec maja trenujący od 
obecnego sezonu ponownie w 
Holandii, Konrad Niedźwiedz-
ki miał groźny wypadek. Podczas 
treningu, jadąc na rowerze zderzył 
się z kombajnem.  

W następstwie tego zderzenia 
nasz panczenista doznał wielu ob-
rażeń: ma przebite płuco, złama-
nych 7 żeber, uszkodzony bark 
oraz łopatkę, która będzie wyma-
gała operacyjnej rekonstrukcji. 
Całe szczęście, że nie doznał żad-
nych urazów kręgosłupa czy też 
głowy. Przez kilka dni Polak prze-
bywał w szpitalu w Groningen po 
czym został  przetransportowany 
do szpitala w Warszawie, gdzie  
6 czerwca przeprowadzono złożo-
ną operację rekonstrukcji łopatki 

i barku. Jeszcze nie wiadomo jak 
długo trwać będzie rehabilitacja 
naszego sportowca. Optymistycz-
ne scenariusze zakładają powrót 
na tor jeszcze w tym roku.

Konrad Niedźwiedzki to naj-
bardziej doświadczony polski 
panczenista. Wspólnie ze Zbi-
gniewem Bródką i Janem Szy-
mańskim zdobył brązowy medal 
w biegu drużynowym na Igrzy-
skach Olimpijskich w Soczi. Wy-
padek Niedźwiedzkiego mocno 
komplikuje przygotowania do se-
zonu a może nawet i same starty 
naszych medalistów olimpijskich. 
Niestety drużyna nie posiada 
równorzędnego rezerwowego, 
który mógłby zastąpić któregoś 
z kolegów w razie jakiegoś urazu 

czy kontuzji. Nie wiadomo kie-
dy Konrad powróci do treningów. 
Zadaniem trenera Witolda Mazu-
ra będzie znalezienie i wkompo-
nowanie do drużyny nowego za-
wodnika. 

O tym, że nie jest to proste za-
danie miał, okazję przekonać się 
przez ostatnich kilka lat poprzed-
ni trener kadry – Wiesław Kmie-
cik. Drużynę będzie tym trudniej 
poskładać do kupy, że od tego se-

zonu w Norwegii trenuje Jan Szy-
mański. Będzie więc niewiele 
czasu i okazji na to aby zgrać i po-
układać drużynę w nowym skła-
dzie. Dobrze, że do najbliższych 
Igrzysk Olimpijskich w Pyeong-
chang pozostało jeszcze trochę 
czasu. Miejmy nadzieję, że Kon-
rad Niedźwiedzki wróci do tego 
czasu do pełnej dyspozycji a nasza 
drużyna będzie miała wreszcie 
wartościowego zmiennika.    Tafel

Dart | 21. kolejka II ligi ŁSD

Dobra passa ekipy Krokody-Leg wróciła
Powiedzenie, że wyjątek po-

twierdza regułę idealnie pasu-
je do sytuacji w rozgrywkach 
II ligi Łódzkiego Stowarzysze-
nia Darta. Niepokonanym za-
wodnikom z Łowicza tylko raz 
nie udało się wyjść zwycięsko  
z pojedynku. 

W minioną niedzielę, 5 czerw-
ca 2016 roku, ekipa Krokody-Leg 
ponownie z dużą przewagą zakoń-
czyła 21. kolejkę rozgrywek dru-
goligowych, pokonując Rokitę 
Łódź 11:3. Najwięcej punktów dla 
łowickiej drużyny zdobyli: Sylwe-
ster Grzanka (3,5), Jacek Kocus 
(3), Andrzej Pągowski (2.5), Mi-
chał Kryszkiewicz (2) oraz Ma-
riusz Siekierski.

Ostatnie spotkanie Krokody-
-Leg rozegra w niedzielę,  12 
czerwca z drużyną Drink 4x4  
w Łodzi, ul. Wschodnia 32.   Gogo

 21. kolejka II ligi ŁSD: Krokody-
-Leg Łowicz – Rokita Łódź 11:3, Dart 
Vaders Łódź – Drink 4x4 Łódź 10:4, 

DartaIlica Łódź – Team Żuberki Łódź 
9:5, Zdarte K.Z.N. Łódź – Młode Wilki 
Kamienica Łódź 6:8, Ignoranci Łódź 
– Autsajderzy Łódź 5:9, Ooopaaa 
Łódź – AgRafKa Zgierz 6:8.

Tabela II ligi Łódzkiego Stowa-
rzyszenia Darta: 
1. Krokody-Leg Łowicz (1) 21 41 223-70

2. Młode Wilki Kamienica (2) 21 38 198-96

3. Autsajderzy Łódź (3) 21 29 178-116

4. DartaIlica Łódź (4) 21 25 160-134

5. Dart Vaders Łódź (7) 21 23 146-148

6. Ooopaaa Łódź (5) 21 22 155-139

7. Rokita Łódź (6) 21 21 148-146

8. AgRafKa Zgierz (9) 21 18 130-164

9. Zdarte K.Z.N. Łódź (8) 21 17 131-163

10. Ignoranci Łódź (10) 21   7 108-184

11. Drink 4x4 Łódź (11) 21   5   96-195

12. Team Żuberki Łódź (12) 21   5   88-206

Krokody-Leg i Rokita Łódź na wspólnej fotografii.
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Dart | 37. turniej XVII edycji OMŁ

Odliczanie do finału
To już 37. spotkanie w ramach 

turnieju XVII edycji Otwartych 
Mistrzostw Łowicza w dartcie 501 
d.o. Po raz kolejny z rzędu ośmiu 
zawodników stanęło do rywaliza-
cji w Pubie Krokody-Leg, a naj-
lepszym w tej kolejce okazał się 
lider – Sylwester Grzanka, któ-
ry powiększył swoją pulę o 20. 
punktów. Z 16. punktami zakoń-
czył piątkowe zmagania Michał 
Kryszkiewicz, zaś zdobywcą trze-
ciego miejsca i 12. punktów oka-
zał się Jacek Kocus. Na dalszych 
pozycjach uplasowali się kolejno: 
Mariusz Siekierski oraz ex aequo 
Andrzej Pągowski i Paweł Adam-
czyk.

Kolejne spotkanie odbędzie się 
w piątek, 10 czerwca, tradycyjnie 
w Pubie Krokody-Leg. Początek o 
godz. 19.00.  Gogo

 37. turniej XVII edycji OMŁ: 
1. Sylwester Grzanka – ŁKD Leg (1) 520

2. Michał Kryszkiewicz – ŁKD Leg (2) 452

3. Jacek Kocus – ŁKD Leg Łowicz (3) 428

4. Paweł Adamczyk – ŁKD Leg (4) 334

5. Mieczysław Różycki – ŁKD Leg (5) 316

6. Andrzej Pągowski – ŁKD Leg (6) 256

7. Bogdan Adamczyk (7) 222

8. Artur Borowiec (8) 168

9. Artur Siekierski – ŁKD Leg (9) 140

10. Michał Panek (10) 108

11. Jacek Lebioda (11) 80

12. Andrzej Gębura (12) 46

13. Robert Słubik (13) 40

14. Łukasz Kwiatkowski (14) 38

15. Mariusz Siekierski – ŁKD Leg (16) 36

16. Sławomir Markowski (15)  34

17. Marek Piaskowski – ŁKD Leg (17) 18

18. Łukasz Zielent (18) 14

19. Jerzy Gruszewicz (19) 14

20. Waldemar Sokół (20) 12

21. Marek Kędziora (21) 12

22. Jakub Lebioda (22) 10

23. Sebastian Gruszewicz (23) 8

      Damian Racewicz (23) 8

25. Paweł Kukieła (25) 6

26. Paweł Janusz (26) 4

      Tomasz Kromski (26) 4

      Tomasz Kwiatkowski (26) 4

      Arkadiusz Marszałowski (26) 4

      Sylwester Owczuk (26) 4

SP Dzierzgówek | Dzień Dziecka na sportowo

Dzieci uwielbiają sport i rywalizację
W Szkole Podstawowej  

w Dzierzgówku, z okazji Dnia 
Dziecka, nauczyciele zapropono-
wali uczniom zabawę na festynie. 
Najpierw na sali gimnastycznej 
odbyły się konkurencje sportowe, 
a w dalszej części, na dworze, po-
kaz sprzętu strażackiego i poga-
danka o bezpieczeństwie, które 
przeprowadzili druhowie z OSP 
Bobrowniki. Po zawodach był 
słodki poczęstunek i dyskoteka.   zł

Wyniki konkurencji sportowych:
 Klasy I– III: 
„Wieszanie prania”
1. Julia Maciejak kl. III

2. Szymon Lasota kl. III

3. Milan Szyszczyński kl. III

„Kangur”
1. Kacper Tartanus kl. II b

2. Milan Szyszczyński kl. III

3. Szymon Lenarczyk kl. III

„Zwinnościowy tor przeszkód”
1. Milan Szyszczyński kl. III

2. Filip Janicki kl. II a

3. Gabriela Kosiacka kl. III

 Klasy IV – VI
„Poczta z piłkami”
1. Kacper Stań kl. VI a

2. Szymon Małkus kl. VI a

3. Krystian Koziarski kl. IV

„Toczenie opony”
1. Zuzanna Budnik kl. VI b

2. Jakub Lewandowski kl. VI b

3. Kacper Paciorek kl. VI b

„Woreczkiem do celu”
1. Filip Krysiak kl. VI a

2. Kacper Paciorek kl. VI b

3. Jakub Lewandowski kl. VI b

Sala gimnastyczna w Dzierzgówku tętniła życiem.
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Lekka atletyka | V Rodzinny Piknik Biegowy 

Medale biegaczy Pijarskiej w Głownie
Kolejny start i kolejne zdoby-

cze medalowe mają za sobą repre-
zentanci UKS Pijarskiego Klubu 
Sportowego w Łowiczu. 

Podopieczni Tadeusza Rut-
kowskiego w niedzielę 5 czerw-
ca wystartowali  w Głownie w V 
Rodzinnym Pikniku Biegowym. 
Z 11-osobowej grupy, która wzięła 
udział w tych zawodach, sześcio-
ro zajęło miejsca na podium, a po-
zostali uplasowali się w pierwszej 
dziesiątce swoich kategorii wieko-
wych. Cieszy forma i zapał do tre-
ningów młodych sportowców. 

Świetną formę potwierdził 
Jakub Szram, który zwyciężył  
w kategorii chłopców szkół po-
nadgimnazjalnych na dystansie 
1150 metrów, a 2. miejsce w tej 
kategorii zajął Leonard Siekie-
ra. Srebrne medale zdobyli też: 
Konrad Kaźmierski w kategorii 
chłopców klas IV-VI szkół podsta-
wowych, Michał Sobczak w kate-
gorii chłopców gimnazjum oraz 
Joanna Radosz w kategorii gim-
nazjalistek. Brązowy medal wy-
walczyła Gabriela Włodarczyk w 
kategorii dziewcząt gimnazjum. 

Z pozostałych pijarskich biega-
czy najbliżej podium był Jan Kaź-
mierski, który zajął 4. miejsce 
wśród gimnazjalistów. W pierw-
szej dziesiątce byli: Róża Iwańska, 
Martyna Wojtczak oraz Aleksan-
der Masiak. Bardzo dobrze spi-
sał się najmłodszy biegacz Pijar-
skiej Bartosz Lus. Uczeń I klasy 

szkoły podstawowej, rywalizując 
w gronie około 30 zawodników, 
w większości starszych od niego  
o dwa lub trzy lata, zajął bardzo 
wysokie 6. miejsce. 

– To dobry wynik, który poka-
zuje, że ten mały sportowiec ma 
ogromny talent do biegania – sko-
mentował Tadeusz Rutkowski.  zł

Po biegach w Głownie wszyscy byli zadowoleni ze swoich występów
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Lekka atletyka | Bieg „O Srebrne Czółenko Włókniarskie”

Reprezentacja Pijarskiego LO zdobyła Zgierz
Najstarsi biegacze UKS „Pi-

jarskiego Klubu Sportowego”  
w minioną sobotę, 4 czerwca 2016 
roku, wzięli udział w XXXIII Bie-
gu „O Srebrne Czółenko Włók-
niarskie”. Okazało się, że pod-
opieczni Tadeusza Rutkowskiego 
zdominowali tę imprezę i zdobyli 
aż cztery medale w kategorii za-
wodniczek i zawodników szkół 
ponadgimnazjalnych. 

 W gronie dziewcząt w wyścigu 
na dystansie 1000 m wygrała Julia 
Szymkowicz, a na 3. miejscu, po 
pasjonującym wyścigu z rywalka-
mi, przybiegła do mety Julia Ma-
cho. W biegu rywalizowało 37 za-
wodniczek. 

W kategorii chłopców trener 
łowiczan liczył na dobre występy 
swoich dwóch najlepszych biega-
czy i nie zawiódł się. Złoty me-
dal wywalczył Jakub Szram, a tuż 
za nim do mety dobiegł  Leonard 
Siekiera. 

– Obaj zawodnicy przewodzi-
li stawce rywalizujących biega-
czy od startu  do mety i przybiegli 
z przewagą około 40 metrów nad 
trzecim zawodnikiem, a sprawę 

zwycięstwa rozstrzygnęli między 
sobą na finiszu – skomentował Ta-
deusz Rutkowski. 

Bez miejsca na podium wró-
cili gimnazjaliści. Dobry wy-
stęp  odnotowała Joanna Radosz, 
która w kategorii gimnazjalistek 
na dystansie 1000 metrów, w sil-
nej stawce zawodniczek zajęła 
 4. miejsce. Łowiczanka po pasjo-

nującym finiszu minimalnie ule-
gła rywalce w walce o 3. miejsc. 

W Zgierzu wystartował też Jan 
Kaźmierski w kategorii gimnazja-
listów na dystansie 1000 metrów, 
ale jako pierwszoklasista nie dał 
rady włączyć się do walki o po-
dium ze starszymi rywalami i za-
kończył swój bieg w środku staw-
ki zawodników.  zł 

W Zgierzu łowiczanie pokazali super formę

Piłka nożna | 35. kolejka IV ligi

Orzeł nie pojechał 
do Przedborza

Gracze IV-ligowego Orła Nie-
borów nie pojechali na mecz 35. 
kolejki IV ligi łódzkiej. W sobo-
tę 4 czerwca Orzeł miał zagrać  
w Przedborzu z Pilicą, ale na 
zbiórce przedmeczowej stawiło 
się zaledwie ośmiu zawodników.

To duże rozczarowanie. Spa-
dek Orła stał się faktem, lecz nikt 
nie spodziewał się, że nieborowia-
nie tak będą żegnać się z rozgryw-
kami IV ligi. Orzeł występował 
na tym szczeblu przez trzy lata.  
Co ciekawe w ŁZPN powstał po-
mysł utworzenia dwóch IV ligi 
i wtedy nieborowianie zapew-
ne utrzymywaliby się w stawce 
czwartoligowców. 

– Jest mi wstyd przed kibica-
mi, jak i przed zarządem nasze-
go klubu. Przepraszam wszystkich 
w imieniu swoim i kolegów z dru-
żyny. Przykro mi jako kapitanowi, 

że część chłopaków nie jest odpo-
wiedzialna za drużynę okazując 
reszcie brak szacunku – to słowa 
kapitana Orła Łukasza Wierzbic-
kiego. Przypominamy, że po roz-
strzygnięciach w III lidze łódzko-
-mazowieckiej (spadły do regionu 
łódzkiego trzy drużyny) czwar-
tą ligę opuści sześć ostatnich ze-
społów. Bardzo blisko awansu jest 
czterokrotny Mistrz Polski Widzew 
Łódź, który na 3 kolejki przed 
końcem ma 5 punktów przewagi  
nad drugim KS Paradyż. Widzew  
w rundzie wiosennej wygrał 15 
meczów i tylko jeden zremisował.

Już po zamknięciu tego nu-
meru NŁ Orzeł zagrał w środę  
8 czerwca z GKS II Bełchatów.  
W sobotę 11 czerwca z kolei 
nieborowianie zagrają u siebie  
z Włokniarzem Zelów, początek  
o godz. 17.  ever

Piłka nożna | 20. kolejka skierniewickiej ligi okręgowej młodzików D1

Mazovia wystraszyła się Pelikana?
Niestety gracze Pelikana Ło-

wicz z rocznika 2003 nie mo-
gli rozegrać meczu w ramach  
20. kolejki skierniewickiej ligi 
okręgowej młodzików. Rywale 
czyli Mazovia Rawa Mazowiecka 
nie przyjechała do Łowicza.

Dla graczy Pelikana mecz  
z trzecią w tabeli Mazovią miał 
być sporym wydarzeniem ponie-
waż po raz pierwszy w tym sezo-
nie mieli zagrać ligowy mecz na 
głównej płycie Stadionu Miejskie-
go w Łowiczu. Po długich oczeki-
waniach na rywali okazało się, że 
drużyna z Rawy Mazowieckiej na 
mecz nie dojedzie. Ostatnio opisy-
waliśmy sytuację z meczu roczni-
ka 2005, gdzie na mecz nie doje-
chała Białka Biała Rawska. Tutaj 
mówimy o klubie z dużego mia-

sta, który na rok 2016 otrzymał 
od Urzędu Miasta w Rawie Ma-
zowieckiej 148 tysięcy złotych 
na szkolenie dzieci i młodzieży!  
Co ciekawe Pelikan dostaje mniej-
szą dotację, ma więcej drużyn i aż 
cztery z nich grają w lidze woje-
wódzkiej. Mazovia ma tylko je-
den zespół w lidze wojewódzkiej. 
Wstyd jakich mało, szkoda że naj-
bardziej ucierpieli na tym młodzi 
gracze Pelikana.

Trener Dawid Ługowski nie 
chcąc odbierać radości swoim 
podopiecznym z gry na naturalnej 
trawie zarządził grę wewnętrzną 
w której wzięło udział 15 zawod-
ników! Na zbiórce Mazovii stawi-
ło się zaledwie 7 zawodników.

Co ciekawe była to ostatnia ko-
lejka skierniewickiej ligi młodzi-

ków. Gracze Pelikana nie mogli 
pokazać swoich umiejętności na 
boisku i dopisali sobie punkty bez 

możliwości gry. Czy oto napraw-
dę chodzi w rozgrywkach mło-
dzieżowych? Miejmy nadzieję, że 
Okręgowy Związek Piłki Nożnej 
w Skierniewicach nie przejdzie 
obojętnie wobec tej sprawy.    ever

 MUKS Pelikan-2003 Łowicz – 
Mazovia Rawa Mazowiecka 3:0 
(w.o.)
 Olimpia Chąśno – Widok 
Skierniewice 0:7
 Białka Biała Rawska – Pogoń 
Bełchów 4:2

1. Widok Skierniewice (1) 19 54 145-8

2. MUKS Pelikan-2003 (2)  20 44   75-27

3. Mazovia Rawa Maz. (3) 20 32   60-42

4. Pogoń Bełchów (4)  19 18  23-100

5. Białka Biała Rawska (5) 19 17   34-89

6. Olimpia Chąśno (6) 19   6   15-86

Trener Dawid Ługowski  
nie był zadowolony z takiego 
obrotu sytuacji.

Piłka nożna | 20. kolejka skierniewickiej ligi okręgowej orlików młodszych

Pelikan 2005 rozbił Widok
Gracze Pelikana Łowicz  

z rocznika 2005 świetnie spisali się  
w ostatniej kolejce skierniewickiej 
ligi orlików młodszych. Gracze 
trenera Marcina Rychlewskiego 
wzięli srogi rewanż na Wido-
ku Skierniewice za porażkę 0:5  
w pierwszym meczu w Łowiczu. 
W Skierniewicach „Biało-Zielo-
ni” pokonali rywali aż 8:1.

Już po pierwszej tercji łowicza-
nie prowadzili 2:0 po golach Kuby 
Rychlewskiego, który dwukrot-
nie trafił do siatki. W drugiej ter-
cji co prawda zarówno Widok jak 
i Pelikan strzelili po jednej bramce  
i był wynik 3:1 dla Pelikana. Trze-
ciego gola dla łowickiej drużyny 
zdobył Alan Palos. Prawdziwy 
koncert gry łowiczanie pokazali 
w ostatnich dwudziestu minutach 
gry. W trzeciej tercji Pelikan strze-
lił aż pięć goli! Dwa z nich strzelił 
wspomniany już wcześniej Palos, 
który w ostatnich meczach impo-
nuje skutecznością, zaś po jednym 
golu na swoim koncie zapisali Ry-
chlewski, Maksymilian Czeczko 
oraz Kacper Misiak. Ojcami suk-

cesu byli niewątpliwie zawodni-
cy którzy popisali się w Skiernie-
wicach strzeleniem hattricka czyli 
Kuba Rychlewski oraz Alan Pa-
los. Co ciekawe Kuba, syn trenera 
Rychlewskiego jest o rok młodszy 
i co jeszcze ciekawsze urodził się  
w grudniu 2006. Tak naprawdę 
jego i kolegów dzielą prawie dwa 
lata różnicy. Palos na przestrzeni 
całego sezonu był chyba najlep-
szym graczem „Biało-Zielonych”. 

Łowiczanie zakończyli sezon 
na trzecim miejscu, tracąc dwa 

punkty do drugiego miejsca które 
zajął zespół Czarnych Bednary (to 
spora niespodzianka, ale zespół 
trenera Jana Jacha grał świetnie 
i należą się tej drużynie duże bra-
wa!) oraz tracąc zaledwie trzy 
punkty do Mazovii Rawa Mazo-
wiecka, która zwyciężyła w roz-
grywkach.  ever

 Widok Skierniewice – MUKS 
Pelikan-2005 Łowicz 1:8 (0:2, 
1:1, 0:5); br.: Jakub Rychlewski 3 
(1, 12 i 51), Alan Palos 3 (34, 45 

i 46), Maksymilian Czeczko (42) 
i Kacper Misiak (49). 
 Białka Biała Rawska – Astra 
Zduny 5:2
 Czarni Bednary – Mazovia 
Rawa Mazowiecka 10:1

Tabela: 
1. Mazovia Rawa Maz. (1) 20 45 152-73

2. Czarni Bednary (2)  20 44 153-46

3. MUKS Pelikan-2005 (3) 20 42 137-62

4. Widok Skierniewice (4) 20 32 102-95

5. Białka Biała Rawska (5) 20 12   57-149

6. Astra Zduny (6) 20   1   20-196

Zespół Pelikana z rocznika 2005 wraz z trenerem Rychlewskim.
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Było bardzo blisko
Zespół trenera Przemysława 

Plichty z rocznika 2006 był bar-
dzo blisko pokonania w ostatniej 
kolejce liderującej w tabeli Ma-
zovii Rawa Mazowiecka. Niestety 
ostatecznie łowiczanie przegrali z 
rywalami 4:3.

Pelikan świetnie spisywał się w 
pierwszych dwudziestu minutach 
pojedynku w Rawie Mazowiec-
kiej. Dzięki hattrickowi Tomasza 
Zrazka łowiczanie po pierwszej 
tercji schodzili na przerwę z wyni-
kiem 3:2 na ich korzyść. W pierw-
szej tercji działo się dużo, zawod-
nicy obu drużyn grali ciekawą dla 
oka piłkę, zaś kibice nie mogli na-
rzekać na brak zwrotów akcji. W 
kolejnej tercji w przeciwieństwie 
do pierwszych 20 minutach nie 
padł żadnej gol i o ostatecznym 
rozstrzygnięciu w tym meczu mu-
siała zadecydować ostatnia tercja. 
Niestety w III tercji lepiej spisa-
li się gracze gospodarzy, którzy 
zdobyli dwa gole i grali skutecznie 
w obronie. Co ciekawe gol, który 

zaważył o wygranej Mazovii padł 
na minutę przed końcem spotka-
nia….

Podopieczni trenera Plichty za-
grali dobry mecz, jednak nie udało 
się zdobyć punktów. W tej katego-
rii wiekowej nie jest to najważniej-
sze. Chłopcy z rocznika 2006 za-
jęli w swojej lidze drugie miejsce 
w tabeli!   ever

20. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej orlików młodszych 
E2:
 Mazovia Rawa Mazowiecka – 
MUKS Pelikan-2006 Łowicz 4:3 
(2:3, 0:0, 2:0); br.: 4 (5, 8, 52 i 59) – 
Tomasz Zrazek 3 (4, 8 i 14).
 Pogoń Godzianów – Astra Zdu-
ny 2:4 
 Pauza: Unia Skierniewice.
 
1. Mazovia Rawa Maz. (1) 15 42 137-14

2. MUKS Pelikan-2006 (2) 16 39 114-25

3. Unia Skierniewice (3) 16 16   33-81

4. Astra Zduny (4) 15 16   26-105

5. Pogoń Godzianów (5) 16   3   17-102
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Jaka kadra? Kto trenerem?

Sezon się zakończył, ale naj-
bliższy tydzień będzie okresem 
wytężonej pracy dla włodarzy 
klubu. Z końcem czerwca umo-
wy kończą się wielu piłkarzom, 
a także trenerowi Bogdanowi Jóź-
wiakowi. W tym tygodniu za-
rząd miał zasiąść do rozmów 
ze wszystkimi zainteresowanymi.

Sami piłkarze trenować będą 
do piątku, będzie to okres roz-
trenowania. Wstępnie ustalono, 
że będą mieć wolne do 28. czerw-
ca. Wtedy rozpoczną okres przy-
gotowań do nowego sezonu. Plan 
meczów sparingowych jest jesz-
cze na etapie dogrywania. Bogdan 
Jóźwiak przyznał, że wstępne roz-
mowy z władzami klubu na temat 
przyszłości już miały miejsce. Te-
raz trzeba ustalić konkrety, okre-
ślić cele na nadchodzące rozgryw-
ki oraz kształt kadry. - W Łowiczu 
pracuje mi się bardzo dobrze. 
Z miłą chęcią kontynuowałbym 
ten projekt nadal. Zobaczymy jaki 
będzie cel klubu oraz jakie plany 
w tej kwestii i w stosunku do mnie 
ma zarząd – skomentował krótko.

Szkoleniowiec nie ukrywał, 
że po tak udanej rundzie i zimo-
wych transferach chciałby zacho-
wać większość kadry. Niezbędne 

będą jednak wzmocnienia. – Wte-
dy znów moglibyśmy walczyć 
o czołowe lokaty, ale trzeba pa-
miętać, że liga ponownie zapo-
wiada się na bardzo mocną i silny 
zespół po prostu trzeba mieć – po-
wiedział. – Ta runda pokazała, że 
można się włączyć do rywalizacji 
z najlepszymi i zrobić dużo punk-
tów. Trzeba dodać drużynie jesz-
cze jakości i wtedy można mie-
rzyć w wyższe cele – dodał.

Kadra na pewno ulegnie zmia-
nom. Już teraz wiadomo, że wio-
sną wśród biało-zielonych nie 
będzie Paula Grischoka. 30-la-
tek dołączył do zespołu w trakcie 
rundy wiosennej. Zadebiutował 
w kwietniu i zagrał w jedenastu 
spotkania. Zdobył w nich 2 gole, 
oba z rzutów karnych. – Miał nam 
pomóc przez te dwa miesiące. Nie 
było nawet rozmów o przedłuże-
niu kontraktu – krótko powiedział 
trener. Zawodnik nie będzie już 
nawet brał udziału w roztrenowa-
niu w tym tygodniu. Najprawdo-
podobniej powróci do Niemiec.

Zastanowić będzie się trze-
ba również nad przyszłością Ra-
fała Parobczyka i Mateusza Ka-
sprzyka. Z końcem rozgrywek 
obaj zawodnicy stracili status mło-
dzieżowców, a przypomnijmy, że 
w  wyjściowej jedenastce musi 
się znaleźć miejsce dla dwóch ta-
kich piłkarzy. Więcej szczegółów 
i konkretnych ustaleń powinno 
być znanych już pod koniec tego 
tygodnia. 

MATEUSZ
LIS

mateusz.lis@lowiczanin.info
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Tylko Ursus znalazł sposób na Pelikana
URSUS WARSZAWA  0 (0)
PELIKAN ŁOWICZ  0 (0)
1:0 – Maciej Ofmański (61), 2:0 – 
Piotr Jedlikowski (82).
Ursus: Dominik Pusek – Jakub Ka-
bala, Grzegorz Skowroński, Adrian 
Zawadka, Rafał Zaborowski, Mate-
usz Muszyński (54 Michał Ambro-
zik), Przemsyław Sztybrych, Maciej 
Ofmański (78 Piotr Jedlikowski), 
Patryk Kamiński, Łukasz Radom-
ski, Arkadiusz Ciach (90 Krzysztof 
Pikus).
Pelikan: Aleksander Kozioł – Kon-
rad Wieczorek, Piotr Gawlik (67 Da-
mian Kosiorek), Mateusz Kasprzyk, 
Mateusz Gul – Rafał Parobczyk (78 
Michał Fabijański), Konrad Kowal-
czyk, Krystian Mycka, Wojciech 
Wojcieszyński, Bartosz Bujalski 
(84 Tomasz Dąbrowski) – Jurij 
Hłuszko (60 Fabian Fałowski).
Żółte kartki: Jakub Kabala (5), 

Przemysław Sztybrych (11) – obaj 
Ursus oraz Jurij Hłuszko (2) – Pe-
likan.  Czerwona kartka: Krystian 
Mycka /22 – za brutalny faul/ (Pe-
likan).

Od 15. listopada Pelikan Ło-
wicz był niepokonany na III-ligo-
wym froncie (w praktyce przez 
całą rundę wiosenną). Biało-zie-
loni na koniec zeszłego roku prze-
grali na domowym obiekcie z Ur-
susem Warszawa. Teraz udali się 
do stolicy, aby zakończyć sezon 
właśnie meczem z Traktorkami. 
Łowiczanie mogli przystąpić do 
rywalizacji w miarę „na luzie”. 
Obok Polonii byli jedyną ekipą, 
która nie musiała martwić się o 
utrzymanie. Przeciwnie Ursus. 
Stołeczni grali z nożem na gardle, 
przed tą serią gier wyprzedzali re-
alnie zagrożony spadkiem Świt 
Nowy Dwór Mazowiecki i mogli 

założyć, że nowodworzanie zdo-
będą komplet punktów w rywa-
lizacji ze Startem Otwock. Jeże-
li nie ograliby Pelikana, to wtedy 
oni musieliby czekać na korzystne 
rozstrzygnięcie barażu Polonii. 

Bogdan Jóźwiak znów nie 
mógł skorzystać z pełnego skła-
du. Urazy – podobnie jak w środę 
z Wartą – wykluczyły Michałów: 
Adamczyka, Gamlę i Żółtow-
skiego, a kontuzjowani byli tak-
że Marcin Nowak oraz Bartosz 
Broniarek. Szkoleniowiec Ptaków 
zdecydował się na dwie zmiany 
w wyjściowej „jedenastce”. Na 
boku pomocy zamiast Paula Gri-
schoka zagrał Bartosz Bujalski, 
a w ataku wystąpił Jurij Hłuszko.

Po piłkarzach gospodarzy wi-
dać było, co jest stawką tej rywa-
lizacji. W ich grze było mnóstwo 
nerwowości oraz niedokładno-
ści, Pelikan momentami osiągał 

wyraźną przewagę, ale żadna ze 
stron nie potrafi ła stworzyć so-
bie dogodnej sytuacji strzelec-
kiej. Pelikan, jak niektórzy mo-
gliby sugerować, nie grał jednak 
„o pietruszkę”. – Bardzo poważ-
nie podeszliśmy do tego meczu. 
Trzy dni wcześniej byliśmy wice-
liderem, ale liczy się tabela koń-
cowa – zaznaczył Bogdan Jóź-
wiak.

Sytuację łowiczan, po dwu-
dziestu minutach rywalizacji, bar-
dzo mocno skomplikował Kry-
stian Mycka. Pomocnik Ptaków 
ostro zaatakował rywala wypro-
stowaną nogą w środkowej strefi e 
boiska, a sędzia od razu wyrzucił 
go z boiska. – Mam pretensje do 
Krystiana za to zagranie. Z Wartą 
Działoszyn popełnił podobny faul 
w takiej samej strefi e boiska i wte-
dy zdjąłem go z murawy. Rozma-
wialiśmy później indywidualnie, 

a teraz popełnił identyczne prze-
winienie. To znaczy, że jego odpo-
wiedzialność jest niska. W ciągu 
trzech dni zrobił dwa takie same 
przewinienia – ocenił szczerze tre-
ner biało-zielonych.

Pomimo gry w osłabieniu ło-
wiczanie nie ustępowali rywalom. 
Byli równorzędnym przeciwni-
kiem, a z upływem kolejnych mi-
nut liczyli, że uda im się wyprowa-
dzić zabójczą kontrę. Po godzinie 
gry Ursus wyszedł jednak na pro-
wadzenie. Maciej Ofmański naj-
lepiej odnalazł się w zamieszaniu 
podbramkowym i skierował piłkę 
do siatki dobijając swój wcześniej-
szy strzał w słupek. Na dobrą spra-
wę, była to dopiero pierwsza do-
bra okazja gospodarzy. 

Niespełna dziesięć minut przed 
końcem stołeczni podwyższy-
li prowadzenie i stało się jasne, 
że łowiczanie przegrają pierwszy 

mecz w tym roku. Gol padł w ku-
riozalnych okolicznościach. Jeden 
z obrońców wycofał piłkę do 
bramkarza, ta podskoczyła na nie-
równości i przeleciała nad jego 
nogą. Aleksander Kozioł pędził 
za futbolówką, ale szybciej do-
padł do niej Piotr Jedlikowski 
i wślizgiem z najbliższej odległo-
ści wpakował ją do bramki.

Passa Pelikana została prze-
rwana. Nową będzie mógł bu-
dować już w nowej III lidze, 
w której zagrają kluby z czterech 
województw. Jej ostateczny kształt 
nie jest jeszcze znany, uzależnio-
ny jest od tego jak rozstrzygną się 
baraże. Wiadomo, że zagra w niej 
18 zespołów. Biało-zieloni ten se-
zon zakończyli na siódmym miej-
scu, chociaż zgromadzili więcej 
punktów niż przed rokiem. Wtedy 
57 punktów dało im czwartą loka-
tę. Mateusz Lis

MZPN | O meczu Pelikan – Legia II

Legia II nie otrzyma 
walkoweru

Niedawno informowaliśmy, 
że mecz pomiędzy Pelikanem
a rezerwami Legii Warszawa miał 
swój ciąg dalszy. Stołeczni, po 
tym jak przegrali na boisku 0:2, 
stwierdzili, że piłkarze łowiczan 
mieli wystawione „lewe” zwol-
nienia lekarskie. Zapowiadali, że 
sprawa zostanie zgłoszona do pro-
kuratury, a oni będą domagać się 
weryfi kacji wyniku spotkania na 
walkower.

Klub w poniedziałek miał 
otrzymać ofi cjalne pismo od Ma-

zowieckiego Związku Piłki Noż-
nej mówiące o tym, że zmiany 
rezultatu nie będzie. Jacek Sowa, 
rzecznik prasowy okręgowego 
związku piłki nożnej, przyznał,  
że nikt nie będzie podważał opinii 
lekarza, a dalsze roztrząsanie tej 
sprawy nie ma sensu. Nie wiado-
mo czy Legia złożyła doniesienie 
w tej sprawie do prokuratury. Je-
żeli sprawa będzie miała swój dal-
szy pozasportowy aspekt, będzie-
my o tym na bieżąco informować.

Mateusz Lis
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Pelikan z szansą na wicemistrzostwo
PELIKAN ŁOWICZ  2 (1)
WARTA DZIAŁOSZYN  0 (0)
1:0 – Wojciech Wojcieszyński (23), 
2:0 – Konrad Kowalczyk (71).
Pelikan: Aleksander Kozioł – Kon-
rad Wieczorek, Piotr Gawlik, Mate-
usz Kasprzyk, Mateusz Gul, Rafał 
Parobczyk (86 Michał Fabijański), 
Konrad Kowalczyk, Krystian Myc-
ka (35 Bartosz Bujalski), Wojciech 
Wojcieszyński, Paul Grischok (46 
Damian Kosiorek), Fabian Fałow-
ski (72 Jurij Hłuszko).
Sędziował: Tomasz Ksyta (Łódź).
Żółte kartki: Konrad Wieczorek 
(2), Rafał Parobczyk (2), Krystian 
Mycka (1) – wszyscy Pelikan oraz 
Paweł Marchewka (6), Arkadiusz 
Porochnicki (3) – obaj Warta. 

Ostatni mecz Pelikana przed 
łowicką publicznością w tym se-
zonie miał być nie tylko miłym 
zwieńczeniem udanego sezonu. 
Spotkanie ze zdegradowaną już 
Wartą Działoszyn miało niebaga-
telne znaczenie. Wygrywając bia-
ło-zieloni zapewniali sobie utrzy-

manie bez patrzenia na rywali, 
w przeciwnym wypadku o ligowy 
byt musieliby jeszcze powalczyć 
na arcytrudnym terenie Ursusa. 
Łowiczanie byli zdecydowanym 
faworytem tego meczu i nikt nie 
brał pod uwagę innego rozstrzy-
gnięcia jak trzy punkty dla gospo-
darzy, a już na pewno nikt o tym 
głośno nie mówił.

Bogdan Jóźwiak znów przy 
ustalaniu składu musiał mocno się 
natrudzić, bowiem nie mógł sko-
rzystać z usług aż pięciu piłkarzy. 
Kontuzjowani byli Michałowe – 
Gamla, Żółtowski oraz Adam-
czyk. Ponadto urazy wciąż nie 
pozwalają grać dwójce stoperów 
– Bartoszowi Broniarkowi i Mar-
cinowi Nowakowi. Wobec tego od 
pierwszej minuty na boku obrony 
wystąpił Mateusz Gul. Do tego, 
porównując skład do poprzednie-
go meczu z Wartą Sieradz, na ław-
ce usiadł Damian Kosiorek, a od 
początku zagrał Paul Grischok.

Ten kto oczekiwał łatwego 
i okazałego zwycięstwa – moc-
no się przeliczył. Pelikan zgod-

nie z oczekiwaniami osiągnął spo-
rą przewagę i zepchnął gości z 
Działoszyn do obrony. Widać jed-
nak było, że piłkarze Ptaków wie-
dzą jaka jest stawka tego meczu. 
W ich poczynania wkradła się 
nerwowość, w efekcie akcje nie 
były płynne i było w nich spo-
ro niedokładności, ale ostatecznie 
mecz zakończył się zwycięstwem 
biało-zielonych. 

Dzięki tej wygranej Pelikan 
zasiadł na fotelu wicelidera. Nie 
miał już żadnych szans na dogo-
nienie Polonii Warszawa, ale obok 
Czarnych Koszul był jedną druży-
ną pewną utrzymania. - Jakby nam 
ktoś przed rundą powiedział, że na 
kolejkę przed końcem będziemy 
na drugim miejscu, to wyglądało-
by to na niemożliwą rzecz, bo prze-
waga była bardzo duża, zwłaszcza 
Sokoła. Jednak okazało się, że my 
mamy pewne utrzymanie, a So-
kół musi drżeć o  byt. To świadczy 
o bardzo wysokim poziomie w li-
dze. Przed nami ostatnia kolejka
i tylko dwie drużyny mają pew-
ność, że się utrzymają – powiedział 

po środowym meczu Bogdan Jóź-
wiak. Szkoleniowiec biało-zielo-
nych dodał również, że jego zda-
niem żadna z drużyn z czołowej 
„dziewiątki” nie zasłużyła w tym 
sezonie na spadek do IV ligi. 

Niedużo brakowało, a Pelikan 
w ostatniej serii gier mógłby ko-
respondencyjnie walczyć o Mi-
strzostwo III ligi. Ściślej mówiąc 
– trzech minut zabrakło Pogoni 
Grodzisk Mazowiecki, aby utrzy-
mać remis z Polonią Warszawa. – 
Ani przez chwilę nie czułem się 
rozżalony faktem, że uciekła nam 
szansa na baraże w ten sposób. 
Przed tą kolejką nie rozważałem 
możliwości gry w nich. Nie my-
ślałem, że tylko my i Polonia bę-
dziemy przed ostatnią kolejką spo-
kojnymi drużynami. Ni gdy bym 
nie pomyślał, że można zgroma-
dzić 62 punkty i drżeć w ostatnim 
meczu o zachowanie ligowego 
bytu. Jestem zadowolony, że ostat-
nią kolejkę gramy o zachowanie 
drugiego miejsca i wyśrubowanie 
rekordu – skomentował Bogdan 
Jóźwiak.  Mateusz Lis
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Świt będzie trzymał kciuki za Polonię
Za nami już wszystkie 
mecze w tym sezonie. 
Rozgrywki nie skończyły 
się jednak dla Polonii 
Warszawa, która w barażach 
powalczy o awans do II ligi.

Wciąż jednak nie wiadomo, kto 
będzie rywalem Czarnych Koszul. 
W grupie dolnośląsko-lubuskiej 
mamy niecodzienną sytuację. Na 
koniec sezonu zasadniczego KS 
Polkowice i Górnik Wałbrzych 
mają taką samą ilość punktów, re-
zultat starć bezpośrednich jest na 
remis, a także bilans bramkowy 
jest równy.

O tym kto z nich, powalczy o II 
ligę zadecyduje dodatkowy mecz 
zaplanowany na 8. czerwca. Jest 
to dobra wiadomość dla Polo-
nii Warszawa. Stołeczni pierw-
szy z dwumeczów barażowych 
zagrają już 11. czerwca. Ich ry-
wale będą mieć znacznie mniej 
czasu na wypoczynek. Cieszyć 
mogą się także w Nowym Dwo-

rze Mazowieckim. Jeżeli warsza-
wianie zwyciężą w walce o awans, 
to Świt utrzyma się w III lidze. W 
przeciwnym wypadku, w przy-
szłym sezonie czeka ich rywaliza-
cja na niższym szczeblu.

W sobotę wszystkie kluby jesz-
cze niepewne utrzymania, zgod-
nie wygrały swoje mecze. Najle-
piej wyszedł na tym Ursus, który 
ostatecznie został wicemistrzem 
ligi. 

Pelikan ostatecznie uplasował 
się na siódmym miejscu, tuż nad 
wciąż niepewnym ligowego bytu 
Świtem. Uczciwie trzeba przy-
znać, że taka lokata jest nieade-
kwatnym zwieńczeniem bardzo 
udanego sezonu, a w szczególno-
ści rundy wiosennej.  Mateusz Lis

Komplet wyników ostatniej ko-
lejki III ligi:
 Broń Radom – Sokół Aleksan-
drów Łódzki 0:1 (0:1); br.: 0:1 – 
Patryk Pietrasiak (45).
 Lechia Tomaszów Mazowiec-
ki – Oskar Przysucha 5:0 (2:0); 

br.:  1:0 – Marcin Mirecki (17), 2:0 
– Marcin Mirecki (27), 3:0 – Mak-
symilian Rozwandowicz (60), 4:0 – 
Maksymilian Rozwandowicz (68), 
5:0 – Paweł Baraniak (85).
 Błękitni Raciąż – Pilica Biało-
brzegi 4:1 (2:0); br.:  1:0 – Tomasz 
Kamiński (11), 2:0 – Damian Szcze-
pański (20), 3:0 – Adam Radwań-
ski (72), 3:1 – nieznany (78), 4:1 
– Kamil Majkowski (90).
 Energia Kozienice – ŁKS Łódź 
1:2 (0:1); br.: 0:1 – Adam Patora 
(2), 1:1 – Wiktor Putin (79), 1:2 – 
Adam Patora (83).
 Świt Nowy Dwór Mazowiecki – 
Start Otwock 5:0 (2:0); br.: 1:0 – 
Jewhen Radionow (2), 2:0 – Patryk 
Koziara (5), 3:0 – Jewhen Radiono-
wo (62), 4:0 – Piotr Krawczyk (64), 
5:0 – Paweł Broniszewski (90).
 Ner Poddębice – Pogoń Gro-
dzisk Mazowiecki 3:1 (0:1); br.: 
0:1 – Maciej Wilanowski (19), 1:1 
– Joachim Pabjańczyk (57), 2:1 – 
Joachim Pabjańczyk (64), 3:1 – Mi-
kołaj Rogalewicz (90).
 Polonia Warszawa – Legia II 

Warszawa 1:3 (1:2); br.: 0:1 – Mi-
łosz Szczepański (6), 1:1 – Michał 
Zapaśnik (8 – karny), 1:2 – Seba-
stian Szymański (26), 1:3 – Eryk Wię-
dłocha (90).
 Ursus Warszawa – Pelikan Ło-
wicz 2:0 (0:0); br.: 1:0 – Maciej Ofmań-
ski (61), 2:0 – Piotr Jedlikowski (82).
 Warta Działoszyn – Warta Sie-
radz 3:1 (1:1); br.:  0:1 – Kamil Plu-
ta (7), 1:1 – Arkadiusz Porochnicki 
(27), 2:1 – Jakub Nagielski (55), 
3:1 – Dawid Magiera  (80).

1. Polonia Warszawa 34 68 62-25

2. Ursus Warszawa 34 65 56-26

3. Sokół Aleksandrów Łódzki 34 65 53-24

4. Lechia Tomaszów Maz. 34 65 79-37

5. Legia II Warszawa 34 65 66-38

6. ŁKS Łódź 34 64 71-37

7. Pelikan Łowicz 34 64 58-29

8. Świt Nowy Dwór Maz. 34 63 61-27

9. Błękitni Raciąż 34 53 56-52

10. Warta Sieradz 34 43 43-46

11. Broń Radom 34 37 51-70

12. Warta Działoszyn 34 35 33-82

13. Pilica Białobrzegi 34 34 48-60

14 .Oskar Przysucha 34 29 42-78

15. Pogoń Grodzisk Maz. 34 27 36-60

16. Energia Kozienice 34 27 41-64

17. Start Otwock 34 22 24-86

18. Ner Poddębice 34 21 31-70
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Piłka nożna | Dzień Dziecka w Akademii Piłkarskiej  

Rodzice kontra dzieci   
Młodzi piłkarze z Akademii 

Piłkarskiej w Łowiczu świętowali 
obchody Dnia Dziecka przez czte-
ry kolejne dni. Każda grupa mia-
ła swój dzień, aby wziąć udział w 
grach i zabawach. 

W środę 1 czerwca grupa naj-
młodsza (roczniki 2011/2012), tre-
nująca pod okiem trenerki Eweli-
ny Boczek ten wyjątkowy dzień 
spędziła ze swoimi rodzicami, 
uczestnicząc razem z nimi w za-
bawach, rywalizując na torach 
przeszkód i w rozgrywkach me-
czowych.

Najstarsza grupa Akademii 
(rocznik 2006 i młodsi) rozegrała, 
jak co roku „najbardziej prestiżo-
wy mecz sezonu” – czyli rodzice 

kontra dzieci. Młodzi zawodnicy 
odnieśli zwycięstwo 6:4. 

W czwartek dzieci z grup Kin-
der (roczniki 2009 i 2010) rozegra-
ły wewnętrzny turniej, w którym 
wzięło udział 8 drużyn. Rywali-
zacja odbyła się na dwóch małych 
boiskach. Podczas meczów pa-
dło mnóstwo bramek, a na koniec 
każdy uczestnik otrzymał pamiąt-
kowy dyplom.

W sobotę natomiast grupa 
Champions (2006 i młodsi)  ro-
zegrała na orliku przy ul. Grun-
waldzkiej 9 mecz towarzyski  
z drużyną Futbolaki Bolimów. 
Podopieczni Konrada Ścibora od-
nieśli pewne zwycięstwo, pokonu-
jąc swoich rywali 5:0.

– Przed meczem swoich szans 
spróbowali chłopcy obu drużyn  
z roczników 2010 i młodsi, grając 
małe gry 3x3. Wszyscy świetnie 
się bawili, a każda bramka była 
nagradzana oklaskami rodziców. 
Na koniec rodzice ufundowali 
wszystkim uczestnikom lody – re-
lacjonował trener Akademii Kon-
rad Ścibor. 

– To nie koniec atrakcji zwią-
zanych z Dniem Dziecka. W naj-
bliższą niedzielę, tj. 12 czerwca 
dzieci z roczników 2009-2011 
wezmą udział w turnieju w Piotr-
kowie Trybunalskim właśnie  
z okazji ich minionego święta – 
zapowiedział szkoleniowiec mło-
dych piłkarzy.  zł

Ekipa Akademii Piłkarskiej w Dniu Dziecka 
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Piłka nożna| 7. kolejka Łowickiej Ligi Orlika

Sypnęło niespodziankami. Zetka mistrzem?
Spotkania w ósmej kolejce spo-

tkań mogą zaważyć o ostatecz-
nych rozstrzygnięciach w Łowic-
kiej Lidze Orlika. Nie brakowało 
w tej kolejce sensacyjnych wyni-
ków, z których najbardziej cieszą 
się gracze Zetki Łowicz, bo to oni 
na kolejkę przed końcem rozgry-
wek piastują fotel lidera.

W pierwszym meczu Novum 
Łowicz nie dało szans Białym Ko-
miniarzom Łowicz. Novum strze-
liło aż siedem goli. Po dwa strzelili 
Oskar Panek oraz bracia Sebastian 
i Kamil Lenarczyk, zaś jedne-
go gola dołożył Kamil Gać. Tego 
dnia Kominiarze byli bezradni.  
W drugim meczu Bo Dach Gru-
dze rywalizował z SMS-em Dąb-
kowice i do przerwy po golach 
Błażeja Miazka i Karola Kruka 
prowadził 2:0! Była to niespo-
dzianka, zaś SMS stać było tyl-
ko na jednego gola, którego strze-

lił Przemysław Imiołek. SMS na 
ostatniej prostej straci mistrzo-
stwo? Jeszcze większą niespo-
dzianką była porażka Chińskiej 
Łowicz z FC Łaguszew. Druży-
na Mariusza Więcka przegrała 
z rywalami 3:4 i jeśli Chińska 
chce być na podium musi wygrać 
w ostatniej kolejce. Gole dla go-
niących Chińska FC Łaguszew 
zdobyli niezawodny Kamil Szu-
fliński (dwa) oraz Przemysław Ża-
czek (dwa). 

Nie odbył się mecz Bez Nazwy 
Łowicz z Zetką. Zespół Bez Na-
zwy nie stawił się na mecz i dru-
żyna Mirosława Kosiorka wygrała 
i na kolejkę przed końcem rozgry-
wek wskoczyła na pierwsze miej-
sce w tabeli. W ostatnim meczu 
po emocjonujących 24 minutach 
Górki Łowicz okazały się lepsze 
od Załogi Auto-Strefy Łowicz. 
Zespół z osiedla Górki wygrał 3:2!

 Najskuteczniejsi strzelcy Ło-
wickiej Ligi Orlika: 12 goli – Ka-
mil Szufliński (Łaguszew), po 10: 
Daniel Wasiak (Chińska), po 9: 
Radosław Domińczak (Zetka), 
Radosław Kuciński (Zetka), po 7: 

Rafał Trakul (Zetka), po 6: Karol 
Kruk (Bo-Dach), Kamil Lenarczyk 
(Novum), Piotr Tkacz (Chińska) i 
Paweł Wróblewski (Zetka), po 5: 
Maciej Balik (Chińska), Mateusz 
Borowski (SMS), Wiktor Gładki 

(Bo-Dach), Dominik Kotlarski (No-
vum) i Przemysław Imiołek (SMS).

W następnej kolejce ,13 maja 
zagrają: 16.30: Chińska Eko-Plast 
Haczykowscy – SMS Dąbkowice, 
17.00: Bez Nazwy Łowicz – Bo-
-Dach Grudze, 17.30: Novum Ło-
wicz – Zetka Łowicz, 18.00: Gór-
ki Łowicz – Biali Kominiarze 
Łowicz, 18.30: Załoga Auto-Stre-
fa Łowicz – FC Łaguszew.  ever

8. kolejka V edycji ŁoLiO:
 Novum Łowicz – Biali Kominia-
rze Łowicz 7:2 (3:1); br.: Oskar Pa-
nek 2 (1 i 9), Sebastian Lenarczyk 2 
(11 i 22), Kamil Lenarczyk 2 (17 i 18) 
i Kamil Gać (23) – Mateusz Kwasek 
(5) i Artur Lewandowski (24)
 Bo-Dach Grudze – SMS Dąbko-
wice 2:1 (2:0); br.: Błażej Miazek 
(9) i Karol Kruk (12) – Przemysław 
Imiołek (19)

 Chińska Eko-Plast Haczykow-
scy Łowicz – FC Łaguszew 3:4 
(1:3); br.: Piotr Tkacz 2 (12 i 22) i Da-
niel Wasiak (19) – Kamil Szufliński 2 
(4 i 5) i Przemysław Żaczek 2 (11 i 24)
 Bez Nazwy Łowicz – Zetka Ło-
wicz 0:5 (w.o.)
 Górki Łowicz – Załoga Auto-
-Strefa Łowicz 3:2 (1:1); br.: Ma-
riusz Sianoszek (3), Zbigniew Walę-
dziak (22) i Łukasz Walędziak (23) 
– Damian Zawadzki (10) i Krzysztof 
Trepa (24)

1. Zetka Łowicz (2) 8 21 43-8

2. SMS Dąbkowice (1) 8 19 27-6

3. Chińska Eko-Plast (3) 8 14 27-18

4. FC Łaguszew (4) 8 13 19-16

5. Bo-Dach Grudze (5) 8 13 18-16

6. Górki Łowicz (6) 8 13 17-20

7. Novum Łowicz (8) 8   9 21-33

8. Biali Kominiarze Łowicz (7) 8   7 17-27

9. Auto-Strefa Łowicz (9) 8   6   9-29

10. Bez Nazwy Łowicz (10) 8   1   5-30

Karol Kruk i spółka wybili SMS-owi mistrza z głowy?
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Piłka nożna| 11. kolejka I ligi wojewódzkiej juniorów młodszych B1

Pelikan 1999 zatrzymał GKS Bełchatów
Przed meczem gracze Pelika-

na 1999 wzięli by remis z lide-
rujacym GKS-em Bełchatów w 
ciemno, po meczu mogą lekka ża-
łować, że tego meczu nie wygra-
li. Ostatecznie mecz zakończył się 
remisem 2:2.

– Pierwsza połowa w wykona-
niu zespołu bardzo dobra. Kon-
centracja, wykonywanie założeń 
i wyprowadzanie szybkich kontr 
pozwoliły na zdobycie „tylko” 

dwóch bramek. W drugiej prze-
waga drużyny przeciwnej sta-
ła się bardzo wyraźna i stracone 
dwie bramki doprowadziły do re-
misu. Szkoda straconych punktów   
w ostatnich minutach meczu i do-
datkowo jeszcze z rzutu karnego. 
Walczymy dalej – powiedział tre-
ner Jarosław Rachubiński.

W środę 8 czerwca Pelikan za-
grał o 17:30 w Łodzi z Widzewem 
(mecz zakończył się po zamknię-

ciu tego numer NŁ). W sobotę  
11 czerwca o godzinie 14:00 łowi-
czanie zagrają na stadionie OSiR 
w Łowiczu z Widokiem Skier-
niewice. Będzie to bardzo ważny 
mecz w kontekście utrzymania w 
I lidze wojewódzkiej!  ever

11. kolejka I ligi wojewódzkiej ju-
niorów młodszych B1:
 MUKS Pelikan-1999 Łowicz – 
GKS Bełchatów 2:2 (2:0); br.: Kac-
per Jaros (17) i Wiktor Gładki (38) 
– Damian Siewiera 2 (63 i 79 karny). 
 Szczerbiec Wolbórz – Widok 
Skierniewice 1:3
 Omega Kleszczów – Widzew 
Łódź 3:0
 ŁKS Łódź – Ceramika Opoczno 
1:1
1. GKS Bełchatów (1) 11 26 33-12

2. Ceramika Opoczno (2) 11 21 26-12

3. Widzew Łódź (3) 11 17 23-13

4. Omega Kleszczów (6) 10 15 12-8

5. MUKS Pelikan Łowicz (4) 11 14 13-19

6. ŁKS Łódź (5) 10 13 16-13

7. Widok Skierniewice (7) 11 10 10-23

8. Szczerbiec Wolbórz (8) 11   3   5-38Kacper Jaros (z piłką) strzelił gola przeciwko GKS-owi.
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Piłka nożna| 12.  kolejka I ligi wojewódzkiej trampkarzy C1

Mazovia nie leży Pelikanowi
Wysoką porażką zakończył się 

mecz Pelikana Łowicz z rocznika 
2001 z Mazovią Tomaszów Ma-
zowiecki. Łowiczanie przegra-
li na stadionie OSiR z niżej no-
towanym rywalem aż 4:1 i tym 
samym zostali przez rywali wy-
przedzeni w tabeli.

W pierwszym meczu pomię-
dzy tymi zespołami padł wynik 
4:0 dla Mazovii i łowiczanie mie-
li szansę na rehabilitację przed 
własnymi kibicami. 

Po świetnym starcie rozgry-
wek sytuacja Pelikana 2001 nie 
jest wcale taka kolorowa. We 
wtorek łowiczanie zagrali z Bo-
rutą Zgierz (to spotkanie zakoń-
czyło się po zamknięciu tego nu-
meru NŁ). Ten mecz może mieć 
kluczowe znaczenie jeśli cho-
dzi o utrzymanie w lidze. Peli-
kan bezwzględnie musiał zdo-
być komplet punktów w starciu 
z ostatnią w tabeli Borutą! W 13. 
kolejce Pelikan zagra w Łodzi  
z wiceliderem tabeli ŁKS-em. 
Początek meczu o godzinie 11:00 
w niedzielę 12 czerwca.  ever

12. kolejka I ligi wojewódzkiej 
trampkarzy C1:
 MUKS Pelikan-2001 Łowicz – 
Mazovia Tomaszów Mazowiecki 
1:4 (0:1); br.: Krystian Białas (57) – 
Piotr Tazbir (24), Damian Grochow-
ski 2 (61 i 73) i Tobiasz Olowo (78). 
 UKS SMS Łódź – MKP Boruta 
Zgierz 6:0
 AKS SMS Łódź – ŁKS Łódź 0:3

 Ceramika Opoczno – GKS Beł-
chatów 2:1
1. UKS SMS Łódź (1) 11 27 44-7

2. ŁKS Łódź (2) 11 27 30-11

3. GKS Bełchatów (3) 11 22 35-17

4. Ceramika Opoczno (5) 10 13 26-23

5. Mazovia Tomaszów Maz. (7) 11 12 17-29

6. MUKS Pelikan Łowicz (4) 10 12 15-32

7. AKS SMS Łódź (6) 11   9 19-35

8. MKP Boruta Zgierz (8) 11   4 15-47

Krystian Tabara tym razem nie strzelił gola

Szachy klasyczne | Mistrzostwa Łowicza

Chojnowski najlepszym klasykiem
Trzy miesiące trwały rozgryw-

ki o Mistrzostwo Łowicza w sza-
chach klasycznych. W każdy pią-
tek w świetlicy OSiR w Łowiczu 
miłośnicy królewskiej gry rozgry-

wali jedną partię w tempie 90 mi-
nut na jednego zawodnika. 

Oprócz starych wyjadaczy  
w turnieju zagrało kilku junio-
rów, którzy zdobywają jeszcze do-

świadczenie i gra z dorosłymi jest 
zawsze dobrym sprawdzianem. 

Rozgrywki wygrał Robert 
Chojnowski, który zdobył 6,5 
punktu i tylko dodatkową punk-
tacją Sonneborna-Bergera wy-
przedził Zdzisława „Orzecha” 
Orzechowskiego. Trzeci był Tade-
usz Wójcik tracąc do liderów pół 
oczka. Najlepszym juniorem oka-
zał się Przemysław Łazarski, zaj-
mując ostatecznie 4 lokatę. Nor-
mę na IV kategorię szachową 
wypełnił łowiczanin Piotr Osiecki 
uzyskując 3 punkty w zawodach.  
W roku 2017 mistrzostwa w „kla-
sykach” odbędą się na jesieni, 
gdyż jak stwierdziła większość za-
wodników, w jesienne wieczory 
lepiej się będzie myślało.   FischerPodium najlepszych szachistów w Łowiczu w klasykach
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PROGNOZA POGODY | 9.06.2016 – 15.06.2016

SYTUACJA  SYNOPTYCZNA: 
Pogodę kształtuje obszar podwyższonego 
ciśnienia. Napływa ciepła masa powietrza.

CZWARTEK - PIĄTEK: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane, 
okresami duże, przelotne opady deszczu, 
lokalnie burze, chłodniej. 
Widzialność dobra, przy opadach umiarkowana. 
Wiatr zmienny, słaby i umiarkowany, 3-6 m/s, 
przy burzy 8-13m/s.
Temp. max w dzień: + 20 st. C do + 22 st. C.
Temp. min w nocy: + 11 st. C do  + 9 st. C.

SOBOTA - NIEDZIELA: 
Słonecznie, zachmurzenie małe, okresami 
umiarkowane, bez opadów oraz ciepło.
Widzialność dobra. Wiatr północno-zachodni, 
skręcający na północno-wschodni,  słaby, 
okresami do umiarkowanego, 3-6 m/s.
Temp. max w dzień: + 20 st. C do + 21 st. C.
Temp. min w nocy:  + 11 st. C do  + 8 st. C.

PONIEDZIAŁEK - WTOREK - ŚRODA: 
Zachmurzenie umiarkowane, okresami duże 
z przelotnymi opadami deszczu. 
Widzialność dobra, w opadach umiarkowana.
Wiatr wschodni, słaby do umiarkowanego, 3-6 
m/s. Temp. max w dzień: + 19 st. C do + 22 st. C.
Temp. min w nocy:  + 11 st. C do + 8 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA 
Pogoda na ogół korzystnie wpływać będzie 
na nasze samopoczucie. Dobra sprawność 
psychofizyczna i fizyczna.

Lekka atletyka | XI Mityng o Różę Kutna

Weronika piąta w Kutnie
Napięty grafik startów ma 

obecnie Weronika Kaźmierczak 
(14 l.). Reprezentantka UKS Bły-
skawica Domaniewice 29 maja 
wystartowała w XI Mityngu 
o Różę Kutna. Są to bardzo pre-
stiżowe zawody, mające klasę mi-
strzowską międzynarodową. 

W konkursie w skoku wzwyż 
wystartowało 13 zawodniczek. 
Większość z nich to reprezen-
tantki Polski ze starszych katego-
rii wiekowych. Uczennica Szkoły 

Pijarskiej w Łowiczu spisała się 
świetnie i z wynikiem 165 cm wy-
równała swój rekord życiowy, zaj-
mując 5. miejsce w konkursie.

– Trochę szkoda drugiej próby 
Weroniki na wysokości 170 cm, 
która była minimalnie nieudana, 
ale sądzę,  że poradzimy sobie z tą 
wysokością w najbliższym czasie 
– powiedział po konkursie Mie-
czysław Szymajda, który zapo-
wiada kolejne „życiówki” Wero-
niki.  zł

Tak „fruwa” nad poprzeczką Weronika Kaźmierczak.
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Piłka nożna| 25. kolejka A klasy 

Dobra skuteczność Olimpii i Daru
Za nami przedostatnia kolej-

ka klasy A. W tej kolejce spotkań 
oglądaliśmy sporą ilość goli. Naj-
więcej z nich bo aż dziewięć padło 
w Niedźwiadzie, gdzie Olimpia 
pokonała Victorię Bielawy aż 6:3.

W Niedźwiadzie zawodni-
cy obu drużyn preferowali ofen-
sywny styl gry. Co ciekawe do 
przerwy prowadzili goście z Bie-
law, jednak po przerwie do robo-
ty wzięli się gospodarze. Dzięki 
czterem golom Przemysława Bu-
rego i dwóm Filipa Ziółkowskiego 
Olimpia pewnie wygrała z Victo-
rią, choć po pierwszej połowie nic 
na to nie wskazywało. Liderują-
cy w tabeli Zryw nieoczekiwanie 
uległ w Miedniewicach Miednie-
wiczance 2:1. Honorowego gola 
dla zespoły z Wygody strzelił Ja-
cek Woźniak. W tym spotkaniu 
trener Marcin Borcuch miał do 

dyspozycji zaledwie 12 zawodni-
ków, spora część graczy Zrywu 
leczy urazy. Wysoką wygraną po-

pisali się także zawodnicy Daru 
Placencja, którzy bez problemów 
pokonali zajmujące przedostatnie 
miejsce w tabeli LKS Grabice 6:2. 
Dzięki tej wygranej Dar jest nie-
mal pewny utrzymania w klasie 
A. W podobnej sytuacji są Czar-
ni Bednary. Drużyna grającego 
trenera Pawła Kutkowskiego w tej 
kolejce wygrała u siebie z Sierako-
wianką Sierakowice 3:0 i z dorob-
kiem 30 punktów zajmuje dziesią-
te miejsce w tabeli.

W najbliższy weekend 11-12 
czerwca zostanie rozegrana ostat-
nia kolejka klasy A. Emocji z 
pewnością nie zabraknie.  ever

23. kolejka klasy A:
 Olimpia Niedźwiada – Victoria 
Bielawy 6:3; br.: Przemysław Bury 
4 (29, 57, 64, 85), Filip Ziółkowski 
2 (50, 79) – Przemysław Grzego-

ry 21, Robert Liberski 42, Michał 
Warda 71
 Miedniewiczanka – Zryw Wy-
goda 2:1; br.: Jacek Woźniak
 Dar Placencja – LKS Grabice 
6:2
 Czarni Bednary – Sierakowian-
ka Sierakowice 3:0

1. Zryw Wygoda  25  54  87-30

2. GLKS Wołucza  25  51  73-38

3. Pogoń Godzianów  25  48  54-35

4. Miedniewiczanka  25  45  65-47

5. Sierakowianka Sierakowice  25  40  72-56

6. Victoria Bielawy  25  37  60-42

7. Olimpia Niedźwiada  25  37  60-68

8. Olimpia Jeżów  25  37  35-38

9. Dar Placencja  25  31  38-52 

10. Czarni Bednary  25  30  43-60

11. Sokół Regnów  25  29  42-54

12. Manchatan N. Kawęczyn  25  26  57-66

13. LKS Grabice  25  18  46-94 

14. Rawka Bolimów  25  11  31-83

Trener Zrywu Marcin Borcuch nie 
mógł skorzystać w Miedniewicach 
z kilku zawodników
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Piłka nożna| 21. kolejka B klasy

Start w A klasie
Start Złaków Borowy dopiął 

swego i na kolejkę przed końcem 
rozgrywek klasy B wygrał ligę i 
zapewnił sobie upragniony awans 
do A klasy. Podopieczni grającego 
trenera Arkadiusza Przyżyckiego 
przed ostatnią kolejką mają sześć 
punktów przewagi nad drugim w 
tabeli Zjednoczeniem Dzierzgów 
Bobrowniki.

Start w tej kolejce grał w Jam-
nie i do 68 minuty gry przegrywał 
z Naprzodem 2:0! Zespół Star-
tu zanotował jednak świetną koń-
cówkę spotkania i dzięki strze-
leniu trzech goli (w tym jednego  
w doliczonym czasie gry) i tym 
samym gracze ze Złakowa Boro-
wego dopisali do swojego konta 
kolejne trzy „oczka”. 

Trzecia w tabeli Korona II Wej-
sce również wygrała swój mecz, 
tym razem zespół z Wejsc poko-
nał w derbach gminy Kocierzew 
KS Ostrowiec 2:0! Dużo goli pa-
dło w meczu Victorii Zabostów 
Duży z Jutrzenką Mokra Prawa. 
Zawodnicy trenerki Zofii Kuchar-
skiej pokazali przed własną pu-
blicznością skuteczną grę i poko-
nali rywali aż 6:3! 

W ostatnim meczu tej kolejki 
Meteor Reczyce wygrał u siebie 
z Fenixem Boczki. Cztery gole 
strzelił Robert Grabowicz, który 
można rzec jest liderem drużyny 
z Reczyc. Metoer zaliczył świet-
ną rundę i prezes Mariusz Sału-
da może być dumny z postawy 
swoich zawodników. W ostatniej 

kolejce Metoer pauzuje ale ma 
szansę obronić czwarta pozycję 
w lidze. Warunek jest jeden – Ju-
trzenka musi przegrać z Koroną 
II. Korona II walczy ze Zjedno-
czeniem o zajęcie drugiego miej-
sca, premiującego udział w barażu 
o A klasę. Rywalem będzie praw-
dopodobnie zespół GLKS RZD 
Żelazna.  ever

21. kolejka skierniewickiej klasy 
B:
 Meteor Reczyce – Fenix Boczki 
7;2; br.: Robert Grabowicz 4 (15, 
47, 77, 90), Amar Ibeili 2, Kamil Gra-
bowicz 10, Marcin Wodzyński 60 – 
Krzysztof Lebioda 40, Piotr Pisarek 
65
 Korona II Wejsce – KS Ostro-
wiec 2:0
 Victoria Zabostów Duży – Ju-
trzenka Mokra Prawa 6:3
 Naprzód Jamno – Start Złaków 
Borowy 2:3; br.: Mariusz Głowacki 
50 (samobójcza), Łukasz Dąbrow-
ski 62 – Sebastian Krzysztofiak 68, 
Michał Karmelita 78, Paweł Skierski 
90

1. Start Złaków Borowy  17  46  74-19 

2. Zjednoczenie Bobrowniki  17  40  61-17

3. Korona II Wejsce  17  39  52-22

4. Meteor Reczyce  18  29  37-26

5. Jutrzenka Mokra Prawa  17  29  43-39

6. Płomień Piotrowice  18  20  39-69

7. Naprzód Jamno  17  16  40-47

8. Fenix Boczki  17  15  24-46

9. Victoria Zabostów Duży  17  13  34-60

10. KS Ostrowiec  17  5  14-68

Robert Grabowicz (żółty strój) strzelił cztery gole dla Meteoru
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Piłka nożna| 25. kolejka klasy okręgowej

Znamy spadkowiczów z okręgówki
Na kolejkę przed końcem roz-

grywek poznaliśmy trójkę spad-
kowiczów z klasy okręgowej.  
Do klasy A spadły: Laktoza Łysz-
kowice, Korona Wejsce oraz 
Olympic Słupia. Spod topora 
uciekły natomiast zespoły Vagatu 
Domaniewice i Pogoni Bełchów, 
które w miniony weekend wygra-
ły swoje mecze. 

Vagat pokonał u siebie Koronę 
Wejsce 4:3 po trzech golach Prze-
mysława Imiołka i jednym Artu-
ra Pawełkowicza. Wszystkie gole 
dla Korony strzelił natomiast Ma-
riusz Trakul. Pogoń wygrała naj-
pierw zaległy mecz w Chąśnie 
2:1, a teraz rozgromiła Macovię 
Maków aż 6:2. Trzy gole zdo-
był duet napastników Adam Sa-
lamon – Damian Gendek. Ligę 
w słabym stylu opuszcza Lakto-
za, która na mecz do Cielądza nie 
dojechała i przegrała to spotka-
nie walkowerem. Porażkę zanoto-
wał Astra Zduny, która przegrała 
na wyjeździe z Juvenią 3;1 oraz 
Olimpia Chąśno, która co prawda 
długo remisowała z Unią Skiernie-

wice 0:0, ale w końcówce meczu 
straciła dwa gole i uległa lidero-
wi 0:2. Kolejny mecz wygrał Pe-
likan II, który tym razem gładko 
bo 4:1 pokonał na głównym bo-
isku Stadionu Miejskiego Jutrzen-
kę Drzewce.

W weekend ostatnia kolejka 
klasy okręgowej. Najciekawiej za-
powiada się mecz Widoku Skier-
niewice z Pelikanem II. Zadecy-
duje on o drugim miejscu w tabeli. 
W przypadku utworzenia drugiej 
IV ligi drugie miejsce będzie pre-
miowało awansem do IV ligi!  ever

25. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej:
 Vagat Domaniewice – Korona 
Wejsce 4:3; br.: Przemysław Imio-
łek 3 (30, 47, 60), Artur Pawełkowicz 
75 – Mariusz Trakul 3 (25, 46, 55)
 Pelikan II Łowicz – Jutrzenka 
Drzewce 4:1; br.: Krzysztof Skow-
roński 2 (40, 58), Kacper Rześny 
57, Mateusz Krysiak 69
Pelikan II: Feliga – Wilk, Janik, Go-
lędzinowki, Sekuła (69 Nasalski) 
– Panek (80 Sejdak), Janikowski, 

Dąbrowski (79 Kołodziejczyk), Rze-
śny – Skowroński, Fabijańsk (60 
Krysiak).
 Olimpia Chąśno – Unia Skier-
niewice 0:2; br.: Michał Jasiński 
74, Patryk Bojańczyk 90
Olimpia: Milczarek – Bogus, Burzy-
kowski, Czarnota (80 S.Lenarczyk), 
Grocholewicz, J.Jędrachowicz, 
M.Jędrachowicz, K.Lenarczyk, Ma-
tuszewski, Skoneczny (65 Sołty-
siak), Zieliński (85 Gać).
 Juvenia Wysokienice – Astra 
Zduny 3:1; br.: Maciej Grzegory
Astra: Michalski – Wideński, Zrazek, 
Dremluk, Bryszewski – Wieczorek, 
Małek, Stypuła, Wojda, Papuga – 
Grzegory.
 Macovia Maków – Pogoń Beł-
chów 2:6; br.: Adam Salamon 2, 
Michał Brandt, Damian Gendek, 
Leszek Boczek, Dawid Matyjas
Pogoń: Trupinda – Kłodawski, Ba-
kalarski, Małkus, Jaworski – Brandt 
(Jaros), Wasiak (Matyjas), Tryngiel 
(Boczek), Rychlewski – Salamon, 
Gendek.
 Orlęta Cielądz – Laktoza Łysz-
kowice 3:0 – walkower

1. Unia Skierniewice  25  73  91-14

2. Widok Skierniewice  25  58  81-22

3. Pelikan II Łowicz  25  58  88-36

4. Juvenia Wysokienice  25  45  68-54

5. Orlęta Cielądz  25  41  70-58

6. Jutrzenka Drzewce  25  41  78-37

7. Olimpia Chąśno 25  41  76-43

8. Macovia Maków 25  28  46-79

9. Astra Zduny  25  27  41-68

10. Pogoń Bełchów  25  25  51-86

11. Vagat Domaniewice  25  24  37-82

12. Olympic Słupia  25  21  32-66

13. Korona Wejsce  25  15  39-108

14. Laktoza Łyszkowice  25  13  25-70

Marcin Rychlewski trener Pogoni 
odetchnął z ulgą 
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Lekka atletyka |  XXII edycja Czwartków Lekkoatletycznych z Orlenem

Młodzi lekkoatleci zadziwiają osiągnięciami
Lekkoatleci ze szkół podstawo-

wych w czwartek 2 czerwca za-
kończyli rywalizację w ramach 
XXII edycji Czwartków Lekko-
atletycznych, które odbywały się 
na stadionie łowickiego OSiR 
przy ulicy Jana Pawła II 3.  

Po zakończeniu rywalizacji or-
ganizatorzy zawodów podliczy-
li punkty i nagrodzili najlepszych 
młodych lekkoatletów. Podsu-
mowano również cały cykl i wy-
brano najlepszych sportowców. 
Najlepsi w klasyfikacji końcowej 
zostali uhonorowani medalami, 
które wręczył burmistrz Łowicza 
Krzysztof Jan Kaliński. 

Zawodnicy za swoje starty zdo-
bywali punkty. Za wyniki na wy-
sokim poziomie liczba punktów 
była bardzo wysoka. Po zdoby-
czach punktowych widać, że jest 
kilka talentów, które mogą zadzi-
wiać osiągnieciami. 

W klasyfikacji punktowej najle-
piej wypadła Małgorzata Jakóbiec 
(SP Bratoszewice), która zdoby-
ła w konkursach skoku wzwyż 
aż 937 pkt. Czwartoklasistka  
w ostatnim konkursie  pokonała 
poprzeczkę na wysokości 125 cm.

Super wynik uzyskała Julia 
Perzyńska z SP Domaniewice, 
która również startowała w skoku 
wzwyż. Julia  w swoim ostatnim 
starcie potwierdziła swój ogrom-
ny talent, pokonując wysokość 
150 centymetrów, a w klasyfika-
cji generalnej zdobyła 867 punk-
tów. Na finale gościnnie wystąpiła 
ubiegłoroczna mistrzyni Weroni-
ka Kaźmierczak, która pokazała 
świetną formę i zaliczyła wyso-
kość 165 cm. Skoki Julki i We-
roniki wzbudziły duże zaintere-
sowanie i podziw. Bliska granicy 
800 punktów była Malina Wój-
cik (SP 1 Łowicz) – 793 pkt, która 
rzuca piłeczką palantową 50 me-
trów.

W klasyfikacji szkół, podob-
nie jak rok temu,  zwyciężyła SP 
1 Łowicz, drugie miejsce zajęła 
SP 4 Łowicz, a trzecią lokatę zaję-
ła Szkoła Podstawowa z Bąkowa. 

– XXII edycja Czwartków 
Lekkoatletycznych już za nami.  
Myślę, że była udana dla spor-
towców. Padło kilka cennych 
wyników. Średnio w zawodach 
rywalizowało 160-180 zawodni-
ków z klas szóstych i młodszych.  
To świadczy, że nadal są chętni do 
rywalizacji. Myślę, że 40-osobo-
wa grupa  weźmie udział Finale 
Ogólnopolskim Czwartków Lek-
koatletycznych w Łodzi. A już 
26 czerwca odbędzie się finał mię-
dzynarodowy, który odbędzie się 
na łowickim stadionie. Zatem bę-
dzie można zobaczyć najlepszych 
młodych sportowców z Europy – 
powiedział sędzia główny impre-
zy Waldemar Kret.  zł

Wyniki Finału Miejskiego:
 Bieg na 60 m
Chłopcy rocznik 2003:
1. Marcel Wnuk (SP 2 Łowicz) 8,45 s

2. Patryk Cieślak (SP 1 Łowicz) 8,92 s

3. Jakub Golis (SP Stary Waliszew) 9,05 s

Dziewczęta rocznik 2003:
1. Lena Portasz (SP 1 Łowicz) 8,59 s

2. Wiktoria Kosmowska (UKS 1) 8,66 s

3. Natalia Cieślak (SP 1 Łowicz) 9,08 s

Chłopcy rocznik 2004:
1. Wiktor Czubiak (SP Domaniewice) 8,98 s

2. Antoni Knera (SP 2 Łowicz) 8,99 s

3. Julian Maciszewski (Stary Waliszew) 9,27 

Dziewczęta rocznik 2004:
1. Oliwia Rokicka (UKS Jedynka) 8,94 s 

2. Maria Szachogłuchowicz (SP 4) 8,96 s

3. Magdalena Rynowska (Korabka) 9,07 s

Chłopcy rocznik 2005:
1. Mateusz Sierota (SP 1 Łowicz) 9,44 s

2. Szymon Kosmowski (SP 2 Łowicz) 9,50 s

3. Jan Kosiorek (SP 1 Łowicz) 9,75 s

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Amelia Wiechno (SP Bąków) 9,47 s

2. Małgorzata Jakóbiec (Bratoszewice) 9,47 s

3. Zuzanna Domińczak (SP 4 Łowicz) 9,52 s 

 Bieg na 300 m 
Chłopcy rocznik 2003:
1. Jakub Gajek (SP 4 Łowicz) 49,01 s

2. Paweł Graczyk (SP 1 Łowicz) 50,47 s

3. Emanuel Dałek (Stary Waliszew) 52,49 s

Dziewczęta rocznik 2003
1. Adrianna Parol (SP 3 Głowno) 45,29 s 

2. W. Lewandowska (Sochaczew) 48,44 s

3. Natalia Grzędzielewska (Skaratki) 51,29 s

Chłopcy rocznik 2004:
1. Dariusz Kwiatkowski (SP 1 Łowicz) 62,29 s

Dziewczęta rocznik 2004:
1. N. Więckowska (Sochaczew) 46,53 s

2. Julia Wosiewicz (SP1 Łowicz) 52,44 s

3. Patrycja Zabost (SP1 Łowicz) 53,34 s

Chłopcy rocznik 2005:
1. Filip Deka (SP 1 Łowicz) 52,11 s

2. Michał Zabrzewski (SP Bąków) 56,01 s

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Michalina Leszkiewicz (SP2 Głowno) 52,17 s

2. Monika Stefańska (SP Bąków) 54,89 s

3. Dominika Czubak (Sochaczew) 55,47 s

 Bieg na 600 m
Dziewczęta rocznik 2003:
1. Julia Wosińska (Sochaczew) 1:53,41 min

2. Natalia Golińska (SP1 Łowicz) 2:13,05 min

Dziewczęta rocznik 2004: 
1. Aleksandra Dałek (SP Bąków) 2:09,62 min

2. Kornelia Barańczyk (Bąków) 2:10,72 min

3. Zofia Oskroba (SP 2 Głowno) 2:15,44 min

Dziewczęta rocznik 2005:
1. Nina Młodzińska (Łódź) 1:59,82 min

2. Julia Surma (SP Bąków) 2:00,38 min

3. Karolina Choińska (SP 4) 2:47,95 min 

 Bieg na 1000 m 
Chłopcy rocznik 2003: 
1. Jonatan Politowicz (SP1) 3:35,77 min

2. Jan Zagajewski (SP 1) 4:07,44 min

Chłopcy rocznik 2004: 
1. Dominik Wilk (SP 1 Łowicz) 4:18,92 min

Chłopcy rocznik 2005: 
1. Filip Bednarski (SP 1 Łowicz) 4:10,54 min

2. Kacper Misiak (SP 4 Łowicz) 4:10,86 min

 Skok w dal
Chłopcy rocznik 2003:
1. Marcel Wnuk (SP 2 Łowicz) 5,00 m

2. Jakub Golis (SP Stary Waliszew) 4,40 m

3. Szymon Łukaszewski (SP 4) 4,05 m

Dziewczęta rocznik 2003:
1. Wiktoria Kosmowska (UKS Jedynka) 4,87 m

2. Natalia Baleja (SP Skaratki) 4,65 m

3. Natalia Grzędzielewska (Skaratki) 4,58 m 

Chłopcy rocznik 2004:
1. Wiktor Czubiak (SP Domaniewice) 4,51 m

2. Antoni Knera (SP 2 Łowicz) 4,09 m

3. Kamil Charążka (SP Bąków) 3,45 m

Dziewczęta rocznik 2004: 
1. Magdalena Rykowska (UKS Korabka) 4,20 m

2. Oliwia Rokicka (UKS Jedynka) 4,15 m

3. Maria Szachogłuchowicz (SP 4) 4,10 m 

Chłopcy rocznik 2005: 
1. Szymon Kosmowski (SP 2 Łowicz) 4,35 m

2. Michał Zabrzewski (SP Bąków) 4,20 m

3. Mateusz Sierota (SP 1 Łowicz) 4,18 m

Dziewczęta rocznik 2005:
1. Nina Młodzińska (SP 205 Łódź) 4,13 m

2. Monika Stefańska (SP Bąków) 4,00 m

3. Julia Surma (SP Bąków) 3,90 m

 Skok wzwyż
Chłopcy rocznik 2003:
1. Jan Zagajewski (SP 1 Łowicz) 1,25 m 

2. Patryk Cieślak (SP 1 Łowicz) 1,25 m

3. Jan Bartosiak (SP 1 Łowicz) 1,20 m

Dziewczęta rocznik 2003:
1. Julia Perzyńska (SP Domaniewice) 1,50 m

2. Wiktoria Kazuń (SP 1 Łowicz) 1,15 m

3. Milena Płacheta (SP 1 Łowicz) 1,10 m 

Chłopcy rocznik 2004:
1. Dominik Wilk (SP 1 Łowicz) 1,05 m 

Dziewczęta rocznik 2004:
1. Julia Wosiewicz (SP 1 Łowicz) 1,20 m

2. Julia Zatorska (SP 3 Głowno) 1,20 m

3. Zofia Oskroba (SP 2 Głowno) 1,15 m

Chłopcy rocznik 2005:
1. Filip Deka (SP 1 Łowicz) 1,10 m

2. Antoni Abramowicz (Domaniewice) 1,05 m

3. Jan Kosiorek (SP 1 Łowicz) 1,05 m

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Małgorzata Jakóbiec (Bratoszewice) 1,25 m 

2. Kinga Czubiak (SP Domaniewice) 1,05 m 

3. Natalia Brochocka (SP 1 Łowicz) 1,00 m

 Rzut piłeczką palantową 
Chłopcy rocznik 2003: 
1. Paweł Graczyk (SP 1 Łowicz) 50 m 

2. Jakub Gajek (SP 4 Łowicz) 37 m

3. Szymon Lesiak (SP 4 Łowicz) 28 m

Dziewczęta rocznik 2003: 
1. Adrianna Parol (SP 3 Głowno) 35 m

2. Katarzyna Kubel (SP 1 Łowicz) 34 m

3. Wiktoria Borycka (SP 1 Łowicz) 31 m

Chłopcy rocznik 2004:
1. Dariusz Kwiatkowski (SP 1 Łowicz) 44 m

2. Filip Stobiecki (SP 1 Łowicz) 44 m

3. Krystian Tomaszkiewicz (SP 1) 43 m

Dziewczęta rocznik 2004:
1. Malina Wójcik (SP 1 Łowicz) 50 m

2. Bogumiła Czubik (SP 1 Łowicz) 37 m

3. Emilia Kucińska (SP Skaratki) 35 m

Chłopcy rocznik 2005:
1. Ryszard Wyszyński (Domaniewice) 42 m

2. Jakub Kwiatkowski (SP Bąków) 38 m

3. Miłosz Dobijański (SP 4 Łowicz) 34 m

Dziewczęta rocznik 2005:
1. Zuzanna Domińczak (SP 4 Łowicz) 24 m

2. Hanna Kacprzyk (SP 1 Łowicz) 20 m

3. Karolina Choińska (SP 4 Łowicz) 23 m

PUNKTACJA GRAND PRIX
 Bieg na 60 m
Chłopcy rocznik 2003
1. Marcel Wnuk (SP 2 Łowicz) 508 pkt

2. Patryk Cieślak (SP 1 Łowicz) 377 pkt

3. Jakub Golis (SP Stary Waliszew) 325 pkt

Dziewczęta rocznik 2003:
1. Lena Portasz (SP 1 Łowicz) 680 pkt

2. Wiktoria Kosmowska (Jedynka) 658 pkt

3. Natalia Baleja (SP Skaratki) 527 pkt

Chłopcy rocznik 2004: 
1. Antoni Knera (SP 2 Łowicz) 563 pkt

2. Wiktor Czubiak (SP Domaniewice) 531 pkt

3. Julian Maciszewski (Stary Waliszew) 433 pkt

Dziewczęta rocznik 2004:
1. Oliwia Rokicka (UKS Jedynka) 577 pkt

2. Maria Szachogłuchowicz (SP 4) 472 pkt 

3. Malina Wójcik (SP 2 Łowicz) 444 pkt

Chłopcy rocznik 2005: 
1. Mateusz Sierota (SP 1 Łowicz) 455 pkt

2. Szymon Kosmowski (SP 2 Łowicz) 439 pkt

3. Alan Palos (SP 1 Łowicz) 296 pkt 

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Małgorzata Jakóbiec (Bratoszewice) 606 pkt

2. Amelia Wiechno (SP Bąków) 488 pkt 

3. Marta Czubik (SP 1 Łowicz) 416 pkt

 Bieg na 300 m 
Chłopcy rocznik 2003:
1. Emanuel Dałek (Stary Waliszew)122 pkt

2. Jakub Gajek (SP 4 Łowicz) 97 pkt

3. Paweł Graczyk (SP 1 Łowicz) 78 pkt

Dziewczęta rocznik 2003: 
1. Adrianna Parol (SP 3 Głowno) 608 pkt 

2. W. Lewandowska (Sochaczew) 427 pkt

3. Natalia Grzędzielewska (Skaratki) 289 pkt

Chłopcy rocznik 2004:
1. Dariusz Kwiatkowski (SP 1 Łowicz) 8 pkt

Dziewczęta rocznik 2004:
1. Natalia Więckowska (Sochaczew) 457 pkt

2. Julia Wosiewicz (SP 1 Łowicz) 319 pkt 

3. Patrycja Zabost (SP 1 Łowicz) 202 pkt

Chłopcy rocznik 2005: 
1. Filip Deka (SP 1 Łowicz) 354 pkt

2. Michał Zabrzewski (SP Bąków) 223 pkt

Dziewczęta rocznik 2005:
1. Michalina Leszkiewicz (SP2 Głowno) 415 pkt

2. Laura Kruszczyńska (SP 1 Łowicz) 257 pkt

3. Dominika Czubak (Sochaczew) 247 pkt

 Bieg na 600 m

Dziewczęta rocznik 2003:
1. Julia Wosińska (Sochaczew) 364 pkt

2. Natalia Golińska (SP 1 Łowicz) 163 pkt 

Dziewczęta rocznik 2004: 
1. Aleksandra Dałek (SP Bąków) 170 pkt

2. Zofia Oskroba (SP 2 Głowno) 140 pkt 

3. Kornelia Barańczyk (SP Bąków) 122 pkt

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Nina Młodzińska (SP 205 Łódź) 419 pkt

2. Julia Surma (SP Bąków) 370 pkt 

3. Karolina Choińska (SP 4 Łowicz) 11 pkt

 Bieg na 1000 m
Chłopcy rocznik 2003:
1. Jonatan Politowicz (SP 1 Łowicz) 117 pkt

2. Jan Zagajewski (SP 1 Łowicz) 93 pkt

Chłopcy rocznik 2004: 
1. Dominik Wilk (SP 1 Łowicz) 22 pkt 

Chłopcy rocznik 2005:
1. Filip Bednarski (SP 1 Łowicz) 54 pkt 

2. Kacper Misiak (SP 4 Łowicz) 33 pkt

 Skok w dal 
Chłopcy rocznik 2003: 
1. Marcel Wnuk (SP 2 Łowicz) 579 pkt

2. Jakub Golis (SP Stary Waliszew) 391 pkt 

3. Jakub Łukasik (Stary Waliszew) 350 pkt

Dziewczęta rocznik 2003: 
1. Natalia Baleja (SP Skaratki) 747 pkt 

2. Natalia Grzędzielewska (Skaratki) 718 pkt

3. W. Kosmowska (UKS Jedynka) 700 pkt

Chłopcy rocznik 2004:
1. Wiktor Czubiak (SP Domaniewice) 633 pkt

2. Antoni Knera (SP 2 Łowicz) 598 pkt

3. Kamil Charążka (SP Bąków) 261 pkt

Dziewczęta rocznik 2004: 
1. Oliwia Rokicka (UKS Jedynka) 718 pkt 

2. Magdalena Rykowska (Korabka) 585 pkt

3. Maria Szachogłuchowicz (SP 4) 583 pkt 

Chłopcy rocznik 2005:
1. Szymon Kosmowski (SP 2 Łowicz) 661 pkt 

2. Mateusz Sierota (SP 1 Łowicz) 538 pkt

3. Michał Zabrzewski (SP Bąków) 500 pkt

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Nina Młodzińska (SP 205 Łódź) 758 pkt

2. Marta Czubik (SP 1 Łowicz) 626 pkt

3. Amelia Wiechno (SP Bąków) 598 pkt 

 Skok wzwyż: 
Chłopcy rocznik 2003:
1. Marcel Frątczak (SP 1 Łowicz)406 pkt

2. Jan Zagajewski (SP 1 Łowicz) 406 pkt 

3. Jonatan Politowicz (SP 1 Łowicz) 390 pkt 

Dziewczęta rocznik 2003: 
1. Julia Perzyńska (SP Domaniewice) 867 pkt 

2. Wiktoria Kazuń (SP 1 Łowicz) 508 pkt

3. Milena Płacheta (SP 1 Łowicz) 438 pkt

Chłopcy rocznik 2004: 
1. Dominik Wilk (SP 1 Łowicz) 345 pkt 

Dziewczęta rocznik 2004: 
1. Wiktoria Konecka (Domaniewice) 639 pkt 

2. Julia Wosiewicz (SP 1 Łowicz) 574 pkt

3. Zofia Oskroba (SP 2 Głowno) 523 pkt

Chłopcy rocznik 2005:
1. Filip Deka (SP 1 Łowicz) 593 pkt

2. Maksymilian Tarczyński (SP 1) 563 pkt

3. Antoni Abramowicz (Domaniewice) 532 pkt

Dziewczęta rocznik 2005:
1. Małgorzata Jakóbiec (Bratoszewice) 937 pkt 

2. Kinga Czubiak (SP Domaniewice) 642 pkt

3. Michalina Leszkiewicz (SP 2 Głowno) 529 pkt

 Rzut piłeczką palantową:
Chłopcy rocznik 2003:
1. Paweł Graczyk (SP 1 Łowicz) 472 pkt 

2. Jakub Gajek (SP 4 Łowicz) 327 pkt 

3. Szymon Lesiak (SP 4 Łowicz) 202 pkt

Dziewczęta rocznik 2003:
1. Adrianna Parol (SP 3 Głowno) 387 pkt

2. Katarzyna Kubel (SP 1 Łowicz) 370 pkt 

3. Wiktoria Borycka (SP 1 Łowicz) 362 pkt 

Chłopcy rocznik 2004: 
1. Dariusz Kwiatkowski (SP 1 Łowicz) 428 pkt 

2. Filip Stobiecki (SP 1 Łowicz) 421 pkt

3. Krystian Tomaszkiewicz (SP 1) 414 pkt

Dziewczęta rocznik 2004: 
1. Malina Wójcik (SP 1 Łowicz) 793 pkt

2. Bogumiła Czubik (SP 1 Łowicz) 542 pkt

3. Emilia Kucińska (SP Skaratki) 529 pkt

Chłopcy rocznik 2005:
1. Ryszard Wyszyński (Domaniewice) 633 pkt

2. Jakub Kwiatkowski (SP Bąków) 512 pkt

3. Miłosz Dobijański (SP 4 Łowicz) 502 pkt 

Dziewczęta rocznik 2005: 
1. Zuzanna Domińczak (SP 4) 400 pkt 

2. Karolina Choińska (SP 4 Łowicz) 354 pkt

3. Aleksandra Rudnicka (SP 1) 309 pkt

 Końcowa klasyfikacja punkto-
wa szkół: 
1. SP 1 Łowicz   45187 pkt 

2. SP 4 Łowicz   18867

3. SP Bąków   12842 pkt

4. SP 2 Łowicz   12705 pkt 

5. SP Domaniewice   8432 pkt 

6. SP Stary Waliszew   5401 pkt 

7. SP Skaratki   5271 pkt

8. UKS Korabka Łowicz  4587 pkt

9. SP Pijarska Łowicz   3686 pkt

10. UKS Jedynka Łowicz   3358 pkt 

11. SP 3 Głowno   2405 pkt 

12. KM Aktywni Sochaczew   2397 pkt 

13. SP Bratoszewice   2314 pkt 

14. SP 2 Głowno   2152 pkt 

15. SP 205 Łódź   1374 pkt

Wspólny start do biegu na 600 i 1000 metrów.

Jonatan Politowicz  
wygrał rywalizację w biegu  
na 1000 metrów.

Nad poprzeczką jedna z najlepszych zawodniczek Czwartków LA – Julia 
Perzyńska.

ZB
IG

N
IE

W
 Ł

A
ZI

Ń
S

K
I

ZB
IG

N
IE

W
 Ł

A
ZI

Ń
S

K
I

ZB
IG

N
IE

W
 Ł

A
ZI

Ń
S

K
I



CZWARTEK 9 czerwca 2016 | NR 23 (1197) | Rok XXVI www.lowiczanin.info

Sport
ŁOWICKI 
INFORMATOR 
SPORTOWY
INFORMATOR 

Ursus 
znalazł sposób
na Pelikana. str. 40

Finał XXII edycji 
Czwartków
Lekkoatletycznych. str. 43

Nordic Walking | II Łowicki Marsz  

Marszem do Lasku
Miejskiego

Po raz drugi Łowicki Uniwer-
sytet Trzeciego Wieku zorgani-
zował Marsz Nordic Walking. 
W ubiegłym roku impreza odby-
ła się nad Bzurą, a w miniona nie-
dzielę 6 czerwca miłośnicy cho-
dzenia z kijkami spotkali się na 
stadionie OSiR im. 10 Pułku Pie-
choty na ulicy Jana Pawła II i po-
maszerowali do Lasku Miejskiego. 

W niedzielnej imprezie mógł 
wziąć udział każdy, kto czuł się na 
siłach pokonać trasę liczącą ponad  
3 kilometry. Nie było ograniczeń 
wiekowych, nie było kategorii 
wiekowych i nie było rywalizacji 
o zwycięstwo. 

Rozgrzewkę przeprowadzi-
ła Joanna Sosnowska, która ma 
za sobą już spore doświadczenie 
w maszerowaniu z kijami. Po serii 
kilku ćwiczeń, które wprowadziły 
organizmy do wysiłku grupa bli-
sko 60 osób ruszyła na trasę.  

– Chodzę z kijkami systema-
tycznie raz w tygodniu i muszę 
powiedzieć, że czuję się po takich 
spacerach bardzo dobrze. Najbar-
dziej lubię chodzić po lesie. Wy-
daje mi się, że oddycham wtedy 
pełna piersią. Czuję, że moje mię-
śnie lepiej potem pracują. Daje mi 
to dużo radości i satysfakcji. Ogól-
nie staram się być dużo w ruchu, 

staram się też systematycznie cho-
dzić na pływalnie – powiedzia-
ła Alicja Jackowska-Szot, jedna 
z uczestniczek marszu. 

Po wysiłku był czas na zasłużo-
ny odpoczynek na polanie w La-

sku Miejskim, gdzie odbyło się 
ognisko. – Wszyscy zakończyli 
marsz w dobrych humorach. Im-
preza była bardzo udana i mam 
nadzieję, że spotkamy się za rok. 
Przy ognisku drobnymi upomin-

kami nagrodziliśmy najmłodsze-
go i najstarszego uczestnika mar-
szu. Najmłodszym uczestnikiem 
była Maja Jebeili, a najstarszym 
Janina Szczerbuk – podsumowała 
prezes Bożena Wójt.  zł

Przed marszem obowiązkowo trzeba przeprowadzić rozgrzewkę 
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PIĄTEK, 10 CZERWCA:
 16.30-19.00 – Boisko Zespołu 
Szkół nr 3 w Łowiczu, ul. Grun-
waldzka; 9. kolejka V edycji Ło-
LiO, czyli Łowickiej Ligi Orlika; 
godz. 19.00: zakończenie im-
prezy i wręczenie nagród;
 19.00 – Pub Krokody-Leg
w Łowiczu, ul. Krzysztofa Kamila 
Baczyńskiego 9; 38. edycja XVII 
Otwartych Mistrzostw Łowicza 
w dartcie 501 d.o.;

SOBOTA, 11 CZERWCA:
 9.30 – Pijarska Szkoła w Łowi-
czu, ul. Pijarska 1; I Mistrzostwa 
Powiatu Łowickiego Juniorów 
w szachach Fischera;
 14.00 – Stadion OSiR im. 10 PP 
w Łowiczu, ul. Jana Pawła II 3; 
13. kolejka I ligi wojewódzkiej 
piłki nożnej juniorów młod-
szych B-1: MUKS Pelikan-1999 
Łowicz – Widok Skierniewice;
 17.30 – Boisko w Nieborowie, ul. 
Legionów Polskich 8; 37. kolejka 
IV ligi piłki nożnej: LKS Orzeł 
Nieborów – Włókniarz Zelów;

PIĄTEK, 17 CZERWCA:
 10.00-14.00 – Łowicz, ul. Błonie; 
II Łowicka PaTosfera Łowicz;
 17.00 – Hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. Jana Pawła II; 
Zakończenie koszykarskiego 
sezonu 2015/16 UMKS Księ-
żak Łowicz;
 19.00 – Pub Krokody-Leg w Ło-
wiczu, ul. K. K. Baczyńskiego 9; 
39. edycja XVII Otwartych Mi-
strzostw Łowicza w dartcie 
501 d.o.; zakończenie imprezy 
i wręczenie nagród;

SOBOTA, 18 CZERWCA:
 15.00 – Stadion OSiR im. 10 PP 
w Łowiczu, ul. Jana Pawła II 3; 14. 
kolejka I ligi wojewódzkiej piłki 
nożnej trampkarzy C1: MUKS 
Pelikan-2001 Łowicz – GKS 
Bełchatów;

CZWARTEK, 23 CZERWCA:
 17.00 – Stadion OSiR im. 10 PP 
w Łowiczu, ul. Jana Pawła II; Piknik 
rodzinny z Pelikanem Łowicz;
 18.00 – Hala w Nieborowie, ul. 
Legionów Polskich 8; Zakończe-
nie turnieju drabinkowego, tur-
nieju dla młodszej grupy oraz 
sezonu szachowego w klubie;

SOBOTA, 25 CZERWCA:
 10.00 – Hala sportowa w Nie-
borowie, ul. Legionów Polskich 8; 
XVI Puchar Prezesa UKS Pałac 
Nieborów w szachach szyb-
kich;

NIEDZIELA, 26 CZERWCA:
 15.00-17.30 – Stadion OSiR im. 
10 Pułku Piechoty w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; XI Międzynaro-
dowe Zawody Lekkoatletyczne 
Dzieci 2016.  Gogo, p

Piłka nożna |  II Turniej Retro w Łowiczu  

Artylerzyści z 28 PAL Kozienice 
pokonali 10 PP Łowicz

W niedzielę 5 czerwca w Ło-
wiczu odbył się nieco inny turniej 
niż za zwyczaj. Były to zawody 
w stylu retro. Retro piłka nożna 
to projekt wprowadzony w życie 
przez członków Stowarzyszenia 
Historycznego im 10 Pułku Pie-
choty z Łowicza w 2014 roku, 
polegający na odtworzeniu stro-
jów piłkarskich, bazując na wa-
runkach technicznych z Central-
nej Biblioteki Wojskowej, a także 
innego „osprzętu sportowego” 
i rozegranie meczów w podob-
nej konwencji do spotkań piłkar-
skich z okresu II RP. Do czasów 
II RP nawiązywała również opra-
wa muzyczna. 

– Pierwszy turniej retro został 
rozegrany w 2015 roku. Wielkim 
wygranym potyczki był Świato-
wy Związek Polskich Żołnierzy 
Łączności oddział Zegrze – opo-
wiadał pomysłodawca zawodów 
Piotr Marciniak. 

W tym roku rekonstruktorzy 
wystąpili w porannym turnie-
ju, natomiast żołnierze walczyli 
w spotkaniu będącym kulmina-
cją piłkarskiego dnia na stadionie 
im. 10 Pułku Piechoty w Łowi-
czu. Do retro turnieju przystąpiły 
oprócz łowiczan: GRH „Strzel-
cy” im. 31 PSK Mszczonów 
w barwach WKS 31 Pułku Strzel-
ców Kaniowskich, Stowarzysze-
nie  Historyczne  „Pionierzy  40 
Pułku  Piechoty  Dzieci  Lwow-
skich” Z Warszawy,  Grupa Re-
konstrukcji Historycznej 58 Puł-
ku Piechoty (4 pułku Strzelców 
Wielkopolskich) z Dzierżoniowa,  
Kozienickie Stowarzyszenie Re-
konstrukcji Historycznych w bar-
wach 28 Pułku Artylerii Lekkiej 
z Zajezierza i Stowarzyszenie Hi-
storyczne Pułk 37 z Kutna.

Rywalizacja odbyła się 
w dwóch grupach, a dwa najlep-
sze zespoły awansowały do półfi -
nałów. Po zaciętych i emocjonu-
jących meczach okazało się, że 
gospodarze turnieju –  Stowarzy-

szenie Historyczne im. 10 Pułku 
Piechoty z Łowicza awansowali 
do fi nału, w którym zmierzyli się 
z  Kozienickim Stowarzyszeniem 
Rekonstrukcji Historycznych 
w barwach 28 Pułku Artylerii 
Lekkiej z Zajezierza. W meczu 
fi nałowym górą byli artylerzyści 
z 28 PAL, pokonując łowiczan 4:2.  

Najlepszym strzelcem turnieju re-
konstruktorów został Emil Pasiecz-
ny z 28 PAL. Najlepszym bramka-
rzem Kacper Winnicki z 58 PP.

Wyniki:
 Grupa A: 10 PP Łowicz – 28 PAL 
Kozienice  0:1, 28 PAL Kozienice 
– 58 PP Dzierżoniów 0:0, 58 PP 

Dzierżoniów  – 10 PP Łowicz   0:1.
 Grupa B: 40 PP Warszawa – 31 
PSK Mszczonów 1:4, 31 PSK Msz-
czonów – 37 PP Kutno  0:3, 37 PP 
Kutno – 40 PP Warszawa 4:1.
 Mecze półfi nałowe: 10 PP Ło-
wicz – 37 PP Kutno 1:0, 28 PAL Ko-
zienice – 31 PSK Mszczonów 2:1.
 Mecz o 3. miejsce: 31 PSK Msz-
czonów – 37 PP Kutno 0:0 (wygra-
na Kutna w karnych)
 Mecz o 1. miejsce: 10 PP Ło-
wicz – 28 PAL Kozienice 2:4. 

Po zakończeniu Retro Turnie-
ju na boisko wyszli „walczyć” 
żołnierze z 10 Opolskiej Bryga-
dy Logistycznej ze Światowym 
Związkiem Polskich Żołnierzy 
Łączności oddz. Zegrze. Przed 
meczem dzieci uczestniczące 
w dniu dziecka (29 Maja na Bło-
niach) otrzymały miłe upominki 
za rysunki o tematyce wojskowej. 

Żołnierskie starcie było wy-
równane tylko do przerwy. Dru-
ga połowa odsłoniła słabe punkty 
Zegrza. Logistycy strzelili łącz-
nościowcom z Zegrza aż 6 bra-

mek. Zegrze nie odpowiedziało 
żadnym trafi eniem. Opole wzię-
ło odwet za porażkę z 2015 roku. 
W przerwie spotkania Wojska 
Polskiego Dziesiąty zorganizo-
wali konkurs dla najmłodszych. 
Młodzi adepci footballu wyko-
nywali rzuty karne. Każdy otrzy-
mał miły upominek. Konkurs ko-
ordynowali Bartłomiej Gałaj oraz 
Krzysztof Wroński.

Oprawę muzyczną meczu 
głównego zapewniła Orkiestra 
Miasta Łowicza. Dali wyjątkowy 
pokaz swoich umiejętności. Dzię-
ki młodym muzykom żołnierze 
grali przy dźwiękach muzyki na 
żywo niemal jak 80 lat temu. Sta-
dion dziesiątaków ponownie stał 
się areną walki przedstawicieli 
Wojska Polskiego. Turniej był for-
mą hołdu wszystkich piłkarzom z 
Dziesiątki poległym w 1939 r.  zł

 10 Opolska Brygada Logistycz-
na – Światowy Związk Polskich 
Żołnierzy Łączności oddz. Ze-
grze 6:0 (0:0); br.: Marek Wójcicki 
3, Artur Ruta 2 i Szymon Wójcicki. 

Drużyna Stowarzyszenia Historycznego im. 10 Pułku Piechoty z Łowicza zajęła w turnieju 2. miejsce.

Stroje zawodników też musiały być retro.
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